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Wejdź na naszą stronę  
• aktualności 

• informacje o szkoleniach 

• uchwały i stanowiska
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EDITORIAL

Drodzy Czytelnicy,

W do bie cy fry za cji, kie dy do stęp do in for ma cji i usług jest na wy cią gnię cie rę ki, po ja wia ją się no we 
wy zwa nia dla za wo dów za ufa nia pu blicz ne go, w tym dla le ka rzy we te ry na rii. W na szym te ma cie nu -
me ru, prof. Piotr Li stos wni kli wie ana li zu je nie zwy kle istot ną kwe stię „Apli ka cje in ter ne to we w aspek -
cie wy ko ny wa nia za wo du le ka rza we te ry na rii, ja ko za wo du za ufa nia pu blicz ne go”. Au tor przy glą da 
się ro sną ce mu zja wi sku wy ko rzy sty wa nia apli ka cji in ter ne to wych, któ re, choć z po zo ru ma ją uła -
twiać ży cie opie ku nom zwie rząt po przez wstęp ną dia gno sty kę czy moż li wość kon sul ta cji, sta no wią 
w isto cie po waż ną in ge ren cję w usta lo ne ra my praw ne i etycz ne wy ko ny wa nia za wo du le ka rza we -
te ry na rii. Pro fe sor Li stos szcze gó ło wo oma wia, w ja ki spo sób nie prze my śla ne ko rzy sta nie z tych udo -
god nień, za rów no przez sa mych le ka rzy we te ry na rii, jak i przez pod mio ty udo stęp nia ją ce te tech -
no lo gie, mo że pro wa dzić do po waż nych kon se kwen cji. Mo wa tu nie tyl ko o ry zy ku błęd nej dia gno zy 
i za gro że niu dla zdro wia i ży cia zwie rzę cia, ale tak że o po ten cjal nym za gro że niu epi de mio lo gicz nym, 
zwłasz cza w kon tek ście dia gno sty ki zoo noz. Au tor sta now czo pod kre śla, że ta kie dzia ła nia sta no wią 
na ru sze nie obo wią zu ją ce go pra wa i mo gą po cią gać za so bą od po wie dzial ność po wszech ną lub 
za wo do wą. Jest to lek tu ra obo wiąz ko wa, któ ra zmu sza do re flek sji nad tym, jak tech no lo gia po win -
na wspie rać, a nie pod wa żać fun da men ty za ufa nia i pro fe sjo na li zmu w me dy cy nie we te ry na ryj nej. 
Kon ty nu ując te mat tech no lo gii, w sek cji „Przy ja zna lecz ni ca” znaj dzie cie Pań stwo fa scy nu ją cą re -
flek sję Ma cie ja Ga da i Mo ni ki Szy mań skiej pt. „Czy AI za stą pi nam ste to sko py? O toż sa mo ści le ka rzy 
we te ry na rii w epo ce al go ryt mów”. Au to rzy przy glą da ją się, jak sztucz na in te li gen cja (AI) zmie nia me -
dy cy nę we te ry na ryj ną, au to ma ty zu jąc ru ty no we za da nia i uspraw nia jąc dia gno sty kę. Ar ty kuł ten 
nie tyl ko przed sta wia obec ne za sto so wa nia AI – od ra dio lo gii po chi rur gię ro bo tycz ną – ale tak że 
ana li zu je etycz ne, praw ne i or ga ni za cyj ne im pli ka cje, pod kre śla jąc ro lę le ka rza we te ry na rii ja ko ku -
ra to ra i straż ni ka ety ki w erze al go ryt mów. 

Po za ty mi wy róż nio ny mi tek sta mi, w nu me rze znaj dzie cie wie le in nych war to ścio wych ar ty ku łów do -
ty czą cych ży wie nia (jak ży wić star sze psy i ko ty, za po bie ga nie bie gun kom u pro siąt), re ha bi li ta cji 
(dys pla zja sta wu bio dro we go), dia gno sty ki i te ra pii (na czy nia ko mię sak u ko tów, mię dzy bło niak wor -
ka osier dzio we go, po ród u kla czy, im mu no pro fi lak ty ka u ryb, prysz czy ca), a tak że za gad nień z za kre -
su pra wa i po dat ków oraz hi sto rii we te ry na rii. 

Nie za po mi na my rów nież o ochro nie przy ro dy i kon cep cji „Jed ne go Zdro wia”. W dzia le „Po go dzi -
nach” znaj dzie cie Pań stwo wy wiad z dr. hab. Mi cha łem Kon ra dem Krzy sia kiem za ty tu ło wa ny „Żu bry 
– ochro na zdro wia i za rzą dza nie po pu la cją”. Dr Krzy siak, wy bit ny spe cja li sta w dzie dzi nie cho rób 
zwie rząt nie udo mo wio nych i by ły dy rek tor Bia ło wie skie go Par ku Na ro do we go, dzie li się swo im ogrom -
nym do świad cze niem z za kre su ochro ny żu brów. To opo wieść o pa sji, prak ty ce i ho li stycz nym po -
dej ściu do ochro ny przy ro dy, któ ra po ka zu je, jak waż na jest ro la le ka rza we te ry na rii w za cho wa niu 
zdro wia dzi kich po pu la cji. 

Ma m na dzie ję, że ten nu mer do star czy Pań stwu wie lu cen nych in for ma cji i in spi ra cji, a tak że skło ni 
do re flek sji nad przy szło ścią na sze go za wo du. Go to wi, aby za głę bić się w fa scy nu ją cy świat me dy -
cy ny we te ry na ryj nej?
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Naczyniakomięsak u kotów  

– przegląd najnowszych 
doniesień i opis przypadku 
guza prawego przedsionka



Rada Kaszubsko Pomorskiej Izby Lekarsko Weterynaryjnej  

zaprasza ubiegłorocznych absolwentów  

na uroczyste przekazanie Certyfikatów Prawa Wykonywania Zawodu Lekarza Weterynarii. 

Uroczystość odbędzie się podczas Zjazdu Delegatów naszej Izby  

dnia 16 listopada 2025 r. o godz. 10.00 w Parku Naukowo-Technologicznym  

w Gdańsku przy ul. Trzy Lipy 3. 

 

Rada Kaszubsko Pomorskiej Izby Lekarsko Weterynaryjnej  

zaprasza Seniorów członków naszej Izby  

na uroczystość wręczenia medali przyznawanych za wieloletnią pracę  

w zawodzie lekarza weterynarii.  

Uroczystość odbędzie się podczas Zjazdu Delegatów naszej Izby  

dnia 16 listopada 2025 r. o godz. 10.00 w Parku Naukowo-Technologicznym  

w Gdańsku przy ul. Trzy Lipy 3. 

 

Absolwentów i Seniorów prosimy o potwierdzenie obecności do dnia 30 września 2025 r. 

w biurze Kaszubsko-Pomorskiej Izby Lekarsko-Weterynaryjnej w Gdańsku.
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26-28 czerwca 2025 r. W Leuven 
(Belgia) odbyło się Zgromadzenie 
Ogólne Europejskiej Federacji Lekarzy 
Weterynarii (FVE). Krajową Izbę 
Lekarsko-Weterynaryjną reprezentowali: 
Prezes Marek Mastalerek, Wiceprezes 
Marek Kubica, Sekretarz Jacek 
Łukaszewicz, Krzysztof Anusz, Piotr 
Kwieciński i Stanisław Winiarczyk. 

1 lipca 2025 r. Prezes Krajowej Rady 
Lekarsko-Weterynaryjnej Marek 
Mastalerek wystosował do prezydenta 
Miasta Wrocławia Jacka Sutryka  
pismo w sprawie zaniechania 
współpracy z aplikacjami internetowymi 
oferującymi pseudodiagnozy  
w zakresie medycyny weterynaryjnej.  

9 lipca 2025 r. W siedzibie Krajowej  
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło  

się posiedzenie Rady Programowej 
Samorządowego Centrum 
Doskonalenia Zawodowego Lekarzy 
Weterynarii. 

10 lipca 2025 r. W formie hybrydowej 
odbyło się posiedzenie Ogólnopolskiego 
Porozumienia Samorządów Zawodów 
Zaufania Publicznego. Krajową Radę 
Lekarsko-Weterynaryjną reprezentował 
Sekretarz Jacek Łukaszewicz wraz 
z towarzyszącym mu rzecznikiem 
prasowym Witoldem Katnerem. 

16-17 lipca 2025 r. W siedzibie Krajowej 
Izby Lekarsko-Weterynaryjnej odbyło  
się robocze posiedzenie Zespołu  
ds. rozpatrzenia projektu ustawy 
o ochronie zdrowia zwierząt w składzie 
Prezes Marek Mastalerek, Wiceprezes 
Tomasz Górski, Wiceprezes Marek 

Kubica, Sekretarz Jacek Łukaszewicz 
oraz Przewodniczący Komisji 
Finansowo-Gospodarczej Tadeusz 
Perskiewicz. 

16 lipca 2025 r. W gmachu Ministerstwa 
Rolnictwa i Rozwoju Wsi odbyło się 
robocze spotkanie z Głównym Lekarzem 
Weterynarii Krzysztofem Jażdżewskim, 
jego zastępcą Pawłem Meyerem 
i innymi pracownikami Głównego 
Inspektoratu Weterynarii poświęcone 
omówieniu projektu rozporządzenia 
w sprawie warunków i wysokości 
wynagrodzenia za wykonywanie 
czynności przez lekarzy weterynarii 
i inne osoby wyznaczone przez 
powiatowego lekarza weterynarii. 
Krajową Radę Lekarsko-Weterynaryjną 
reprezentowali Prezes Marek Mastalerek 
i Wiceprezes Tomasz Górski.

KALENDARIUM 
17.06.2025 R. – 16.07.2025 R.
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Panie Prezesie, polska delegacja 
od wielu lat uczestniczy w pracach 
Federation of Veterinarians of 
Europe (FVE). Jaką rolę odgrywa 
nasz kraj w tej organizacji? 
To praw da, Pol ska ma w FVE sil ną i bar -
dzo ak tyw ną re pre zen ta cję. W skład na szej 
de le ga cji wcho dzą oso by z ogrom nym do -
rob kiem za wo do wym i na uko wym – pro -
fe sor Sta ni sław Wi niar czyk, pro fe sor 
Krzysz tof Anusz, Ma rek Ku bi ca, Ja cek Łu -
ka sze wicz, Piotr Kwie ciń ski i ja. Na sze za -
an ga żo wa nie w dzia łal ność FVE jest do -
ce nia ne – pro fe sor Wi niar czyk przez dwie 
ka den cje peł nił funk cję wi ce pre zy den ta za -
rzą du FVE. Obecnie skarbnikiem FVE 
jest Piotr Kwieciński, a Marek Kubica zo -
stał wy bra ny wi ce pre ze sem i za ra zem 

skarb ni kiem jed nej z sek cji FVE – UEVH 
(Związku Europejskich Higienistów 
Weterynaryjnych). To do wód na to, że głos 
Pol ski na are nie mię dzy na ro do wej jest sły -
sza ny i ce nio ny. War to w tym miej scu 
przy po mnieć, że to z ini cja ty wy pol skiej 
de le ga cji po wsta ła gru pa Vi se grad plus, 
któ ra na po cząt ku tra dy cyj nie zrze sza ła 
tyl ko re pre zen ta cje czte rech kra jów, to jest 
Pol ski, Czech, Sło wa cji i Wę gier, ale jej 
dzia ła nia oka za ły się na ty le atrak cyj ne, że 
przy łą czy ło się do niej jesz cze dwa na ście 
kra jów, w tym Au stria, Ba wa ria, kra je bał -
kań skie i Ru mu nia. Re asu mu jąc, w wio -
sen nej se sji Zgro ma dze nia Ogól ne go 
Gru py Wy szeh radz kiej, bę dą cej obec nie 
naj licz niej szą frak cją w FVE, uczest ni czy -
ły re pre zen ta cje szes na stu kra jów.  

Jakie są najważniejsze obszary 
działania FVE z punktu widzenia 
zawodu lekarza weterynarii? 
FVE dzia ła na wie lu fron tach, ale za wsze 
z my ślą o obro nie in te re sów le ka rzy we -
te ry na rii, o do bro sta nie zwie rząt i o bez -
pie czeń stwie zdro wia pu blicz ne go. Na -
sza or ga ni za cja ak tyw nie uczest ni czy ła 
w kon sul ta cjach nad roz po rzą dze niem 
(UE) 2019/6 w spra wie we te ry na ryj nych 
pro duk tów lecz ni czych, prze ko nu jąc 
usta wo daw ców do roz wią zań ko rzyst -
nych dla prak tyk le kar sko -we te ry na ryj -
nych. W tym przy pad ku du ża ak tyw ność 
i zde cy do wa na po sta wa pol skiej de le ga -
cji za owo co wa ła dzia ła nia mi FVE na fo -
rum Par la men tu Eu ro pej skie go i Ko mi -
sji Eu ro pej skiej zwień czo nymi za pi sa mi 

Polska 
w europejskich 
strukturach 
weterynaryjnych
Rozmowa z Markiem Mastalerkiem, 
Prezesem Krajowej Rady Lekarsko-
Weterynaryjnej
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Stres, presja, 
wypalenie? 

Mamy rozwiązanie!
Krajowa Izba Lekarsko-Weterynaryjna  

finansuje wsparcie psychologiczne dla Ciebie! 
 

• Dbamy o Twój dobrostan i zdrowie psychiczne 
• Nie musisz mierzyć się z wyzwaniami sam/sama 

• Wsparcie zapewnia renomowana firma HearMe Sp. z o.o. 
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pra wa po zwa la ją cy mi na or dy no wa nie 
i sto so wa nie u zwie rząt przez le ka rza we -
te ry na rii pro duk tów lecz ni czych we te ry -
na ryj nych bę dą cych w je go po sia da niu. 
W pier wot nym pro jek cie roz po rzą dze nia 
ro la le ka rza we te ry na rii spro wa dzo na by -
ła w tym za kre sie do wy pi sa nia re cept 
i skie ro wa nia wła ści cie la zwie rzę cia 
po za kup le ków do ap te ki we te ry na ryj -
nej, jak to się dzie je w du żej czę ści Eu ro -
py. W wy ni ku na sze go dzia ła nia obo wią -
zu ją ce za pi sy roz po rzą dze nia 2019/6 
po zwa la ją na utrzy ma nie w Pol sce do -
tych cza so we go sys te mu funk cjo no wa nia 
we te ry na rii kli nicz nej opar te go o za kła -
dy lecz ni cze dla zwie rząt bez wpro wa dza -
nia wy mo gu za kła da nia ap tek we te ry na -
ryj nych. Do dat ko wym wa run kiem si ne 
qua non jest prze pi sa nie we te ry na ryj ne 
po prze pro wa dze niu ba da nia kli nicz ne -
go lub in nej wła ści wej oce ny sta nu zdro -
wia zwie rzę cia lub gru py zwie rząt przez 
le ka rza we te ry na rii. 

Dru gim istot nym ob sza rem był za kaz 
sto so wa nia nie któ rych le ków prze ciw drob -
no ustro jo wych u zwie rząt, szcze gól nie tych 
kry tycz nie waż nych dla le cze nia lu dzi. Ich 
uży wa nie w lecz nic twie we te ry na ryj nym 
mia ło zo stać moc no ogra ni czo ne, a na wet 
w nie któ rych przy pad kach za ka za ne. 
Na szczę ście i tu uda ło się utrzy mać roz -
sąd ne roz wią za nia, chro nią ce zdro wie lu -
dzi, ale i za pew nia ją ce moż li wość le cze nia 
ni mi zwie rząt w ra zie po trze by. 

 
A co z rozporządzeniem w sprawie 
zdrowia zwierząt, tak zwanym 
Animal Health Law? 
Tu rów nież FVE ode gra ło bar dzo istot -
ną ro lę. W ra mach prac nad roz po rzą dze -
niem 2016/429 ape lo wa li śmy, by kon tro -
le sta nu zdro wia zwie rząt (art. 25) mo gły 
być prze pro wa dza ne wy łącz nie przez le -
ka rzy we te ry na rii. Sprze ci wi li śmy się pró -
bom po wie rza nia tych za dań oso bom 
nie wy kwa li fi ko wa nym. 

Prze ka za li śmy Ko mi sji Eu ro pej skiej na -
sze uwa gi do ak tów wy ko naw czych 
– zwra ca jąc uwa gę na nie pre cy zyj ne za pi -
sy, któ re mo gą pro wa dzić do fik cyj nych 
dzia łań kon tro l nych. Le karz we te ry na rii 
to nie tyl ko dia gno sta – to rów nież eks pert 
od bio ase ku ra cji, pro fi lak ty ki, do bro sta nu, 
za rzą dza nia sta dem oraz za rzą dza nia ry -
zy kiem epi zo otycz nym. To za wód klu czo -
wy dla zdro wia pu blicz ne go. 

 
Jakie jeszcze inicjatywy podejmuje 
polska delegacja na forum FVE? 
Od lat je ste śmy orę dow ni ka mi obo wiąz -
ko we go zna ko wa nia i re je stra cji zwie rząt 
to wa rzy szą cych, przede wszyst kim psów 
i ko tów. Uwa ża my, że tyl ko ta ki sys tem 

– re ali zo wa ny przez le ka rzy we te ry na rii 
i nad zo ro wa ny przez wła dze pu blicz ne 
– mo że za pew nić bez pie czeń stwo, sku -
tecz ność i kon tro lę. 

To pol ska de le ga cja na spo tka niu w Ko -
ło brze gu za ini cjo wa ła dys ku sję nad stwo -
rze niem prze pi su unij ne go do ty czą ce go ob -
li ga to ryj ne go zna ko wa nia psów i ko tów 
w Eu ro pie. Po stu lu je my, aby ba zy da nych 
by ły pro wa dzo ne przez or ga ny pań stwo we 
lub sa mo rzą dy le kar sko -we te ry na ryj ne, a nie 
przez pry wat ne fir my. Opo wia da my się tak -
że za utwo rze niem ogól no eu ro pej skie go, 
cen tral ne go re je stru za rzą dza ne go przez 
Ko mi sję Eu ro pej ską. To pro po zy cja, któ ra 
zy sku je po par cie co raz szer sze go gro na kra -
jów człon kow skich. Obec nie pro ce do wa ny 
jest w ra mach tria lo gu pro jekt roz po rzą dze -
nia Par la men tu Eu ro pej skie go i Ra dy.  

 
Dlaczego obecność w strukturach 
europejskich jest tak ważna dla 
Samorządu? 
Bo co raz wię cej prze pi sów do ty czą cych 
na szej pra cy po wsta je wła śnie w Bruk se -
li. Je śli nie bę dzie my obec ni przy sto le, in -
ni zde cy du ją za nas. Udział w FVE to dla 
nas moż li wość nie tyl ko mo ni to ro wa nia 
zmian, ale przede wszyst kim ak tyw ny 
wpływ na kie ru nek le gi sla cji. To nasz 
obo wią zek wo bec le ka rzy we te ry na rii 
w Pol sce i wo bec spo łe czeń stwa, któ re 
ocze ku je pro fe sjo nal nych, nie za leż nych 
i bez piecz nych usług. 

 
Na koniec – temat bardzo 
praktyczny dla lekarzy weterynarii. 
FVE przygotowało niedawno 
przewodnik dotyczący zasad 
stosowania tak zwanej kaskady. 

Na czym polega to narzędzie 
i dlaczego jego ujednolicenie jest 
tak istotne? 
Tak zwa na ka ska da to sys tem prze wi -
dzia ny w roz po rzą dze niu 2019/6, któ ry 
po zwa la le ka rzo wi we te ry na rii za sto so -
wać in ny pro dukt lecz ni czy niż ten, któ -
ry jest do pusz czo ny dla da ne go ga tun ku 
i wska za nia – ale tyl ko w wy jąt ko wych, 
ści śle okre ślo nych w pra wie przy pad kach. 
Ce lem jest unik nię cie nie po trzeb ne go 
cier pie nia zwie rząt i za pew nie nie le ka -
rzom we te ry na rii moż li wo ści ich sku tecz -
ne go le cze nia. 

FVE opra co wa ło bar dzo czy tel ny 
prze wod nik, któ ry krok po kro ku pro wa -
dzi le ka rza przez pro ces po dej mo wa nia 
de cy zji – z uwzględ nie niem wszyst kich 
obo wią zu ją cych ogra ni czeń, na przykłas 
do ty czą cych środ ków prze ciw drob no -
ustro jo wych, czy okre śla nia okre sów ka -
ren cji. To waż ne, bo sto so wa nie ka ska dy 
wią że się z peł ną od po wie dzial no ścią za -
wo do wą le ka rza. 

Prze wod nik FVE po ma ga też w ujed -
no li ce niu prak ty ki w ca łej UE – by le ka rze 
w Pol sce nie by li sta wia ni w in nej sy tu acji, 
niż ich ko le dzy we Fran cji, Niem czech czy 
Hisz pa nii. Za sa dy mu szą być czy tel ne, 
spój ne i zgod ne z ety ką na sze go za wo du. 

 
Dziękujemy za rozmowę. 
Dzię ku ję rów nież. I za chę cam wszyst -
kich człon ków na sze go śro do wi ska 
do za in te re so wa nia się pra ca mi mię dzy -
na ro do wy mi – bo ich efek ty bez po śred -
nio wpły wa ją na co dzien ną prak ty kę le -
kar sko -we te ry na ryj ną w Pol sce. 

 
Redakcja
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FVE działa na wielu frontach, ale zawsze z myślą 
o obronie interesów lekarzy weterynarii, o dobrostanie 
zwierząt i o bezpieczeństwie zdrowia publicznego. 
Nasza organizacja aktywnie uczestniczyła 
w konsultacjach nad rozporządzeniem (UE) 2019/6 
w sprawie weterynaryjnych produktów leczniczych, 
przekonując ustawodawców do rozwiązań korzystnych 
dla praktyk lekarsko-weterynaryjnych. W tym 
przypadku duża aktywność i zdecydowana postawa 
polskiej delegacji zaowocowała działaniami FVE 
na forum Parlamentu Europejskiego i Komisji 
Europejskiej zwieńczonymi zapisami prawa 
pozwalającymi na ordynowanie i stosowanie u zwierząt 
przez lekarza weterynarii produktów leczniczych 
weterynaryjnych będących w jego posiadaniu.                



   
 

  

  

 

 
 

 

  

 

   

 

 

 
  

 

 

 
 gowej Izby Lekarsko-Weterynaryjnej.owe warunki ubezpieczenia otrzymasz mailowo ze swojej Okr

CEJ! WI
Szczegó

DOWWIEDZ SI

gowej Izbby Lekarsko-Weterynaryjnej.

ciwej aonkowskich wobec wadek cz skatop z

Okr

zalegaj

?E SKORZYSTA
Wszyscy lekarze weterynarii, którzy nie za

O MOKTO

Ubezpieczenie zapewWiarygodny partner: wnia STU ERGO Hestia.

wysokie standardy pracy.stwo zawodowe i

• 

Twoje bezDbamy oWsparcie twojej izby: • 

onków!ania czbez obci

ezpiecze

etu Krajowej Izby Lekarsko-Weterynaryjnej bud

– 

sfinansowana zsoCaBrak dodatkowych kosztów: • 

cych zawód lekarza

weterynarii.

 Kompleksowna ochrona OC:Pe owe ubezpieczenie zawodowe dla wszystkich wykonuj

dego!

CO TO DLA CIEBIE OZNACZA?

stwo dla i Bezpiecze a kaPewno

dla Lekarzy Weteryrynarii!
OC

• 

Ubezpieczenie O

Polsce!weterynarii w
ci cywilnej dla wszystkich lekarzy odpowiedzialno

a ogólnopolska polisa ubezpieczenia2025 r. ruszy1 czerwcaOd
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Z życia Izby 
 

Krajowa Izba Lekarsko-
Weterynaryjna współpracuje 
z FVE – Federacją Lekarzy 
Weterynarii Europy
Federacja Lekarzy Weterynarii Europy (FVE) to niedochodowa, zrzeszająca organizacje 
weterynaryjne z 38 krajów europejskich (w tym wszystkich państw członkowskich UE), 
organizacja parasolowa. Założona w 1975 roku, obecnie reprezentuje około 200 000 
europejskich lekarzy weterynarii.

Mi sja i wi zja 
Nad rzęd ną mi sją FVE jest po pra wa zdro -
wia zwie rząt, do bro sta nu zwie rząt, zdro -
wia pu blicz ne go i ochro na śro do wi ska po -
przez pro mo wa nie za wo du le ka rza 
we te ry na rii. Dzia ła ja ko sil ny, zjed no czo -
ny głos dla le ka rzy we te ry na rii, wpły wa -
jąc na kwe stie waż ne dla za wo du i spo łe -
czeń stwa. FVE pod kre śla wza jem ne 
po wią za nie zdro wia lu dzi, zwie rząt i śro -
do wi ska, sto su jąc po dej ście „Jed no Zdro -
wie” (One He alth). Jej obec ne mot to 
brzmi: „Le ka rze we te ry na rii dba ją o zwie -
rzę ta i lu dzi!”. 
 
Klu czo we ob sza ry dzia łal no ści 
FVE kon cen tru je swo je wy sił ki na kil ku 
klu czo wych ob sza rach, od zwier cie dla jąc 
wie lo aspek to wą ro lę le ka rzy we te ry na rii 
w spo łe czeń stwie: 

• Jed no Zdro wie (One He alth): Pro mo -
wa nie zro zu mie nia, że zdro wie lu dzi, 
zwie rząt i śro do wi ska są ze so bą nie ro -
ze rwal nie po łą czo ne. 

• Zdro wie zwie rząt: Dzia ła nia na rzecz za -
po bie ga nia i zwal cza nia cho rób zwie rząt. 

• Do bro stan zwie rząt: Wspie ra nie wy -
so kich stan dar dów do bro sta nu zwie rząt 
dla wszyst kich ga tun ków, w tym pod -
czas trans por tu, na far mach i w ogól nej 
opie ce. 

• Edu ka cja: Pod no sze nie ja ko ści edu ka -
cji we te ry na ryj nej, w tym usta wicz ne go 
kształ ce nia za wo do we go (CPD) oraz 
pro mo wa nie har mo ni za cji eu ro pej skich 
stan dar dów dla pro gra mów po dy plo -
mo wych (np. po przez VETCEE). 

• Bez pie czeń stwo żyw no ści i zdro wie 
pu blicz ne: Przy czy nia nie się do zdro -
wia pu blicz ne go po przez za pew nie nie 

bez pie czeń stwa i pew no ści żyw no ści, 
bio se cu ri ty oraz za po bie ga nie cho ro -
bom od zwie rzę cym. 

• Le ki: Roz wią zy wa nie pro ble mów zwią za -
nych z we te ry na ryj ny mi pro duk ta mi lecz -
ni czy mi, w tym od po wie dzial ne go sto so -
wa nia, do stęp no ści i opor no ści na środ ki 
prze ciw drob no ustro jo we (AMR). 

• Za wód we te ry na ryj ny: Ochro na za wo -
du we te ry na ryj ne go, za pew nie nie uzna -
nia i war to ści je go eks per ty zy oraz 
wspie ra nie le ka rzy we te ry na rii w wy peł -
nia niu ich obo wiąz ków za wo do wych 
na naj wyż szym po zio mie. 
Po przez te dzia ła nia FVE od gry wa klu -

czo wą ro lę w ochro nie zdro wia i do bro -
sta nu zwie rząt, ochro nie zdro wia pu blicz -
ne go oraz za pew nie niu cią głe go roz wo ju 
i sza cun ku dla za wo du we te ry na ryj ne go 
w Eu ro pie. 

ŹR
Ó

D
ŁO
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W
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FVE zarządza pięcioosobowa Rada wybierana przez członków FVE na dwuletnią kadencję z możliwością jednokrotnej 
reelekcji. Rada wyznacza kierunek strategiczny oraz odpowiada za ład korporacyjny i finansowy. 
Obecny Zarząd Federation of Veterinarians of Europe w latach 2023-2025 składa się z:
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Zakład Chorób Zakaźnych Zwierząt i Administracji Weterynaryjnej 
Katedry Epizootiologii z Kliniką Ptaków i Zwierząt Egzotycznych 

Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu 
Dolnośląska Izba Lekarsko-Weterynaryjna 

Krajowa Izba Lekarsko-Weterynaryjna 
Polskie Towarzystwo Nauk Weterynaryjnych Oddział we Wrocławiu 

 
zapraszają na

 

VII Konferencję Naukową

11 października 2025  
 11 października 2025 (sobota) 

10.00 – 0twarcie konferencji 
Sesja I – przewodniczący: dr n. wet. Robert Karczmarczyk, prof. uczelni 
10.10 – 10.50 - dr W. Hildebrand. Czy etyka ma cenę? 
10.50 – 11.30 – lek. wet. P. Waleński. Problem nieprzestrzegania norm etycznych 
przerwa 
11.50 – 12.30 – prof. Paweł Sysa. Walka o dobre imię 
12.30 – 13.10 – dr M. Bruczyńska. Etyka i biznes – spojrzenie lek wet. Inspekcji Weterynaryjnej 
obiad 
Sesja II – przewodniczący: dr hab. K. Płoneczka-Janeczko, prof. uczelni 
14.00 – 14.40 – Z. Brożek / Z. Świerc studentki Wydz. Med. Wet. Etyka zawodowa oczami studentów 
14.40 – 15.30 – dr R. Karczmarczyk, prof. uczelni. Kto sprawuje pieczę nad zawodem? 
 
Miejsce konferencji: 
Centrum Edukacyjno-Rozwojowe Pałac Wrocław Pawłowice Uniwersytetu Przyrodniczego we Wrocławiu,  
51-250 Wrocław, ul. Pawłowicka 87/89  
 
Opłata konferencyjna:  
190 PLN/osobę (udział w wykładach, drukowane materiały konferencyjne, napoje, obiad);  
dla studentów 45 PLN (wymagane zgłoszenie) 
Wpłaty należy kierować na konto: PKO BP SA 62 1020 5242 0000 2102 0029 2045  
koniecznie z dopiskiem: ETYKA WET 2025 
 
Zgłoszenia prosimy kierować drogą internetową (formularz dostępny na stronie upwr.edu.pl  
w zakładce „nauka – konferencje i wykłady naukowe”) oraz dilwet.pl i na internetowych stronach samorządu. 
Termin nadsyłania zgłoszeń upływa 30 września 2025 r. 
Informacji udzielają: mgr Violetta Pirga tel. 71 3205 336 (kom. 607 275 024), dr Robert Karczmarczyk tel. 501 631 788

 

 Przewodniczący Komitetu Organizacyjnego 
dr n. wet. Robert Karczmarczyk

„ETYKA ZAWODOWA LEKARZA 
WETERYNARII – QUANTUM SATIS”



Uchwały, listy, apele…  
 
NSPEKCJA WETERYNARYJNA                                                War sza wa 
GŁÓWNY LEKARZ WETERYNARII                               dnia 10 lip ca 2025 r. 
Krzysz tof Jaż dżew ski 

 
Pan Ma rek Ma sta le rek Pre zes 

Kra jo wej Izby Le kar sko -We te ry na ryj nej 
 

Nasz znak: WOZH. 400.7.13.2025. AB 
Dotyczy sprawy nr: Pismo z dnia: 
 
 
Sza now ny Pa nie Pre ze sie 
 
w związ ku z ze zgła sza ny mi do Głów ne go Le ka rza We te ry na rii wąt -
pli wo ścia mi do ty czą cy mi spo so bu pro wa dze nia do ku men ta cji le -
kar sko -we te ry na ryj nej z za bie gów lecz ni czych i pro fi lak tycz nych 
sto so wa nych u zwie rząt z ro dzi ny ko nio wa tych, a tak że za sad sto -
so wa nia „ka ska dy” w le cze niu tych zwie rząt, uprzej mie in for mu ję, co 
na stę pu je. 

Obo wią zek pro wa dze nia do ku men ta cji le kar sko -we te ry na ryj nej 
wy ni ka z art. 69 ust. 1 usta wy z dnia 6 wrze śnia 2001 r. Pra wo far ma -
ceu tycz ne1: „le karz we te ry na rii świad czą cy usłu gi le kar sko -we te ry -
na ryj ne w ra mach za kła du lecz ni cze go dla zwie rząt jest obo wią -
za ny do: 
1) pro wa dze nia do ku men ta cji w od nie sie niu do każ dej trans ak cji 

do ty czą cej pro duk tów lecz ni czych we te ry na ryj nych wy da wa -
nych na re cep tę w po sta ci: 
a) do ku men ta cji ob ro tu de ta licz ne go, 
b) do ku men ta cji le kar sko -we te ry na ryj nej w spo sób okre ślo ny 

prze pi sa mi usta wy z dnia 11 mar ca 2004 r. o ochro nie zdro wia 
zwie rząt oraz zwal cza niu cho rób za kaź nych zwie rząt (Dz. U. 
z 2023 r. poz. 1075); 

2) prze pro wa dze nia przy naj mniej raz w ro ku spi su kon tro l ne go sta -
nu ma ga zy no we go pro duk tów lecz ni czych we te ry na ryj nych, 
wraz z od no to wa niem wszel kich nie zgod no ści”. 
Do tych czas zmie nio ny art. 53 ww. usta wy z dnia 11 mar ca 2004 r. 

do ty czą cy pro wa dze nia do ku men ta cji ze sto so wa nych pro duk tów 
lecz ni czych w po sta ci sys te mu te le in for ma tycz ne go nie wszedł 
w ży cie. W za kre sie spo so bu pro wa dze nia do ku men ta cji le kar sko -
-we te ry na ryj nej na dal jed nak obo wią zu je ko mu ni kat Mi ni stra Rol -
nic twa i Roz wo ju Wsi z dnia 21 grud nia 2023 r.: https://www.gov. 
pl/web/rol nic two/pro wa dze nie -do ku men ta cii - le cze nia -zwie rzat -
-i -sto so wa nych -pro duk tow -lecz ni czych -w -ocze ki wa niu -na -sys -
tem -te le in for ma tycz ny. 

Do dat ko wo na le ży pa mię tać, iż obo wią zek pro wa dze nia do ku -
men ta cji le cze nia zwie rząt we te ry na ryj ny mi pro duk ta mi lecz ni czy -
mi o ka te go rii do stęp no ści „wy da wa ne na re cep tę we te ry na ryj ną 
– Rp” wy ni ka wprost z art. 105 roz po rzą dze nia Par la men tu Eu ro pej -
skie go i Ra dy (UE) 2019/62. 

Re asu mu jąc, obo wią zek pro wa dze nia do ku men ta cji le kar sko -
-we te ry na ryj nej ze sto so wa nych pro duk tów lecz ni czych u zwie rząt, 
w tym ga tun ków nie słu żą cych do pro duk cji żyw no ści, nie zo stał 
uchy lo ny. Za tem obej mu je on rów nież ko niecz ność pro wa dze nia 
do ku men ta cji le kar sko -we te ry na ryj nej z le cze nia zwie rząt z ro dzi ny 
ko nio wa tych, na wet po wy łą cze niu ich z łań cu cha po kar mo we go. 

W od po wie dzi na wąt pli wo ści do ty czą ce za sad usta la nia okre su 
ka ren cji w przy pad ku sto so wa nia pro duk tów lecz ni czych w spo sób 
nie uwzględ nio ny w wa run kach po zwo le nia na do pusz cze nie 
do ob ro tu u zwie rząt z ro dzi ny ko nio wa tych na le ży przy po mnieć, iż 
za sa dy „ka ska dy” w le cze niu zwie rząt okre ślo ne zo sta ły szcze gó ło -
wo w roz po rzą dze niu Par la men tu Eu ro pej skie go i Ra dy (UE) 2019/62. 

Ni niej sze roz po rzą dze nie wska zu je na le ka rza we te ry na rii ja ko 
bez po śred nio od po wie dzial ne go i de cy du ją ce go o za sto so wa niu 

le cze nia zgod nie z za sa da mi opi sa ny mi w art. 112-115 ww. ak tu praw -
ne go, w tym usta la ją ce go wła ści wy okres ka ren cji. 

Na le ży mieć na uwa dze, iż od dnia 21 ma ja 2025 r. obo wią zu je 
rów nież roz po rzą dze nie wy ko naw cze Ko mi sji (UE) 2025/901 
z dnia 19 ma ja 2025 r. w spra wie usta no wie nia wy ka zu sub stan cji, 
któ re są nie zbęd ne w le cze niu ko nio wa tych lub któ re przy no szą 
do dat ko we ko rzy ści kli nicz ne w po rów na niu z in ny mi moż li wo ścia -
mi le cze nia do stęp ny mi dla ko nio wa tych i w przy pad ku któ rych 
okres ka ren cji do ty czą cy ko nio wa tych wy no si sześć mie się cy oraz 
w spra wie uchy le nia roz po rzą dze nia (WE) nr 1950/2006. Okres ka -
ren cji do ty czą cy ko nio wa tych wy no szą cy sześć mie się cy do ty czy 
sub stan cji wy mie nio nych w za łącz ni ku do te go roz po rzą dze nia. 

Po nad to przy po mi nam, że pod lin kiem: https://re ie strv.ez dro wie. 
gov.pl/re gi strv/rpl do stęp ne są in for ma cje o wszyst kich pro duk tach 
lecz ni czych do pusz czo nych do ob ro tu na te ry to rium Rze czy po spo -
li tej Pol skiej. Re jestr Pro duk tów Lecz ni czych za wie ra pod sta wo we in -
for ma cje o sub stan cjach czyn nych za war tych w tych pro duk tach, 
wska za niach do za sto so wa nia, ga tun kach do ce lo wych oraz mi ni -
mal nych okre sach ka ren cji. 

Jed no cze śnie Głów ny Le karz We te ry na rii po now nie zwra ca uwa -
gę na ko niecz ność upo wszech nia nia wie dzy w za kre sie pra wi dło -
we go pro wa dze nia do ku men ta cji le kar sko -we te ry na ryj nej przez le -
ka rzy we te ry na rii wol nej prak ty ki oraz za sad sto so wa nia pro duk tów 
lecz ni czych w le cze niu zwie rząt z ro dzi ny ko nio wa tych. 

 
Z wyrazami szacunku  

Krzysztof Jażdżewski  
/podpisano elektronicznie/ 

 
Do wiadomości: 
1. Pan Sławomir Piotrowski -  
   Prezes Polskiego Związku Hodowców Koni 
2. Wojewódzcy lekarze weterynarii - wszyscy 
 
1 Ustawa z dnia 6 września 2001 r. Prawo farmaceutyczne (t.j. Dz. U. z 2025 r. poz. 750); 

2 Rozporządzenie Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2019/6 z dnia 11 grudnia 2018 r. 

w sprawie weterynaryjnych produktów leczniczych i uchylające dyrektywę 

2001/82/WE (Tekst mający znaczenie dla EOG) (Dz.U. L 4 z 7.1.2019, s. 43). 

 
Warszawa, dnia 3 lipca 2025 

 
Komunikat  

Krajowej Izby Lekarsko-Weterynaryjnej  
w sprawie funkcjonowania  aplikacji VetApp 

 
Kra jo wa Izba Le kar sko -We te ry na ryj na z za do wo le niem przy ję ła 

in for ma cję, że pod wpły wem sta no wi ska Kra jo wej Ra dy Le kar sko -
-We te ry na ryj nej z 5 czerw ca 2025 r. w przed mio cie nie do pusz czal -
no ści świad cze nia usług we te ry na ryj nych za po śred nic twem apli -
ka cji lub plat form in ter ne to wych apli ka cja VetApp jed no znacz nie 
za de kla ro wa ła wy łą cze nie funk cjo nal no ści umoż li wia ją cej prze pro -
wa dza nie wi de okon sul ta cji z le ka rza mi we te ry na rii. 

Kra jo wa Izba Le kar sko -We te ry na ryj na wno si o ana lo gicz ne roz -
wią za nie pro ble mu funk cjo nal no ści apli ka cji in ter ne to wych w po -
sta ci pseu do dia gno sty ki w dzie dzi nie me dy cy ny we te ry na ryj nej, 
po nie waż funk cjo nal ność ta re al nie za gra ża ży ciu i zdro wiu zwie -
rząt. Two rzy się wra że nie, że moż na po sta wić dia gno zę (na zy wa ną 
przez apli ka cje „pre dia gno zą”) na pod sta wie opi su ob ja wów do ko -
na ne go przez sa me go opie ku na zwie rzę cia przy po mo cy sztucz nej 
in te li gen cji. Sta now czo wy ja śnia my, że jest to nie moż li we. Na wet 
naj bar dziej tro skli wy opie kun ni gdy nie za stą pi le ka rza we te ry na rii 
w ba da niu kli nicz nym, któ re jest fun da men tal ne dla pra wi dło we go 
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usta le nia ob ja wów cho ro by. Zwie rzę ta ob ja wów cho ro bo wych nie 
ko mu ni ku ją, a wręcz prze ciw nie, czę sto – zgod nie z wro dzo nym in -
stynk tem – skry wa ją te ob ja wy. Bez ba da nia kli nicz ne go zwie rzę cia, 
któ re po tra fi pra wi dło wo wy ko nać tyl ko le karz we te ry na rii, wszel ka 
dia gno za do ko na na przez tzw. sztucz ną in te li gen cję jak kol wiek by 
jej nie na zy wać (zwa na przez apli ka cje „pre dia gno zą”), jest prak -
tycz nie nie moż li wa do rze tel ne go prze pro wa dze nia, a za tem co 
do za sa dy ode rwa na od rze czy wi stych scho rzeń zwie rzę cia. Ko rzy -
sta jąc z ta kiej pseu do dia gno zy ofe ro wa nej przez apli ka cje in ter ne -
to we oby wa te le nie ma ją żad nej gwa ran cji uzy ska nia zgod nych 
z praw dą in for ma cji. Opie ku no wie uzy sku ją za tem w ra mach ta kiej 
pseu do dia gno zy in for ma cje po ten cjal nie nie praw dzi we lub nie peł -
ne i na tej pod sta wie mo gą na przy kład cza so wo za nie chać uda -
nia się do le ka rza we te ry na rii. W ten spo sób mo gą oni nie tyl ko na -
ra żać ży cie i zdro wie zwie rząt, lecz na wet swo je ży cie i zdro wie (np. 
w wy pad ku nie zdia gno zo wa nia wście kli zny psa). Na ra ża to in te res 
pu blicz ny, a jest szcze gól nie nie bez piecz ne dla osób mniej ro ze zna -
nych ży cio wo, czy nie wy kwa li fi ko wa nych w dzie dzi nie me dy cy ny 
we te ry na ryj nej, a jed no cze śnie po dat nych na efekt Dun nin ga -Kru -
ge ra. Oso by te mo gą myl nie za ło żyć, że wspo mnia na „pre dia go -
no za” przed sta wio na przez al go rytm apli ka cji od po wia da rze czy -
wi sto ści. 

Re pre zen tu jąc zgod nie z usta wą za wód le ka rza we te ry na rii, Kra -
jo wa Ra da Le kar sko -We te ry na ryj na – w opar ciu o art. 17 ust. 1 Kon -
sty tu cji – nie zmien nie dzia ła jąc dla ochro ny in te re su pu blicz ne go, 
bę dzie stać na stra ży prze strze ga nia pra wa, a tak że spra wo wać 
pie czę oraz nad zór nad na le ży tym i su mien nym wy ko ny wa niem 
za wo du le ka rza we te ry na rii. 

Jed no cze śnie Kra jo wa Izba de kla ru je, że bę dzie uważ nie przy glą -
dać się wszyst kim apli ka cjom i plat for mom in ter ne to wym funk cjo -
nu ją cym na ryn ku, któ re mo gą pró bo wać świad czyć usłu gi le kar -
sko -we te ry na ryj ne na od le głość lub ofe ro wać pseu do dia gno zy 
w dzie dzi nie me dy cy ny we te ry na ryj nej oraz po dej mo wać od po -
wied nie dzia ła nia w przy pad ku stwier dze nia na ru szeń.  
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WIĘCEJ 
INFORMACJI  
na stronach 14-18

Serdecznie zapraszamy do zakupu najnowszego numeru 
„Kościerskich Zeszytów Muzealnych” nr 18 na rok 2024!  
To prawdziwa skarbnica wiedzy o historii Kościerzyny i okolic, 
pełna fascynujących artykułów i wspomnień. 
 
W tym wydaniu znajdą Państwo między innymi: 
• Historię lekarzy weterynarii w Kościerzynie i ich wkład w zdrowie 

publiczne w latach 1945-2005. Poznacie, jak lekarze weterynarii 
wpływali na życie codzienne i bezpieczeństwo mieszkańców 
regionu. 

• Wspomnienia o Radosławie Flisikowskim – lekarzu, działaczu 
społecznym i pasjonacie sportu. Jego zaangażowanie i oddanie 
dla lokalnej społeczności pozostawiły niezatarte ślady w pamięci 
mieszkańców. To inspirująca historia człowieka, który poświęcił się 
dla innych. 

 
Gdzie kupić? 
Zeszyty można nabyć bezpośrednio w: 
• Muzeum Ziemi Kościerskiej im. dra Jerzego Knyby w Kościerzynie 
Istnieje również możliwość zakupu wysyłkowego.  
W tym celu prosimy o kontakt mailowy: 
• e-mail: muzeum@koscierzyna.gda.pl 
 
Zachęcamy do lektury!
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APLIKACJE 
INTERNETOWE 
W ASPEKCIE 
WYKONYWANIA 
ZAWODU LEKARZA 
WETERYNARII,  
JAKO ZAWODU ZAUFANIA 
PUBLICZNEGO
 

Piotr Listos, Kinga Panasiuk-Flak, Emilia Listos* 
Katedra Patomorfologii i Weterynarii Sądowej Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie 

* Wydział Lekarski Uniwersytetu Medycznego w Lublinie
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Temat numeru 
 

P
rzy stę pu jąc do re da go wa nia  
ni niej sze go ar ty ku łu, wska zać 
w świe tle wie dzy me dycz no -
-we te ry na ryj nej, jak rów nież 
praw ni czej na le ży, iż wy ko rzy -

sta nie apli ka cji in ter ne to wych, któ rych 
two rze niu przy świe cał, wy da wać by się 
mo gło wła ści wy cel, umoż li wia ją cy po sia -
da czom zwie rząt sa mo dziel ną  – wstęp ną 
dia gno sty kę po ten cjal nie wy stę pu ją ce go 
scho rze nia u pod opiecz ne go zwie rzę cia 
(przy kła do wo psa lub ko ta) oraz uzy ska nie 
spe cja li stycz nej kon sul ta cji le kar sko -we te -
ry na ryj nej w tym za kre sie, wkom po no wu -
je się w aspek cie praw nej ana li zy wła ści -
wych ure gu lo wań oraz sztu ki le kar sko -we -
te ry na ryj nej, w treść pa re mii ła ciń skiej  
cla ra non sunt in ter pre tan da. 

Uza sad nie niem na kre ślo ne go twier -
dze nia, a za ra zem za sad nym w tym miej -
scu jest wska za nie, iż wie lo płasz czy zno -
wy cha rak ter ochro ny we te ry na ryj nej 
zwie rząt w Pol sce, zgod nie z ure gu lo wa -
nia mi pra wa po wszech ne go, re ali zo wa ny 
jest głów nie przez oso by po sia da ją ce wie -
dzę spe cja li stycz ną z za kre su me dy cy ny 
we te ry na ryj nej, czy li le ka rzy we te ry na rii. 
Usta wo daw ca po wszech ny, zgod nie z ak -
tu al nie obo wią zu ją cym sta nem praw nym, 
umoż li wia tak że re ali za cję ochro ny we -
te ry na ryj nej zwie rząt oso bom po sia da ją -
cym ty tuł za wo do wy tech ni ka we te ry na -
ryj ne go, jed nak w znacz nej czę ści 
pod bez po śred nim nad zo rem le ka rza we -
te ry na rii. 

Wska za na wie lo płasz czy zno wość ochro -
ny we te ry na ryj nej zwie rząt, w spo sób 
bez po śred ni po wią za na jest z ca ło kształ -
tem wie dzy me dycz no -we te ry na ryj nej. 
Obej mu je ona swo im za kre sem mię dzy 
in ny mi sze ro ko ro zu mia ną pro fi lak ty kę 
i dia gno sty kę me dycz no -we te ry na ryj ną, 
za rów no przy ży cio wą, jak rów nież po -
śmiert ną oraz oczy wi ście w sze ro kim te -
go sło wa zna cze niu le cze nie cho re go 
zwie rzę cia. 

Istot nym, w aspek cie me ry to rycz nej 
ana li zy te ma tu ni niej sze go opra co wa nia 
jest tak że pod kre śle nie wy jąt ko wo ści za -
wo du le ka rza we te ry na rii, któ rą to wy jąt -
ko wość przy pi sał mu przede wszyst kim 
usta wo daw ca po wszech ny, wkom po no -
wu jąc za wód le ka rza we te ry na rii do gru -
py za wo dów za ufa nia pu blicz ne go. Nie 
bez zna cze nia po zo sta je tak że wy so ka 
war tość za wo du le ka rza we te ry na rii 
w opi nii znacz nej czę ści na sze go spo łe -
czeń stwa, któ ra świa do mie ko rzy sta 
z usług me dycz no -we te ry na ryj nych 
świad czo nych przez le ka rzy we te ry na rii. 
Na le ży tak że w tym miej scu mieć 
na uwa dze tę gru pę osób, któ re w spo sób 
wy so ce praw do po dob nie nie świa do my 

ko rzy sta ją z usług le kar sko -we te ry na ryj -
nych, zwią za nych z ba da niem żyw no ści 
po cho dze nia zwie rzę ce go i mo że w spo -
sób nie świa do my za wdzię cza ją le ka rzom 
we te ry na rii bez pie czeń stwo, a za ra zem 
kom fort wła sne go ży cia i zdro wia. 

Za wę ża jąc jed nak roz wa ża nia do usług 
le kar sko -we te ry na ryj nych zwią za nych 
z dia gno sty ką i le cze niem na szych pod -
opiecz nych zwie rząt na le ży mieć na uwa -
dze, iż sto sow nie do art. 17 ust. 1 Kon -
sty tu cji Rze czy po spo li tej Pol skiej, oso by 
wy ko nu ją ce za wód okre ślo ny mia nem 
za wo du za ufa nia pu blicz ne go, mo gą 
utwo rzyć kor po ra cję za wo do wą. Z for -
mal ne go punk tu wi dze nia, do pie ro 
po przy ję ciu od po wied niej usta wy, da nej 
gru pie za wo do wej nada wa ny jest sta tus 
za wo du za ufa nia pu blicz ne go, a jej dzia -
łal ność zo sta je zor ga ni zo wa na w okre -
ślo ne ra my praw ne. 

Za ta ki wła śnie za wód, zo stał uzna ny 
za wód le ka rza we te ry na rii, w myśl po sta -
no wień na kre ślo nych przez usta wo daw cę 
w tre ści usta wy z dnia 21 grud nia 1990 r. 
O za wo dzie le ka rza we te ry na rii i izbach 
le kar sko -we te ry na ryj nych. 

Ma jąc na uwa dze mo ją su biek tyw ną 
wy so ką oce nę za wo du le ka rza we te ry na -
rii, zwią za ną z ca ło kształ tem je go na uko -
wej oraz prak tycz nej war to ści i wy jąt ko -

wo ści, być mo że w tym miej scu uzna ną 
za ma ło istot ną, po nie waż sta no wią cą su -
biek tyw ną oce nę pierw sze go au to ra, bez -
spor nym po zo sta je, iż for mal nie za wód 
le ka rza to za wód za ufa nia pu blicz ne go, 
czy li ma ją cy istot ne zna cze nie dla ochro -
ny zdro wia i ży cia zwie rząt oraz czło wie -
ka. Le karz we te ry na rii, to tak że oso ba, 
któ ra przy wy ko ny wa niu za wo du oraz 
tak że w ży ciu po za za wo do wym jest 
w myśl prze pi sów pra wa sa mo rzą do we -
go zo bli go wa na do prze strze ga nia wła -
ści wych ram praw no -etycz nych.  

 

Charakterystycznym zatem 
dla grupy zawodów zaufania 
publicznego w Polsce, 
o charakterze medycznym 
jest, iż powoływane ramy 
prawne, ustanawiając  
przede wszystkim stricte 
aspekt medyczny zawodu, 
nakreślają właściwą  
dla zawodu postawę  
etyczną osób wykonujących  
dany zawód.                                   

Internet applications in the context of practicing  
the profession of a veterinarian as a profession of public trust  
 
The use of internet applications, whose creation seemed to be guided  
by the proper purpose of enabling animal owners to independently conduct 
preliminary diagnostics of a potential ailment in their pet and obtain 
a specialist veterinary consultation, constitutes a significant interference  
with the broadly understood legal regulations governing the practice of 
veterinary medicine. It aligns with the Latin adage „clara non sunt interpretanda”. 
The current, and therefore appropriate, legal framework for the practice of 
veterinary medicine significantly limits individual veterinarians' ability to modify 
its practice. However, the constantly evolving technological advancements 
 in everyday life often present veterinarians with various dilemmas related to 
the legal feasibility and legitimacy of using these facilities in their professional 
practice. This fact, and above all, the ill-considered individual conduct  
of veterinarians in this respect, undoubtedly constitutes grounds for incurring 
universal and/or professional liability. Furthermore, the provision of 
technological facilities to animal owners by various entities related  
to the provision of veterinary services, in terms of diagnosing and treating 
conditions in their animals, constitutes a significant basis for misdiagnosing  
the clinical condition of the animal and creating a significant threat to its 
health and life, as well as, and perhaps above all, generating the possibility  
of creating a potential epidemiological threat. Therefore, the actions  
of the veterinary self-government in this regard should be considered justified,  
and at the same time, the relevant state authorities should be requested  
to prevent violations of applicable statutory norms governing the provision  
of veterinary services in the broad sense. Equally important, perhaps 
fundamental, is the emerging threat to public health and life resulting  
from incorrect diagnosis of zoonoses, which goes beyond the provisions  
of law and veterinary practice. 
 
Keywords: professions of public trust, veterinary service, zoonoses,  
threats to public health and life, animal diagnostics and treatment.
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Dla te go też, istot nym jest pod kre śle nie 
zna cze nia Ko dek su Ety ki Le ka rza We -
te ry na rii oraz uchwał sa mo rzą du le kar -
sko -we te ry na ryj ne go ja ko pra wa sa mo -
rzą do we go, do któ re go prze strze ga nia 
zo bli go wa ni są le ka rze we te ry na rii wy ko -
nu ją cy swój za wód. 

Zwró cić w tym miej scu na le ży tak że 
uwa gę na fakt, iż pod nie sio na w ni niej -
szym ar ty ku le wy jąt ko wość za wo dów  
za ufa nia pu blicz ne go, po wią za na jest 
w spo sób bez po śred ni tak że z więk szą 
moż li wo ścią po nie sie nia od po wie dzial -
no ści praw nej (po wszech nej lub/i za wo -
do wej) przez oso by je wy ko nu ją ce. 

Ma jąc w tym miej scu na uwa dze, bę -
dą ce przed mio tem ak tu al nych roz wa żań 
świad cze nie usług we te ry na ryj nych zwią -
za ne z sze ro ko ro zu mia nym le cze niem 
zwie rząt, usta wo daw ca po wszech ny po -
wo łał do ży cia za kła dy lecz ni cze dla zwie -
rząt (usta wa z dnia 18 grud nia 2003 r. 
O za kła dach lecz ni czych dla zwie rząt). 
Ar ty kuł 1 ust. 1 po wo ły wa nej usta wy sta -
no wi, iż za kład lecz ni czy dla zwie rząt sta -
no wi pla ców kę ochro ny zdro wia i do bro -
sta nu zwie rząt, wy po sa żo ną w środ ki 
ma jąt ko we, któ re sta no wią po miesz cze -
nia, apa ra tu ra oraz sprzęt do sto so wa ne 
do za kre su i cha rak te ru świad czo nych 
usług lecz ni czo -we te ry na ryj nych. Za kła -
dy lecz ni cze dla zwie rząt zo sta ły po dzie -
lo ne na pięć grup. Ja ko kry te rium po dzia -
łu usta wo daw ca przy jął ba zę lo ka lo wą 
oraz wy po sa że nie w sprzęt spe cja li stycz -
ny, jak rów nież staż za wo do wy oso by peł -
nią cej funk cję kie row ni ka da ne go ro dza -
ju za kła du lecz ni cze go oraz w jed nym 
przy pad ku (kli ni ka we te ry na ryj na) usta -
wo daw ca na kre ślił mi ni mal ny – pod sta -
wo wy skład oso bo wy le kar sko -we te ry na -
ryj ny.  

Za kła dy lecz ni cze dla zwie rząt pod le -
ga ją wpi so wi do ewi den cji oraz ozna cze -
niu. Zgod nie z de le ga cją usta wo wą, 
szcze gó ło wy spo sób pro wa dze nia ewi -
den cji za kła dów lecz ni czych dla zwie rząt 
oraz otrzy my wa nia z niej wy pi su zo stał 
okre ślo ny w for mie roz po rzą dze nia przez 
mi ni stra wła ści we go do spraw rol nic twa. 
Na to miast szcze gó ło we za sa dy ozna czeń 
zo sta ły okre ślo ne w dro dze uchwa ły 
przez Kra jo wą Ra dę Le kar sko -We te ry -
na ryj ną.  

Istot nym za tem po zo sta je, iż szcze gó -
ło we wy ma ga nia, do ty czą ce funk cjo no -
wa nia po szcze gól nych form za kła dów 
lecz ni czych dla zwie rząt, ma jąc na wzglę -
dzie pra wi dło we wy ko ny wa nie usług we -
te ry na ryj nych, a tym sa mym bez pie czeń -
stwo epi zo otycz ne i epi de mio lo gicz ne, 
zo sta ły tak że okre ślo ne przez mi ni stra 
wła ści we go do spraw rol nic twa w dro dze 

roz po rzą dze nia. Or ga ni za cję i funk cjo -
no wa nie każ de go ro dza ju za kła du lecz -
ni cze go dla zwie rząt okre śla re gu la min. 
Re gu la min ten, nada wa ny jest za kła do wi 
lecz ni cze mu przez pod miot, któ ry utwo -
rzył da ny ro dzaj za kła du.  

Usta wo daw ca, po wo łu jąc do ży cia róż -
ne for my za kła dów lecz ni czych dla zwie -
rząt, ja ko miejsc re ali za cji na kre ślo nej 
prze pi sa mi pra wa ochro ny we te ry na ryj -
nej zwie rząt, prze wi dział tak że zna czą cą 
ro lę sa mo rzą du le kar sko -we te ry na ryj ne -
go w spra wo wa niu pie czy nad wła ści wym 
ich funk cjo no wa niem. 

Po wyż sze roz wa ża nia po zwa la ją 
na stwier dze nie, iż usłu ga we te ry na ryj -
na w świe tle ure gu lo wań pra wa po -
wszech ne go mo że być świad czo na przede 
wszyst kim w za kła dzie lecz ni czym dla 
zwie rząt, z wy jąt kiem na kre ślo nym 
w ure gu lo wa niach po wo ły wa nej usta wy 
O za kła dach lecz ni czych dla zwie rząt 
(art. 25 ust. 2).  

 

Bezspornie  
wnioskować także należy,  
iż ustawodawca,  
a także stricte sztuka  
lekarsko-weterynaryjna  
nie dopuszcza możliwości 
diagnostyki lub/i leczenia 
podopiecznych zwierząt 
zdalnie, z wykorzystaniem, 
np. aplikacji internetowej.       

 
Ana li zo wa ny aspekt na le ży tak że w spo -
sób oczy wi sty od nieść do przy kła do we -
go ter mi nu wstęp nej kon sul ta cji le kar -
sko -we te ry na ryj nej, któ ra wią że się 
z prze ka zy wa niem wie dzy me dycz no -
-we te ry na ryj nej, bez uprzed nie go – wy -
ma ga ne go pra wem we te ry na ryj nym 
bez po śred nie go kon tak tu le ka rza we te -
ry na rii ze zwie rzę ciem. Istot nym w tym 
miej scu, a jed no cze śnie wy ma ga ją cym 
ob li ga to ryj ne go pod kre śle nia jest, iż 
pod sta wą po wo ły wa nej wy żej wy mie -
nio nej kon sul ta cji le kar sko -we te ry na -
ryj nej są ob ja wy kli nicz ne u zwie rzę cia 
za uwa żo ne przez je go opie ku na, nie jed -
no krot nie nie po sia da ją ce go wła ści wej 
wie dzy spe cja li stycz nej, któ re to ob ja wy 
kli nicz ne mo gą być tak że nie jed no krot -
nie myl nie oce nio ne lub mieć nie spe cy -
ficz ny cha rak ter. 

Nie bez zna cze nia po zo sta je ne ga tyw -
ny wpływ nie wła ści we go spo so bu świad -
cze nia usłu gi lecz ni czo -we te ry na ryj nej, 
a tym sa mym wy so ce praw do po dob nie 

nie przy no szą cej wła ści we go efek tu dia -
gno stycz no -te ra peu tycz ne go na psy chi -
kę po sia da cza zwie rzę cia, ma jąc na uwa -
dze nie jed no krot nie ist nie ją cy znacz ny 
zwią zek emo cjo nal ny mię dzy zwie rzę -
ciem, a je go opie ku nem. 

Po dą ża jąc za ni niej szym za gad nie niem 
na le ża ło by wnio sko wać, iż roz wój cy wi -
li za cyj ny o cha rak te rze te le in for ma tycz -
nym, po wi nien umoż li wiać każ de mu 
z nas, w za leż no ści od za ist nia łych oko -
licz no ści, wy ko ny wa nie za wo du le ka rza, 
praw ni ka, far ma ceu ty lub in ne go z gru -
py za wo dów wy ma ga ją cych od osób wy -
ko nu ją cych go w spo sób for mal no -praw -
ny po sia da nia wy so kich kwa li fi ka cji 
spe cja li stycz nych, udo ku men to wa nych 
po sia da nym dy plo mem ukoń cze nia stu -
diów oraz pra wem wy ko ny wa nia za wo -
du nada nym przez wła ści wy or gan sa mo -
rzą du za wo do we go.  

Stwier dzić w spo sób oczy wi sty na le ży, 
iż jest to błęd na oce na isto ty obec ne go 
po stę pu tech no lo gicz ne go, któ ra nie sta -
no wi fak tycz nych pod staw je go ist nie nia 
i dy na mi ki roz wo ju. Po ja wia się ona jed -
nak w cza sie, gdy oso by two rzą ce róż ne -
go ro dza ju udo god nie nia tech no lo gicz -
ne nie zda ją so bie spra wy z ist nie ją cych 
praw nych i zdro wo roz sąd ko wych płasz -
czyzn ogra ni czeń ich sto so wa nia, jak 
rów nież tak że w przy pad ku, gdy po ja -
wia ją się oso by w spo sób świa do my ko -
rzy sta ją ce z po wo ły wa ne go „po stę pu 
tech no lo gicz ne go”, co w kon se kwen cji 
skut ko wać wy so ce praw do po dob nie mo -
że i nie jed no krot nie skut ku je po ja wie -
niem się róż ne go ro dza ju istot nych pro -
ble mów, u pod staw któ rych znaj du je się 
lek ko myśl ność w istot nych dla sze ro ko 
ro zu mia ne go zdro wia i ży cia sfe rach. 

Re asu mu jąc, stwier dzić na le ży, iż 
w aspek cie dia gno sty ki i le cze nia zwie -
rząt (jak rów nież in nych form wy ko ny -
wa nia na sze go za wo du) wła ści we ra my 
praw ne wy ko ny wa nia za wo du le ka rza 
we te ry na rii ogra ni cza ją w istot ny spo sób 
in dy wi du al ną mo dy fi ka cję je go wy ko ny -
wa nia przez le ka rzy we te ry na rii oraz 
pod mio ty po za za wo do we.  

Na kre ślo ne twier dze nie wy ni ka wprost 
z fak tu, iż usta wo daw ca w ce lu świad cze -
nia usług le kar sko -we te ry na ryj nych po -
wo łał do ży cia za kła dy lecz ni cze dla zwie -
rząt, nie do pusz cza jąc tym sa mym 
do świad cze nia te go ro dza ju usług, np. 
apli ka cji in ter ne to wych. 

Po dob ne ure gu lo wa nia pra wo daw stwa 
po wszech ne go oraz sa mo rzą do we go mo -
że my za uwa żyć przy kła do wo w za wo dzie 
le ka rza me dy cy ny lub far ma ceu ty. Po dob -
nie jak w przy pad ku na sze go za wo du me -
dycz no -we te ry na ryj ne go, sa mo rzą dy za -
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Temat numeru 
 
wo do we w/w za wo dów w spo sób wy so -
ce za an ga żo wa ny re ali zu ją swo je usta wo -
we za da nia, mię dzy in ny mi w aspek cie 
prze strze ga nia na le ży te go świad cze nia 
sze ro ko ro zu mia nych usług me dycz nych, 
tak że w od nie sie niu do po ja wia ją cych się 
sta le róż ne go ro dza ju udo god nień tech -
no lo gicz nych, zwią za nych z moż li wo ścią 
po za za wo do we go uzy ska nia wie dzy spe -
cja li stycz nej przez spo łe czeń stwo, kreu -
jąc w świa do mo ści spo łecz nej wła ści wy 
spo sób ko rzy sta nia z wie dzy spe cja li -
stycz nej, w spo sób wy raź ny, a za ra zem 
sku tecz ny re agu jąc na po ja wia ją ce się nie -
jed no krot nie dzia ła nia, u pod staw któ -
rych po ja wia się na ru sze nie wła ści wych 
ure gu lo wań praw nych zwią za nych z god -
no ścią za wo du me dycz ne go. 

Pod su mo wa nie 
 

Sta le po stę pu ją cy roz wój tech no lo gicz -
ny ży cia co dzien ne go sta wia nie jed no -
krot nie, tak że przed le ka rza mi we te ry -
na rii, róż ne go ro dza ju dy le ma ty zwią za ne 
z moż li wo ścią praw ną oraz za sad no ścią 
ko rzy sta nia w prak ty ce za wo do wej 
z udo god nień te le in for ma tycz nych. 

Ma jąc za pod sta wę do bro na szych pa -
cjen tów oraz ich opie ku nów, jak rów -
nież zdro wie i ży cie ogól no spo łecz ne 
przy uwzględ nie niu ro li le ka rza we te ry -
na rii, ja ko oso by po sia da ją cej okre ślo ną 
wie dzę spe cja li sty czno -me dycz ną wnio -
sko wać na le ży, iż w spo sób wy so ce roz -
waż ny na le ży an ga żo wać się w po ja wia -
ją ce się róż ne go ro dza ju roz wią za nia 

te le in for ma tycz ne, do ty czą ce na szej 
spe cy fi ki za wo do wej.  

Pro fe sjo na lizm za wo do wy, w każ dym 
wąt pli wym przy pad ku po wi nien ob li -
go wać le ka rza we te ry na rii do za się gnię -
cia opi nii wła ści wej ra dy le kar sko -we -
te ry na ryj nej, jak rów nież śle dze nia 
na bie żą co in for ma cji za war tych 
na stro nie in ter ne to wej wła ści wej Okrę -
go wej Izby Le kar sko -We te ry na ryj nej 
oraz Kra jo wej Izby Le kar sko -We te ry -
na ryj nej, jak rów nież pu bli ko wa nych 
na ła mach „Ży cia We te ry na ryj ne go” 
uchwał Kra jo wej Ra dy Le kar sko -We -
te ry na ryj nej. Ta kie po stę po wa nie, ma -
jąc swo je me ry to rycz nie za wo do we, 
a za ra zem etycz ne bez spor ne uza sad nie -
nie, w istot ny spo sób ogra ni cza ry zy ko 
dla le ka rza we te ry na rii na ru sze nia ure -
gu lo wań sze ro ko ro zu mia ne go pra wa 
we te ry na ryj ne go. Tym sa mym ob li gu je 
sa mo rząd za wo do wy le kar sko -we te ry -
na ryj ny, do po dej mo wa nia ukie run ko -
wa nych dzia łań, któ rych za da niem jest 
wy peł nia nie przez sa mo rząd za wo do wy 
usta wo wych za dań wo bec spo łecz no ści 
za wo do wej le ka rzy we te ry na rii, ma ją -
cych na ce lu mię dzy in ny mi ochro nę 
śro do wi ska za wo do we go oraz sta nie 
na stra ży god no ści spo łecz nej za wo du, 
ja ko szcze gól ne go dla nas za wo du 
z gru py za wo dów za ufa nia pu blicz ne go 
w na szym kra ju. 

Nie bez zna cze nia, w aspek cie ana li -
zo wa nej te ma ty ki po zo sta je tak że, iż po -
ja wia nie się oraz pro pa go wa nie wśród 
spo łe czeń stwa po za praw ne go świad cze -
nia usług we te ry na ryj nych, zwią za ne go 
mię dzy in ny mi z wstęp ną dia gno sty ką 
i uzy ski wa niem spe cja li stycz nej kon sul -
ta cji le kar sko -we te ry na ryj nej, wy kra cza -
jąc po za usta no wio ne ra my praw ne, 
w wy so ce myl ny spo sób na kre śla isto tę 
funk cjo no wa nia jed ne go z za wo dów 
me dycz nych, ja kim jest za wód le ka rza 
we te ry na rii, w od nie sie niu do za gro że -
nia sta nu zdro wia i ży cia zwie rząt i lu -
dzi, ze stro ny po ja wia ją cych się u zwie -
rząt pro ce sów pa to lo gicz nych. ● 

 
 
Wykaz aktów prawnych: 
1. Konstytucja Rzeczypospolitej Polskiej  

z dnia 2 kwietnia 1997 r., Dz. U. z 1997 r. Nr 78, poz. 483, 
z 2001 r. Nr 28, poz. 319, z 2006 r. Nr 200, poz. 1471, 
z 2009 r., Nr 114, poz. 946; 

2. Ustawa z dnia 21 grudnia 1990 r. O zawodzie lekarza 
weterynarii i izbach lekarsko-weterynaryjnych,  
t.j. Dz. U. z 2023 r. poz. 154, z 2025 r. poz. 619; 

3. Ustawa z dnia 18 grudnia 2003 r. O zakładach 
leczniczych dla zwierząt, t.j. Dz. U. z 2019 r. poz. 24; 

4. Kodeks Etyki Lekarza Weterynarii, uchwała 
Nr 3/2008/VII Nadzwyczajnego VII Krajowego Zjazdu 
Lekarzy Weterynarii z dnia 26 stycznia 2008 r. 
W sprawie uchwalenia Kodeksu Etyki Lekarza 
Weterynarii. 

 
Piotr Listos, e-mail: piotr.listos@up.lublin.pl SH
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KOLEŻANKI 
I KOLEDZY

W imie niu KRL-W zwra cam się do Was z go rą cym 
ape lem o wzię cie po wszech ne go udzia łu w re jo -
no wych ze bra niach wy bor czych w ter mi nach 
i miej scach wy zna czo nych przez ra dy Wa szych 
okrę go wych izb. Dzię ki uzy ska niu przez na sze  
wie lo let nie sta ra nia no we li za cji obo wią zu ją cej 
od 35 lat usta wy o za wo dzie le ka rza we te ry na rii 
i izbach le kar sko -we te ry na ryj nych w za kre sie mię -
dzy in ny mi do ty czą cym fre kwen cji, po ja wi ła się 
re al na szan sa na to, aby każ de re jo no we ze bra -
nie wy bor cze wy ło ni ło de le ga tów na okrę go wy 
zjazd spra woz daw czo -wy bor czy.  

Apel ten kie ru ję w szcze gól no ści do śro do wisk  
le ka rzy we te ry na rii w du żych mia stach, po nie waż 
to tam od lat by ły naj więk sze pro ble my z waż no -
ścią ze brań wy bor czych z po wo du zbyt ni skiej fre -
kwen cji. Je śli chce cie re al nie wpły wać na kie run ki 
dzia ła nia i pro ble my, któ ry mi po wi nien zaj mo wać 
się sa mo rząd le ka rzy we te ry na rii, przyjdź cie 
na wy bo ry i daj cie się wy brać. Na wet naj mniej sze, 
re jo no we ze bra nie bę dzie mo gło wy brać swo ich 
przed sta wi cie li na okrę go wy zjazd spra woz daw czo-
-wy bor czy Wa szych izb. 



CO ROBI DLA NAS 
SAMORZĄD

Samorząd Lekarsko-Weterynaryjny (KRL-W i KIL-W)  
odgrywa kluczową rolę w polskim systemie weterynaryjnym,  

realizując szereg zadań na rzecz lekarzy weterynarii i zdrowia publicznego.

1. Nadzór nad wykonywaniem zawodu: 
• Organy izby, takie jak okręgowe i Krajowa Rada Lekarsko-Weterynaryjna, rzecznicy 

odpowiedzialności zawodowej oraz sądy lekarsko-weterynaryjne, sprawują pieczę  
i nadzór nad należytym i sumiennym wykonywaniem zawodu lekarza weterynarii. 

 
2. Etyka i deontologia: 
• KRL-W ustanawia i dba o przestrzeganie zasad etyki i deontologii weterynaryjnej, a nowa wersja 

Kodeksu Etyki Lekarza Weterynarii jest przygotowywana do głosowania na Krajowym Zjeździe Lekarzy 
Weterynarii. 

 
3. Reprezentacja i ochrona zawodu: 
• Samorząd reprezentuje i chroni zawód lekarza weterynarii, czego przykładem jest wynegocjowanie 

90 % wzrostu opłaty za wydanie paszportu dla zwierząt towarzyszących (190 zł), uzyskanie podwyżek 
dla pracowników Inspekcji Weterynaryjnej oraz urzędowych lekarzy weterynarii. 

 
4. Integracja środowiska: 
• Integracja środowiska lekarsko-weterynaryjnego jest realizowana poprzez dofinansowanie  

imprez edukacyjnych, integracyjnych i sportowo-rekreacyjnych (55 imprez za ponad 500 tys. zł 
w latach 2022-2024). 

 
5. Zdrowie zwierząt i zdrowie publiczne: 
• Samorząd zajmuje stanowisko w sprawach zdrowia zwierząt, weterynaryjnej ochrony zdrowia 

publicznego i środowiska, współpracując z Głównym Lekarzem Weterynarii, Ministerstwem Rolnictwa 
i Rozwoju Wsi oraz Ministerstwem Zdrowia. 

• Aktywnie uczestniczy w pracach legislacyjnych, m.in. nowelizacji ustawy o zawodzie lekarza 
weterynarii, wprowadzającej szereg zmian mających na celu usprawnienie funkcjonowania 
samorządu. Wśród zmian można wyszczególnić: 



Zniesienie wymogu kworum na rejonowych zebraniach wyborczych: obecnie, aby rejonowe 
zebranie wyborcze było ważne, wymagana jest obecność co najmniej połowy członków okręgowej 
izby lekarsko-weterynaryjnej z danego rejonu. Projekt zakłada zniesienie tego wymogu, co umożliwi 
skuteczniejsze przeprowadzanie wyborów, zwłaszcza w dużych miastach, gdzie trudno było 
osiągnąć wymaganą frekwencję. 

Rozszerzenie zakresu danych w rejestrach członków: planowane jest dodanie do rejestrów informacji 
takich jak numer telefonu czy adres e-mail lekarza weterynarii, co ma usprawnić komunikację 
między izbą, a jej członkami. 

Uproszczenie procedury skreślania z rejestru: w określonych sytuacjach, takich jak śmierć lekarza 
weterynarii, skreślenie z rejestru będzie następować na podstawie decyzji prezesa okręgowej rady 
lekarsko-weterynaryjnej, co uprości i przyspieszy procedurę. 

Określanie minimalnych standardów usług weterynaryjnych: Krajowa Rada Lekarsko-Weterynaryjna 
będzie mogła określać wymagania lub minimalne standardy dla poszczególnych usług 
weterynaryjnych, co ma na celu podniesienie jakości świadczonych usług. 

Zwiększenie liczby członków Komisji ds. Specjalizacji Lekarzy Weterynarii: proponuje się zwiększenie 
liczby lekarzy weterynarii wchodzących w skład Komisji ds. Specjalizacji Lekarzy Weterynarii  
z 26 do 32, co pozwoli na lepszą organizację i rozwój kształcenia specjalistycznego. 

Uszczegółowienie zadań związanych ze szkoleniami: projekt precyzuje sposób wykonywania zadań 
samorządu związanych ze szkoleniami lekarzy weterynarii, w tym możliwość certyfikowania szkoleń, 
co ma na celu podnoszenie ich poziomu, a tym samym kwalifikacji zawodowych lekarzy weterynarii. 

Wprowadzenie tych zmian ma na celu dostosowanie przepisów do aktualnych potrzeb środowiska 
weterynaryjnego oraz zapewnienie sprawniejszego funkcjonowania Samorządu Lekarzy Weterynarii. 
oraz Art. 16 ustawy o inspekcji weterynaryjnej rozszerzającej możliwości zawierania umów przez 
powiatowych lekarzy weterynarii z wyznaczonymi lekarzami jako: 

1) osobami, o których mowa w ust. 1 pkt 1 i 2, w ramach prowadzonej przez te osoby pozarolniczej 
działalności gospodarczej lub 

2) osobami, o których mowa w ust. 1 pkt 1 i 2, poza prowadzoną przez te osoby pozarolniczą 
działalnością gospodarczą, lub 

3) osobami, o których mowa w ust. 1 pkt 1 i 2, w przypadku, w którym nie prowadzą one działalności 
gospodarczej, lub 

4) podmiotem prowadzącym zakład leczniczy dla zwierząt - w przypadku wyznaczenia lekarzy 
weterynarii świadczących usługi weterynaryjne w ramach zakładu leczniczego dla zwierząt 

 
6. Współpraca naukowa i edukacja: 
• Samorząd współpracuje z towarzystwami naukowymi, szkołami wyższymi i jednostkami badawczo-

rozwojowymi, organizując system ustawicznego kształcenia (ponad 1400 szkoleń w latach 2022-2024), 
odzyskując wpływ na organizację Komisji Specjalizacji Lekarzy Weterynarii oraz powołując 
Samorządowe Centrum Doskonalenia Zawodowego. 

• Corocznie przyznawane są nagrody dla najlepszych absolwentów wydziałów medycyny 
weterynaryjnej. 

 
7. Pomoc materialna: 
• Samorząd prowadzi instytucje samopomocowe, takie jak Fundacja Lekarzy Weterynarii Senior,  

która udziela pomocy materialnej lekarzom weterynarii w trudnej sytuacji (147.000 tys. zł   
w latach 2022-2024). 

• Przekazano 354 tys. zł dla lekarzy weterynarii poszkodowanych w wyniku powodzi. 
• Przekazano 800 tys. zł. na ubezpieczenie OC i pomoc psychologiczną dla wszystkich lekarzy 

weterynarii w Polsce. 
 
8. Zarządzanie majątkiem i działalnością gospodarczą izb lekarsko-weterynaryjnych: 
• Samorząd zajmuje się zarządzaniem majątkiem i działalnością gospodarczą izb lekarsko-

weterynaryjnych, zapewniając stabilność finansową i efektywne wykorzystanie zasobów. 



 
9. Inne zadania: 
• Przeprowadzono badanie MEDWET dotyczące zdrowia psychicznego studentów i lekarzy weterynarii. 
• Współpraca międzynarodowa na forum FVE i Grupy Wyszehradzkiej w celu wzmocnienia roli lekarza 

weterynarii w ochronie zdrowia publicznego. 
• Współpraca na forum OPSZZP w celu rozwiązywania wspólnych problemów zawodów zaufania 

publicznego. 
 
Działania te mają na celu zapewnienie wysokiej jakości usług weterynaryjnych, ochronę zdrowia 
publicznego oraz wsparcie lekarzy weterynarii w ich codziennej pracy. 
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Czy wiesz, że… 
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W OSTATNICH 12 MIESIĄCACH 
OPUBLIKOWANO SZEREG BADAŃ, 
KTÓRE PO RAZ KOLEJNY 
POTWIERDZAJĄ, ŻE LEKARZE 
WETERYNARII I ICH ZESPOŁY SĄ 
JEDNĄ Z NAJBARDZIEJ 
OBCIĄŻONYCH GRUP 
ZAWODOWYCH.  
DEPRESJA, ZABURZENIA LĘKOWE, 
ZABURZENIA SNU, CHRONICZNY 
STRES I WYPALENIE ZAWODOWE  
SĄ ZJAWISKAMI POWSZECHNYMI.  
OTO KRÓTKI PRZEGLĄD  
WYNIKÓW BADAŃ: 
 
 

 1. Hisz pa nia (Vet Re cord, 2024) 
 
Ba da nie zo sta ło prze pro wa dzo ne przez 
trzech pro fe so rów z Wy dzia łu Me dy cy -
ny We te ry na ryj nej na Uni wer sy te cie 
w Las Pal mas (Gran Ca na ria) wśród ak -
tyw nych za wo do wo le ka rzy we te ry na rii 
(prze ba da no 13 % gru py za wo do wej). 
Ce lem ba da nia by ło wy ka za nie, ja ki 
wpływ ma sa mo współ czu cie na ogól ny 
po ziom sta nu psy chicz ne go jak i po ziom 
wy pa le nia za wo do we go wśród le ka rzy 
we te ry na rii.  
 
Wy ni ki: 
• Naj wyż szy po ziom sa mo kry ty cy zmu 

i wy pa le nia za wo do we go od no to wa no 
wśród le ka rzy we te ry na rii z krót szym 
sta żem pra cy (< 10 lat sta żu) 

• Wyż sze po czu cie spraw czo ści za uwa -
żo no u osób z więk szym do świad cze -
niem za wo do wym, co mo że wy ni kać 
z lep szej ada pta cji za wo do wej oraz 
wyż sze go po zio mu sa mo współ czu cia 
(> 10 lat sta żu) 

• Za uwa żo no ko re la cję mię dzy sa mo -
współ czu ciem a niż szym po zio mem 
wy pa le nia za wo do we go  

• 1 na 5 le ka rzy we te ry na rii bio rą cych 
udział w ba da niu cier pi na de pre sję lub 
sta ny lę ko we, a pra wie 20 % się ga ła 

po ben zo dia ze pi ny (czę sto bez nad zo -
ru me dycz ne go, co po tę gu je ry zy ko uza -
leż nie nia i po gor sze nia sta nu zdro wia 
psy chicz ne go) 

• Szcze gól nie na ra żo ną gru pą na wy pa -
le nie za wo do we wśród le ka rzy we te ry -
na rii są ko bie ty, le ka rze za raz po stu -
diach oraz oso by pra cu ją ce w lecz ni cach 
w du żych mia stach. 

Źró dło: PMC 
 

2. Sta ny Zjed no czo ne (AVMA, 2024) 
 
Ba da nie do ty czą ce oce ny po zio mu wy pa -
le nia za wo do we go, do bro sta nu i zdro wia 
psy chicz ne go pra cow ni ków lecz nic we -
te ry na ryj nych nie bę dą cych le ka rza mi we -
te ry na rii. Ce lem ba da nia by ło po rów na -
nie tej gru py do gru py le ka rzy we te ry na rii 
i po pu la cji ogól nej. W ba da niu wzię ło 
udział 2267 człon ków ze spo łów we te ry -
na ryj nych (w tym le ka rze we te ry na rii, 
tech ni cy, re cep cjo ni ści). 
 
Wy ni ki: 
• Człon ko wie ze spo łów we te ry na ryj nych 

nie bę dą cy le ka rza mi dwu krot nie czę -
ściej cier pią na za bu rze nia psy chicz ne 
niż le ka rze we te ry na rii 

• Ogól ny stan sa mo po czu cia człon ków 
ze spo łu we te ry na ryj ne go jest gor szy niż 
u le ka rzy we te ry na rii 

• Po ziom wy pa le nia za wo do we go jest 
na po dob nym po zio mie wśród le ka rzy 
we te ry na rii jak i po zo sta łych człon ków 
ze spo łu 

• Człon ko wie ze spo łów we te ry na ryj nych 
nie bę dą cy le ka rza mi wy ka zu ją du żo 
więk szą pre dys po zy cję do na uro ty zmu 
niż le ka rze we te ry na rii czy oso by w po -
pu la cji ogól nej, co zwięk sza po ziom złe -
go sa mo po czu cia 

• Oso by nie bę dą ce le ka rza mi we te ry na rii 
od czu wa ją du żo więk szy stres zwią za ny 
ze swo ją sy tu acją fi nan so wą niż le ka rze 
we te ry na rii. 

Źró dło: AVMA Jo ur nals 

Wnio ski i re ko men da cje: 
1. Edu ka cja o zdro wiu psy chicz nym 

i kom pe ten cjach mięk kich po win -
na być sta łym ele men tem roz wo ju za -
wo do we go le ka rzy we te ry na rii. 

2. Szko le nia, men to ring lub su per wi zje 
gru po we (któ re są sto so wa ne w USA) 
mo gą re al nie zmniej szyć po ziom lę ku 
i stre su. 

3. Sa mo współ czu cie (self -com pas sion), 
re zy lien cja, aser tyw ność i ko mu ni ka cja 
to kom pe ten cje rów nie waż ne jak 
kom pe ten cje twar de. 

4. Kul tu ra or ga ni za cyj na lecz ni cy we te -
ry na ryj nej ma zna cze nie: wspie ra ją ce 
śro do wi sko pra cy, otwar ta ko mu ni ka -
cja i moż li wość od po czyn ku chro nią 
przed wy pa le niem za wo do wym ca ły 
ze spół. 

5. Świa do me za rzą dza nie cza sem pra cy 
ogra ni cza dłu go fa lo we ry zy ko de pre sji 
i utra ty mo ty wa cji.

ZDROWIE PSYCHICZNE LEKARZY 
WETERYNARII POD LUPĄ  
- NOWE DANE, ZNANE PROBLEMY, 
PILNE POTRZEBY

Materiał został przygotowany 
przez Vethink Academy – zespół 

trenerów, którzy wspierają lekarzy 
weterynarii w rozwijaniu 
kompetencji miękkich, 

zarządzaniu stresem i budowaniu 
odporności psychicznej.  

Więcej informacji o szkoleniach 
i aktualnych projektach 

znajdziesz na:  
www.vethink.eu  
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ŻYWIENIE PSÓW 
STARZEJĄCYCH SIĘ
 

Jacek Wilczak 
Zakład Biochemii i Dietetyki Katedry Nauk Fizjologicznych Instytutu Medycyny Weterynaryjnej SGGW w Warszawie
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Ż
y wie nie obej mu ją ce za rów no wy -
ko rzy sta nie kar my by to wej, jak 
i su ple men ta cję die ty psów     sta -
rze ją cych się jest te ma tem bar dzo 
trud nym. Wy ni ka to głów nie 

z fak tu, że brak jest pre cy zyj nych ba dań 
na te mat fi zjo lo gicz nych zmian w pro ce sie 
tra wie nia i za po trze bo wa nia na skład ni ki 
od żyw cze u psów zdro wych sta rze ją cych się. 
Bra ku je też jed no znacz nych wy tycz nych 
zwią za nych z su ple men ta cją die ty psów 
wcho dzą cych w wiek star szy. Mi mo znacz -
ne go po stę pu w do stę pie do da nych epi de -

mio lo gicz nych do ty czą cych cho ciaż by za -
leż no ści mię dzy wiel ko ścią psa a in ten syw -
no ścią zmian to wa rzy szą cych sta rze niu się, 
pod sta wą po zo sta je in dy wi du al na oce na pa -
ra me trów zdro wia da ne go osob ni ka i to na 
tej pod sta wie moż li wym jest do bra nie naj -
lep sze go mo de lu ży wie nia oraz do bór ilo ści 
skład ni ków od żyw czych oraz sub stan cji 
bio lo gicz nie czyn nych (1). Z dru giej stro ny 
trud no jest pro wa dzić ba da nia do ty czą ce 
ży wie nia psów star szych/sta rych, je że li nie 
ma jed no znacz nych kry te riów sta ro ści 
zwie rząt. Nie licz ne źró dła po da ją ce wskaź -
ni ki po zwa la ją ce na oce nę wie ku oraz szyb -
kość sta rze nia się psa tak że nie po zwo lą 
na jed no znacz ne za kwa li fi ko wa nie da ne go 
psa do tej gru py wie ko wej. Pod czas gdy 
u jed ne go dzie się cio let nie go psa moż -
na z ła two ścią zi den ty fi ko wać ob ja wy cha -
rak te ry stycz ne dla zmian star czych, in ny 
pies tej sa mej ra sy i w tym sa mym wie ku 
mo że być da le ki od ta kich ob ja wów. 
Na pod sta wie ob ser wa cji, co praw da, moż -
na wy cią gnąć szer sze spo strze że nia ty pu: 
zwie rzę ta ras du żych sta rze ją się szyb ciej niż 
zwie rzę ta ras ma łych, ale sta rze nie się jest 
pro ce sem in dy wi dualnym i tyl ko wni kli wa 
ob ser wa cja wła ści cie la po zwa la w od po -
wied nim mo men cie uchwy cić sub tel ne 
zmia ny świad czą ce o po cząt kach sta rze nia 
się psa. 

Mi mo po wyż szych trud no ści po ja wia -
ją się da ne po zwa la ją ce zin dy wi du ali zo -
wać die tę psa w okre sie ge ria trycz nym. 
W jed nym z ostat nich ba dań opu bli ko -
wa nych w 2025 ro ku (2) udział wzię -
ło 106 psów, w tym mło de (2-5 lat) 
i star sze (≥8 lat), u któ rych po rów na no 
wy bra ne pa ra me try krwi i wy ko rzy stu jąc 
ana li zę dys kry mi na cyj ną me to dą cząst -
ko wych naj mniej szych kwa dra tów 
(PLS-DA) wska za no te z pa ra me trów 
kli nicz nych, któ re po zwo li ły na wy ka za -
nie wpły wu wie ku psów. Wy ni ki ana liz 
wy ka za ły, że w po rów na niu do star szych 
psów, młod sze psy wy ka zy wa ły znacz nie 
wyż sze tęt no, wyż szy współ czyn nik oce -
ny kon dy cji ma sy mię śnio wej, lep szy wy -

nik oce ny kon dy cji sier ści, wyż sze stę że -
nie glo bu lin i licz by pły tek krwi. Z ko lei 
star sze psy mia ły znacz nie niż sze stę że -
nie al bu min, niż szy sto su nek al bu mi ny 
do glo bu li ny, niż szą ak tyw ność ami no -
trans fe ra zy aspa ra gi nia no wej (AST), niż -
sze stę że nie fos fo ru, niż szą licz bę bia łych 
krwi nek, lim fo cy tów, mo no cy tów, eozy -
no fi li i ba zo fi li. Po nad to u star szych psów 
za ob ser wo wa no nie istot ne sta ty stycz nie 
tren dy w kie run ku wyż sze go stę że nia 
biał ka cał ko wi te go w oso czu, trój gli ce ry -
dów i izo pro sta nów, a tak że niż sze go stę -
że nia azo tu mocz ni ko we go i he ma to kry -
tu. Po wyż sze da ne po twier dza ją słusz ność 
za le ca nych mo dy fi ka cji die ty osob ni ków 
star szych.  

Licz ba psów, u któ rych stwier dza się 
po szcze gól ne jed nost ki cho ro bo we 
wzra sta wraz z wie kiem, a naj pow szech -
niej sze są cho ro by skó ry, zmia ny or to pe -
dycz ne, pro ble my żo łąd ko wo -je li to we, 
cho ro by no wo two ro we, neu ro lo gicz ne 
i en do kry no lo gicz ne. W przy pad ku cho -
rób za kaź nych ob ser wu je się za leż ność: 
w przy pad ku naj mniej szych psów (<10 kg) 
czę stość wy stę po wa nia w cią gu ca łe go ży -
cia by ła znacz nie niż sza niż w przy pad ku 
psów na le żą cych do po zo sta łych ka te go -
rii i nie ob ser wu je się ten den cji wzro sto -
wych w za leż no ści od wie ku. Zgod nie 
z ocze ki wa nia mi, z wy jąt kiem cho rób za -
kaź nych, od se tek psów, u któ rych w wy -
wia dzie stwier dza się każ dą z wy mie nio -
nych cho rób, wzra sta wraz ze wzro stem 
wie ku. Ob ser wo wa na za leż ność wska zu -
je, że wyż sze tem po wzro stu psów ras du -
żych i ol brzy mich wią że się ze zwięk szo -
ny mi uszko dze nia mi oksy da cyj ny mi we 
wcze snym okre sie ży cia, któ re mo gą pre -
dys po no wać do nie któ rych cho rób, ta kich 
jak cho ro by skó ry, zmia ny or to pe dycz ne, 
cho ro by no wo two ro we i za bu rze nia pra -
cy ser ca (3, 4). Skó ra jest tkan ką na ra żo -
ną na dzia ła nie stre su oksy da cyj ne go, 
a zwięk szo na pro duk cja wol nych rod ni -
ków mo że osła biać na tu ral ne me cha ni -
zmy obron ne, co ob ja wia się zmia na mi 
skór ny mi i in ny mi pa to lo gia mi. Do dat -
ko wo re tro spek tyw ne ba da nia prze pro -
wa dzo ne na psach (4), a sku pia ją ce się 
na za leż no ści mię dzy za bu rze nia mi be -
ha wio ral ny mi, a zdro wiem fi zycz nym, 
wy ka za ło, że u psów z po waż ny mi za bu -
rze nia mi lę ko wy mi i lę kiem se pa ra cyj -
nym do cho dzi do istot nie wyż szej czę -
sto tli wo ści wy stę po wa nia cho rób skó ry 
– w cią gu ca łe go ży cia, a ich na si le nie ob -
ser wu je się wła śnie na eta pie sta ro ści. 
Me cha nizm ta kiej za leż no ści wy ni ka 
z fi zjo lo gicz nych re ak cji na stres u psów 
z za bu rze nia mi za cho wa nia i wy ni ka ją -
cych z nich zmian w re gu la cji wy dzie la -

Nutrition of aging dogs 
 
Aging of organisms is a physiological 
process leading to changes  
in the metabolic transformation  
of nutrients. For this reason,  
the demand for individual nutrients 
changes, as well as the need to 
include biologically active substances 
with antioxidant and anti-
inflammatory effects in the diet. 
 
Keywords: nutrition, older dogs, 
aging.
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nia hor mo nów oraz ob ni że niu pa ra me -
trów im mu no lo gicz nych. Szyb sze tem -
po wzro stu i więk szy roz miar cia ła są 
rów nież po wią za ne ze zwięk szo nym ry -
zy kiem cho rób apa ra tu ru chu (4). Wzor -
ce wzro stu psów ras du żych i ol brzy mich 
obej mu ją szyb ki przy rost ma sy cia ła 
w okre sie wzro stu i doj rza ło ści ukła du 
kost ne go, co zo sta ło po wią za ne ze zwięk -
szo nym ry zy kiem roz wo jo wych cho rób 
ukła du mię śnio wo -szkie le to we go i scho -
rzeń or to pe dycz nych, w tym dys pla zji sta -
wów bio dro wych, cho ro by zwy rod nie nio -
wej sta wów i oste ochon dro zy (5, 6). 
Nie za leż nie od wiel ko ści cia ła, wy ni ki kil -
ku ba dań wy ka za ły, że cho ro by no wo two -
ro we są naj częst szą przy czy ną śmier tel -
no ści psów do mo wych, szcze gól nie psów 
po 10. ro ku ży cia (7-9). Do dat ko wo ba -
da nia te wy ka za ły, że no wo two ry są czę -
ściej roz po zna wa ne u psów ras du żych niż 
u psów mniej szych (10-11). Kil ka teo rii 
na te mat czyn ni ków przy czy nia ją cych się 
do zmniej szo ne go cza su ży cia u więk -
szych psów jest zgod nych ze zwięk szo -
nym ry zy kiem no wo two rów u więk szych 
psów, w tym wy ka za na ko re la cja mię dzy 
pod wyż szo nym stę że niem IGF-1 w su ro -
wi cy u psów ras du żych, a póź niej szym 
wpły wem na ich wzrost i uszko dze nia 
oksy da cyj ne. Se lek cja skut ku ją ca eks tre -
mal ny mi róż ni ca w tem pie wzro stu mię -
dzy ra sa mi do pro wa dzi ła do du żych róż -
nic w stę że niach IGF-1 stwier dza nych 
w su ro wi cy psów przed i po osią gnię ciu 
doj rza ło ści wzro sto wej szkie le to wej. Przy -
kła do wo, do gi nie miec kie przy bie ra ją 
na ma sie cia ła 17 ra zy szyb ciej niż pu dle 
mi nia tu ro we, po pierw szych 21 ty go dniach 
ży cia. Wyż sze po zio my IGF-1 wy kry te 
w oso czu do gów nie miec kich w po rów na -
niu z pu dla mi mi nia tu ro wy mi w wie ku 
od 13 do 27 ty go dnia su ge ru ją, że do gi nie -
miec kie mo gą po uro dze niu wejść w okres 
fi zjo lo gicz ne go gi gan ty zmu (12). Obec nie 
wszel kie czyn ni ki ży wie nio we pro wa dzą -
ce do zwięk sze nia stę że nia IGF-1 w oso -
czu (przy kła do wo peł no war to ścio we 
biał ko) trak to wa ne są ja ko te, któ re przy -
czy nia ją się do skró ce nia cza su ży cia psów 
ras du żych i ol brzy mich. Cie ka wą za leż -
no ścią jest zwią zek mię dzy śred nim tem -
pem wzro stu psów da nej ra sy, a wy stę po -
wa niem cho rób ser ca. Wy ni ki ob ser wa cji 
wska zu ją na pod wyż szo ne ry zy ko cho rób 
ser ca i zwią za nej z ni mi za cho ro wal no ści 
i śmier tel no ści na obu skraj nych koń cach 
spek trum wiel ko ści cia ła psów. Te lo me -
ro wa teo ria sta rze nia się za kła da ją ca za -
leż ność mię dzy dłu go ścią te lo me rów 
w jed no ją drza stych ko mór kach krwi ob -
wo do wej jest do dat nio sko re lo wa na 
z dłu go ścią ży cia i od wrot nie sko re lo wa -

na z ry zy kiem śmier tel no ści z po wo du 
cho rób ser ca. W ba da niu 15 ras psów wy -
ka za no, że naj krót sze te lo me ry wy stę pu -
ją u do ga nie miec kie go (13). 

Jed nym z głów nych za gro żeń dla ży cia 
psów star szych/sta rych jest utra ta ma sy 
mię śnio wej, a co z tym jest zwią za ne, 
utra ta si ły i funk cji, któ ra stop nio wo na -
stę pu je wraz ze sta rze niem się – pro ces 
ten zwa ny jest ja ko sar ko pe nia. Utra ta lub 
ogra ni cze nie funk cji mię śni szkie le to -
wych pro wa dzi do zwięk szo nej za cho ro -
wal no ści i śmier tel no ści, bez po śred nio 
lub po śred nio, po przez roz wój cho rób 
wtór nych, ta kich jak cho ro by ukła du krą -
że nia, cu krzy ca i oty łość. 

Z te go też po wo du skład ni kiem od żyw -
czym, któ re mu na le ży się szcze gól nie 
przyj rzeć jest biał ko, któ re go nie od po -
wied nio do bra ny ro dzaj i ilość mo gą przy -
czy nić się do roz wo ju za rów no sar ko pe -
nii oraz ogra ni czyć kom fort ży cia psa 
sta rze ją ce go się/sta re go. W kil ku ba da -
niach biał ko zo sta ło zi den ty fi ko wa ne ja -
ko klu czo wy skład nik od żyw czy dla osob -
ni ków star szych i błęd nym jest za ło że nie, 
że wraz ze sta rze niem się psa zmniej sze -
niu ule ga za po trze bo wa nie na biał ko (14). 

Ak tu al ne za le ce nia do ty czą ce za war to -
ści biał ka w die cie opie ra ją się na ba da -
niach sza cu ją cych mi ni mal ne spo ży cie 
biał ka nie zbęd ne do utrzy ma nia rów no -
wa gi azo to wej, w któ rych osza co wa no 
mi ni mal ne spo ży cie biał ka nie zbęd ne 
do unik nię cia po stę pu ją cej utra ty bez -
tłusz czo wej ma sy cia ła. Jed nak że pro blem 
z wy ni ka mi ta kich ba dań po le ga na tym, 
że nie od no szą się do fi zjo lo gicz nych 
zmian za cho dzą cych w zdro wym sta rze -
ją cym się or ga ni zmie i nie od no szą się 
do funk cji mię śni. Więk szość wy ni ków 
ba dań, opar tych na da nych z ba dań epi -
de mio lo gicz nych lub krót ko ter mi no -
wych, wska zu je na po ten cjal ny ko rzyst ny 
wpływ zwięk sze nia spo ży cia biał ka 
u osob ni ków star szych. Da ne te po ka zu -
ją, że star sze or ga ni zmy w po rów na niu 
z młod szy mi sła biej re agu ją na ni skie 
daw ki ami no kwa sów (15-17). Jed nak że 
ten brak re ak cji u zdro wych star szych 
osob ni ków moż na za zwy czaj prze zwy cię -
żyć po przez zwięk sze nie po da ży wszyst -
kich nie zbęd nych ami no kwa sów. Brak re -
ak cji mię śni na niż sze daw ki po bie ra ne go 
biał ka u osob ni ków star szych moż -
na prze zwy cię żyć po przez wyż szy po -
ziom po da wa ne go wraz z die tą biał ka. 
Me cha nizm, za po mo cą któ re go biał ko 
w die cie wy wie ra wpływ na tkan kę mię -
śnio wą, po le ga na sty mu la cji syn te zy  
bia łek mię śnio wych i/lub ha mo wa niu 
roz kła du bia łek przez wchło nię te ami no -
kwa sy spo ży wa ne w die cie (18). Ami no -

kwa sy eg zo gen ne, zwłasz cza leu cy na, 
ami no kwas roz ga łę zio ny, są sil ny mi sty -
mu la to ra mi syn te zy bia łek mię śnio wych. 
Ba da nia sku pia ły się na sty mu la cji syn te -
zy bia łek mię śnio wych po przez ki na zę 
biał ko wą. Mak sy mal na sty mu la cja syn te -
zy bia łek mię śnio wych jest moż li wa 
przy dwu krot nym zwięk sze niu biał ka 
w die cie (19, 20), i co cie ka we, do da tek 
ami no kwa sów en do gen nych nie po wo -
du je do dat ko wej sty mu la cji syn te zy  
bia łek mię śnio wych, co wska zu je, że to 
ja kość biał ka, czy li je go pro fil ami no kwa -
so wy, jest klu czo wym wy znacz ni kiem po -
ten cja łu funk cjo nal ne go biał ka w or ga ni -
zmie, tak że w kon tek ście sta rze nia się. 
W ba da niach z wy ko rzy sta niem lu dzi 
wy ka za no, że spo ży cie bia łek mle ka, 
w po rów na niu ze spo ży ciem biał ka so jo -
we go, w więk szym stop niu sty mu lu je syn -
te zę bia łek mię śnio wych po ćwi cze niach 
opo ro wych, ze wzglę du na wyż szą za war -
tość ami no kwa sów eg zo gen nych w biał -
ku mle ka (21). Do dat ko wo wy ni ki ba dań 
do wo dzą, że to biał ko po cho dze nia zwie -
rzę ce go, a nie biał ka po cho dze nia ro ślin -
ne go, jest po wią za ne z utrzy ma niem bez -
tłusz czo wej ma sy cia ła u osob ni ków 
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star szych. Roz wa ża jąc spo ży cie biał ka, 
waż ne jest rów nież uwzględ nie nie cał ko -
wi te go spo ży cia ener gii. Wiek wią że się 
z po stę pu ją cym spad kiem pod sta wo wej 
prze mia ny ma te rii, co jest ści śle zwią za -
ne z utra tą ma sy bez tłusz czo wej, w tym 
mię śni i przy ro stem mniej ak tyw nej me -
ta bo licz nie tkan ki tłusz czo wej. Jed nak że 
na le ży zwró cić uwa gę, że sko ry go wa ne 
o bez tłusz czo wą ma sę cia ła tem po prze -
mia ny ma te rii jest mniej wię cej tyl ko o 5 % 
niż sze niż u psa do ro słe go. Ozna cza to, 
że sta rze ją ce się do ro słe psy wy ma ga ją 
uwzględ nie nia niż sze go dzien ne go za po -
trze bo wa nia na ener gię, a sto pień, w ja -
kim dzien ne re ko men do wa ne przy ję cie 
ener gii mo że być zmniej szo ne, za le ży 
od szyb ko ści wzro stu ma sy tkan ki tłusz -
czo wej. 

Za sa dy po stę po wa nia ży wie nio we go 
star szych psów za kła da ją tak że pro fi lak -
ty kę nad wa gi i oty ło ści. Wy ni ki ba dań 
z ostat nich lat wy ka za ły, że czę stość wy -
stę po wa nia oty ło ści u psów w kra jach 
roz wi nię tych wa ha się od 25 do 44 % po -
pu la cji psów. W 2014 ro ku oty łość by ła 
siód mym naj czę ściej wy stę pu ją cym za -
bu rze niem zgła sza nym u psów w bry tyj -

skich przy chod niach we te ry na ryj nych 
a w 2021 r. oty łość sta ła się trze cim naj -
czę ściej wy stę pu ją cym scho rze niem (22). 
Wraz ze sta rze niem się pro blem oty ło ści 
znacz nie się po głę bia. Na le ży za ło żyć 
udział pod ło ża ge ne tycz ne go pre dys po -
nu ją ce go za rów no do efek tyw no ści gro -
ma dze nia nad mia ru tkan ki tłusz czo wej, 
jak i skłon no ści psów da nej ra sy do prze -
ja da nia się. Przy czy ną mo że być skłon -
ność do mak sy ma li za cji na gro dy, szcze -
gól nie u ras psów wy se lek cjo no wa nych 
do po lo wań lub tych, któ re wy ma ga ją sta -
łej in for ma cji zwrot nej od prze wod ni ka 
(23). Waż nym czyn ni kiem, któ ry mo że 
być sko re lo wa ny z ry zy kiem po wsta nia 
oty ło ści jest ka stra cja bądź ste ry li za cja. 
Ba da nia ze spo łu Bjørnvad i wsp., 2019 
by ły pro wa dzo ne na po nad 600 psach. 
Oce nę kon dy cji cia ła prze pro wa dzo no 
zgod nie z 9-punk to wym sys te mem BCS 
za twier dzo nym dla psów i za adap to wa -
nym do ze sta wu na rzę dzi obec nie wy ko -
rzy sty wa nym przez World Small Ani mal 
Ve te ri na ry As so cia tion (WSAVA) (24). 
Więk szość psów, po nad 70 % na le ża ła 
do ka te go rii: nor mal na ma sa cia ła do oty -
ło ści (BCS 4-6/9), z cze go po nad 20 % 

psów bio rą cych udział w ba da niu na le ża -
ło do ka te go rii oty łych/su per oty łych 
(BCS 7-9/9). Naj waż niej szy mi wy ni ka -
mi ba da nia by ło stwier dze nie sil ne go 
wpły wu ka stra cji na wy so kość współ -
czyn ni ka BCS i ry zy ka nad wa gi/oty ło ści 
(BCS ≥ 7) u sam ców psów oraz wy ka za -
nie bra ku ta kie go wpły wu u suk (25). Ka -
stra cja zwięk sza ten den cję przy ro stu ma -
sy cia ła zwie rząt do ro słych i mi mo że 
zi den ty fi ko wa no róż ne czyn ni ki ry zy ka 
zwięk sza ją ce ten den cję do oty ło ści, to za -
leż ność mię dzy płcią psów a ste ry li za cją 
nie jest do tej po ry ja sna. Wy da je się jed -
nak, że su ki są na ra żo ne w zna czą co wyż -
szym stop niu na roz wój oty ło ści (bez 
wzglę du na to czy są ste ry li zo wa ne czy 
nie) a czyn ni kiem do dat ko wo zwięk sza -
ją cym to ry zy ko jest wiek: su ki w star -
szym wie ku są czę ściej oty łe. W ich przy -
pad ku sam za bieg ste ry li za cji nie 
po wi nien być uwa ża ny za głów ną przy -
czy nę oty ło ści. Na to miast w przy pad ku 
sam ców ka stra cja jest istot nie sta ty stycz -
nie sko re lo wa na ze wzro stem wskaź ni ka 
BCS oraz ry zy kiem przy ro stu ma sy cia -
ła i oty ło ści. Dla te go też w przy pad ku 
sam ców de cy zję o ka stra cji na le ży do -
kład nie roz wa żyć w opar ciu o do dat ko -
we czyn ni ki. Waż nym czyn ni kiem 
zmniej sza ją cym ry zy ko oty ło ści u sam -
ców po ka stra cji jest in for mo wa nie  
opie ku nów o ko niecz no ści roz po czę cia 
dzia łań za po bie gaw czych, ta kich jak 
zmniej sze nie dzien nej daw ki po da wa nej 
kar my, zmniej sze nie gę sto ści ener ge tycz -
nej kar my i zwięk sze nie ak tyw no ści fi -
zycz nej. Wszyst kie ta kie dzia ła nia przy -
czy nią się ogra ni cze nia ma sy cia ła 
przed sa mym za bie giem ka stra cji, mi mo 
że zwięk szo ne ry zy ko oty ło ści u wy ka -
stro wa nych sam ców sta no wi moż li wą 
wa dę zwią za ną z de cy zją o wy ko na niu te -
go za bie gu. Zwięk szo na ten den cja do po -
wsta wa nia tkan ki tłusz czo wej u ka stro -
wa nych sam ców jest praw do po dob nie 
kon se kwen cją bra ku te sto ste ro nu, przez 
co do cho dzi do zmniej sza nia tem pa prze -
mia ny ma te rii oraz ka ta bo li zmu bia łek, 
co w kon se kwen cji skut ku je niż szym za -
po trze bo wa niem na ener gię. Co cie ka we, 
nie stwier dzo no po dob ne go spad ku spo -
czyn ko we go tem pa prze mia ny ma te rii 
me ta bo li zmu po ka stra cji sam ców ko tów, 
a wzrost ma sy cia ła ka stro wa nych sam -
ców ko tów zwią za ny był ze zwięk szo -
nym przyj mo wa niem po kar mu (25). Me -
ta ana li za wy ni ków ba dań po zwo li ła 
stwier dzić znacz ne zmniej sze nie za po -
trze bo wa nia na ener gię by to wą psów 
wy ka stro wa nych (oko ło 145 kcal /kg0,75) 
w po rów na niu z psa mi nie ka stro wa ny mi 
(oko ło 200 kcal/kg0,75) (26). 
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Bez po śred nich przy czyn oty ło ści po -
win no się tak że upa try wać w czyn ni kach 
wpły wa ją cych na po bie ra nie po kar mu 
oraz przy swa ja nie ener gii po cho dzą cej ze 
skład ni ków od żyw czych. O ile na ilość 
przy swo jo nych skład ni ków od żyw czych 
ma ją wpływ ta kie czyn ni ki jak po stać kar -
my, obec ność skład ni ków an ty odżyw -
czych, efek tyw ność wy dziel ni cza prze wo -
du po kar mo we go, to na chęć po bie ra nia 
po kar mu wpływ wy wie ra du ża ilość czyn -
ni ków, któ re obec nie sta ją się przed mio -
tem licz nych ba dań na uko wych. Przez 
wie le lat uwa ża no, że po wsta wa nie oty -
ło ści moż na wy ja śnić za po mo cą mo de li 
glu ko sta tycz ne go lub li po sta tycz ne go. Te 
dwa mo de le su ge ro wa ły, że glu ko za lub 
tłusz cze za war te w die cie są głów ny mi 
czyn ni ka mi na pę dza ją cy mi wy twa rza nie 
i tłu mie nie sy gna łów hor mo nal nych sty -
mu lu ją cych ośrod ki sy to ści ape ty tu znaj -
du ją ce się w pod wzgó rzu. Teo ria glu ko -
sta tycz na za kła da, że uczu cie gło du jest 
za leż ne od ho me osta zy glu ko zy w su ro -
wi cy i re gu lu ją cych ją hor mo nów, w tym 
in su li ny. Wy ka za no, że glu ko za i in ne 
hor mo ny glu ko sta tycz ne (amy li na i pep -
tyd glu ka go no po dob ny -1, GLP-1) nie 
tyl ko kie ru ją wy dzie la niem in su li ny, ale 
tak że re gu lu ją ak ty wa cję ośrod ków gło du 
w mó zgu. Z ko lei mo del li po sta tycz ny za -
kła da, że kwa sy tłusz czo we za war te w die -
cie są głów nym czyn ni kiem sty mu lu ją cym 
wy dzie la nie hor mo nów żo łąd ko wo -je li -
to wych, któ re do cie ra jąc do ośrod ków 
ape ty tu w mó zgu zwięk sza ją lub zmniej -
sza ją za cho wa nia orek sy ge nicz ne (27). 
W przy pad ku osob ni ków star szych, pro -
blem ape ty tu jest klu czo wym czyn ni kiem, 
któ ry przy czy nia się za rów no do nad wa -
gi i oty ło ści, jak i nie do bo ro wej ma sy cia -
ła. Oba za bu rze nia ma ją swo je kon se -
kwen cje dla efek tyw no ści prze mian 
me ta bo licz nych. 

Nie mniej waż nym skład ni kiem die ty 
psów sta rze ją cych się są kwa sy tłusz czo -
we oraz ich me ta bo li ty, któ rych efek tyw -
no ści syn te zy jest za leż na od wie ku 
a w przy pad ku pro ce su sta rze nia ule ga 
zna czą cym mo dy fi ka cjom. Ich ro la wy da je 
się szcze gól nie istot na w kon tek ście sta -
rze nia się mó zgu. Wśród kwa sów tłusz -
czo wych, któ re od gry wa ją szcze gól ną ro -
lę w ży wie niu psich se nio rów istot ne są 
kwa sy: ara chi do no wy, eiko za pen ta eno wy 
(EPA) i do ko za hek sa eno wy (DHA). 

Kwas ara chi do no wy i je go po chod -
na – ara chi do nian, oraz in ne dwu dzie sto -
wę glo we kwa sy tłusz czo we (li no lo wy,  
di ho mo-γ-li no le no wy) są źró dłem po -
wsta wa nia eiko za no idów, do któ rych na -
le żą pro sta glan dy ny, trom bok sa ny, leu ko -
trie ny i li pok sy ny – fi zjo lo gicz nie 

i far ma ko lo gicz nie czyn ne związ ki dzia -
ła ją ce ja ko hor mo ny miej sco we i zwią za -
ne z biał kiem re cep to ro wym G. Po wsta -
wa nie tych związ ków jest skorelowane 
z dzia ła niem cy klo ok sy ge naz i li pok sy ge -
naz, któ re współ za wod ni czą o sub strat. 
Szlak za leż ny od cy klo ok sy ge na zy pro -
wa dzi do po wsta nia pro sta glan dyn 
i trom bok sa nów, a za leż ny od li pok sy ge -
na zy do po wsta wa nia leu ko trie nów i li -
pok syn. Eiko za no idy po śred ni czą w roz -
wo ju sta nu za pal ne go, zwią za ne go 
z roz prze strze nia niem się efek tów sta rze -
nia się. Ak tyw ność bio lo gicz na eiko za no -
idów, któ re są po chod ny mi kwa sów z ro -
dzi ny n -3, głów nie kwa su EPA i DHA, 
jest za sad ni czo in na, niż ak tyw ność bio -
lo gicz na, eiko za no idów bę dą cych po -
chod ny mi kwa su ara chi do no we go.  
Eiko za no idy po wsta łe z kwa sów n -3,  
czy li m.in. pro sta glan dy ny (PGE3),  
trom bok sa ny (TXA3), leu ko trie ny (LTB5) 
wy ka zu ją dzia ła nie ha mu ją ce pro ce sy za -
pal ne, na to miast eiko za no idy po wsta łe 
z kwa sów n -6 (oprócz kwa su tych po wsta -
łych z kwa su di ho mo-γ-li no le no we go), 
czy li m.in. pro sta glan dy ny (PGE2), trom -
bok sa ny (TXA2), leu ko trie ny (LTB4) 
wy ka zu ją dzia ła nie pro za pal ne. Eiko za -
no idy mo gą za rów no po bu dzać układ 
im mu no lo gicz ny wal czą cy z cho ro bą, 
po przez uak tyw nie nie pro za pal nych 
eiko za no idów np. pro sta glan dy ny PGE2, 
jak rów nież mo gą dzia łać ha mu ją co 
na ak tyw ność ukła du od por no ścio we go 
i za cho dzą cych pro ce sów za pal nych, po -
przez uak tyw nie nie prze ciw za pal nych 
form tych związ ków, do któ rych moż -
na za li czyć np. pro sta glan dy ny PGE3 
(3, 5, 6, 14, 15). Do star cza nie więk szej 
ilo ści kwa sów tłusz czo wych n -3 wraz 
z po ży wie niem, wpły wa na mo dy fi ka cję 
po wsta ją cych z nich eiko za no idów, na ko -
rzyść tych o wła ści wo ściach prze ciw za -
pal nych. Leu ko trie ny (LTB5) po wsta łe 
z kwa sów n -3 cha rak te ry zu ją się pra wie 
dzie sięć ra zy mniej szy mi wła ści wo ścia mi 
za pal ny mi, niż leu ko trie ny (LTB4) po -
wsta ją ce z kwa su ara chi do no we go. 
Zwięk sze nie po zio mu leu ko trie nów 
(LTB5) w sto sun ku do leu ko trie nów 
(LTB4) wpły wa rów nież na ob ni że nie 
syn te zy cy to kin pro za pal nych: TNF-α, 
IL-1 i IL-6. Kwa sy tłusz czo we n -3 
w niewiel kim stop niu wpły wa ją rów nież, 
na wzrost cy to kin prze ciw za pal nych 
np. IL-10 (16). Cy to ki ny są bar dzo waż -
ny mi me dia to ra mi re ak cji za pal nych 
i po dob nie jak eiko za no idy, dzie lą się 
na cy to ki ny pro za pal ne (ini cju ją ce re ak -
cję za pal ną) oraz na cy to ki ny prze ciw za -
pal ne. Da ne li te ra tu ro we wska zu ją, że 
kwa sy n -3 wy wie ra ją ha mu ją cy wpływ 

na syn te zę rów nież in nych cy to kin pro -
za pal nych m.in. IL-2, IL-6, IL-8, IL-12, 
TNF-α (28). Nie zbęd ne nie na sy co ne 
kwa sy tłusz czo we z ro dzi ny n -3 mo gą 
rów nież wpły wać na ob ni że nie dzia ła nia 
czyn ni ka trans kryp cyj ne go NF-κB (29). 
Czyn nik trans kryp cyj ny NF-κB wpły -
wa na ak ty wa cję eks pre sji ge nów, któ re 
ma ją wpływ na pro ce sy za pal ne ak ty wo -
wa ne w cza sie sta rze nia się. Czyn ni ki 
trans kryp cyj ne są to spe cjal ne biał ka, 
któ re wpły wa ją na re gu la cję eks pre sji ge -
nów (bio syn te zy bia łek) i w ten spo sób 
wpły wa ją rów nież na pro ce sy za cho dzą -
ce w or ga ni zmie i skó rze m.in. syn te zę 
cy to kin, róż ni co wa nie się na skór ka, syn -
te zę ce ra mi dów itp. Sa me kwa sy tłusz -
czo we, za rów no z ro dzi ny n -3 jak i n -6, 
mo gą dzia łać jak czyn ni ki trans kryp cyj -
ne, po przez po łą cze nie ze spe cjal ny mi re -
cep to ra mi ją dro wy mi tzw. pro li fe ra to ra -
mi pe rok sy so mów (PPAR). Kwa sy 
tłusz czo we z ro dzi ny n -3, po przez po łą -
cze nie z re cep to ra mi PPAR, dla któ rych 
są ago ni sta mi, dzia ła ją re gu lu ją co na eks -
pre sję ge nów od po wia da ją cych za sta ny 
za pal ne m.in. biał ka ostrej fa zy, a tak że 
TNF-α, IL-1, IL-6 (30). Tak więc, re gu -
lu ją cy wpływ kwa sów tłusz czo wych z ro -
dzi ny n -3 na róż ne pro ce sy za cho dzą ce 
w or ga ni zmie, w tym pro ce sy za pal ne, za -
le ży od wpły wu tych związ ków na syn te -
zę pro za pal nych eiko za no idów, a tak że 
za le ży od uczest nic twa tych kwa sów 
tłusz czo wych w two rze niu prze ciw - 
i pro za pal nych cy to kin – dzię ki cze mu 
od gry wa ją istot ny czyn nik mo du lu ją cy 
pro ces za pal ny to wa rzy szą cy sta rze niu się.  

Re gu lu ją ce dzia ła nie kwa sów tłusz czo -
wych n -3 na or ga nizm jest zwią za ne rów -
nież z wpły wem kar dio pro tek cyj nym, 
któ re zwią za ne jest głów nie z ha mo wa -
niem po wsta wa nia po chod nych kwa su 
ara chi do no we go – trom bok sa nu (TXA2) 
i pro sta glan dy ny (PGE2), któ re dzia ła ją 
spa zmo li tycz nie na mię śniów kę na czyń 
krwio no śnych, ob ni ża ją wy dzie la nie sub -
stan cji pro trom bo tycz nych (po przez ha -
mo wa nie wy dzie la nia trom bok sa nu 
(TXA2), in ter leu ki ny (IL-1) i PAF 
(czyn nik ak ty wu ją cy płyt ki krwi), a ak ty -
wo wa nie np. pro sta cy klin (31). 

 

Substancje biologicznie czynne 
w suplementacji diety psów seniorów 

 
Obec nie ist nie je wie le teo rii i hi po tez sta -
ra ją cych się wy ja śnić przy czy ny sta rze nia 
się or ga ni zmów, z któ rych tyl ko część ma 
cha rak ter ory gi nal ny, po zo sta łe są po sze -
rze niem, kom pi la cją lub mo dy fi ka cją 
wcze śniej za pro po no wa nych hi po tez. Nie 
ma jed nak wąt pli wo ści, że u pod staw te -
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go zja wi ska le ży sta rze nie się i ob umie -
ra nie po je dyn czych ko mó rek, z któ rych 
są zbu do wa ne tkan ki i na rzą dy. Wią że się 
to z więk szą czę sto ścią wy stę po wa nia 
wie lu cho rób, m.in. cho rób neu ro zwy rod -
nie nio wych, no wo two rów i wie lu in nych. 
Jed ną z naj bar dziej po pu lar nych obec nie 
jest wol no rod ni ko wa teo ria sta rze nia się 
or ga ni zmu. Nie jest to teo ria no wa. Sfor -
mu ło wał ją w la tach 50. XX wie ku Den -
ham Har man, opie ra jąc się na wcze śniej -
szych ba da niach wpły wu me ta bo li zmu 
tle no we go na dłu gość ży cia or ga ni zmu. 
W myśl tej teo rii pier wot ną przy czy ną 
zmian star czych są wol ne rod ni ki lub in -
ne związ ki o cha rak te rze wol no rod ni ko -
wym, któ re są nie unik nio nym ele men tem 
me ta bo li zmu każ dej ko mór ki ae ro bo wej. 
Wol ne rod ni ki nie ustan nie ge ne ro wa ne 
w ko mór kach mo gą po wo do wać uszko -
dze nia bio lo gicz nie waż nych struk tur 
i pro ce sów ko mór ko wych, co – we dług 
teo rii wol no rod ni ko wej – mo że być mo -

le ku lar nym pod ło żem pro ce su sta rze nia 
się. Uszka dza ją ce dzia ła nie wol nych rod -
ni ków zwią za ne jest z ich bar dzo du żą re -
ak tyw no ścią, czy li ła two ścią z ja ką mo gą 
wcho dzić w re ak cje ze wszyst ki mi or ga -
nicz ny mi skład ni ka mi ko mó rek (32). 

Na pro ce sy sta rze nia się or ga ni zmu 
ma ją wpływ za rów no czyn ni ki ge ne tycz -
ne, jak i śro do wi sko we. Czyn ni ki śro do -
wi sko we, ta kie jak: za nie czysz cze nie śro -
do wi ska na tu ral ne go, che mi za cja 
rol nic twa, uprze my sło wie nie, brak ak tyw -
no ści fi zycz nej, czy nie pra wi dło we od ży -
wia nie przy czy nia ją się do zmniej sze nia 
zdol no ści or ga ni zmu do utrzy ma nia ho -
me osta zy. Stres oksy da cyj ny, wy ni ka ją cy 
z upo śle dze nia na tu ral nych me cha ni -
zmów obron nych jest od po wie dzial ny 
za po wsta wa nie zmian cha rak te ry stycz -
nych dla osob ni ków star szych. 

Do tych czas w nie wiel kim stop niu 
zwra ca no uwa gę na wpływ skład ni ków 
wcho dzą cych w skład die ty na pro ce sy 

sta rze nia, jed nak ba da nia ostat nich lat 
do wo dzą, iż w du żej mie rze moż na ha -
mo wać zmia ny de ge ne ra cyj ne na si la ją ce 
się z wie kiem, po przez od po wied ni spo -
sób od ży wia nia. Żyw ność bo ga ta w sub -
stan cje prze ciw u tle nia ją ce, ta kie jak wi -
ta mi ny, czy związ ki po li fe no lo we, 
neu tra li zu ją ce wol ne rod ni ki, mo że spo -
wal niać pro ce sy sta rze nia po przez ha mo -
wa nie zmian de ge ne ra cyj nych. Nie wąt -
pli wie ta kim związ ka mi są związ ki 
po li fe no lo we, a wśród nich fla wo no idy, 
któ re w na tu ral ny spo sób wy stę pu ją 
w pro duk tach po cho dze nia ro ślin ne go. 
Zwięk sza jąc ilość wa rzyw w die cie psa 
w na tu ral ny spo sób do star cza my mu 
tych że cen nych związ ków. Cen nym dla 
opie ku na wskaź ni kiem za war to ści fla wo -
no idów w da nym su row cu spo żyw czym 
mo że być je go ko lor – im bar dziej in ten -
syw niej sza bar wa, tym więk sze zróż ni co -
wa nie fla wo no idów w nim wy stę pu ją -
cych. Sze ro kie spek trum moż li wych 
dzia łań fla wo no idów mo że wska zy wać 
na ko niecz ność ich wy ko rzy sty wa nia 
w ży wie niu psa. Pro ble mem jest tyl ko 
for ma w ja kiej te związ ki bę dą wpro wa -
dza ne do die ty psa. Naj bez piecz niej szą 
for mą są ta kie su row ce/su ple men ty/do -
dat ki pa szo we, któ re za wie ra ją su sze ro -
ślin ne, eks trak ty, bądź wy cią gi ro ślin ne. 
In ny mi gru pa mi związ ków bio lo gicz nie 
czyn nych, któ re w die cie psa star sze -
go/sta re go mu szą się zna leźć, to wi ta mi -
ny o wła ści wo ściach prze ciw u tle nia ją -
cych: wi ta mi ny z gru py E czy ka ro te no idy, 
a wśród nich astak sa ny na. Związ ki te 
dzia ła ją przede wszyst kim ja ko prze ciw -
u tle nia cze, któ re lo ku jąc się w war stwie 
li pi do wej błon ko mór ko wych w sku tecz -
ny spo sób za bez pie cza ją jej skład ni ki 
przed utle nia niem. W ba da niach z wy ko -
rzy sta niem róż nych mo de li ba  zowych 
stwier dzo no, że astak san ty na ma wyż szą 
ak tyw ność prze ciw u tle nia ją cą w po rów -
na niu z kil ko ma in ny mi ka ro te no ida mi, 
ta ki mi jak li ko pen, lu te ina, ze ak san ty na, 
α-ka ro ten i ß-ka ro ten. 

Prze pro wa dzo no kil ka ba dań w ce lu 
prze te sto wa nia mie sza nek skład ni ków 
od żyw czych lub sub stan cji bio ak tyw -
nych u sta rych psów lub sta rych psów 
z ob ja wa mi neu ro zwy rod nie nio wy mi. 
W 70-dnio wym ba da niu krzy żo wym 
wy ka za no, że fos fa ty dy lo se ry na w po łą -
cze niu z eks trak tem z mi ło rzę bu ja poń -
skie go, pi ry dok sy ną, wi ta mi ną E i re swe -
ra tro lem, zna czą co po pra wia ucze nie się 
i pa mięć u star szych psów (34). Z ko lei 
eks trakt z kur ku my, eks trakt z zie lo nej 
her ba ty, N -ace ty lo cy ste inę, kwas al fa -
-li po no wy i eks trakt z czar ne go pie przu 
po trzech mie sią cach su ple men ta cji spo -
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wo do wa ły znacz nie lep sze efek ty w po -
sta ci za pa mię ty wa nia. In ne ba da nie okre -
śla ło wpływ czte rech ka te go rii skład ni ków 
od żyw czych na funk cje po znaw cze psów 
star szych. By ły to sub stan cje wzmac nia ją -
ce pra cę mó zgu (DHA/EPA, fos fo ty dy -
lo se ry na), wzmac nia ją ce po bu dli wość 
w ko mór kach ner wo wych (fos fo ty dy lo se -
ry na, ace ty lo -L -kar ni ty na, L -kar ni ty na, 
CoQ10), wzmac nia ją ce me ta bo lizm (ace -
ty lo -L -kar ni ty na, L -kar ni ty na, CoQ10) 
i prze ciw u tle nia cze (wi ta mi na C, wi ta mi -
na E, se len, N -ace ty lo cy ste ina, kwas al fa -
-li po no wy). Za ob ser wo wa no zna czą cą 
po pra wę wy ni ków w za kre sie dez orien -
ta cji, zmian w in te rak cjach i sze re gu za -
cho wań zwią za nych z po pra wą funk cji 
ko gni tyw nych (35). 

Opie ku no wie psów sta rych bo ry ka ją 
się z pro ble ma mi dys funk cji apa ra tu ru -
cho we go swo ich zwierząt. Pro ce sy zwy -
rod nie nio we oraz to wa rzy szą ca sta rze -
niu się oty łość to głów ne ich przy czy ny. 
Przy za cho wa niu pra wi dło wej ilo ści 
przyj mo wa nych skład ni ków ener ge tycz -

nych moż na wpro wa dzić do die ty psa 
star sze go sub stan cje czyn ne o dzia ła niu 
chon dro pro tek cyj nym. Me cha nizm ich 
dzia ła nia zwią za ny jest z ha mo wa niem 
zmian zwy rod nie nio wych: na po wierzch -
ni chrząst ki do cho dzi do mi kro usz ko -
dzeń i nad że rek, two rzą się nie pra wi dło -
we struk tu ry, ule ga zmniej sze niu ilość 
ma zi sta wo wej, zwę ża się szpa ra sta wo wa 
i w kon se kwen cji po ja wia się ból i ogra -
ni cze nie ru cho mo ści sta wu. Sub stan cja -
mi o dzia ła niu chon dro pro tek cyj nym są 
przede wszyst kim chon dro ity na i glu ko -
za mi na – re ge ne ru ją ce chrząst ki sta wo -
we i za po bie ga ją ce mi kro usz ko dze niom; 
wi ta mi na C – sty mu lu je syn te zę ko la ge -
nu, jest sil nym hy dro fi lo wym prze ciw u -
tle nia czem; me ty lo sul fo me tan – wy wie -
ra ją cy dzia ła nie prze ciw za pal ne. Ze 
wzglę du na kon tro lę pro ce su za pal ne go 
to wa rzy szą ce go roz wo jo wi cho rób zwy -
rod nie nio wych sta wów ko niecz ne jest 
uwzględ nie nie w die cie psów wie lo nie -
na sy co nych kwa sów tłusz czo wych z ro -
dzi ny n -3.  

Do nowych substancji 
biologicznie czynnych, które 
szczególnie w przypadku 
psów starszych –  
niekoniecznie tylko 
w kontekście ich 
właściwości 
chondroprotekcyjnych,  
są istotne – należą 
kanabinoidy oraz kolagen, 
szczególnie ten 
hydrolizowany.                 

 
Ostat nio układ en do kan na bi no ido wy zy -
sku je co raz więk sze za in te re so wa nie 
w me dy cy nie we te ry na ryj nej. Układ en -
do kan na bi no ido wy to kom plek so wy 
i waż ny sys tem bio lo gicz ny obec ny w or -
ga ni zmach ssa ków, w tym psów. Peł ni klu -
czo wą ro lę w re gu la cji i funk cjo no wa niu 
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ukła du ner wo we go, od por no ścio we go, 
tra wien ne go oraz jest ukła dem re gu la to -
ro wym prze mian me ta bo licz nych. Układ 
en do kan na bi no ido wy skła da się z trzech 
głów nych ele men tów: en do kan na bi no -
idów, re cep to rów kan na bi no ido wych i en -
zy mów me ta bo li zu ją cych. En do kan na bi -
no idy to związ ki che micz ne po dob ne 
do kan na bi no idów wy stę pu ją cych w ko -
no piach. Dwa głów ne en do kan na bi no idy 
to anan da mid (AEA) i 2-AG (2-ara chi -
do noy lo gli ce rol). En do kan na bi no idy są 
syn te ty zo wa ne na żą da nie i dzia ła ją ja ko 
miej sco we re gu la to ry che micz ne prze ka -
zu ją ce in for ma cje mię dzy ko mór ka mi. 
Ist nie ją dwa głów ne ty py re cep to rów kan -
na bi no ido wych: CB1 i CB2. Re cep to ry 
CB1 są obec ne głów nie w mó zgu i są od -
po wie dzial ne za więk szość efek tów psy -
cho ak tyw nych zwią za nych z kan na bi no -
ida mi. Re cep to ry CB2 wy stę pu ją głów nie 
na ko mór kach ukła du od por no ścio we go 
i od gry wa ją ro lę w re gu la cji pro ce sów za -
pal nych, w tym w pro ce sie ochro ny 
przed roz wo jem cho rób za pal nych sta -
wów. Re cep to ry kan na bi no ido we są biał -
ko wy mi struk tu ra mi wbu do wa ny mi 
w bło nę ko mór ko wą, któ re wią żą en do -
kan na bi no idy i in ne kan na bi no idy, ta kie 
jak THC i CBD. En zy my me ta bo li zu ją -
ce dzia ła ją lo kal nie w ob rę bie bło ny ko -
mór ko wej, re gu lu jąc po zio my en do kan -
na bi no idów oraz czas ich dzia ła nia. 
En do kan na bi no idy dzia ła ją ja ko sy gna ły 
zwrot ne, któ re mo du lu ją róż ne funk cje fi -
zjo lo gicz ne w od po wie dzi na bodź ce śro -
do wi sko we. Na przy kład, w sy tu acji stre -
so wej, po zio my en do kan na bi no idów 
mo gą wzro snąć, co po ma ga zre du ko wać 
na pię cie i stres. Układ en do kan na bi no -
ido wy jest rów nież za an ga żo wa ny w re -
gu la cję bó lu, ape ty tu, na stro ju, snu, pa mię -
ci, ukła du im mu no lo gicz ne go i wie lu 
in nych pro ce sów. Nie do bór en do kan na -
bi no idów lub nie pra wi dło wa funk cja re -
cep to rów ka na bi no ido wych mo że przy -
czy nić się do wy stą pie nia cho rób na tle 
za pal nym, ta ki ch jak reu ma to idal ne za pa -
le nie sta wów. Na pod sta wie do tych cza so -
wych wy ni ków ba dań moż na za ło żyć, że 
sto so wa nie kan na bi no idów ze wnętrz -
nych, ta kich jak ole jek CBD, mo że po móc 
w ła go dze niu ob ja wów róż nych cho rób 
z dłu go trwa łym bó lem i za pa le niem (36).  

W mo de lach przed kli nicz nych kan na -
bi diol – bio lo gicz nie czyn ny skład nik 
olej ku CBD, wy wie ra dzia ła nie prze ciw -
bó lo we. W spon ta nicz nym psim mo de lu 
cho ro by zwy rod nie nio wej sta wów kan -
na bi diol zwięk szył mo bil ność psów 
i zmniej szył ból, pod czas gdy po za zwięk -
szo ną ak tyw no ścią fos fa ta zy za sa do wej 
nie za ob ser wo wa no żad nych skut ków 

ubocz nych (37, 38). Po nad to za ob ser wo -
wa no wzrost pro gu co fa nia ła py i ob cią -
że nia. Kan na bi diol zmniej szył rów nież 
miej sco wy stan za pal ny po przez zmniej -
sze nie licz by leu ko cy tów we krwi (39). 
Wy ka za no, że na skór ny żel na ba zie kan -
na bi dio lu sto so wa ny przez 4 dni zmniej -
szał obrzęk sta wów, po gru bie nie bło ny 
ma zio wej i ból zwie rząt do świad czal nych. 
Kan na bi diol jest do brze to le ro wa nym 
i bez piecz nym na tu ral nym związ kiem. 
W przy pad ku jed no cze sne go po da wa nia 
z te tra hy dro kan na bi no lem (THC), kan -
na bi diol mo że zmniej szyć sku tecz ną 
daw kę i zmniej szyć ne ga tyw ne skut ki 
ubocz ne THC (40). Po nad to kan na bi diol 
wy ka zu je po ten cjał dzia ła nia prze ciw za -
pal ne go. Dłu go trwa ła ku ra cja kan na bi -
dio lem po zwa la na osią gnię cie dłu go -
trwa łych efek tów te ra peu tycz nych, bez 
zna czą cych skut ków ubocz nych i roz wo -
ju to le ran cji. Szcze gól nie waż ne jest prze -
dłu żo ne dzia ła nie prze ciw za pal ne, któ re 
mo że od dzia ły wać bez po śred nio na przy -
czy nę po wsta wa nia bó lu i tym sa mym za -
pew niać dłu go trwa ły efekt prze ciw bó lo -
wy. Z ko lei krót ka ku ra cja kan na bi dio lem 
mo że nie wy star czyć do zwal cze nia przy -
czy ny bó lu, ale za pew nić efekt prze ciw -
bó lo wy utrzy mu ją cy się do kil ku go dzin. 
Kan na bi diol ja ko ak tyw ny skład nik olej -
ków CBD jest obie cu ją cą sub stan cją 
o du żym po ten cja le te ra peu tycz nym, ale 
obec nie jest jesz cze nie do sta tecz nie zba -
da ny. Krót ko ter mi no we ba da nia CBD 
na lu dziach ilu stru ją ni ską tok sycz ność 
i ła god ne skut ki ubocz ne. Nie wia do mo 
jed nak, ja kie efek ty przy nio są su ple men -
ty die ty za wie ra ją ce ole jek CBD. Pro ble -
mem jest tak że fakt, że far ma ko lo gia kan -
na bi dio lu nie jest tak po zna na jak THC, 
gdzie zna ny jest do kład ny me cha nizm 
dzia ła nia. Z ko lei w po rów na niu z THC, 
kan na bi diol ma mniej nie po żą da nych 
skut ków ubocz nych i są one ła god niej sze. 
Wy ni ki te da ją na dzie ję na przy dat ność 
kan na bi dio lu i olej ków CBD w prak ty ce 
we te ry na ryj nej przy te ra pii cho ro by zwy -
rod nie nio wej sta wów. 

Ko la gen jest po zy ski wa ny z tka nek 
zwie rzę cych, ta kich jak chrząst ka, skó ra 
i ko ści. W za leż no ści od pro ce su pro duk -
cyj ne go moż na otrzy mać ko la gen o róż -
nej struk tu rze, skła dzie i wła ści wo ściach, 
ta ki jak: nie de na tu ro wa ny (nie roz pusz -
czal ny) lub roz pusz czal ny w po sta ci hy -
dro li zo wa ne go ko la ge nu bę dą ce go źró -
dłem krót kich pep ty dów i ami no kwa sów. 
Po cząt ko wo po stu lo wa no, że su ple men -
ta cja ko la ge nem mo że sprzy jać syn te zie 
tkan ki łącz nej, zwłasz cza dla te go, że ko -
la gen sta no wi jej głów ny skład nik. W rze -
czy wi sto ści wy ka za no, że nie któ re pep ty -

dy z hy dro li zo wa ne go ko la ge nu są wchła -
nia ne i gro ma dzo ne w tkan ce chrzęst nej. 
Po nad to mo de le zwie rzę ce cho ro by zwy -
rod nie nio wej sta wów uzy ska ły obie cu ją -
ce wy ni ki w za kre sie za cho wa nia struk tu -
ry chrząst ki w wy ni ku dłu go trwa łe go 
przyj mo wa nia zhy dro li zo wa ne go ko la ge -
nu. Ba da nia na uko we z wy ko rzy sta niem 
mo de li zwie rzę cych cho ro by zwy rod nie -
nio wej sta wów po zwo li ły uzy skać obie cu -
ją ce wy ni ki w za kre sie za cho wa nia struk -
tu ry chrząst ki w wy ni ku dłu go trwa łe go 
przyj mo wa nia zhy dro li zo wa ne go ko la ge -
nu (41). W opar ciu o bu do wę mo le ku lar -
ną ko la ge nu opi sa no róż ne me cha ni zmy 
je go dzia ła nia. Ko la gen nie prze two rzo ny 
(nie roz pusz czal ny lub roz pusz czal ny) jest 
od por ny na pro te azy i dla te go nie jest tra -
wio ny w prze wo dzie po kar mo wym. Że -
la ty na jest praw do po dob nie naj częst szą 
po sta cią ko la ge nu, ale nie opi sa no żad nej 
jej bio lo gicz nej funk cji dla sta wów. Z ko -
lei hy dro li zo wa ne ko la ge ny skła da ją się 
z ami no kwa sów i pep ty dów o róż nej dłu -
go ści (w tym di pep ty dów i tri pep ty dów), 
któ re są od por ne na pro ces hy dro li zy. 
Dzię ki te mu pep ty dy z hy dro li zo wa nych 
ko la ge nów ma ją wy so ką bio do stęp ność, 
co po zwa la im prze do stać się do krwio -
obie gu, aku mu lu jąc się w tkan ce chrzęst -
nej i po przez sty mu la cję chon dro cy tów 
in du ku ją syn te zę bia łek ma zi sta wo wej. 
Wy da je się, że jed ną z naj efek tyw niej -
szych form dzia ła nia wy ka zu je ko la gen 
na tyw ny, któ ry wy ka zu je spe cy ficz ny me -
cha nizm dzia ła nia okre śla ny mia nem to -
le ran cji po kar mo wej, w któ rym ak tyw nie 
uczest ni czy układ od por no ścio wy. Po kar -
mo wa to le ran cja zo sta ła zde fi nio wa na ja -
ko ak tyw ne ha mo wa nie spe cy ficz nych od -
po wie dzi im mu no lo gicz nych na an ty ge ny 
po ja wia ją ce się po raz pierw szy w prze -
wo dzie po kar mo wym (42). Pro ces ten re -
pre zen tu je me cha nizm od po wie dzial ny 
za uni ka nie od po wie dzi im mu no lo gicz -
nej prze ciw ko nie szko dli wym an ty ge nom, 
ta kim jak biał ka po kar mo we lub mi kro -
or ga ni zmy ko men sal ne. Pro ces po kar mo -
wej to le ran cji jest ini cjo wa ny w tkan ce 
lim fa tycz nej zwią za nej z je li ta mi (GALT), 
ale ma wpływ na od por ność ogól no ustro -
jo wą zmniej sza jąc stę że nia cy to kin pro -
za pal nych. 

Ba da nia oce nia ją ce za sto so wa nie ko la -
ge nu ty pu II w cho ro bie zwy rod nie nio wej 
sta wów wy ka za ły po zy tyw ne wy ni ki w za -
kre sie ła go dze nia bó lu i po pra wy funk cji 
sta wów. Przy kła do wo, w ran do mi zo wa -
nym ba da niu kon tro lo wa nym me to dą po -
dwój nie śle pej pró by od no to wa no po pra -
wę w za kre sie bó lu i funk cji sta wów po  
6 mie sią cach po da wa nia na tyw ne go ko -
la ge nu ty pu II (40 mg/dzień) w po rów na -
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niu ze stan dar do wą su ple men ta cją die ty 
siar cza nem chon dro ity ny (1200 mg/ dzień) 
i glu ko za mi ną (1500 mg/dzień) (42). 

W ce lu po pra wy funk cji ukła du im -
mu no lo gicz ne go star szych psów war to 
ko rzy stać z karm, w skła dzie któ rych 
wy stę pu ją do dat ki pre bio ty ków. Po przez 
obec ność w kar mie, szcze gól nie psów 
sta rze ją cych się, skład ni ków wę glo wo -
da no wych o dzia ła niu pre bio tycz nym 
moż na kształ to wać pro fil mi kro flo ry je -
li to wej, a przez to tak że pro fil ko mó rek 
ukła du im mu no lo gicz ne go znaj du ją -
cych się w ścia nie prze wo du po kar mo -
we go. Zdol ność mo dy fi ka cji pro fi lu mi -
kro flo ry je li to wej wy da je się obec nie 
głów nym czyn ni kiem pro fi lak tycz nym 
w roz wo ju wie lu cho rób, nie tyl ko prze -
wo du po kar mo we go. Za leż ność mię dzy 
skła dem kar my, pro fi lem mi kro flo ry je -
li to wej, a roz wo jem ta kich cho rób jak 
cho ro by za pal ne prze wo du po kar mo we -
go, aler gie po kar mo we, oty łość, od por -
ność nie swo ista, jest obec nie po twier -
dza na licz ny mi ba da nia mi na uko wy mi. 
Me cha nizm dzia ła nia pre bio ty ków: 
frak cji włók na po kar mo we go, man no -
oli go sa cha ry dów, fru ko olig sa cha ry dów, 
be ta -glu ka nów po le ga na kon tro lo wa -
niu ilo ści mi kro flo ry pa to gen nej w tre -
ści je li ta na za sa dzie se lek tyw ne go do -
star cza nia skład ni ków ener ge tycz nych 

wy łącz nie do mi kro or ga ni zmów po ży -
tecz nych (pro bio ty ków), wy twa rza niu 
me ta bo li tów o dzia ła niu im mu no su pre -
syj nym oraz „draż nie niu” ko mó rek ukła -
du od por no ścio we go prze wo du po kar -
mo we go. 

Pod sta wo we za sa dy do ty czą ce ży wie -
nia psów star szych/sta rych, u któ rych za -
ob ser wo wa no zmia ny funk cji prze wo du 
po kar mo we go do ty czą głów nie ro dza ju 
kar my, czę sto tli wo ści jej po da wa nia i ob -
ser wo wa nia do le gli wo ści zwią za nych 
z dys funk cją pro ce sów tra wie nia (po ja -
wia ją ce się i na wra ca ją ce bie gun ki i za -
twar dze nia, obec ność krwi w stol cu). Je -
że li pies do brze to le ru je ro dzaj kar my, 
któ rą do tej po ry spo ży wał nie ist nie je ko -
niecz ność jej zmia ny. 

Po nie waż sta rze nie się psa jest pro ce -
sem po stę pu ją cym, na le ży bacz nie ob ser -
wo wać je go in ten syw ność i re ago wać 
na po wsta ją ce cho ro by na wcze snych ich 
eta pach. Ta ka po sta wa opie ku na wy da je 
się naj wła ściw szą w po stę po wa niu ze 
zwie rzę ciem sta rze ją cym się/sta rym. ● 
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Żywienie 

 

Adam Mirowski

P
ro ce sy za cho dzą ce w je li tach ma ją 
wpływ na wszyst kie tkan ki i na -
rzą dy we wnętrz ne zwie rząt. Z te -
go wzglę du stan zdro wia je lit 
rzu tu je na wy ni ki ho dow li. Naj -

młod sze zwie rzę ta są naj bar dziej na ra żo ne 
na wy stą pie nie za bu rzeń prze wo du po kar -
mo we go. Ich układ im mu no lo gicz ny i je li ta 
nie są jesz cze w peł ni roz wi nię te, dla te go 

błę dy po peł nio ne w pierw szych ty go dniach 
ży cia mo gą do pro wa dzić do roz wo ju bie -
gun ki. Ry zy ko bie gun ki wzra sta na sku tek 
stre su, na któ ry na ra żo ne są zwie rzę ta ho -
dow la ne. 

Od sa dze nie od mat ki wią że się z naj -
więk szym stre sem w ży ciu naj młod szych 
świń. Stres to wa rzy szą cy od sa dze niu wy -
ni ka mię dzy in ny mi ze zmia ny ży wie nia. 

Pro się ta prze sta ją pić mle ko, co wią że się 
z przej ściem na ży wie nie pa szą sta łą. 
Okres ży wie nia pro siąt mle kiem mat ki 
uległ w cią gu kil ku dzie się cio le ci skró ce -
niu z 10-12 do 3-5 ty go dni. Wcze sne  
od sa dze nie pro siąt zwięk sza ry zy ko bie -
gun ki, któ ra po gar sza ich do bro stan 
i zwięk sza kosz ty ho dow li. Bie gun ka po -
od sa dze nio wa u pro siąt jest jed nym 
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z głów nych pro ble mów zdro wot nych 
w ho dow li trzo dy chlew nej. Sto so wa nie 
wy so kich da wek cyn ku w ce lu ogra ni cze -
nia szkód spo wo do wa nych bie gun ką po -
od sa dze nio wą zdo by ło du żą po pu lar ność 
wśród ho dow ców trzo dy chlew nej w róż -
nych kra jach świa ta. Od kil ku lat wzra sta 
jed nak za in te re so wa nie in ny mi spo so ba -
mi ra dze nia so bie z tym pro ble mem. 

Za sie dle nie prze wo du po kar mo we go 
no wo na ro dzo nych pro siąt przez po ży -
tecz ne mi kro or ga ni zmy ma za sad ni czy 
wpływ na je go roz wój i stan zdro wia. Mi -
kro or ga ni zmy do sta ją ce się do prze wo du 
po kar mo we go pro siąt w pierw szych 
dniach ży cia po cho dzą z róż nych źró deł, 
mię dzy in ny mi z wy dzie li ny gru czo łu 
sut ko we go mat ki oraz jej od cho dów. Pro -
się ta w pierw szym ty go dniu ży cia mo gą 
zja dać na wet po nad dwa dzie ścia gra mów 
od cho dów swo ich ma tek dzien nie (1). 
Mi kro or ga ni zmy do sta ją ce się do je lit 
pro siąt w okre sie lak ta cji kształ tu ją skład 
ich mi kro flo ry, któ ra utrud nia na mna ża -
nie się za raz ków je li to wych. 

Pierw sze kro ki zmie rza ją ce do ochro -
ny pro siąt przed bie gun ką moż na pod jąć 
już w cza sie cią ży. W tym ce lu daw kę po -
kar mo wą loch moż na wzbo ga cić w pro -
bio tycz ne mi kro or ga ni zmy. Do da wa nie 
bak te rii Pe dio coc cus aci di lac ti ci ZPA017 
do die ty loch w okre sie póź nej cią ży i lak -
ta cji stwa rza moż li wość ogra ni cze nia wy -
stę po wa nia bie gun ki u ssą cych pro siąt. 

Dzię ki su ple men ta cji wię cej pro siąt do -
ży wa do dnia od sa dze nia, a po nad to osią -
ga ją one wyż szą od sa dze nio wą ma sę cia -
ła. Mo że to wy ni kać z ko rzyst ne go 
od dzia ły wa nia tych bak te rii na mi kro flo -
rę je li to wą i układ im mu no lo gicz ny loch. 
W ka le loch otrzy mu ją cych pro bio tyk 
wy kry to wię cej bak te rii Lac to ba cil lus. Su -
ple men ta cja po wo du je też wzrost za war -
to ści im mu no glo bu lin we krwi (15). 

Po da wa nie ży wych bak te rii Lac to ba cil lus 
rham no sus GG no wo na ro dzo nym pro -
się tom ma ko rzyst ny wpływ na funk cjo -
no wa nie ba rie ry je li to wej. Pro się ta 
otrzy mu ją ce pro bio tyk w pierw szym, 
trze cim i pią tym dniu ży cia rza dziej ma -
ją bie gun kę w okre sie ssa nia loch, ma ją 
szyb sze tem po wzro stu i wyż szą od sa -
dze nio wą ma sę cia ła (23). Do bre efek ty 
uzy ska no rów nież po uży ciu ży wych 
bak te rii Ba cil lus me sen te ri cus, Clo stri dium 
bu ty ri cum i En te ro coc cus fa eca lis. Po da -
wa nie ich ssą cym pro się tom przy czy ni ło 
się do zmniej sze nia czę sto ści wy stę po wa -
nia bie gun ki w okre sie po od sa dze nio -
wym. Pro się ta otrzy mu ją ce te bak te rie 
ma ją lep sze pa ra me try wzro stu (10). 

Sto so wa nie bak te rii Lac to ba cil lus plan -
ta rum PFM 105 w ży wie niu od sa dzo nych 
świń po bu dza roz wój bło ny ślu zo wej je li -
ta po przez wpływ na skład mi kro flo ry je -
li to wej. Su ple men ta cja ogra ni cza wy stę -
po wa nie bie gun ki i po pra wia pa ra me try 
wzro stu (24). Po dob ne efek ty od no to wa -
no po uży ciu bak te rii Bi f i do bac te rium  
ani ma lis ssp. lac tis JYBR-190, któ re wy -
izo lo wa no od zdro wych świń (19). Bak te -
rie Clo stri dium bu ty ri cum SLZX1 9 -05 ła -
go dzą skut ki stre su to wa rzy szą ce go 
od sa dze niu po przez zmia ny w skła dzie 
i ak tyw no ści mi kro flo ry je li to wej oraz po -
pra wę funk cjo no wa nia ba rie ry je li to wej 
i ukła du im mu no lo gicz ne go je li ta (27). 
Spo śród in nych bak te rii, któ re zmniej sza ją 
ry zy ko bie gun ki po od sa dze niu od mat ki 
moż na wy mie nić Ba cil lus li che ni for mis S6, 
Ba cil lus amy lo li qu efa ciens SC0 6 i Ba cil lus 
sub ti lis DSM258 41 (16, 21, 25). Przy dat -
ne mo gą być też pro bio tycz ne droż dże 
Sac cha ro my ces bo ular dii RC009 (20). 

Skład mi kro flo ry je li to wej pro siąt moż -
na kształ to wać tak że po przez sto so wa nie 
pre bio ty ków. Do sub stan cji pre bio tycz -
nych, któ re ogra ni cza ją wy stę po wa nie 
bie gun ki u od sa dzo nych świń na le żą 
fruk to oli go sa cha ry dy. Moż na ocze ki wać 
po pra wy po do da niu 0,2 % fruk to oli go -
sa cha ry dów do die ty loch w okre sie póź -
nej cią ży i lak ta cji oraz ich po tom stwa 
po za koń cze niu okre su ży wie nia mle kiem 
(18). W za po bie ga niu bie gun kom u pro -
siąt sku tecz ne są rów nież in ne sub stan cje 
pre bio tycz ne, ta kie jak man na no oli go sa -

cha ry dy, ksy lo oli go sa cha ry dy i ga lak to -
oli go sa cha ry dy (8, 22). 

Na wet jed no ra zo we po da nie pro bio -
tycz nych mi kro or ga ni zmów i sub stan cji 
pre bio tycz nych mo że mieć istot ny wpływ 
na skład mi kro flo ry je li to wej ssą cych pro -
siąt. Moż na przy to czyć ba da nia, w któ -
rych pro się ta tuż po po ro dzie otrzy ma ły 
syn bio tyk wraz z wi ta mi na mi. Stwier -
dzo no, że su ple men ta cja ogra ni cza wy -
stę po wa nie bie gun ki w pierw szych 
dwóch ty go dniach po od sa dze niu. To zaś 
przy czy nia się do po pra wy pa ra me trów 
wzro stu. Lep szy stan zdro wia je lit po od -
sa dze niu po wią za no ze zmia na mi w skła -
dzie mi kro flo ry je li to wej w okre sie ży wie -
nia mle kiem mat ki (9). 

Efek ty sto so wa nia pro bio ty ków i pre -
bio ty ków wy ni ka ją przede wszyst kim 
z ich wpły wu na mi kro flo rę prze wo du 
po kar mo we go. Pew ne zna cze nie ma też 
ich dzia ła nie im mu no mo du lu ją ce. Do da -
wa nie pro bio ty ków i pre bio ty ków do die -
ty loch mo że po lep szyć wła ści wo ści im -
mu no lo gicz ne sia ry i mle ka. Po nad to 
mo że dojść do wzro stu za war to ści sub -
stan cji an ty mi kro bio lo gicz nych w wy -
dzie li nie gru czo łu sut ko we go. W kon se -
kwen cji mo że na stą pić po pra wa sta nu 
zdro wia po tom stwa (4). 

Bak te rie wy stę pu ją ce w prze wo dzie po -
kar mo wym wy twa rza ją sze reg związ ków, 
któ re od dzia łu ją na stan zdro wia je lit. Wy -
ka za no za leż ność mię dzy pod wyż szo ną za -
war to ścią krót ko łań cu cho wych kwa sów 
tłusz czo wych w je li tach, a zmniej szo ną czę -
sto ścią wy stę po wa nia bie gun ki przed od sa -
dze niem u pro siąt, któ re od siód me go dnia 
ży cia otrzy my wa ły bak te rie Lac to ba cil lus 
plan ta rum lub Lac to ba cil lus ca sei (28). Krót -
ko łań cu cho we kwa sy tłusz czo we są wy twa -
rza ne przez bak te rie za sie dla ją ce je li ta 
w wy ni ku fer men ta cji wę glo wo da nów, któ -
re nie ule ga ją wchło nię ciu w je li cie cien kim. 
Klu czo wą ro lę od gry wa kwas ma sło wy, któ -
ry sta no wi źró dło ener gii dla ko mó rek bło -
ny ślu zo wej je li ta i mo du lu je funk cjo no wa -
nie ukła du im mu no lo gicz ne go. 

Do da wa nie włók na po kar mo we go 
do pa szy po od sa dze niu pro siąt od ma tek 
mo że po lep szyć stan zdro wia je lit i ogra -
ni czyć wy stę po wa nie bie gun ki wła śnie po -
przez zwięk sze nie licz by bak te rii wy twa -
rza ją cych kwas ma sło wy (13). Do bry 
wpływ kwa su ma sło we go na je li ta mło -
dych zwie rząt spra wia, że sto su je się go 
w po sta ci do dat ków pa szo wych. Uwzględ -
nia nie go w die cie loch w okre sie póź nej 
cią ży i lak ta cji mo że zmniej szyć czę stość 
wy stę po wa nia bie gun ki u ssą cych pro siąt. 
Ma ślan so du w ilo ści 1 g/kg daw ki po kar -
mo wej miał lep szy wpływ na stan zdro wia 
je lit i prze ży wal ność ssą cych pro siąt w po -

Nutritional strategies  
for the prevention  
of diarrhea in piglets 
 
Young animals are highly 
susceptible to diarrhea.  
Risk of diarrhea is increased by 
stress factors occurring during the 
rearing period. Weaning is the most 
stressful event during early life.  
Post-weaning diarrhea is one of the 
major health problems in the swine 
industry. It disturbs piglet welfare 
and causes large economic losses. 
Proper feeding practices can 
alleviate deleterious effects of stress 
associated with weaning. Nutritional 
strategies for stimulation of early 
maturation of the digestive tract 
and intestinal microbiota play a key 
role in preventing diarrhea during 
suckling period and after weaning. 
The aim of this paper was to present 
the aspects connected with  
the nutritional strategies for the 
prevention of diarrhea in piglets. 
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rów na niu ze śred nio łań cu cho wy mi kwa -
sa mi tłusz czo wy mi, któ re do da wa no 
do die ty loch w ilo ści pra wie 8 g/kg. Oba 
do dat ki po lep sza ją war tość od żyw czą 
i wła ści wo ści im mu no lo gicz ne sia ry (2). 
Su ple men ta cja ma śla nu so du po za koń -
cze niu okre su ży wie nia mle kiem mat ki 
zmniej sza ry zy ko wy stą pie nia bie gun ki 
po od sa dze nio wej i ła go dzi jej prze bieg 
mię dzy in ny mi po przez ochron ny wpływ 
na bło nę ślu zo wą je li ta i zwięk sze nie in te -
gral no ści ba rie ry je li to wej (5, 17). 

Po wszech ną prak ty ką w ho dow li trzo -
dy chlew nej jest sto so wa nie pre pa ra tów 
za wie ra ją cych róż ne sub stan cje bio lo gicz -
nie czyn ne w ce lu za po bie ga nia bie gun -
ce po od sa dze nio wej u pro siąt. Du żą po -
pu lar ność zdo by ły pre pa ra ty za wie ra ją ce 
mie sza ni ny kwa sów or ga nicz nych. 
Związ ki te mo du lu ją mi kro śro do wi sko 
prze wo du po kar mo we go, a po przez to 
wpły wa ją na pro ce sy tra wie nia i wchła -
nia nia skład ni ków od żyw czych oraz skład 
i ak tyw ność mi kro flo ry je li to wej. Zmia -
ny wy wo ła ne w je li tach przez kwa sy or -
ga nicz ne utrud nia ją na mna ża nie się nie -
po żą da nych bak te rii. 

Ry zy ko bie gun ki po od sa dze nio wej 
u pro siąt wzra sta w przy pad ku wy so kiej 
za war to ści biał ka w daw ce po kar mo wej. 
Ogra ni cze nie po da ży te go skład ni ka 
po za prze sta niu ży wie nia pro siąt mle -
kiem jest jed nym ze spo so bów za po bie -
ga nia bie gun ce. Ob ni że nie za war to ści 
biał ka z 256 do 175 g/kg pa szy sto so wa -
nej w pierw szych 7-14 dniach po od sa -
dze niu zmniej szy ło czę stość wy stę po wa -
nia bie gun ki u pro siąt za ka żo nych 
en te ro tok sycz ny mi Esche ri chia co li (12). 

Zmniej sze nie po da ży biał ka mo że 
ogra ni czyć fer men ta cję te go skład ni ka 
przez mi kro or ga ni zmy za sie dla ją ce je li ta. 
Dzię ki te mu mo że dojść do za ha mo wa -
nia na mna ża nia się za raz ków je li to wych. 
Po dob nych efek tów moż na ocze ki wać 
w przy pad ku zwięk sze nia po da ży włók -
na po kar mo we go. Zwięk szo na po daż 
biał ka w die cie od sa dzo nych świń nie za -
wsze jed nak po bu dza na mna ża nie się za -
raz ków w je li tach, na wet mi mo na si lo nej 
fer men ta cji. Ni ska je go za war tość w pa -
szy stwa rza zaś ry zy ko po bu dze nia pro -
ce sów ka ta bo licz nych w mię śniach szkie -
le to wych i za bu rze nia funk cji ko mó rek 
je li ta (3). 

We dług naj now szych ob ser wa cji do da -
wa nie pro bio tycz nych bak te rii Ba cil lus 
sub ti lis PB6 do pa szy ła go dzi bie gun kę 
wy wo ła ną du żą po da żą biał ka w okre sie 
po od sa dze nio wym. Su ple men ta cja da je 
moż li wość po pra wy pa ra me trów wzro stu, 
co wy ni ka ze zmian w mi kro flo rze je li to -
wej i lep sze go tra wie nia skład ni ków od -

żyw czych (14). Po gor sze nie pa ra me trów 
wzro stu u świń ży wio nych pa szą o ob ni -
żo nej za war to ści biał ka moż na zaś zni -
we lo wać po przez za sto so wa nie su ple -
men ta cji ami no kwa sów w ce lu uzy ska nia 
opty mal ne go pro fi lu ami no kwa so we go 
daw ki po kar mo wej (11). 

Pew ne zna cze nie ma ro dzaj biał ka sto -
so wa ne go po za prze sta niu ży wie nia pro -
siąt mle kiem mat ki. Pro się ta są bar dziej 
po dat ne na stres zwią za ny z od sa dze niem 
wów czas, gdy są ży wio ne pa szą za wie ra -
ją cą ni skiej ja ko ści ro ślin ne kom po nen ty 
biał ko we bo ga te w sub stan cje an ty odżyw -
cze. Do bre efek ty uzy ska no po wzbo ga -
ce niu ta kiej pa szy w ksy lo oli go sa cha ry dy. 
Do da wa nie ich do daw ki po kar mo wej 
w okre sie po od sa dze nio wym ma ko rzyst -
ny wpływ na stan zdro wia je lit. Wy ni ka to 
z po pra wy straw no ści skład ni ków od żyw -
czych, po bu dze nia wy twa rza nia kwa su 
ma sło we go w je li cie gru bym oraz zwięk -
sze nia eks pre sji ge nów ko du ją cych biał ka 
wcho dzą ce w skład po łą czeń mię dzy ko -
mór ko wych w na błon ku je li to wym. Su -
ple men ta cja ksy lo oli go sa cha ry dów mo że 
za ha mo wać na mna ża nie się za raz ków je -
li to wych, po przez co zmniej sza ry zy ko 
bie gun ki po od sa dze nio wej (26). 

Pro się ta słu żą ja ko mo del zwie rzę cy 
w ba da niach nad wpły wem biał ka na wy -
stę po wa nie bie gu nek u ma łych dzie ci. 
W jed nych ba da niach świ nie ży wio no 
przez dwa ty go dnie po od sa dze niu pa szą, 
w któ rej je dy nym źró dłem biał ka by ła ka -
ze ina. Zwie rzę ta ży wio ne pa szą za wie ra -
ją cą 30 % ka ze iny mia ły bie gun kę przez 
ca ły czas trwa nia ba dań. Bie gun ka nie 
wy stą pi ła zaś u pro siąt otrzy mu ją cych 
paszę za wie ra ją cą 17 % ka ze iny. Świ nie 
ży wio ne daw ką po kar mo wą o wy so kiej 
za war to ści ka ze iny po bie ra ją mniej pa szy 
i wol niej ro sną. Roz wój bie gun ki u pro -
siąt otrzy mu ją cych pa szę bo ga tą w ka ze -
inę wy ni ka ze zmian w skła dzie i ak tyw -
no ści mi kro flo ry je li to wej (6, 7). 

 

Pod su mo wa nie 
 

Od po wied nie po stę po wa nie ży wie nio -
we stwa rza moż li wość ogra ni cze nia wy -
stę po wa nia bie gu nek u pro siąt za rów no 
w cza sie lak ta cji, jak i po za koń cze niu 
ży wie nia mle kiem mat ki. Spo sób ży wie -
nia po od sa dze niu ma istot ny wpływ 
na ry zy ko roz wo ju bie gun ki w tym okre -
sie. Zwra ca się wów czas szcze gól ną 
uwa gę na za war tość oraz ro dzaj biał ka, 
skro bi i włók na po kar mo we go w pa szy. 
W ce lu zmniej sze nia ry zy ka bie gun ki 
po od sa dze nio wej u pro siąt po dej mu je 
się kro ki zmie rza ją ce do ogra ni cze nia 
za bu rzeń mi kro flo ry je li to wej to wa rzy -

szą cych od sa dze niu. Ochro na pro siąt 
przed bie gun ką po od sa dze nio wą po le ga 
w du żym stop niu na po bu dza niu roz wo -
ju prze wo du po kar mo we go i mi kro flo -
ry je li to wej po cząw szy od pierw szych 
dni ży cia. 

Ży wie nio we me to dy za po bie ga nia bie -
gun kom po ma ga ją zwięk szyć licz bę do -
bro czyn nych bak te rii w je li tach. Bak te rie 
te utrud nia ją za sie dle nie prze wo du po -
kar mo we go przez nie po żą da ne mi kro or -
ga ni zmy. Wy twa rza ją sze reg me ta bo li tów, 
któ re wy wie ra ją ko rzyst ny wpływ na stan 
zdro wia je lit. Pierw szo pla no wą ro lę od -
gry wa ją krót ko łań cu cho we kwa sy tłusz -
czo we, a zwłasz cza kwas ma sło wy, któ ry 
wcho dzi w skład do dat ków pa szo wych. 
Du że zna cze nie w za po bie ga niu bie gun -
kom u pro siąt ma ją pro bio tycz ne mi kro -
or ga ni zmy i sub stan cje pre bio tycz ne. 
Ochro na pro siąt przed bie gun ka mi nie 
ogra ni cza się do zmian w spo so bie ich ży -
wie nia. W tym ce lu uwzględ nia się też 
pew ne do dat ki w die cie ich ma tek. Lep -
szy stan zdro wia pro siąt mo że mieć prze -
ło że nie na lep sze pa ra me try wzro stu i wy -
ni ki ho dow li. ● 
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inż. Magdalena Plewa 
Mobilna i stacjonarna rehabilitacja zwierząt „FizjoMag”

D
ys pla zja sta wu bio dro we go to 
jed no z naj po pu lar niej szych 
scho rzeń or to pe dycz nych 
u psów i kotów. Do ty czy 
szcze gól nie ras śred nich i du -

żych, za rów no psów jak i ko tów (ryc. 1 i 2). 
W przy pad ku pra wi dło wo zbu do wa ne go 
sta wu bio dro we go gło wa ko ści udo wej po -
win na gład ko przy le gać do pa new ki mied -
ni cy, two rząc moc ne i sta bil ne po łą cze nie 
(1, 2). 

We dług li te ra tu ry, głów nym czyn ni -
kiem roz po czy na ją cym pro ces dys pla zji 
sta wu bio dro we go jest pre dys po zy cja ge -
ne tycz na (1). War to rów nież zwró cić 
uwa gę na istot ny wpływ czyn ni ków śro -
do wi sko wych, ta kich jak: nie wła ści wa 
die ta, szcze gól nie w kwe stii za bu rzeń sto -
sun ku wap nia do fos fo ru (np. zbyt du żo 
wap nia w sto sun ku do fos fo ru), co mo że 
pro wa dzić do nie pra wi dło we go kształ to -
wa nia się ko ści i sta wów (2). 

Po dob nie, czyn ni kiem sprzy ja ją cym 
wy stą pie niu dys pla zji jest nad wa ga, któ -
ra zwięk sza ob cią że nie sta wów, przy spie -
sza ich zu ży cie i de ge ne ra cję, po tę gu je ból 
i ogra ni cza ru cho mość (6). 

Ra sy pre dys po no wa ne to głów nie: 
owczar ki nie miec kie, la bra do ry re trie ve ry, 
gol den re trie ve ry, rot twe ile ry, no wo fun dlan -
dy, bul do gi an giel skie. Na to miast wśród ko -
tów wy róż nia my: ma ine co on, nor we ski le -
śny, jak rów nież kot bry tyj ski krót ko wło sy. 
Wszyst kich przed sta wi cie li łą czy kil ka 
cech: du ża ma sa cia ła i szyb ki wzrost sprzy -
ja ją pro ble mom ze sta wa mi (4). 

Pierw sze ob ja wy po ja wia ją się już 
w okre sie in ten syw ne go wzro stu, czy li 
po mię dzy 4. a 12. mie sią cem ży cia. Wte -
dy struk tu ry kost ne roz wi ja ją się bar dzo 
szyb ko, a je śli staw bio dro wy nie jest pra -
wi dło wo ukształ to wa ny, za czy na ją po ja -
wiać się ozna ki bó lu. Ty po we ob ja wy 
u mło dych zwie rząt to: trud no ści we 
wsta wa niu, ko ły szą cy chód, nie chęć 
do bie ga nia, ska ka nia lub za ba wy, sztyw -
ność po od po czyn ku, ku la wi zna. W przy -
pad ku ras pre dys po no wa nych war to wy -
ko ny wać ba da nia pro fi lak tycz ne, w tym 
ba da nie RTG oraz ba da nie kli nicz ne 
pod nad zo rem le ka rza we te ry na rii. Na le -
ży wy klu czyć rów nież in ne jed nost ki cho -
ro bo we ta kie jak: mło dzień cze za pa le nie 
ko ści, bądź ura zy me cha nicz ne. U nie któ -

rych pa cjen tów ob ja wy po ja wia ją się do -
pie ro, gdy zwie rzę do ro śnie i za cznie być 
bar dziej ak tyw ne fi zycz nie, a zmia ny 
w sta wie po głę bia ją się z cza sem. Mo gą 
też wy stą pić po ura zie, prze cią że niu al bo 
przy nad mier ne mu zwięk sze niu ma sy 
cia ła. War to rów nież wró cić uwa gę 
na fakt, że nie któ re psy z ła god niej szą for -
mą dys pla zji mo gą nie wy ka zy wać ob ja -
wów przez wie le lat – aż do mo men tu, 
gdy za cznie roz wi jać się cho ro ba zwy rod -
nie nio wa sta wów (OA). Ob ja wy po ja wia -
ją się wów czas bar dzo szyb ko i obej mu -
ją: sztyw ność i trud no ści w po ru sza niu się 
po spo czyn ku, ogra ni czo ną ru cho mość 
sta wów, nie chęć do ak tyw no ści, skró ce -
nie kro ków, ob ja wy bó lo we przy do ty ku 
w oko li cy bio der (1, 2, 4). 

REHABILITACJA  
PRZY DYSPLAZJI  
STAWU BIODROWEGO 
U PSÓW I KOTÓW

Ryc. 1 i 2. Przykłady dysplazji stawów biodrowych. Widać dobrze brak 
dopasowania powierzchni stawowych.  
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Rola rehabilitacji w przypadku dysplazji 
stawów biodrowych  

 
Re ha bi li ta cja jest bar dzo waż na w przy -
pad ku dys pla zji sta wu bio dro we go, po -
nie waż mo że zna czą co po pra wić kom fort 
ży cia pa cjen ta. Jest ona for mą le cze nia 
wspo ma ga ją ce go i uzu peł nia ją ce go, sto -
so wa ną za rów no przed, jak i po le cze niu 
chi rur gicz nym lub ja ko te ra pia głów -
na przy le cze niu za cho waw czym. Głów -
nym ce lem te ra peu tycz nym jest re duk cja 
bó lu i sta nu za pal ne go w ob rę bie sta wu 
bio dro we go oraz pró ba opóź nie nia po -
stę pu zmian zwy rod nie nio wych. Po nad -
to war to zwró cić uwa gę na ko niecz ność 
zbu do wa nia pra wi dło wej ma sy mię śnio -
wej w ob rę bie sta wów bio dro wych, co 
zmniej sza ich nie sta bil ność. Waż nym ele -
men tem jest rów nież po pra wa za kre su 
ru chu w sta wie, co do pro wa dza do więk -
szej spraw ność pa cjen ta i po lep sza ja kość 
je go ży cia (1).  

Każ dy pro to kół re ha bi li ta cyj ny jest do -
sto so wy wa ny in dy wi du al nie do po trzeb 
pa cjen ta: w za leż no ści od te go, czy wy -
ko na no za bieg chi rur gicz ny, czy jest to 
le cze nie za cho waw cze. Nie mniej jed nak, 
pod sta wo wy mi me to da mi, któ re wy ko -

rzy sty wa ne są w re ha bi li ta cji w przy pad -
ku dys pla zji sta wu bio dro we go to: fi zy -
ko te ra pia oraz ćwi cze nia bier ne i ak tyw -
ne (2). 

Pra cu je my ta ki mi me to da mi jak: la se -
ro te ra pia, któ ra dzia ła prze ciw za pal nie 
i prze ciw bó lo wo, ma gne to te ra pia, któ ra 
dzię ki swo je mu sze ro kie mu za sto so wa -
niu i du że mu po lu dzia ła nia wspo ma ga -
nie re ge ne ra cji tka nek, zmniej sza sta ny 
za pal ne oraz bo le sno ści. Do brym na rzę -
dziem jest rów nież so no te ra pia, któ ra po -
pra wa mi kro krą że nia, re du ku je ból 
i umoż li wia wpro wa dza nie miej sco we le -
ków, któ re za le ca le karz we te ry na rii. 
W re ha bi li ta cji przy po waż nej dys pla zji 
sta wu bio dro we go moż na sto so wać elek -
tro sty mu la cję (TENS, EMS), któ rej ce -
lem jest wspie ra nie osła bio nych mię śni 
oraz dzia ła nie prze ciw bó lo we (1, 3). 

Wspie ra jąc pro ces nad bu do wy ma sy 
mię śnio wej w ob rę bie sta wów bio dro -
wych war to za le cić pa cjen to wi hy dro te -
ra pię, co obej mu je bar dzo sze ro kie  
po ję cie: bież nię wod ną, pły wa nie oraz 
bro dze nie w wo dzie. Dzię ki wła ści wo -
ściom fi zycz nym wo dy, ćwi cze nia w ta -
kim śro do wi sku są wy ko ny wa ne w od -
cią że niu, co po zy tyw nie wpły wa 
na zmniej sze nie do le gli wo ści bó lo wych. 
Tre nin gi wod ne za zwy czaj są do brze to -
le ro wa ne przez psy, jak rów nież nie któ re 
ko ty, znacz nie po pra wia jąc si łę i ma sę 
mię śnio wą. Istot ną ro lę od gry wa ją rów -
nież ćwi cze nia ak tyw ne, czy li ki ne zy te -
ra pia. Przy kła do wy mi ćwi cze nia mi mo -
gą być: prze cho dze nie przez tycz ki 
uło żo ne na pod ło żu w zróż ni co wa nej od -
le gło ści i wy so ko ści do sto so wa nej 
do wiel ko ści pa cjen ta; ósem ki; siad –  
wstań; siad – le żeć – wstań, a tak że ogól -
no ro zwo jo we tre nin gi w te re nie. Stop nio -
we zwięk sza nie trud no ści wy mie nio nych 

za dań, pod kon tro lą fi zjo te ra peu ty, bę dzie 
da wa ło po zy tyw ne efek ty te ra peu tycz ne. 
Do tych ak tyw no ści moż na ostroż nie 
wpro wa dzać ćwi cze nia rów no waż ne 
i ko or dy na cyj ne (np. na pił kach, ma tach 
sen so rycz nych). Wszyst kie ćwi cze nia 
war to skon sul to wać z le ka rzem we te ry -
na rii lub fi zjo te ra peu tą (2). 

W pro to ko le re ha bi li ta cyj nym przy dys -
pla zji sta wu bio dro we go moż na zna leźć 
rów nież ćwi cze nia bier ne sta wów, któ rych 
ce lem jest po pra wa za kre su ru cho mo ści 
oraz sty mu la cja pro duk cji ma zi sta wo wej. 
Re gu lar ne ba da nie pa cjen ta i przy glą da -
nie się ru cho wi na każ dej wi zy cie mo że 
do pro wa dzić do do łą cze nia ma sa żu, ja ko 
ele men tu te ra peu tycz ne go w przy pad ku 
da ne go pa cjen ta. Za uwa ża się nad mier -
ne na pię cie m. czwo ro gło we go uda,  
m. pół ścię gni ste go i pół bło nia ste go, a tak -
że re gu lar ne, nad mier ne na pię cie mię śnia 
bio dro wo -lę dź wio we go. War to rów nież 
ob ser wo wać oko li ce przy krę go słu po we, 
szcze gól nie, gdy pa cjent ma ten den cję 
do ku la wi zny bądź re gu lar ne go od bar -
cze nia koń czy ny. Sam ma saż roz luź nia 
na pię te mię śnie, po pra wia ukrwie nie 
opra co wy wa nej oko li cy, a tak że dzia ła 
re lak su ją co, wy ci sza ją co i prze ciw bó lo -
wo (5). 

 

Przeciwskazania do rehabilitacji 
przy dysplazji stawu biodrowego 

 
Re ha bi li ta cja przy dys pla zji sta wu bio -
dro we go jest bar dzo po moc na, ale jak 
w przy pad ku każ dej te ra pii ma rów nież 
swo je prze ciw wska za nia. Sy tu acje, 
w któ rych re ha bi li ta cja po win na być od -
ro czo na, zmo dy fi ko wa na lub cał ko wi -
cie wy klu czo na to mię dzy in ny mi: ostre 
sta ny za pal ne i sil ny ból, gdzie wska za -
na jest kon sul ta cja z le ka rzem we te ry -

Rehabilitation for hip 
dysplasia in dogs and cats 
 
In recent years, there has been an 
increased tendency towards hip 
dysplasia, the etiology of which is 
multifactorial. The consequences of 
this disease include, among others: 
instability, ataxia, which directly 
contributes to the development of 
degenerative disease of the hip 
joint. In addition, general discomfort, 
which includes: pain, reluctance to 
move, problems with getting up, as 
well as post-exertion and post-rest 
lameness. Considering the current 
popularity of dysplasia, the following 
are used: broadly understood 
surgery, or pharmacotherapy and 
conservative treatment, in order to 
reduce symptoms and improve  
the quality of life of the animal.  
The main task of the rehabilitator is 
to strengthen the muscles of the hip 
girdle, which results in natural 
stabilization of the hip joint through 
increased muscle mass around  
the mentioned joint. It is also worth 
using physical therapy, which 
significantly speeds up the recovery 
period after a surgical procedure  
in the hip joint. 
 
Keywords: hip dysplasia, 
rehabilitation, degeneration.

Ryc. 3 i 4. Badanie radiologiczne pacjenta wykonane: przed zabiegiem 
chirurgicznym oraz po zabiegu. 
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na rii i za sto so wa nie le cze nia far ma ko -
lo gicz ne go (NLPZ, prze ciw bó lo we). Ze 
wzglę du na róż no rod ny wiek pa cjen tów, 
któ rzy po ja wia ją się na re ha bi li ta cji 
z roz po zna niem dys pla zji sta wu bio dro -
we go, war to pa mię tać, że każ da go rącz -
ka lub in fek cja bak te ryj na, wi ru so wa, 
pa so żyt ni cza (np. no sów ka, ba be szjo za), 
to bez względ ne prze ciw wska za nie 
do te ra pii fi zy kal nej. Bio rąc pod uwa gę 
rów nież for mę dzia ła nia we te ry na ryj -
ne go, war to pa mię tać, że w przy pad ku 
ran po za bie gu chi rur gicz nym i w kon -
se kwen cji nie jed no krot nie obrzę ków, 
re ha bi li ta cję na le ży wpro wa dzać stop -
nio wo i ostroż nie, po nie waż zbyt szyb -
kie lub in ten syw ne ćwi cze nia mo gą po -
gor szyć stan. Prze ciw wska za ne są: 
nad mier ne ak tyw ne ru chy, ma sa że głę -
bo kie w ob rę bie świe żych ran, a tak że 
hy dro te ra pia. Bar dzo waż nym aspek tem 
jest cho ro ba no wo two ro wa (zwłasz cza 
w ob rę bie ko ści i sta wów), gdzie wie le 
tech nik re ha bi li ta cyj nych jest nie wska -
za nych (1, 3, 5). 

Przy pa dek 1 
Opi sy wa ny pa cjent to pies, ra sy coc ker 
spa niel an giel ski, w wie ku 8 mie się cy. 
Dia gno zo wa ny z po wo du ku la wi zny, nie -
chę ci do ru chu oraz tzw. „za ję cze go cho -
du” w trak cie spa ce rów. Wy ko na no nie -
zbęd ne ba da nia ra dio lo gicz ne, w tym 
RTG sta wów bio dro wych (ryc. 3 i 4). 
Zgod nie z opi nią le ka rza we te ry na rii, 
stwier dzo no po waż ną dys pla zję sta wu 
bio dro we go obu stron nie. Po cząt ko wo 
pa cjent tra fił na re ha bi li ta cję po de ka pi -
ta cji (FHNO) le wej gło wy ko ści udo wej. 
Po cząt ko wa fa za re ha bi li ta cji obej mo wa -
ła pra cę z po wsta łym obrzę kiem oraz od -
wraż li wia nie oko li cy za bie go wej. Go je -
nie ra ny po ope ra cyj nej by ło dłu go trwa łe 
ze wzglę du na cha rak ter oraz ru chli wość 
pa cjen ta – wpro wa dzo no na świe tla nia 
lam pą Biop tron k. blue. Rów no le gle sto -
so wa no: la se ro te ra pię o pa ram e trach  
6-8 J/2 mi nu ty/ska nu ją co wo kół ra ny, co 
mia ło na ce lu przy spie szyć go je nie po -
wsta łej ra ny. Wy ko ny wa no rów nież ma -
gne to te ra pię, któ rej ce lem by ło przede 

wszyst kim do cie ra nie do głęb szych struk -
tur ana to micz nych. Po oko ło 5 se sjach te -
ra peu tycz nych wpro wa dzo no ćwi cze nia 
bier ne, któ rych ce lem by ło prze ciw dzia -
ła nie przy kur czom, w szcze gól no ści  
m. czwo ro gło we go uda, co jest bar dzo 
czę stym po wi kła niem po FHNO. Wy ko -
ny wa no ru chy roz cią ga nia, de li kat ne od -
wo dze nie i ro ta cję, ob ser wu jąc re ak cję pa -
cjen ta. Za uwa ża jąc stop nio wy po stęp 
w ob cią ża niu ła py do łą czo no ćwi cze nia 
ak tyw ne: płot ki Ca va let tie go, w tym 
prze cho dze nie nad prze szko dą oraz pró -
by czoł ga nia się pod prze szko da mi, cho -
dze nie po ko le oraz pod sko sem, bież nię 
su chą. W mo men cie, gdy pa cjen t ob cią -
żał ope ro wa ną koń czy nę, le karz we te ry -
na rii zde cy do wał o za bie gu FHNO dru -
giej koń czy ny. Wpro wa dzo no po dob ny 
pro to kół re ha bi li ta cyj ny, nie mniej jed nak 
czas re kon wa le scen cji był zde cy do wa nie 
dłuż szy ze wzglę du na po wi kła nia po ope -
ra cyj ne. U pa cjen ta po wstał bar dzo du ży 
obrzęk oko li cy za bie go wej, któ ry był 
trud ny do zni we lo wa nia. Po nad to zwie -

Ryc. 5. Pacjent w trakcie treningu na torze kinetycznym z zastosowaniem płotków Cavalettiego. 
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rzę li za ło ra nę, mi mo za ło żo nych za bez -
pie czeń, co spo wo do wa ło rop ne zmia ny 
i ro zej ście się szwu. Fi nal nie, pa cjent wró -
cił do peł nej spraw no ści po dwóch ope -
ra cjach – ob cią ża jąc rów no mier nie obie 
koń czy ny mied nicz ne.  

 
Przy pa dek 2 
Pa cjen tem był la bra dor, w wieku 5 lat, 
u któ re go zdia gno zo wa no po cząt ko wą 
fa zę dys pla zji sta wów bio dro wych. Zgod -
nie z opi nią le ka rza we te ry na rii u psa 
obec nie nie moż na wy ko nać za bie gu chi -
rur gicz ne go, stąd in for ma cja o po trze bie 
wpro wa dze nia re ha bi li ta cji za cho waw -
czej. Zde cy do wa no o wpro wa dze niu pro -
to ko łu re ha bi li ta cyj ne go, któ re go ce lem 
by ło wzmoc nie nie mię śni ob rę czy mied -
nicz nej. Do dat ko wym ce lem by ło 
zmniej sze nie na pię cia mię śnio we go mię -
śni przy krę go słu po wych. 

W po cząt ko wej fa zie re ha bi li ta cji za sto -
so wa no fi zy ko te ra pię skon cen tro wa ną 
głów nie na re lak sa cji oraz re ge ne ra cji. Wy -
ko ny wa no la se ro te ra pię przy krę go słu po -
wą punk to wą o na tę że niu 8J/cm2, któ ra 
mia ła za za da nie dzia łać wspo ma ga ją co 
na syn te zę ko la ge nu oraz po pra wić prze -
pływ krwi głów nie w mię śniach, do dat ko -
wo ko rzy sta no z ma gne to te ra pii. Co dru gą 
wi zy tę uży wa no lam py So lux przed ma sa -
żem, aby za pew nić jak naj lep sze usu wa nie 
szko dli wych me ta bo li tów w prze cią żo nych 
mię śniach przy krę go słu po wych (3). Oprócz 
wy mie nio nych te ra pii fi zy kal nych klu czo -
wą ro lę od gry wa ły ćwi cze nia ak tyw ne, któ -
re opie wa ły głów nie o tor ki ne tycz ny z uży -
ciem płot ków Ca va let tie go (ryc. 5). Skła dał 
się on z: sla lo mów, cho dze nia po okrę gu 
oraz ósem ki, prze cho dze nie pod prze szko -
da mi. W ra mach ak tyw no ści po za re ha bi -
li ta cją pa cjen to wi za le co no pły wa nie 
w zbior ni kach wod nych, co mia ło po zy -
tyw ny wpływ na wzmoc nie nie mię śni oraz 

po pra wę za kre su ru cho mo ści w sta wach, 
w od cią że niu. W obec nej sy tu acji ob ja wy 
nad mier ne go na pię cia mię śnio we go ustą -
pi ły, ku la wi zna zo stał zni we lo wa na, a sa -
mo zwie rzę utrzy my wa ne jest w do bro sta -
nie i pra wi dło wej wa dze, co by ło 
pod sta wo wym za ło że niem pro to ko łu re -
ha bi li ta cyj ne go. 

 
Przy pa dek 3 
Ana li zo wa ny przy pa dek to pa cjent 
w wie ku 11 lat, ra sy ber neń ski pies pa ster -
ski. Z otrzy ma nych in for ma cji wy ni ka ło, 
że u zwie rzę cia zdia gno zo wa no dys pla -
zję sta wów bio dro wych oko ło 5 lat te mu, 
przy oka zji wy ko ny wa nia sta bi li za cji sta -
wu ko la no we go. Ze wzglę du na po gor -
sze nie się sa mo po czu cia i mo to ry ki, wy -
ko na no ba da nie RTG ryc. 6 i 7), któ re 
oprócz roz wi nię tych zmian zwy rod nie -
nio wych zwią za nych z dys pla zją sta wów 
bio dro wych, uwi docz niło rów nież pro -
ble my w ob rę bie krę go słu pa. Na pierw -
szej wi zy cie fi zjo te ra peu tycz nej zwie rzę: 
mia ło pro blem z ko rek tu rą koń czyn, 
szcze gól nie LKM, trud no ści z sa mo dziel -
nym po ru sza niem się oraz ból oko li cy 
przy krę go słu po wej. Pro to kół re ha bi li ta -
cyj ny sta wiał za cel pró bę za trzy ma nia 
po stę pu ją cych zmian, a tak że po pra wie -
nie prze wod nic twa ner wo we go. Za po -
zna no wła ści cie la z za sa da mi bez piecz -
nych spa ce rów: za su ge ro wa no spa ce ry 
na szel kach re ha bi li ta cyj nych, uni ka nie 
na głych zry wów oraz sko ków. Ka te go -
rycz nie za bro nio no, aby pies sa mo dziel -
nie wcho dził i scho dził po scho dach.  

Za sto so wa no na stę pu ją ce za bie gi z za -
kre su fi zy ko te ra pii: ma gne to te ra pię  
80Hz/10mT/25mi nut, la se ro te ra pię 
10J/cm2 przy krę go słu po wo na od cin ku 
pier sio wo -lę dź wio wo -krzy żo wym, 
a tak że elek tro sty mu la cję EMS, ka nał 16 
Sa ni tas, bez po śred nio na ca łe koń czy ny 

mied nicz ne i od ci nek lę dź wio wy. Do -
dat ko wo wy ko ny wa no ma saż koń czyn 
mied nicz nych w ce lu ich roz luź nie nia, 
a tak że po pra wie nia krą że nia krwi i lim -
fy. Ja ko ele ment sty mu la cji neu ro lo gicz -
nej sto so wa no ucisk na prze strzeń mię -
dzy pal co wą, po cie ra nie opusz ka mi 
pal ców o zróż ni co wa ne pod ło ża, a tak -
że tre nin gi w pio ni za to rze oraz na bież -
ni su chej. Klu czo we oka za ły się te ra pie 
ma nu al ne, w tym ćwi cze nia bier ne, któ -
re do brze po pra wia ły za kres ru cho mo -
ści we wszyst kich sta wach koń czyn 
mied nicz nych. 

Ze wzglę du na szyb kie po gor sze nie się 
le we go sta wu bio dro we go i brak moż li -
wo ści pra wi dło we go sta wia nia koń czy ny, 
a tak że brak współ pra cy ze stro ny zwie -
rzę cia i po ja wia ją ce się od le ży ny wska za -
no kon tro lę we te ry na ryj ną. Po kon sul ta -
cji z le ka rzem we te ry na rii, pod ję to 
de cy zję o wpro wa dze niu wóz ka re ha bi li -
ta cyj ne go, któ re go ce lem by ło: umoż li -
wie nie swo bod nej lo ko mo cji, od cią że nie 
wła ści cie la oraz wpływ na pra cę na rzą -
dów we wnętrz nych, w tym je lit, któ re 
przy dłu go trwa łym le że niu nie pra co wa -
ły pra wi dło wo. Obec nie pa cjent po ru sza 
się w wóz ku, co po zy tyw nie wpły nę ło 
na je go sa mo po czu cie oraz do bro stan. ● 
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Rycina 6 i 7. Wykonane badania radiologiczne, które ukazują deformację w stawach biodrowych (zwyrodnienia, 
szczególnie w prawym stawie biodrowym) i kręgosłupie (zmiany spondylotyczne). 
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Karolina Kapturska 
Przychodnia Weterynaryjna NeoVet we Wrocławiu

N
a czy nia ko mię sak (ang. an gio -
sar co ma, AS) to zło śli wy no -
wo twór me zen chy mal ny wy -
wo dzą cy się z ko mó rek śród -
błon ka lub ich pre kur so rów 

po cho dzą cych ze szpi ku kost ne go (1). Na -
czy nia ki i AS wy stę pu ją znacz nie czę ściej 
u psów niż u ko tów, u któ rych zło śli we no -
wo two ry śród błon ko we sta no wią je dy -
nie 1,3 % wszyst kich no wo two rów (2, 3). 
Pod sta wo wy po dział kli nicz ny AS za kła da 
róż ni co wa nie po mię dzy for mą skór ną (z za -
ję ciem lub bez pe ne tra cji do tkan ki pod -
skór nej) a trzew ną, do ty czą cą na rzą dów we -
wnętrz nych klat ki pier sio wej lub ja my 
brzusz nej. Nie za leż nie od lo ka li za cji, ro ko -
wa nie jest zwy kle ostroż ne do złe go (4). Za -
rów no u lu dzi, jak i u ko tów w gru pie no wo -
two rów śród błon ko wych wy róż nia się mię -
sa ki na czyń lim fa tycz nych (ang. lym phan -
gio sar co ma, LAS) wy wo dzą ce się ze śród -
błon ka na czyń lim fa tycz nych i mię sa ki na -
czyń krwio no śnych (ang. he man gio sar co -
ma, HSA) wy wo dzą ce się ze śród błon ka 
na czyń krwio no śnych (5). W przy pad ku 
Ze spo łu Ste war ta -Tre ve sa, a więc AS roz -
wi ja ją ce go się u lu dzi w miej scu prze wle kłe -
go obrzę ku lim fa tycz ne go, np. po ma stek to -

mii z lim fa de nek to mią u ko biet z ra kiem 
pier si, naj czę ściej obec ne są mar ke ry cha -
rak te ry stycz ne dla obu śród błon ków (6, 7). 
For my skór ne AS u ko tów wy stę pu ją znacz -
nie czę ściej niż for my trzew ne, nie mniej 
jed nak za cho wa nie bio lo gicz ne i po ten cjał 
do for mo wa nia prze rzu tów w obu przy pad -
kach jest zbli żo ny (8). Nie stwier dzo no do -
tych czas wy raź nych pre dys po zy cji ra so wych 
w po pu la cji ko tów, a AS roz wi ja się zwy kle 
u ko tów w wie ku śred nim i star szych (4). 
W po rów na niu do psów ko ty roz wi ja ją AS 
w póź niej szym wie ku (2). U lu dzi AS wy -
stę pu je naj czę ściej w wie ku od 60 do 71 lat, 
a for my skór ne, szcze gól nie do ty czą ce gło -
wy i szyi (ang. he ad and neck an gio sa r co -
ma, HFAS) sta no wią 60 % przy pad ków tej 
cho ro by (9, 10). Rów nież gar ni tur zmian 
mo le ku lar nych mo gą cych sta no wić pod ło -
że dla roz wo ju AS jest po dob ny u ko tów 
i lu dzi – naj czę ściej do cho dzi do mu ta cji 
ge nu TP53 (6/13, 46 % ko tów) oraz ge nu 
NOTCH1 (2/13, 15 % ko tów) (11). 
W związ ku z licz ny mi po do bień stwa mi 
mo le ku lar ny mi i hi sto lo gicz ny mi, jak rów -
nież dzie le niem wspól ne go śro do wi ska ży -
cia ko ty są do brym ga tun kiem dla ba dań 
z za kre su on ko lo gii po rów naw czej. 

Trzew na for ma AS wy stę pu je u ko tów 
rzad ko, sta no wiąc 0,04 % wszyst kich no -
wo two rów u te go ga tun ku, przy czym 
naj czę ściej lo ka li zu je się w wą tro bie, je -
li cie cien kim, je li cie gru bym, wę złach 
chłon nych, sie ci, śle dzio nie i płu cach 
(12). Ina czej niż u psów, ser ce nie jest 
czę stą lo ka li za cją dla te go ty pu no wo -
two ru. U po nad 75 % ko tów już w mo -
men cie roz po zna nia obec ne są prze rzu -
ty od le głe, naj czę ściej do wę złów 
chłon nych, wą tro by czy ser ca (13). Śred -
nie cza sy prze ży cia dla trzew nej po sta ci 
AS u ko tów wy no szą od 77 do 154 dni 
(4, 12, 14). Po za pod sta wo wą dro gą po -
wsta wa nia prze rzu tów w przy pad ku AS, 
ja ką jest dro ga he ma to gen na, uwal nia nie 
się ko mó rek w cza sie drob nych pęk nięć 
struk tu ry gu za zlo ka li zo wa ne go w jed -
nym z na rzą dów np. ja my brzusz nej mo -
że pre dys po no wać do bez po śred nie go 
roz sie wu do jam cia ła i im plan ta cji ko -
mó rek no wo two ru do sie ci czy wą tro by 
(15). Od no to wa no rów nież przy pad ki 
wy stę po wa nia mi kro prze rzu tów AS 
do struk tur ga łek ocznych u psów, nie -
wy klu czo ne więc, że po dob na sy tu acja 
mo że do ty czyć ko tów. Jak do wo dzą ba -

NACZYNIAKOMIĘSAK 
U KOTÓW – PRZEGLĄD 
NAJNOWSZYCH 
DONIESIEŃ I OPIS 
PRZYPADKU GUZA 
PRAWEGO PRZEDSIONKA
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da nia Ban di nel li i wsp. (2020) aż 13 % 
ko tów z no wo two rem zło śli wym mo że 
mieć prze rzu ty do gał ki ocznej. Nie ste -
ty, w nie któ rych przy pad kach zmia ny są 
wi docz ne je dy nie w ba da niu mi kro sko -
po wym, stąd pra wi dło wy wy gląd gał ki 
ocznej i jej struk tur bez ana li zy tka nek 
oka pod od po wied nim po więk sze niem 
mo że pro wa dzić do fał szy wie za ni żo ne -
go od set ka roz po znań. We wspo mnia -
nym przy pad ku u psa od no to wa no na -
ciek ko mó rek AS na na czy niów kę oka 
oraz po wsta nie ogni sko wych wy le wów 
krwa wych wraz z czę ścio wym od war -
stwie niem siat ków ki (16). Oko mo że być 
rów nież pier wot ną lo ka li za cją dla AS 
u ko tów, przy czym no to wa no za ję cie po -
wiek, spo jó wek i trze ciej po wie ki, a ostat -
nio nie ty po wy przy pa dek roz wo ju AS 
w na czy niach na ra sta ją cych w ro gów ce 
po dłu go trwa łym prze wle kłym jej za pa -
le niu (17). 

 

For my skór ne AS 
 

Do no wo two rów skó ry u ko tów za li cza -
my mię dzy in ny mi gu zy z ko mó rek pod -
staw nych, ma sto cy to mę, ra ki pła sko na -

błon ko we (ang. squ amo us cell car ci no ma, 
SCC) i włók nia ko mię sa ki, któ re łącz nie 
sta no wią po nad ¾ wszyst kich no wo two -
rów skó ry u te go ga tun ku (18). AS roz -
wi ja się w skó rze wła ści wej, choć mo że 
pe ne tro wać do tkan ki pod skór nej, co 
wpły wa nie ko rzyst nie na moż li wość peł -
nej re sek cji chi rur gicz nej, a tym sa mym 
po gar sza ro ko wa nie (19). Ty po we lo ka li -
za cje dla AS to nie pig men to wa na skó ra 
po wiek, brzeg mał żo wi ny usznej i lu ster -
ko no so we (20, 21). Choć krwia ki mał -
żo wi ny usznej u ko tów naj czę ściej by wa -
ją re zul ta tem ura zu me cha nicz ne go np. 
wsku tek in ten syw ne go po trzą sa nia gło -
wą zwią za ne go z za pa le niem ucha ze -
wnętrz ne go, w 2020 r. opi sa no przy pa dek 
ko ta, u któ re go za po wsta nie krwia ka 
po raz pierw szy uzna no HSA (19).  
Jed nym z głów nych czyn ni ków sprzy ja -
ją cych roz wo jo wi skór nej AS jest eks po -
zy cja na pro mie nio wa nie UV, co jest 
zbież ne z do nie sie nia mi na te mat HNAS 
u lu dzi (19). Nie jest do koń ca ja sne, czy 
w przy pad ku zmian do ty czą cych struk -
tur oka eks po zy cja na pro mie nio wa nie 
UV ma de cy du ją ce zna cze nie dla roz wo -
ju AS, jed nak u jed ne go pa cjen ta stwier -

dzo no jed no cze śnie ła god ną dys pla zję 
na skór ka i prze wle kłe za pa le nie skó ry 
mał żo wi ny usznej wtór nie do dzia ła nia 
pro mie ni sło necz nych (17). Pro mie nio -
wa nie UV uwa ża się za czyn nik ry zy ka 
w roz wo ju skór nych i spo jów ko wych AS 
u ko tów (20, 22). 

Po za oczy wi sty mi zmia na mi skór ny -
mi cho re ko ty naj czę ściej nie pre zen tu ją 
żad nych zmian w ba da niach krwi czy do -
dat ko wych ba da niach ob ra zo wych (19). 
Moż li we jest od no to wa nie leu ko gra mu 
stre so we go (ła god na leu ko cy to za – neu -
tro fi lia, mo no cy to za i lim fo cy to za). 
W ana li zie bio che micz nej su ro wi cy krwi 
w gru pie ko tów z HSA lu ster ka no so we -
go no to wa no w po je dyn czych przy pad -
kach hi per al bu mi ne mię, hi per cho le ste -
ro le mię oraz wzrost stę że nia amy la zy 
(21). 

 

Naczyniakomięsak skóry dobrzusznej 
ściany jamy brzusznej 
(ang. feline ventral abdominal wall 
angiosarcoma, FVAA) 

 
U ko tów z AS skó ry do brzusz nej ścia ny 
ja my brzusz nej do cho dzi do roz wo ju 

Feline angiosarcoma –  
review of the recent case 
studies and right atrial 
tumor report 
 
Angiosarcomas are highly 
malignant mesenchymal 
neoplasms originating from 
endothelial cells of blood  
vessels (hemangiosarcoma, HSA)  
or lymphatic vessels 
(lymphangiosarcoma, LAS).  
They are far more frequently 
diagnosed in dogs than in cats,  
but nevertheless the location  
and biological behavior of the tumor 
in both species can be similar. There 
are cutaneous and visceral forms, 
involving internal organs, including 
lymph nodes, liver or lungs. Clinical 
symptoms are often nonspecific 
and occur at an advanced stage  
of the disease, thus most patients 
present distant metastases at the 
time of diagnosis, and the prognosis 
is careful to poor. Diagnosis is  
based on histopathological 
examination of tumor specimens, 
often complemented by 
immunohistochemical methods 
necessary to differentiate  
the HSA phenotype from LAS. 
 
Keywords: cat, angiosarcoma, 
tumor, diagnostics.
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zwar tych, sła bo od gra ni czo nych, miej -
sco wo na cie ka ją cych zmian z wy bro -
czy na mi, obrzę kiem lim fa tycz nym 
i wy się kiem su ro wi czo -krwi stym (23). 
Ro ko wa nie jest złe, z krót ki mi cza sa mi 
prze ży cia wy no szą cy mi od 3 dni do 13 
mie się cy. Do tych czas opi sa ne przy pad -
ki świad czą o zbli żo nej czę sto ści wy stę -
po wa nia fe no ty pu LAS i HSA 
w FVAA, bez jed no znacz nej prze wa gi 
któ re goś z nich (24). W dia gno sty ce 
róż ni co wej na le ży uwzględ nić sta ny za -
pal ne (ze spół eozy no fi lo wy, za pa le nie 
gru czo łu sut ko we go), in fek cyj ne (bak -
te ryj ne i grzy bi cze), ura zy i in ne no wo -
two ry, ta kie jak chło niak skó ry czy gru -
czo la ko rak gru czo łu sut ko we go (23). 
W ta kich przy pad kach wy ni ki biop sji 
cien ko igło wej je dy nie w po ło wie przy -
pad ków su ge ru ją wy stę po wa nie no wo -
two ru po cho dze nia me zen chy mal ne go 
i czę sto dla uzy ska nia dia gno zy nie -
zbęd ne jest wy ko na nie biop sji wy cię cio -
wej (24). 

W ba da niu mor fo lo gicz nym krwi 
u ko tów z FVAA stwier dza no ła god ną 
do umiar ko wa nej neu tro fi lię, lim fo pe -
nię, ła god ną ane mię nie re ge ne ra cyj ną, 
na to miast w ba da niach bio che micz nych 
no to wa no wzrost stę że nia ami no trans -
fe ra zy ala ni no wej, hi po al bu mi ne mię, hi -
per kal ce mię oraz rza dziej za bu rze nia 
krzep nię cia (24). 

Tyl ko u jed ne go na dzie więć opi sa nych 
pa cjen tów z fe no ty pem HSA wy kry to 
zmia ny su ge ru ją ce obec ność prze rzu tów 
w miąż szu płuc w ba da niu me to dą to mo -
gra fii kom pu te ro wej, jed nak bez po twier -
dze nia hi sto pa to lo gicz ne go (24). 

 

For my trzew ne AS 
 
Ob ja wy kli nicz ne uza leż nio ne są od lo -
ka li za cji gu za i je go roz mia ru, naj czę ściej 
są nie spe cy ficz ne i obej mu ją apa tię, ano -
rek sję, bla dość błon ślu zo wych, dusz ność, 
ból w ob rę bie ja my brzusz nej lub po więk -
sze nie jej ob ry su i nud no ści (13, 25).  

Pa cjen ci przez dłu gi czas mo gą po zo stać 
bez ob ja wo wi. Po dob nie jak u psów 
z HSA śle dzio ny, cza sa mi pierw szym i je -
dy nym ob ja wem jest ostry krwo tok we -
wnętrz ny do ja my brzusz nej mo gą cy na -
wet pro wa dzić do ry chłe go zgo nu 
(15, 26). No to wa no rów nież pro ble my 
z od da wa niem mo czu (stran gu ria, pol la -
ki su ria i he ma tu ria) u ko ta z HSA pę che -
rza mo czo we go (27). Gu zy w ob rę bie ja -
my brzusz nej osią ga ją róż ne roz mia ry, 
od pa ru mi li me trów do na wet kil ku cen -
ty me trów i mo gą być wy raź nie wy czu wal -
ne pod czas ba da nia kli nicz ne go dzię ki 
uważ nej pal pa cji ja my brzusz nej (15, 25). 

W każ dym przy pad ku roz po zna nia 
zmia ny ogni sko wej u star sze go ko ta nie -
zbęd ne jest wy ko na nie peł ne go ba da nia 
ul tra so no gra ficz ne go oraz ra dio gra ficz -
ne go klat ki pier sio wej w ce lu oce ny roz -
le gło ści cho ro by no wo two ro wej. Zmia ny 
mo gą mieć róż ną echo ge nicz ność, od hi -
po echo gen nych, du żych, cy sto wa tych 
zmian wie lo pła to wych do gu zów he te ro -

Tabela 1. Opisane przypadki naczyniakomięsaków u kotów na przestrzeni 
ostatnich pięciu lat.

Autorzy (rok) Wiek Rasa Płeć Objawy Lokalizacja Czas 
przeżycia

Toma (2023) 
(15)

15 lat
Europejski  

krótkowłosy
Samica 

kastrowana
Nagła śmierć

Trzustka, przerzuty 
do wątroby i sieci

0 dni

Borges (2020) 
(19)

7 lat
Europejski  

krótkowłosy
Samica Krwiak małżowiny usznej

Brzeg małżowiny 
usznej

Ponad 1095 
dni

McGrath (2022) 
(21)

11 lat (3-13)
Europejski krótko- 

i średniodługowłosy

4 kastrowane 
samce  

i 1 kastrowana 
samica

Obecna masa, kichanie, krwawienie 
(n= 3/5) lub brak objawów

Lusterko nosowe

Bellamy i wsp. 
(2024) (24)

10 lat 3 m-ce 
(5-16 lat)

Europejski krótkowłosy 
(n-8) i e. długowłosy 

(n-1)

Kastrowane 
samice (n-6) 
i samce (n-3)

Guz dobrzusznej części ściany jamy 
brzusznej, owrzodzenia, wybroczyny 
i wysięk, obrzęk okolicy pachwinowej 
(czas trwania objawów od 10-76 dni)

Skóra jamy 
brzusznej, guz  
od 2 do 10 cm 

wielkości

Simon i wsp. 
(2022) (25)

7 lat
Europejski  

krótkowłosy
Samiec 

kastrowany
5 dni brak apetytu 432 dni

Boo i wsp. 
(2020) (17)

7 lat
Europejski  

krótkowłosy
Samica 

kastrowana

Waskularyzacja rogówki lewego oka, 
obecna czerwona masa 
na powierzchni rogówki

Rogówka Min. 600 dni

McNally i wsp. 
(2023) (27)

6 lat
Europejski  

krótkowłosy
Kastrowany 

samiec
Krwiomocz, stranguria,  
pollakisuria od 3 m-cy

Pęcherz moczowy 896 dni

Herrold i wsp. 
(2020) (28)

8 lat
Europejski  

krótkowłosy
Kastrowany 

samiec

Zaleganie w pozycji bocznej, stłumione 
tony serca, duszność, apatia, 
wodopiersie i wodoosierdzie

Prawy przedsionek 35 dni

Goddard i wsp. 
(2024) (26)

14 lat Kot syjamski
Kastrowana 

samica
Poszukiwanie schronienia, apatia, 

wodobrzusze
Śledziona 205 dni

Kapturska  
i wsp. (2025) 
– w trakcie 

przygotowania

10 lat Maine Coon
Kastrowany 

samiec
Tamponada, apatia Prawy przedsionek 25 dni
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echo gen nych oku pu ją cych więk szość na -
rzą du czy ja my cia ła (25, 27). Ist nie je za -
le d wie kil ka po je dyn czych do nie sień 
o wy stę po wa niu no wo two rów nie na -
błon ko wych trzust ki u ko tów, w tym 
HSA (15). Opi sa no do tąd je dy nie sie dem 
przy pad ków pier wot nych HSA trzust ki 
u te go ga tun ku. W przy pad ku iden ty fi -
ka cji roz ro stu w ob rę bie pę che rza mo czo -
we go dia gno sty ka róż ni co wa obej mu je: 
mię śnia ki, mię śnia ko mię sa ki, ra ki z ko -
mó rek przej ścio wych, mię sa ki prąż ko wa -
no ko mór ko we, włók nia ko mię sa ki i chło -
nia ki (27). Część zmian do ty czą cych 
ser ca lub wor ka osier dzio we go mo że roz -
ra stać się do ol brzy mich roz mia rów 
i oku po wać więk szą część klat ki pier sio -
wej. W ba da niu echo kar dio gra ficz nym 
stwier dza się roz le głe, nie re gu lar ne ma sy 
tkan ko we, czę sto z obec no ścią ka wern 
wy peł nio nych pły nem i o nie wy raź nie za -
ry so wa nych gra ni cach (28). Po dob nie jak 
u psów, je śli HSA roz wi ja się w oko li cy 
ser ca, to lo ka li zu je się w pra wym przed -
sion ku i/lub pra wej ko mo rze (28,29). 
Nie jed no krot nie do kład na oce na roz mia -
ru i za się gu no wo two ru wy ma ga za awan -
so wa nych tech nik ob ra zo wa nia. Wy raź -
ną róż ni cą mię dzy ga tun ko wą wy da je się 
mniej sza ten den cja ko tów do roz wi ja nia 
aryt mii wtór nie do obec no ści gu za przed -
sion ka niż jest to ob ser wo wa ne u psów. 

Istot ne jest oczy wi ście prze pro wa dze -
nie do kład ne go ba da nia kli nicz ne go, 
w tym osłu chi wa nia klat ki pier sio wej, 
któ re mo że su ge ro wać współ wy stę po wa -
nie pro ble mów kar dio lo gicz nych lub 
wska zy wać po śred nio na lo ka li za cję no -
wo two ru, któ re mu nie rzad ko to wa rzy szy 
wo do pier sie czy wo do osier dzie (28). Pły -
ny ewa ku owa ne z jam cia ła, w tym wor -
ka osier dzio we go czę sto ma ją cha rak ter 
po płu czyn mię snych bądź krwi sty, nie 
krzep ną i ce chu ją się (po za obec no ścią 
ery tro cy tów) za war to ścią zni ko mej licz -
by ko mó rek (28). Ko ty z HSA naj czę ściej 
są w wie ku śred nim lub star szym, mo gą 
więc po sia dać do dat ko we pro ble my zdro -
wot ne, ta kie jak choć by dość po wszech -
na w tej po pu la cji nad czyn ność tar czy cy 
(26). Ko lej nym nie zbęd nym ele men tem 
oce ny kli nicz nej pa cjen ta jest prze pro wa -
dze nie ana li zy la bo ra to ryj nej krwi i mo -
czu, gdyż pa cjen ci mo gą pre zen to wać ob -
ja wy ane mii lub in ne za bu rze nia 
wy ma ga ją ce sta bi li za cji przed pod ję ciem 
dal szych kro ków dia gno stycz no -te ra peu -
tycz nych (27). 

Ko ty z HSA na rzą dów we wnętrz -
nych wy ka zu ją czę sto prze rzu ty od le -
głe (67-77 %) naj czę ściej do re gio nal nych 
wę złów chłon nych (33 %) i wą tro by  
(27 %) (3,4). Wy da je się, że pę cherz mo -

czo wy mo że być lo ka li za cją o nie co ko -
rzyst niej szej pro gno zie dłu go ter mi no -
wej (27).  

 

Dia gno sty ka hi sto lo gicz na 
 
Ko mór ki no wo two ro we ma ją kształt wy -
dłu żo ny lub wie lo kąt ny, roz miar 30-35 
x 10-15 mi kro me trów, czę sto wy ka zu ją 
ani zo ka rio zę i ani zo cy to zę (15, 21, 25). 
Gra ni ce kwa so chłon nej cy to pla zmy nie 
są zwy kle wy raź nie za zna czo ne, a ko -
mór ki two rzą sku pi ska lub wiąz ki 
(21, 27). Moż li wa jest obec ność wtrę tów 
cy to pla zma tycz nych i wa ku oli (15). Ją -
dra ko mór ko we są owal ne do wy dłu żo -
nych, zlo ka li zo wa ne cen tral nie lub bocz -
nie, za wie ra ją ce do trzech ją de rek. 
Cza sa mi moż li we jest za ob ser wo wa nie 
ma kro ją de rek oraz fi gur mi to tycz nych, 
w tym mi toz aty po wych lub ko mó rek 
dwu ją drza stych. Sto su nek ją dro wo -cy to -
pla zma tycz ny jest umiar ko wa ny do wy -
so kie go (15). Czę sto obec ne są ogni ska 
mar twi cy i/lub wy le wów krwa wych na te -
re nie gu za. Nie jed no krot nie stwier dza się 
na ciek ko mó rek za pal nych oraz obec ność 
za krze pów w świe tle drob nych na czyń 
gu za (19, 27). 

W przy pad kach LAS, po mi mo moc no 
zbli żo ne go ob ra zu hi sto pa to lo gicz ne go 
do HSA, naj czę ściej nie stwier dza się 
obec no ści ery tro cy tów w świe tle na czyń, 
choć ta ce cha nie jest ob ja wem pa to gno -
micz nym i mo że być my lą ca (24). 
W przy pad ku zmia ny po cho dzą cej z sie -
ci od jed ne go z ko cich pa cjen tów nie 
stwier dzo no obec no ści ery tro cy tów w na -
czy niach w ba da niu mi kro sko po wym, 
a mi mo to do dat ko we bar wie nie im mu -
no hi sto che micz ne wy klu czy ło fe no typ 
LAS (brak eks pre sji re cep to ra LYVE-1, 
cha rak te ry stycz nej dla śród błon ka na czyń 
lim fa tycz nych) (25). 

Brak jest obec nie jed no li te go sys te mu 
kla sy fi ka cji stop nia za awan so wa nia hi sto -
lo gicz ne go HSA u psów i ko tów, nie -
mniej jed nak każ dy przy pa dek trak to wa -
ny jest ja ko wy so ce zło śli wy (30). Na le ży 
pa mię tać, że czę sto peł na dia gno sty ka hi -
sto lo gicz na moż li wa jest je dy nie po usu -
nię ciu zmia ny, gdyż biop sja cien ko igło -
wa czy ba da nie osa du pły nu z jam cia ła 
lub osa du mo czu (w za leż no ści od lo ka -

li za cji gu za) nie po zwa la na uzy ska nie bo -
ga to ko mór ko we go, war to ścio we go dia -
gno stycz nie ma te ria łu (27). 

 

Bar wie nia im mu no hi sto che micz ne 
 
Ko mór ki na czy nia ko mię sa ka pre zen tu ją 
cy to pla zma tycz ną re ak cję barw ną dla wi -
men ty ny, nie ule ga ją wy bar wie niu cy to -
ke ra ty ną. W nie któ rych przy pad kach 
bar wie nie w kie run ku czyn ni ka von Wil -
le bran da mo że być utrud nio ne z przy czyn 
tech nicz nych i ujem na re ak cja barw -
na u ko tów w przy pad ku HSA nie wy -
klu cza je go roz po zna nia (15). W więk -
szo ści przy pad ków ko mór ki AS wy ka zu ją 
sil ną eks pre sję CD3 1 oraz czyn ni ka von 
Wil le bran da po twier dza ją cą po cho dze -
nie śród błon ko we ko mó rek no wo two ru 
(25,31). Ostat nie ba da nia po twier dza ją 
moż li wość wy stą pie nia sła bej re ak cji 
barw nej w przy pad ku HSA u psów wo -
bec obu mar ke rów, za rów no CD31 jak 
i czyn ni ka von Wil le bran da – jak do tąd 
nie po twier dzo no te go zja wi ska w przy -
pad ku ko tów (32). Bar wie nia im mu no -
hi sto che micz ne po zwa la ją na róż ni co wa -
nie po mię dzy LAS i HSA dzię ki 
wy ko rzy sta niu po do pla ni ny (D2 -40) 
cha rak te ry stycz nej dla śród błon ka na czyń 
lim fa tycz nych. W me dy cy nie czło wie ka 
wy ko rzy stu je się po do pla ni nę, biał ka 
PROX-1 (ang. pro spe ro ho me box pro te -
in 1), re cep to ra VEGFR-3 (ang. va scu lar 
en do the lial growth fac tor re cep tor) oraz 
wspo mnia ne go wcze śniej re cep to ra 
(LYVE)-1 (ang. lym pha tic ves sel hy alu -
ro nan re cep tor) (5). Cha rak te ry sty kę im -
mu no hi sto che micz ną obu pod ty pów AS 
re pre zen tu je ta be la nr 2. 

 

Te ra pia HSA u ko tów 
 
W przy pad ku skór nej for my AS de cy du -
ją ca i naj sku tecz niej sza jest peł na re sek -
cja chi rur gicz na zmia ny (19, 21). O ile 
moż li we jest uzy ska nie czy ste go mar gi -
ne su, a ko mór ki AS nie pe ne tru ją 
do tkan ki pod skór nej, za le ca się je dy nie 
ła god ną ko rek tę zwy cza jów ko ta, w tym 
uni ka nie eks po zy cji na pro mie nie sło -
necz ne lub sto so wa nie kre mów z fil trem 
na nie o wło sio ną, sła bo pig men to wa ną 
skó rę szcze gól nie na ra żo ną na uszko dze -

Tabela 2. Różnicowanie immunohistochemiczne 
złośliwych nowotworów śródbłonka naczyń.

Marker LAS HSA

CD31 Dodatni Dodatni

vWF (czynnik VIII) Słabo dodatni lub ujemny Często dodatni

Podoplanina (D2-40) Dodatni Ujemny
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nia in du ko wa ne pro mie nio wa niem UV 
(19). Wzno wa miej sco wa do ty czy oko ło 
po ło wy ko tów w okre sie od mie sią ca 
do dwóch lat po re sek cji gu za (33). Ogó -
łem, pa cjen ci u któ rych usu nię to guz 
w ca ło ści, wy ka zu ją istot nie dłuż sze cza -
sy prze ży cia niż pa cjen ci le cze ni pa lia tyw -
nie bez za bie gu lub ta cy, u któ rych re sek -
cja by ła nie cał ko wi ta (4, 34). W każ dym 
przy pad ku AS u ko tów nie zbęd ne jest 
wy ko na nie pod sta wo wych ba dań krwi 
i mo czu, ba da nia ul tra so no gra ficz ne go ja -
my brzusz nej oraz ra dio gra ficz ne go klat -
ki pier sio wej w ce lu peł nej oce ny stop nia 
za awan so wa nia cho ro by przed pod ję ciem 
ja kiej kol wiek de cy zji do ty czą cych dal szej 
te ra pii. 

In nym sku tecz nym roz wią za niem te ra -
peu tycz nym mo że być ra dio te ra pia – ja ko 
le cze nie pod sta wo we lub uzu peł nia ją ce 
(ad iu wan to we) (21). Pa lia tyw na ra dio te -
ra pia w przy pad ku HSA lu ster ka no so we -
go po zwo li ła na osią gnię cie mi ni mal ne -
go cza su prze ży cia wy no szą ce go 311 dni 
u jed ne go ko ta. Po zo sta li pa cjen ci, dla 
któ rych ra dio te ra pia sta no wi ła uzu peł nie -
nie za bie gu chi rur gicz ne go, przy wą skim 
(1-2 mm) mar gi ne sie tkan ki zdro wej lub 
nie kom plet nej re sek cji zmia ny, osią ga li 
cza sy prze ży cia od 365 do 1381 dni (21). 
W jed nym przy pad ku po now na re sek cja 
by ła nie zbęd na po po nad ro ku od pierw -
sze go za bie gu z po wo du wzno wy miej -

sco wej, co po zwo li ło na osią gnię cie cza -
su wol ne go od pro gre sji cho ro by (ang. 
pro gres sion -free su rvi val, PFS) wy no szą -
ce go mi ni mum 618 dni (21). Pro to kół ra -
dio te ra pii pa lia tyw nej obej mo wał co ty -
go dnio we na świe tla nia przez okres 
jed ne go mie sią ca w daw ce 8 Gy na frak -
cję aż do uzy ska nia daw ki cał ko wi tej  
wy no szą cej 32 Gy (21). Nie od no to wa no 
ostrych ani prze wle kłych efek tów ubocz -
nych na świe tlań. Do dat ko wo za sto so wa -
no u te go pa cjen ta do ust nie pro pra no -
lol w daw ce 2,5 mg co 12 go dzin oraz 
me lok sy kam w daw ce 0,6 mg do ust nie 
co 48 go dzin (21). Ak tu al nie nie ma pew -
no ści, czy che mio te ra pia ad iu wan to wa 
u ko tów z HSA skó ry po zwo li ła by na po -
dob ne wy dłu że nie cza su prze ży cia. 

W przy pad ku za ję cia struk tur gał ki 
ocznej de cy du ją ce zna cze nie ma enu kle -
acja, któ ra rów nież mo że oka zać się nie -
kom plet na (17). W przy pad ku opi sa nym 
przez Boo i wsp. (2021) oko ło sie dem ty -
go dni po za bie gu do szło do wzno wy miej -
sco wej (17). Guz roz mia ru 33 x 24 mm 
obej mo wał cał ko wi cie oczo dół i zło żo ny 
był w du żej mie rze z pa to lo gicz nych na -
czyń krwio no śnych o krę tym prze bie gu. 
Nie stwier dzo no prze rzu tów od le głych, 
a le cze niem z wy bo ru by ła ra dio te ra pia  
(3 x 9 Gy, daw ka cał ko wi ta 27 Gy) uzu -
peł nio na do żyl nym po da niem do kso ru -
bi cy ny w daw ce 1 mg/kg ma sy cia ła co  

3 ty go dnie (17). Do 20 mie się cy po le cze -
niu nie stwier dzo no wzno wy miej sco wej 
ani roz wo ju prze rzu tów od le głych uzy -
sku jąc za do wa la ją cy czas re mi sji. 

Szcze gól nie trud na w le cze niu chi rur -
gicz nym jest FVAA. W więk szo ści przy -
pad ków (75 %) peł na re sek cja jest nie -
moż li wa, a po wi kła nia po ope ra cyj ne 
do ty czą na wet 80 % ko tów (24). Na le ży 
zwró cić uwa gę na ko niecz ność uzu peł -
nie nia dia gno sty ki o po siew mi kro bio -
lo gicz ny wy ma zu z ra ny, gdyż czę sto 
przy pad ki te są po wi kła ne bak te ryj nie 
– no to wa no pa cior kow ce be ta -he mo li zu -
ją ce i gron kow ce ko agu la zo -do dat nie, 
a na wet Pseu do mo nas aeru gi no sa. Po ce lo -
wa nym le cze niu prze ciw bak te ryj nym ko -
lej nym kro kiem jest włą cze nie te ra pii ad -
iu wan to wej z wy ko rzy sta niem le ków 
cy to sta tycz nych lub in hi bi to rów ki naz ty -
ro zy no wych (24). Al ter na tyw nie, z uwa -
gi na ogra ni cze nia fi nan so we lub de cy zję 
opie ku nów moż na pa lia tyw nie roz po cząć 
te ra pię nie ste ry do wy mi le ka mi prze ciw -
za pal ny mi. Śred ni czas prze ży cia w opi -
sy wa nych przy pad kach FVAA wy no -
sił 197 (w za kre sie do 137 do 381 dni), 
a śred ni czas do pro gre sji cho ro by wy no -
sił 120 dni (w za kre sie od 53-311 dni), 
przy czym ko ty z fe no ty pem HSA wy ka -
zy wa ły nie znacz nie krót szy śred ni czas 
prze ży cia w po rów na niu do pa cjen tów 
z fe no ty pem LAS (24). War to nad mie -
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nić, iż roz po zna nie fe no ty pu (HSA vs. 
LAS) nie wpły wa na po stę po wa nie i de -
cy zje te ra peu tycz ne za rów no u lu dzi jak 
i u ko tów. 

W on ko lo gii czło wie ka peł na re sek cja 
chi rur gicz na z ra dio te ra pią uzu peł nia ją -
cą jest stan dar dem po stę po wa nia w przy -
pad ku AS skó ry (10,35). 

W przy pad ku form trzew nych HSA 
u ko tów re sek cja chi rur gicz na jest czę sto 
nie moż li wa z uwa gi na lo ka li za cję gu za, 
je go na cie ka nie na na czy nia krwio no śne 
za opa tru ją ce na rzą dy we wnętrz ne lub 
z po wo du roz sia ne go pro ce su no wo two -
ro we go obec ne go już w mo men cie dia -
gno zy (25). W ta kich przy pad kach moż -
li we jest le cze nie z wy ko rzy sta niem 
an tra cy klin (do kso ru bi cy na w daw ce  
1 mg/kg ma sy cia ła co 3 ty go dnie, do żyl -
nie) po prze dzo ne każ do ra zo wo po da -
niem le ków prze ciw wy miot nych (ma ro -
pi tant). Cza sa mi po mi mo istot niej 
re duk cji roz mia ru gu za pier wot ne go ob -
ser wu je się po stęp cho ro by w po sta ci za -
ję cia oko licz nych wę złów chłon nych (25). 
W opi sa nym przez Si mon i wsp. (2022) 
przy pad ku ko ta z HSA sie ci po 430 
dniach od roz po zna nia wy stą pił na wrót 
cho ro by kli nicz nie ob ja wia ją cy się bra -
kiem ape ty tu, nad mier nym wy li zy wa -
niem i wy mio ta mi (25). Pod czas kon tro -
l ne go ba da nia ul tra so no gra ficz ne go ja my 
brzusz nej po twier dzo no po stęp cho ro by 
wraz z prze rzu ta mi do wą tro by i obec no -
ścią wo do brzu sza, co spo wo do wa ło pod -
ję cie de cy zji o hu ma ni tar nej eu ta na zji. 

Nie mniej jed nak, na le ży zwró cić uwa gę 
na dłu gi czas prze ży cia pa cjen ta, gdyż po -
przed nie do nie sie nia wska zu ją, że śred ni 
czas prze ży cia wy no si w ta kich przy pad -
kach 77 dni (w za kre sie od 23 do 296 dni) 
(12). W prze ci wień stwie do psów, nie ma 
wy tycz nych dla po stę po wa nia w przy pad -
kach trzew nych HSA u ko tów, a de cy zje 
te ra peu tycz ne po dej mo wa ne są we dług 
ak tu al nej wie dzy i na pod sta wie de cy zji 
le ka rza pro wa dzą ce go. Wy ni ka to mię dzy 
in ny mi z rzad ko ści cho ro by, ale też jej 
gwał tow ne go prze bie gu, któ ry czę sto 
zmu sza opie ku nów ko tów do pod ję cia 
de cy zji o hu ma ni tar nej eu ta na zji już 
w mo men cie uzy ska nia dia gno zy. Utrud -
nia to z pew no ścią wy su nię cie wnio sków 
na te mat sku tecz no ści che mio te ra pii 
w le cze niu HSA u te go ga tun ku. In ne 
moż li wo ści obej mu ją sto so wa nie kar bo -
pla ty ny, win kry sty ny czy cy klo fos fa mi du, 
jed nak wciąż są to po je dyn cze do nie sie -
nia, czę sto nie kom plet ne, któ re nie mo -
gą sta no wić o wyż szo ści da nej for my te -
ra pii nad in ny mi (4, 36, 37). 

Opi sa ny nie daw no przy pa dek HSA 
pę che rza mo czo we go u ko ta po ka zu je, że 
te ra pia me tro no micz na z uży ciem cy klo -
fos fa mi du w daw ce 15 mg/m2 oraz ta li -
do mi du 1,7 mg/kg ma sy cia ła do ust nie 
co 24 go dzi ny z do dat kiem me lok sy ka mu 
(0,05 mg/kg m.c. do ust nie co 24 godz.) 
po zwa la na uzy ska nie za do wa la ją ce go 
cza su do pro gre sji cho ro by (mi ni -
mum 896 dni) bez wy wo ła nia dzia łań 
nie po żą da nych (27). Te ra pia far ma ko lo -

gicz na trwa ła 8 mie się cy, a zo sta ła roz po -
czę ta osiem na ste go dnia po za bie gu ope -
ra cyj nym. Ta kie roz wią za nie mo że być 
od po wied nie dla ko tów, któ rych tem pe -
ra ment nie po zwa la na bez piecz ne po da -
nie le ków cy to sta tycz nych w wa run kach 
am bu la to ryj nych i dla ich kom for tu psy -
chicz ne go zde cy do wa nie lep szym wy bo -
rem bę dzie te ra pia w wa run kach do mo -
wych. Pew nym ogra ni cze niem mo że być 
ne fro tok sycz ność cy klo fos fa mi du, któ ra 
wy stę pu je u 9-20 % ko cich pa cjen tów 
(38, 39). 

Sple nek to mia jest za bie giem z wy bo ru 
w przy pad ku zmian do ty czą cych śle dzio -
ny (26). Na le ży pa mię tać, że nie wszyst -
kie zmia ny w po zo sta łych na rzą dach  
we wnętrz nych stwier dzo ne pod czas la -
pa ro to mii mu szą świad czyć o wy stę po -
wa niu prze rzu tów, na wet je śli ich wy gląd 
ma kro sko po wy jest zbli żo ny do gu -
za pier wot ne go. Każ do ra zo wo stwier dze -
nie zmian ogni sko wych np. w wą tro bie, 
po win no pro wa dzić do za bez pie cze nia 
biop ta tów do ana li zy hi sto pa to lo gicz nej. 
W przy pad ku opi sa nym przez ze spół 
God dard (2024) za sto so wa no ad iu wan -
to wo do kso ru bi cy nę po dwóch ty go -
dniach od za bie gu (26). 56 dni po sple -
nek to mii z uwa gi na po dej rze nie pro gre sji 
cho ro by zmie nio no lek na cy klo fos fa mid 
(do ust nie) i win kry sty nę (do żyl nie), 
a 126 dni póź niej stwier dzo no prze rzut 
do le we go wę zła chłon ne go pod żu chwo -
we go oraz utrzy mu ją ce się wo do brzu sze 
(26). 201 dni po za bie gu sple nek to mii 
do szło do roz wo ju wo do pier sia i po głę -
bie nia wo do brzu sza i w nie dłu gim cza sie 
opie ku no wie zde cy do wa li o hu ma ni tar -
nej eu ta na zji pa cjen ta (26). 

Na czy nia ko mię sak ser ca u ko tów jest 
zja wi skiem rzad kim – opi sa no do tej po -
ry je dy nie dwa przy pad ki. Pierw szym opi -
sa nym przy pad kiem w 2002 r. by ła 13-let -
nia kot ka ka stro wa na z ob ja wa mi na głej 
dusz no ści i bra kiem ape ty tu trwa ją cy mi 
kil ka dni (29). W ba da niu kli nicz nym od -
no to wa no bla de bło ny ślu zo we i sła be tęt -
no, a w ba da niu ul tra so no gra ficz nym klat -
ki pier sio wej za awan so wa ne wo do pier sie, 
śla do we wo do osier dzie oraz obec ność he -
te ro echo gen nej ma sy w pra wym przed -
sion ku osią ga ją cej 2 cm. Płyn zgro ma dzo -
ny w ja mie opłuc nej miał cha rak ter 
wy się ku zmo dy fi ko wa ne go (przej rzy sty, 
żół ty z do miesz ką ko lo ru czer wo ne go, 
ubo go ko mór ko wy, stę że nie biał ka 3 g/dl). 
W osa dzie pły nu stwier dzo no obec ność 
ery tro cy tów, ma kro fa gów, neu tro fi li i ko -
mó rek mię dzy błon ka. W ba da niu krwi 
od no to wa no ła god ny wzrost stę że nia 
ami no tras fe ra zy aspa ra gi nia no wej i kre -
aty ni ny. Opie ku no wie pod ję li de cy zję 

Ryc. 1. Oznaczenie maszynowe płynu z jamy 
opłucnej u kota z HSA prawego przedsionka.

PARAMETR

RBC

HCT

HGB

MCV

MCH

MCHC

RDW%

RETIC

WBC

NEU%

MONO%

EOS%

BASO%

Limfocyty

Limfocyty%

NEU

Monocyty

Eozynofile

Bazofile

PLT (Trombocyty)

MPV

PCT

WARTOŚĆ

0,03

0,1

0,7

33,3

233,3

700

* 23,1

* 6

2,39

29,2

10,5

13,4

4,2

1,02

42,7

0,7

0,25

0,32

0,1

0

9

0

J.M.

x10^12/L

%

g/dl

fL

pg

g/dl

* %

* % K/μL

x10^9/l

%

%

%

%

x10^9/l

%

x10^9/l

x10^9/l

x10^9/l

x10^9/l

K/µL

fL

%

MIN

6,54

30,3

9,8

35,9

11,8

28,1

15

3

2,87

0,92

2,3

0,05

0,17

0,01

151

11,4

0,17

MAX

12,2

52,3

16,2

53,1

17,3

35,8

27

50

17,02

6,88

10,29

0,67

1,57

0,26

600

21,6

0,86

=
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o eu ta na zji. Pod czas ba da nia post mor tem 
po twier dzo no obec ność HSA z prze rzu -
tem do wą tro by (29). 

Dru gi przy pa dek opi sa no w 2020 r., 
jed nak nie wpro wa dzo no le cze nia ce lo -
wa ne go i pa cjent zo stał pod da ny eu ta na -
zji po pię ciu ty go dniach od dia gno zy (28). 
Po ni żej przed sta wio ny zo sta nie trze ci 
przy pa dek pier wot ne go HSA pra we go 
przed sion ka u ko ta, u któ re go po raz 
pierw szy pod ję to pró bę le cze nia z za sto -
so wa niem che mio te ra pii. 

 

Opis przy pad ku 
 
Do Za kła du Lecz ni cze go dla Zwie rząt 
(ZLZ) zgło si li się opie ku no wie z 10-let -
nim ka stro wa nym ko cu rem ra sy Ma ine 
Co on o ma sie cia ła wy no szą cej dzie sięć 
ki lo gra mów, ma ści ru dej, na kon sul ta cję 
kar dio lo gicz ną po wi zy cie w try bie pil -
nym na ostrym dy żu rze z po wo du na głe -
go epi zo du osła bie nia i dusz no ści. W ba -
da niu kli nicz nym stwier dzo no ró żo we 
bło ny ślu zo we o od po wied niej wil got no -
ści, do stęp ne wę zły chłon ne nie po więk -
szo ne, tęt no sła bo wy czu wal ne, stłu mio -
ne to ny ser ca i szme ry znad pól płuc nych. 
Obec na by ła dusz ność mie sza na z czę -
sto ścią od de chów wy no szą cą 75 na mi -
nu tę. Ogól na kon dy cja pa cjen ta w ska li 
BCS (ang. bo dy con di tion sco re) wy no -
si ła 7,5/9. Ja ma brzusz na nie bo le sna, 
a pod czas oma cy wa nia nie stwier dzo no 
pa to lo gii. W ja mie ust nej umiar ko wa ny 
ka mień na zęb ny. W skró co nym ba da niu 
ul tra so no gra ficz nym klat ki pier sio wej 
stwier dzo no za awan so wa ne wo do pier sie 
do po ło wy wy so ko ści klat ki pier sio wej, 
wo do osier dzie z ce cha mi tam po na dy 
(ok. 16 mm). Po pre me dy ka cji z wy ko rzy -
sta niem dek sme de to mi dy ny 0,1 mg/ml 
w daw ce 1 mg oraz me ta do nu 10 mg/ml 
w daw ce 3 mg wy ko na no za bieg pe ri kar -
dio cen te zy oraz to ra ko cen te zy. Po bra ne 
pły ny z obu jam cia ła prze ka za no do dal -
szej ana li zy la bo ra to ryj nej w ce lu okre śle -
nia ich cha rak te ru. Ma kro sko po wo płyn 
z ja my opłuc nej był mlecz no -żół ty, 
a w wor ku osier dzio wym krwi sty. W ba -
da niu cy to lo gicz nym osa du z pły nów 
uzy ska no pre pa ra ty ubo go ko mór ko we 
o do mi nu ją cej frak cji ery tro cy tów w przy -
pad ku pły nu z wor ka osier dzio we go. Wi -
docz ne by ły rów nież po je dyn cze ma kro -
fa gi i ko mór ki mię dzy błon ka, bez cech 
aty pii. Nie stwier dzo no in nych ro dza jów 
ko mó rek, w tym ko mó rek o cha rak te rze 
me zen chy mal nym. Ana li za pły nu z ja my 
opłuc nej w ozna cze niu ma szy no wym 
(ProCyte IDEXX) przed sta wio na jest 
na ryc. 1. W oce nie mi kro sko po wej osa -
du pły nu z ja my opłuc nej stwier dzo no 

nie licz ne ery tro cy ty, dość licz ne ko mór ki 
mię dzy błon ka oraz nie licz ne ko mór ki za -
pal ne, głów nie neu tro fi le i ma kro fa gi.  

W ba da niu echo kar dio gra ficz nym 
stwier dzo no pra wi dło wą wiel kość  
le we go przed sion ka (LA/Ao – 1,21, 
LAD – 17 mm), pra wi dło wą gru bość 
ścia ny prze gro dy mię dzy ko mo ro wej 

(IVSd – 4,1 mm) oraz ścia ny wol nej le -
wej ko mo ry (LVPWd – 4,0 mm) w roz -
kur czu, wy miar koń co wo roz kur czo wy 
ja my le wej ko mo ry pra wi dło wy (LVIDd 
– 18,8 mm), pra wi dło wą wiel kość pra -
wej ko mo ry i pra we go przed sion ka 
(RVD – 9,8 mm). Prze pły wy przez aor -
tę i tęt ni cę płuc ną w za kre sie norm fi -

Ryc. 2. Projekcja prawostronna przymostkowa w osi krótkiej.  
PA – tętnica płuca, Ao – aorta, RA – prawy przedsionek, T – guz. 

Ryc. 3. Projekcja prawostronna przymostkowa zorientowana na guz.  
T – guz, F – wolny płyn w worku osierdziowym. 
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zjo lo gicz nych do 1 m/s. Stwier dzo no 
po nad to śla do wą nie do my kal ność za -
staw ki tęt ni cy płuc nej oraz za staw ki mi -
tral nej, bez zna cze nia kli nicz ne go. Funk -
cja skur czo wa le wej ko mo ry by ła 
pra wi dło wa. W oko li cy uszka pra we go 
przed sion ka stwier dzo no obec ność hi -
per echo ge nicz nej, du żej ma sy tkan ko -
wej z obec no ścią nie licz nych ka wern 
i nie re gu lar nych brze gów. Ob raz ul tra -
so no gra ficz ny opi sa nej zmia ny przed sta -
wia ją ry ci ny 2-5. 

W mor fo lo gii krwi obec na by ła neu -
tro fi lia 13,8 x 109/litr (za kres norm 
od 2,3 do 10,29) oraz eozy no pe nia  
0,09 x 109/litr (za kres norm od 0,17 
do 1,57), bez istot ne go zna cze nia kli -
nicz ne go. In nych nie pra wi dło wo ści nie 
stwier dzo no. W ba da niu bio che micz -
nym su ro wi cy krwi (Se ama ty – ALB, 
TP, GLOB, TB, GGT, AST, ALT, ALP, 
TBA, AMY, LPS, LDH, CK, CREA, 
UA, BUN, GLU, TC, TG, tCO2,  
Ca, PHOS, LAC, Mg, K+, Na+, Cl -, 
pH) stwier dzo no ła god ny wzrost stę że -
nia trój gli ce ry dów 1,25 mmol/L (za kres 
norm 0-1,13 mmol/L) i sil ny wzrost 
stę że nia mle cza nów >15,00 mmol/L 
po nad gra ni ce wy kry wal no ści (za kres 
norm 0,5-2,7 mmol/L), hi po gli ke -
mię 3,33 mmol/L (4,11-8,83 mmol/L), 
hi po kal ce mię 1,05 mmol/L (1,95- 
2,83 mmol/L) oraz ob ni żo ne stę że nie 
fos fo ru (0,23; 1-2,42 mmol/L), ma gne -
zu (0,25; 0,73-1,35 mmol/L), so du 
(<80; 140-160 mmol/L) i chlo ru 
(58,8; 99-123 mmol/L). Po ziom pH 
krwi żyl nej wy no si ło 7,15 (za kres norm 
od 7,25 do 7,55). 

Za sto so wa no etam sy lat w daw ce  
13,75 mg/kg ma sy cia ła do żyl nie (IV), 
fos fo ran so do wy dek sa me ta zo nu w daw -
ce 0,22 mg/kg m.c. IV, fu ro se mid w daw -
ce 2 mg/kg m.c. IV oraz płyn wie lo elek -
tro li to wy Rin ge ra w daw ce 10 ml/kg m.c. 
w po wol nym wle wie i za le co no kon tro lę 
na stęp ne go dnia.  

Pod czas kon tro li pa cjent czuł się bar -
dzo do brze, nie wy ka zy wał dusz no ści ani 
apa tii. W tFAST stwier dzo no umiar ko -
wa ne wo do pier sie i śla do we wo do osier -
dzie, bez ko niecz no ści ewa ku acji pły nów. 
Za sto so wa no octan me ty lo pred ni zo lo nu 
w daw ce 20 mg w in iek cji do mię śnio wej 
(IM) z uwa gi na du że trud no ści z po da -
wa niem le ków do ust nych w do mu (kot 
nie współ pra cu ją cy) oraz po now nie etam -
sy lat w daw ce jak wy żej. Za le co no pró bę 
po da wa nia do ust nie to ra se mi du w daw -
ce 0,375 mg/kg m.c. co 24 go dzi ny. 

Pod czas ko lej nej kon tro li 10 dni póź -
niej kot na dal wy ka zy wał bar dzo do bre 
sa mo po czu cie. Pod czas tFAST stwier -

dzo no wo do osier dzie do 3 mm, włą czo -
no do ust nie pi mo ben dan w daw ce  
0,375 mg/kg m.c. co 12 go dzin oraz 
etam sy lat w daw ce 25 mg/kg m.c. co  
12 go dzin, gdyż opie ku no wie nie zgło si li 
trud no ści z przyj mo wa niem le ków w for -
mie do ust nej. Po ko lej nych czte rech do -
bach od no to wa no po stęp wo do osier dzia 

do 6 mm oraz utrzy mu ją ce się wo do pier -
sie do 2/5 wy so ko ści klat ki pier sio wej, 
obu stron nie. Po ko lej nych trzech do bach 
pa cjent na dal po zo sta wał bez ob ja wo wy, 
a w ba da niu tFAST uzy ska no re duk cję 
wo do osier dzia do 3 mm oraz wo do pier -
sia do 1/3 wy so ko ści klat ki pier sio wej. 
Po wtó rzo no in iek cję octa nu me ty lo pred -

Ryc. 4. Projekcja prawostronna przymostkowa w osi długiej.  
F – wolny płyn w worku osierdziowym, RV – prawa komora, LV – lewa 
komora, RA – zapadnięta ściana prawego przedsionka. Tamponada. 

Ryc. 5. Projekcja prawostronna przymostkowa w osi długiej zorientowana 
na masę guza. T- guz, RV – prawa komora, LV – lewa komora, LA – lewy 
przedsionek. 
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ni zo lo nu w daw ce nie zmie nio nej. Zgod -
nie z wy ni kiem ba da nia me to dą to mo -
gra fii kom pu te ro wej z po wo du na cie ku 
gu za na ży łę głów ną do czasz ko wą oraz 
obec ność prze rzu tów w miąż szu płuc re -
sek cja chi rur gicz na by ła nie moż li wa. 

Po pię ciu dniach do szło do po gor sze -
nia ogól ne go sa mo po czu cia zwie rzę cia 
i co raz więk szych trud no ści z po da wa -
niem le ków w do mu. W kon tro l nej oce -
nie klat ki pier sio wej od no to wa no po stęp 
wo do pier sia (do ½ wy so ko ści klat ki 
pier sio wej). W związ ku z bra kiem moż -
li wo ści re sek cji chi rur gicz nej zmia ny za -
pro po no wa no che mio te ra pię z wy ko rzy -
sta niem do kso ru bi cy ny. W ba da niu 
mor fo lo gicz nym krwi nie stwier dzo no 
prze ciw wska zań do roz po czę cia te ra pii 
(Ryc. 6). 

Za sto so wa no ma ro pi tant IV w daw ce  
1 mg/kg m.c. oraz do kso ru bi cy nę w daw -
ce 1 mg/kg m.c. w roz two rze so li fi zjo lo -
gicz nej NaCl 0,9 %, w po wol nym wle -
wie IV. Po pię ciu dniach od po da nia le ku 
opie ku no wie zgło si li na głe po gor sze nie 
sa mo po czu cia, ano rek sję i zu peł ny brak 
ak tyw no ści. Pa cjent za le gał w po zy cji 
most ko wej pod czas ba da nia, bło ny ślu -
zo we by ły bla de i su che. Z uwa gi na złe 
ro ko wa nie dłu go ter mi no we pod ję to de -
cy zję o hu ma ni tar nej eu ta na zji. Po śmiert -
nie za bez pie czo no ser ce do oce ny hi sto -
pa to lo gicz nej, dzię ki cze mu moż li we by ło 
po twier dze nie wstęp ne go roz po zna nia 

HSA pra we go przed sion ka. Czas prze -
ży cia pa cjen ta od mo men tu dia gno zy wy -
no sił 25 dni. 

 

Ko men tarz  
 
Za rów no u psów jak i ko tów AS jest no -
wo two rem cha rak te ry zu ją cym się wy so -
ką zło śli wo ścią i złym ro ko wa niem. Choć 
w przy pad ku ko tów, ina czej niż u psów, 
czę ściej no tu je się for my skór ne, któ rych 
kom plet na re sek cja chi rur gicz na mo że 
pro wa dzić do wy le cze nia, na dal nie zde -
fi nio wa no jed no znacz nie czyn ni ków pro -
gno stycz nych mo gą cych po móc w usta -
le niu ro ko wa nia dla da ne go przy pad ku.  

War to nad mie nić, że AS po wi nien być 
ele men tem dia gno zy róż ni co wej w przy -
pad ku ko tów o bia łym umasz cze niu 
z krwia kiem mał żo wi ny usznej po wsta -
ją cym bez moż li wej do zi den ty fi ko wa nia 
przy czy ny (uraz, oti tis exter na), w przy -
pad ku zmian roz ro sto wych w ob rę bie lu -
ster ka no so we go oraz w prze wle kłym za -
pa le niu ro gów ki nie re agu ją cym 
na stan dar do we le cze nie. Do dat ko wo, 
po dob nie jak w przy pad ku psów z tam -
po na dą ser ca – rów nież u ko tów na le ży 
uwzględ nić HSA ja ko ele ment dia gno -
sty ki róż ni co wej. 

Choć na pod sta wie do stęp nej li te ra tu -
ry che mio te ra pia ad iu wan to wa z wy ko -
rzy sta niem an tra cy klin wy da je się być 
naj sku tecz niej szą for mą le cze nia HSA 

w przy pad ku bra ku moż li wo ści re sek cji 
chi rur gicz nej, jej przy dat ność w przy pad -
ku gu zów ser ca za rów no u psów jak 
i u ko tów jest wąt pli wa. W opi sa nym 
przy pad ku w krót kim cza sie po po da niu 
le ku na stą pi ło istot ne po gor sze nie sa mo -
po czu cia pa cjen ta. Rów nież w przy pad -
ku kil ku le czo nych w po dob ny spo sób 
psów z HSA pra we go przed sion ka ogra -
ni cze nie gro ma dze nia się wol ne go pły nu 
w ja mie osier dzia na stę po wa ło już 
po wpro wa dze nia le ków ste ry do wych, 
a sa mo po da nie do kso ru bi cy ny nie wpły -
wa ło na wy dłu że nie cza su prze ży cia ani 
zmniej sze nie roz mia ru gu za (do świad -
cze nia wła sne). 

W ce lu po zna nia za cho wa nia kli nicz -
ne go HSA oraz po sze rze nia ogól nej wie -
dzy o tym no wo two rze u ko tów istot ne 
jest rze tel ne gro ma dze nie da nych o po -
twier dzo nych przy pad kach oraz ich re -
ak cji na za sto so wa ne le cze nie. ● 
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Katedra Epizootiologii i Klinika Chorób Zakaźnych Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie

Z
wie rzę ta z no wo two ra mi zlo ka li -
zo wa ny mi w ob rę bie klat ki pier -
sio wej sta no wią nie wiel ki od se tek 
pa cjen tów tra fia ją cych do pla có -
wek we te ry na ryj nych. Te go ro dza -

ju zmia ny cho ro bo we wy stę pu ją sto sun ko wo 

rzad ko, a ich roz po zna nie za zwy czaj na stę -
pu je przy pad ko wo, czę sto w trak cie dia gno -
sty ki pro wa dzo nej z in ne go po wo du. Dla le -
ka rzy we te ry na rii, jak rów nież dla wła ści cie li 
zwie rząt, in for ma cja o obec no ści gu za w klat -
ce pier sio wej mo że być za sko cze niem, czę sto 

bo wiem zmia nom roz ro sto wym na wcze -
snym eta pie ich roz wo ju mo gą nie to wa rzy -
szyć żad ne, lub tyl ko nie znacz ne ob ja wy kli -
nicz ne (1, 2). Są one za zwy czaj ma ło cha rak -
te ry stycz ne, co zna czą co utrud nia ich roz po -
zna nie bez wy ko na nia za awan so wa nych ba -

MIĘDZYBŁONIAK 
ZŁOŚLIWY WORKA 
OSIERDZIOWEGO 
W OBRAZIE USG
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dań ob ra zo wych. W wie lu przy pad kach 
symp to my ta kie jak ka szel, dusz ność, apa tia 
czy spa dek ak tyw no ści są myl nie przy pi sy -
wa ne in nym jed nost kom cho ro bo wym. 
W efek cie, obec ność no wo two ru w ob rę bie 
klat ki pier sio wej zo sta je stwier dzo na do pie -
ro w wy ni ku prze pro wa dze nia do kład ne go 
ba da nia ul tra so no gra ficz ne go, bądź in nych 
ba dań ob ra zo wych, ta kich jak RTG czy to -
mo gra fia kom pu te ro wa, po zwa la ją cych 
na pre cy zyj ne okre śle nie lo ka li za cji i roz mia -
ru zmia ny, co jest klu czo we dla dal sze go po -
stę po wa nia te ra peu tycz ne go i ro ko wa nia (3). 

Mię dzy bło niak zło śli wy (me so the lio ma 
ma li gnum) to no wo twór roz wi ja ją cy się 
z ko mó rek błon su ro wi czych (me zo te lial -
nych) (4). Jest on rzad ko dia gno zo wa ny 
u psów i ko tów. U lu dzi i zwie rząt mię dzy -
bło nia ki ce chu ją się na ogół roz pro szo ny -
mi ma sa mi gu zo wa ty mi ewen tu al nie wie -
lo ogni sko wy mi. U lu dzi do ku men to wa ny 
jest tak że ich miej sco wy wzrost (5). 
U zwie rząt mię dzy bło nia ki z miej sco wym 
wzro stem są rzad kie (5) – do tych czas u psów 
od no to wa no tyl ko dwa ta kie przy pad ki 
– je den obej mu ją cy prze po nę i je den śród -
pier sie (6, 7). Mię dzy bło niak zło śli wy naj -
czę ściej lo ka li zu je się w ob rę bie bło ny su -
ro wi czej wy ście la ją cej opłuc ną, otrzew ną, 

a tak że wnę trze wor ka osier dzio we go (8). 
Nie pra wi dło wo ścią stwier dza ną ba da -
niem ul tra so no gra ficz nym czę sto to wa -
rzy szą cą oma wia ne mu pro ce so wi cho ro -
bo we mu jest na wra ca ją ce gro ma dze nie się 
pły nu za wie ra ją ce go licz ne ele men ty mor -
fo tycz ne oraz kon glo me ra ty włók ni ka 
w ob ję tej no wo two rem prze strze ni (9). 
Przyj mu je się, że prze ży wal ność pa cjen tów 
od mo men tu zdia gno zo wa nia me so the lio -
ma ma li gnum wy no si mniej niż rok (8). 

Osta tecz ne roz po zna nie no wo two ru 
jest trud ne, z uwa gi na je go po do bień stwo 
do np. gru czo la ko ra ka oraz mię sa ka (10). 
Ul tra so no gra fia (USG) od gry wa klu czo -
wą ro lę w po cząt ko wym eta pie dia gno sty -
ki mię dzy bło nia ka, umoż li wia jąc wy kry -
cie obec no ści pły nu w ja mach cia ła, ta kich 
jak ja ma opłuc no wa czy osier dzio wa. 
Obec ność pły nu mo że ma sko wać zmia -
ny no wo two ro we w ba da niach ra dio gra -
ficz nych, jed nak w przy pad ku ul tra so no -
gra fii dzia ła on jak „okno aku stycz ne”, 
umoż li wia jąc lep szą wi zu ali za cję struk tur 
we wnętrz nych (11). Ba da niem tym wy -
ka zać moż na po nad to po gru bie nie opłuc -
nej, obec ność guz ków na jej po wierzch ni, 
obec ność kon glo me ra tów włók ni ka oraz 
ele men tów mor fo tycz nych w pły nie, co 

mo że su ge ro wać pro ces no wo two ro wy. Ze 
wzglę du na ogra ni czo ną zdol ność ul tra -
so no gra fii do róż ni co wa nia mię dzy zmia -
na mi no wo two ro wy mi, a in ny mi pa to lo -
gia mi, ko niecz ne jest uzu peł nie nie 
dia gno sty ki o ba da nia cy to lo gicz ne i hi -
sto pa to lo gicz ne. Tech ni ki im mu no hi sto -
che micz ne z wy ko rzy sta niem prze ciw ciał 
mo no klo nal nych, ta kich jak kal re ty ni na, 
WT-1 czy CK5/6, po zwa la ją na po twier -
dze nie po cho dze nia me zo te lial ne go ko -
mó rek no wo two ro wych (12). 

Ba da niem cy to lo gicz nym, mię dzy bło -
niak zło śli wy mo że być trud ny do od róż -
nie nia od in nych no wo two rów, ta kich jak 
gru czo la ko ra ki czy mię sa ki, ze wzglę du 
na po dob ną mor fo lo gię ko mó rek. Dla te go 
też osta tecz ne roz po zna nie me so the lio ma 
po win no opie rać się o wy ni ki badań cy to -
lo gicz nych oraz im mu no hi sto che micz nych. 

Ce lem ni niej szej pra cy by ło przed sta wie -
nie i omó wie nie przy pad ków mię dzy bło -
nia ka zło śli we go (me so the lio ma ma li gnum) 
u zwie rząt, ze szcze gól nym uwzględ nie -
niem ul tra so no gra fii, ja ko na rzę dzia wy ko -
rzy sty wa ne go w dia gno sty ce tych gu zów. 

 

Opis przy pad ków 
 

Przy pa dek 1 
Do Kli ni ki zgło szo no ko ta sam ca, ra sy eu -
ro pej skiej w wie ku sied miu lat, o ma sie 
cia ła 6 kg. Głów nym po wo dem wi zy ty 
by ło wo do brzu sze, któ re mu to wa rzy szy -
ła dusz ność na si la ją ca się na wet po krót -
kim wy sił ku fi zycz nym, po smut nie nie, 
nie chęć do za ba wy oraz epi zo dy omdleń. 
W ba da niu ul tra so no gra ficz nym (USG) 
klat ki pier sio wej stwier dzo no obec ność 
licz nych hi per echo ge nicz nych, nie re gu -
lar nych struk tur o cha rak te ry stycz nym, 
„fa lu ją cym” wy glą dzie, bez po śred nio przy -
le ga ją cych i na cie ka ją cych wo rek osier -
dzio wy (ryc. 1). Uzy ska ny ob raz su ge ro -
wał pro li fe ra cję tkan ki no wo two ro wej 

Malignant mesothelioma  
of the pericardial sac  
in an ultrasound image 
 
Tumors located in the thoracic region 
of animals are relatively rare 
diagnoses in veterinary practice, and 
their detection often occurs 
accidentally during diagnostics 
conducted for other reasons.  
Early symptoms are usually  
non-specific, which significantly 
complicates making an accurate 
diagnosis without the use of 
advanced imaging tests. 
 
Keywords: tumor, thorax, imaging tests.
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ty po wej dla mię dzy bło nia ka. Po mi mo za -
awan so wa ne go pro ce su cho ro bo we go, nie 
stwier dzo no ob ja wów tam po na dy ser ca, 
co mo że wska zy wać na stop nio wy roz wój 
zmian i czę ścio wą ada pta cję ukła du ser -
co wo -na czy nio we go do obec no ści pły nu 
w wor ku osier dzio wym. W ja mie opłuc -
no wej obec na by ła znacz na ilość wol ne go 
pły nu, któ ry w ob ra zie ul tra so no gra ficz -
nym za wie rał licz ne ele men ty mor fo tycz -
ne, od po wia da ją ce ko mór kom za pal nym, 
złusz czo nym ko mór kom me zo te lial nym 
oraz roz le głym kon glo me ra tom echo ge -
nicz ne go ma te ria łu włók ni ko we go. By ły 
one bez po śred nio zwią za ne z po wierzch -
nią wor ka osier dzio we go i wy ka zy wa ły 
ten den cję do two rze nia zro stów lub przy -
le ga nia, co sta no wi ty po wy ob raz mię dzy -
bło nia ka. Obec ność włók ni ka w pły nie 
opłuc no wym i osier dzio wym, w po łą cze -
niu z wi docz ny mi zmia na mi gu zo wa ty mi 
na cie ka ją cy mi struk tu ry śród pier sia, sta -
no wi istot ny ele ment róż ni co wa nia no -
wo two rów pier wot nych opłuc nej i jest 
wy so ko su ge styw na dla mię dzy bło nia ka 
zło śli we go. Ko ta pod da no za bie go wi 
punk cji ja my opłuc nej, pod czas któ rej 
upusz czo no 200 mi li li trów ciem no kr wi -
ste go pły nu, któ ry prze ka za no do ba da nia 
cy to lo gicz ne go. Po za bie gu stan pa cjen ta 
uległ znacz nej po pra wie. Le cze nie far ma -
ko lo gicz ne obej mo wa ło po da wa nie pred -
ni zo nu w daw ce 1 mg/kg raz dzien nie, fu -
ro se mi du w daw ce 2 mg/kg dwa ra zy 
dzien nie oraz amok sy cy li ny z kwa sem 
kla wu la no wym w daw ce 12,5 mg/kg p.o. 
co 12 go dzin. 

Wy ni ki ba da nia cy to lo gicz ne go po bra -
ne go pły nu z ja my opłuc nej wy ka za ły 
obec ność ko mó rek aty po wych o ce chach 
no wo two ro wych. W ce lu po głę bie nia 
dia gno sty ki wy ko na no bar wie nie im mu -
no hi sto che micz ne z wy ko rzy sta niem 
prze ciw ciał mo no klo nal nych skie ro wa -
nych prze ciw ko an ty ge nom cha rak te ry -
stycz nym dla ko mó rek me zo te lium,  
ta kich jak kal re ty ni na, WT-1 oraz cy to -
ke ra ty ny. Obec ność do dat nich re ak cji im -
mu no hi sto che micz nych po twier dzi ła po -
cho dze nie me zo te lial ne ko mó rek 
no wo two ro wych, umoż li wia jąc osta tecz -
ne roz po zna nie mię dzy bło nia ka zło śli -
we go (me so the lio ma ma li gnum).  

 
Przy pa dek 2 
Ko lej nym pa cjen tem był pies, sa mi ca,  
7 lat ra sy owcza rek nie miec ki o ma sie cia -
ła 43,5 kg, zgło szo ny do Kli ni ki z pro ble -
ma mi od de cho wy mi oraz wo do brzu -
szem. W ba da niu echo kar dio gra ficz nym 
stwier dzo no obec ność znacz nych, hi per -
echo ge nicz nych zmian bez po śred nio 
przy le ga ją cych do wor ka osier dzio we go, 

przy bra ku cech wo do sier dzia. Ob raz ten 
mo że su ge ro wać obec ność no wo two ru, 
ta kie go jak mię dzy bło niak zło śli wy, któ -
ry czę sto ma ni fe stu je się po gru bie niem 
wor ka osier dzio we go (ryc. 2). W ja mie 
opłuc nej za ob ser wo wa no znacz ną ilość 
wol ne go, męt ne go pły nu za wie ra ją ce go 
licz ne ele men ty mor fo tycz ne. Do dat ko -
wo, w pły nie opłuc no wym wi docz ne by -
ły kon glo me ra ty włók ni ka ukła da ją ce się 
w cha rak te ry stycz ne, fa lu ją ce struk tu ry 
przy po mi na ją ce ni ci. 

Z uwa gi na obec ność znacz nej ilo ści pły -
nu w ja mach cia ła, w szcze gól no ści w ob -
rę bie ja my opłuc nej i wor ka osier dzio we go, 
pod ję to de cy zję o wy ko na niu punk cji. 
W trak cie za bie gu ewa ku owa no nie mal  
700 ml pły nu o za bar wie niu czer wo na wym, 
su ge ru ją cym obec ność krwi lub pro duk tów 

jej roz pa du. Płyn zo stał za bez pie czo ny 
i prze sła ny do ba dań cy to lo gicz nych, ce lem 
usta le nia cha rak te ru pa to lo gicz ne go wy się -
ku oraz iden ty fi ka cji po ten cjal nych ko mó -
rek no wo two ro wych. Od bar cze nie pły nu 
mia ło na ce lu za rów no zła go dze nie ob ja -
wów kli nicz nych, jak i uzy ska nie ma te ria -
łu do dia gno sty ki róż ni co wej. 

Po mi mo ewa ku acji z jam cia ła znacz -
nej ob ję to ści pły nu stan ogól ny pa cjen ta 
ule gał sys te ma tycz ne mu po gor sze niu. 
Ob ja wy dusz no ści na si la ły się, zwie rzę 
by ło bar dzo osła bio ne. Wo bec bra ku re -
al nych szans na po pra wę sta nu zdro wia 
oraz w tro sce o do bro stan pa cjen ta, pod -
ję to de cy zję o eu ta na zji, zgod nie z za sa -
da mi ety ki le kar sko -we te ry na ryj nej. 

Wstęp ne roz po zna nie po sta wio ne 
na pod sta wie ob ra zu kli nicz ne go oraz wy -

Ryc. 1. Echokardiogram serca kota w projekcji LAX. Widoczne liczne 
hiperechogeniczne zmiany rozrostowe otaczające mięsień sercowy. 

Ryc. 2. Projekcja w osi krótkiej. Po prawej stronie mięśnia sercowego 
widoczna duża ilość płynu zawierającego liczne elementy morfotyczne 
oraz konglomeraty o cechach włóknika.
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ni ków ba dań ob ra zo wych wska zy wa ło 
na po dej rze nie mię dzy bło nia ka zło śli we -
go wor ka osier dzio we go (me so the lio ma 
ma li gnum pe ri car dii). Po twier dze niem tej 
dia gno zy by ły wy ni ki ba da nia sek cyj ne -
go, któ re po twier dzi ło obec ność zmian 
no wo two ro wych w ob rę bie osier dzia, 
z na cie ka niem oko licz nych struk tur oraz 
gro ma dze niem wy się ku. 

Do dat ko wo, ana li za cy to lo gicz na pły -
nu po bra ne go z ja my po twier dzi ła obec -
ność ko mó rek no wo two ro wych o ce chach 
cha rak te ry stycz nych dla mię dzy bło nia -
ka. W ba da niu im mu no hi sto che micz nym 
ko mór ki no wo two ro we wy ka zy wa ły do -
dat nią re ak cję na mar ke ry me zo te lial ne, 
ta kie jak kal re ty ni na, CK5/6 oraz WT-1, 
co po zwo li ło jed no znacz nie po twier dzić 
roz po zna nie me so the lio ma ma li gnum. 

 
Przy pa dek 3 
Ostat ni przed sta wio ny w ni niej szym ar -
ty ku le przy pa dek do ty czył ośmio let nie -
go la bra do ra o ma sie cia ła 40 kg. Pies był 
re gu lar nie pod da wa ny szcze pie niom pro -
fi lak tycz nym oraz od ro ba cza niu. Głów -
nym po wo dem wi zy ty by ło wo do brzu sze, 
któ re mu to wa rzy szy ła dusz ność na si la ją -
ca się na wet po krót kim spa ce rze, ka szel, 
nie chęć do za ba wy oraz epi zo dy omdleń. 
Osłu chi wa niem klat ki pier sio wej stwier -
dzo no trzesz cze nia nad płu ca mi oraz 
obu stron ne stłu mie nie to nów ser ca. Uwa -
gę zwró ci ły ce chy ty po we dla ze spo łu ży -
ły głów nej do czasz ko wej, ta kie jak nie bo -
le sny, cia sto wa ty obrzęk gło wy, szyi, 
koń czyn pier sio wych, a tak że po sze rze -
nie żył szyj nych ze wnętrz nych.  

W ba da niu ra dio lo gicz nym klat ki pier -
sio wej w pro jek cji grzbie to wo -brzusz nej 
i pra wo stron nej za ob ser wo wa no nie mal 
cał ko wi te za tar cie gra nic syl wet ki ser ca oraz 
obec ność wol ne go pły nu w ja mie opłuc nej. 

Ba da niem USG klat ki pier sio wej wy -
ka za no obec ność hi per echo ge nicz ne go, 
nie re gu lar ne go, „fa lu ją ce go” two ru bez -
po śred nio na cie ka ją ce go wo rek osier dzio -
wy (ryc. 3). Nie stwier dzo no tam po na dy 
ser ca. W klat ce pier sio wej obec na by ła 
znacz na ilość pły nu, któ ry za wie rał licz -
ne ele men ty mor fo tycz ne oraz kon glo -
me ra ty o ce chach włók ni ka bez po śred nio 
przy le ga ją ce do wor ka osier dzio we go. 

Po za zmia na mi w wor ku osier dzio -
wym, ser ce uzna no za pra wi dło we w sto -
sun ku do wie ku i ma sy zwie rzę cia. Psa 
pod da no za bie go wi punk cji ja my opłuc -
nej, pod czas któ rej spusz czo no 850 mi li -
li trów ciem no kr wi ste go pły nu prze ka za -
ne go do ba da nia cy to lo gicz ne go. 
Po upusz cze niu pły nu stan pa cjen ta uległ 
znacz nej po pra wie. Le cze nie far ma ko lo -
gicz ne obej mo wa ło po da wa nie pred ni zo -

nu w daw ce 1 mg/kg raz dzien nie, fu ro -
se mi du w daw ce 2 mg/kg dwa ra zy 
dzien nie oraz amok sy cy li ny z kwa sem 
kla wu la no wym w daw ce 12,5 mg/kg p.o. 
co 12 go dzin. 

Wy ni ki ba da nia cy to lo gicz ne go po -
bra ne go pły nu oraz bar wie nia im mu no -
hi sto che micz ne go z wy ko rzy sta niem 
prze ciw ciał mo no klo nal nych prze ciw ko 
me zo te lium po twier dzi ło obec ność  
me so the lio ma. 

 

Pod su mo wa nie 
 

Przed sta wio ne po wy żej opi sy zwie rząt 
z mię dzy bło nia kiem zło śli wym sta no wią 
je dy nie część przy pad ków tych no wo -
two rów tra fia ją cych do Ka te dry Epi zo -
otio lo gii i Kli ni ki Cho rób Za kaź nych 
Wy dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej 
w Lu bli nie. Z uwa gi na nie ty po wą lo ka -
li za cję te go ty pu no wo two ru oraz nie ty -
po wą je go echo struk tu rę oraz fakt, iż mo -
gą mu nie to wa rzy szyć żad ne ob ja wy 
kli nicz ne, roz po zna nie te go pro ble mu 
mo że sta no wić wy zwa nie.  

We wszyst kich opi sa nych przy pad kach 
ba da nie echo kar dio gra ficz ne prze pro wa -
dzo no przy uży ciu apa ra tu USG Esa ote 
My lab Class  C z  gło wi cą sek to ro wą 
PA 240 o czę sto tli wo ści 1-4 MHz. Na -
le ży pa mię tać, że w przy pad ku wy stą pie -
nia za awan so wa nej cho ro by no wo two ro -
wej ro ko wa nie jest nie po myśl ne. Po mi mo 
szyb ko pod ję te go le cze nia far ma ko lo -
gicz ne go, a na wet ewa ku acji pły nu z wor -
ka osier dzio we go czy in nych jam cia ła, 
stan kli nicz ny cho rych zwie rząt mo że po -
zo stać zły. Utrzy mu ją się bo wiem u nich 
ob ja wy ma łe go rzu tu zwią za ne z za bu -
rze niem na peł nia nia ser ca w roz kur czu. 

Le cze nie far ma ko lo gicz ne przy no si za -
zwy czaj nie wiel kie efek ty. Po nie waż te go 
ty pu pro ce sy no wo two ro we są nie ope ra -
cyj ne w więk szo ści przy pad ków na le ży 
roz wa żyć eu ta na zję zwie rzę cia. ● 
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Diagnostyka i terapia 
 

 

Ewa Nicpoń, Jakub Nicpoń 
Przychodnia Weterynaryjna we Wrocławiu NICPOŃVET

K
łę busz ko we cho ro by ne rek 
(KZN) sta no wią po waż ne wy -
zwa nie dia gno stycz ne i te ra peu -
tycz ne w me dy cy nie we te ry na -
ryj nej. Scho rze nia te moż na po -

dzie lić na pier wot ne, cha rak te ry zu ją ce się 
bez po śred nim uszko dze niem kłę busz ków 
ner ko wych oraz wtór ne, w któ rych uszko -
dze nie ne fro nów jest kon se kwen cją in nych 
pro ce sów pa to lo gicz nych. Ne fro pa tia IgA 
(IgAN), bę dą ca naj częst szą przy czy ną KZN 
u lu dzi, sta no wi rów nież istot ny pro blem 
w po pu la cji psów. Jest ona szcze gól nie czę -
sto dia gno zo wa na u te rie rów psze nicz nych, 
ale wy stę pu je tak że u in nych ras, ta kich jak 
Shar Pei czy ber neń ski pies pa ster ski. Śred -
nia wie ku psów w mo men cie dia gno zy wy -
no si oko ło 6 lat, przy czym za uwa żal na jest 
więk sza pre dys po zy cja u suk. Ob raz kli nicz -
ny IgAN mo że obej mo wać róż no rod ne ob -
ja wy, w tym po liu rię/po li dyp sję (PU/PD), 
po stę pu ją cy spa dek ma sy cia ła, wy mio ty oraz 
en te ro pa tię biał ko gub ną (7). Ni niej szy ar ty -
kuł ma na ce lu kom plek so we przed sta wie -
nie pa to me cha ni zmów, dia gno sty ki oraz ak -
tu al nych stra te gii te ra peu tycz nych IgAN, 
z uwzględ nie niem za le ceń In ter na tio nal Re -
nal In te rest So cie ty (IRIS) (3). 
 

Pa to ge ne za 
 
IgAN jest cho ro bą im mu no lo gicz ną 
zwią za ną z nad pro duk cją im mu no glo bu -

lin A (IgA) przez ko mór ki B w szpi ku 
kost nym, wy ni ka ją cą z dys funk cji ślu -
zów ko we go ukła du od por no ścio we go 
(7). Od kła da nie kom plek sów IgA 
w kłę busz kach ner ko wych po wo du je 
pro li fe ra cję ko mó rek me zan gium, 
uszko dze nie po do cy tów i bło ny fil tra -
cyj nej, co pro wa dzi do biał ko mo czu 
i krwin ko mo czu. Cho ro ba na si la się 
w prze bie gu in fek cji dróg od de cho wych 
lub za bu rzeń je li to wych, co wska zu je 
na in te rak cje mię dzy ukła do we („or gan 
cros stalk”). Mo le ku lar ne me cha ni zmy 
obej mu ją nie pra wi dło wą ga lak to zy la cję 
IgA, sprzy ja ją cą od kła da niu kom plek -
sów im mu no lo gicz nych (7). 
 

Dia gno sty ka 
 
Klu czo we ob ja wy IgAN to sub kli nicz ny 
biał ko mocz i krwin ko mocz (4). Zgod nie 
z kla sy fi ka cją IRIS (3), pa cjen tów dzie li 
się na sta dia: 
• Sta dium IA: Upo rczy wy biał ko mocz 

bez azo te mii, bez ob ja wów kli nicz nych. 
• Sta dium IB: Biał ko mocz z nad ci śnie -

niem. 
• Sta dium II: Biał ko mocz z hi po al bu mi -

ne mią (IIA: bez po wi kłań; IIB: z po wi -
kła nia mi, np. nad ci śnie nie, cho ro ba za -
to ro wo -za krze po wa). 

• Sta dium III: Biał ko mocz z azo te mią 
(IIIA: bez nad ci śnie nia i hi po al bu mi -

ne mii; IIIB: z nad ci śnie niem; IIIC: 
z nad ci śnie niem i hi po al bu mi ne mią). 

Te ra pia 
 
Ce lem te ra pii IgAN jest re duk cja biał ko -
mo czu, kon tro la nad ci śnie nia i spo wol -
nie nie pro gre sji cho ro by (2). Głów ne 
stra te gie te ra peu tycz ne obej mu ją: 
 
• Farmakoterapia: 
Gli ko kor ty ko ste ro idy: pred ni zo lon 
(0,5-1 mg/kg/do bę) w mi ni mal nych 
daw kach efek tyw nych, sku tecz ny w na -

NEFROPATIA 
IgA U PSÓW: 
PATOGENEZA, 
DIAGNOSTYKA 
I TERAPIA

Diagnostyka obejmuje badania krwi 
(kreatynina, fosfor), badanie moczu 
(elektroforeza białek, stosunek 
białko/kreatynina), pomiar ciśnienia 
krwi metodą Dopplera oraz USG 
nerek (2). Biopsja cienkoigłowa 
z oceną mikroskopową (świetlną, 
immunofluorescencyjną, 
elektronową) potwierdza 
immunologiczne podłoże choroby. 
Testy na choroby odkleszczowe 
(ELISA, PCR) są istotne 
w diagnostyce różnicowej. 
Ograniczeniem biopsji jest ryzyko 
powikłań (np. krwiak) i konieczność 
znieczulenia ogólnego (2). 
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do strym prze bie gu lub te ra piach pul sa -
cyj nych [2]. 
My ko fe no lan mo fe ty lu: lek pierw sze go 
rzu tu w cięż kich, szyb ko po stę pu ją cych 
KZN (5-10 mg/kg co 24 h, do sto so wy -
wa ne in dy wi du al nie). Ob ja wy nie po żą -
da ne (bie gun ka, wy mio ty) wy ma ga ją 
ostroż ne go daw ko wa nia (2). 
Cy klo fos fa mid: Sto so wa ny w te ra piach 
pul sa cyj nych (50-100 mg/m² co 2-4 ty -
go dnie) w opor nych przy pad kach, zwy -
kle w po łą cze niu z gli ko kor ty ko ste ro ida -
mi. Sku tecz ność w IgAN jest nie- 
po twier dzo na; wy ma ga mo ni to ro wa nia 
mor fo lo gii krwi z po wo du ry zy ka su pre -
sji szpi ku (2). 
Aza tio pry na i cy klo spo ry na A: le ki 
wspo ma ga ją ce, re du ku ją ce daw ki gli ko -
kor ty ko ste ro idów (2). 
In hi bi to ry ACE (ACEI): ena la pryl  
(0,5 mg/kg co 12 h), któ ry zmniej sza ci -
śnie nie kłę busz ko we i biał ko mocz (cel: 
re duk cja o ≥50 %). Mo ni to ro wa nie po ta -
su i ci śnie nia krwi jest nie zbęd ne (4). 
Blo ke ry re cep to ra an gio ten sy ny II 
(ARB): tel mi sar tan (1 mg/kg co 12 h) 
jest sku tecz ny u ko tów z bra kiem da nych 
o sku tecz no ści u psów [2]. 
Le ki prze ciw za krze po we: aspi ry na  
(1–5 mg/kg/do bę) lub klo pi do grel w pro -
fi lak ty ce za to ro wo -za krze po wej (4). 
Flo zy ny: in hi bi to ry SGLT2 (np. da pa -
gli flo zy na) wy ka zu ją dzia ła nie ne fro pro -

tek cyj ne, sta bi li zu jąc ci śnie nie kłę busz -
ko we, ale ich sto so wa nie w we te ry na rii 
jest ogra ni czo ne (8). 

Klu czo we zna cze nie ma od po wied nia 
die ta oraz in no wa cyj ne po dej ścia te ra -
peu tycz ne. Die ta ne fro pro tek cyj na po -
win na być ubo ga w biał ko i fos for, jed no -
cze śnie wzbo ga co na w kwa sy ome ga -3. 
Ta ki spo sób ży wie nia zna czą co zmniej -
sza ob cią że nie ne rek oraz re du ku je sta -
ny za pal ne, wspie ra jąc ich pra wi dło we 
funk cjo no wa nie (4). Me dy cy na re ge ne -
ra cyj na, a w szcze gól no ści te ra pia me -
zen chy mal ny mi ko mór ka mi ma cie rzy -
sty mi (MSC), sta no wi obie cu ją cy, choć 
wciąż eks pe ry men tal ny kie ru nek w le -
cze niu cho rób ne rek. Ba da nia (6) wska -
zu ją, że MSC mo gą sku tecz nie zmniej -
szać biał ko mocz oraz sta ny za pal ne, 
a tak że wspie rać re ge ne ra cję po do cy tów 
– ko mó rek klu czo wych dla fil tra cji ner -
ko wej. Nie ste ty, brak stan da ry zo wa nych 
pro to ko łów le cze nia i dłu go ter mi no -
wych da nych do ty czą cych bez pie czeń -
stwa i sku tecz no ści wciąż ogra ni cza sze -
ro kie za sto so wa nie tej me to dy (6). 
Wy tycz ne IRIS (In ter na tio nal Re nal 
In te rest So cie ty) (3) kła dą na cisk 
na stop nio we ob ni ża nie ci śnie nia krwi 
u pa cjen tów z cho ro ba mi ne rek, jed no -
cze śnie prze strze ga jąc przed ry zy kiem 
hi po ten sji. Na le ży pa mię tać, że blo ke ry 
ka na łu wap nio we go, ta kie jak am lo dy -

pi na, nie są le ka mi pierw sze go rzu tu 
w tej gru pie pa cjen tów ze wzglę du 
na po ten cjal ne ry zy ko na si le nia biał ko -
mo czu (3). 

Canine IgA Nephropathy: 
pathogenesis, diagnosis  
and therapy 
 
IgA nephropathy (IgAN) is one of 
the leading causes of glomerular 
kidney disease (GKD) in small 
animal veterinary medicine, 
particularly in the Wheaten Terrier 
breed, where its prevalence  
is estimated at 10–15 % of the 
population. In human medicine,  
it accounts for 25–50 % of primary 
GKD cases, leading to end-stage 
renal failure. Clinical signs in dogs 
range from subclinical proteinuria 
to rapidly progressive GKD. This 
article discusses the pathogenesis, 
diagnosis, and therapeutic 
regimens of IgAN, taking into 
account the recommendations  
of the International Renal Interest 
Society (IRIS). Two clinical cases 
illustrate the diagnostic  
and therapeutic challenges. 
 
Keywords: IgA nephropathy, 
glomerulonephritis, proteinuria, 
hypertension, immunosuppression.
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Przy pa dek kli nicz ny 1: Krop ka 
 
Pa cjent ka: Su ka, 2 la ta, skie ro wa na z po -
wo du upo rczy we go biał ko mo czu.  
Wy wiad: Die ta o ob ni żo nej za war to ści 
biał ka, opie ka be ha wio ry sty z po wo du 
tem pe ra men tu.  
Ba da nia: 
• Krew: Nie wiel ka azo te mia (kre aty ni -

na 1,8 mg/dL), fos for w nor mie. 
• Mocz: Biał ko mocz (sto su nek biał -

ko/kre aty ni na 2,8), elek tro fo re za wy ka -
za ła al bu mi ny. 

• Ci śnie nie krwi: 220 mmHg (me to da 
Dop ple ra, pra wa przed nia koń czy na, 
man kiet nr 2). 

 • USG: Zwięk szo na echo ge nicz ność ko -
ry ne rek, bez po sze rze nia ukła du zbior -
cze go. 

 • Test ELISA: Do dat ni wy nik prze ciw -
ciał prze ciw ko Ana pla sma, wy klu czo -
ny PCR (wy nik ujem ny). 

 • Biop sja cien ko igło wa: Me zan gial no -
-pro li fe ra cyj ne za pa le nie kłę busz ków 
ner ko wych.  

Le cze nie: My ko fe no lan mo fe ty lu  
(5 mg/kg co 24 h) i tel mi sar tan (1 mg/kg 
co 12 h). Po 3 ty go dniach po pra wa sa mo -
po czu cia, re duk cja biał ko mo czu o 30 %.  
Ko men tarz: Przy pa dek pod kre śla ko -
niecz ność po głę bio nej dia gno sty ki (biop -
sja, wy klu cze nie cho rób od klesz czo wych) 
i in dy wi du al ne go do bo ru te ra pii. Dal sze 
mo ni to ro wa nie jest za le ca ne co 3 mie -
sią ce. 

 

Przy pa dek kli nicz ny 2: Rex 
 
Pa cjent: pies, te rier psze nicz ny, sa miec,  
5 lat, skie ro wa ny z po wo du PU/PD, 
spad ku ma sy cia ła i wy mio tów.  
Wy wiad: Epi zo dy bie gun ki, brak wcze -
śniej szej dia gno sty ki ne fro lo gicz nej.  
Ba da nia: 
• Krew: azo te mia (kre aty ni na 2,8 mg/dL), 

hi po al bu mi ne mia (2,1 g/dL), fos for  
5,8 mg/dL. 

• Mocz: biał ko mocz (sto su nek biał -
ko/kre aty ni na 3,5), krwin ko mocz, elek -
tro fo re za po twier dzi ła al bu mi ny. 

• Ci śnie nie krwi: 190 mmHg (me to da 
Dop ple ra). 

• USG: zwięk szo na echo ge nicz ność ko -
ry ne rek, bez zmian w ukła dzie zbior -
czym. 

• Biop sja cien ko igło wa: Me zan gial no -
-pro li fe ra cyj ne KZN. 

• Te sty na cho ro by od klesz czo we:  
ujem ne. 

Le cze nie: Ena la pryl (0,5 mg/kg co 12 h), 
aspi ry na (2 mg/kg/do bę), die ta ne fro -
pro tek cyj na (1). Po 4 ty go dniach re duk -
cja biał ko mo czu o 40 %, ci śnie nie 

krwi 160 mmHg. Roz wa żo no my ko fe -
no lan mo fe ty lu w przy pad ku pro gre sji. 
Wcze sne za sto so wa nie ACEI i pro fi lak -
ty ki prze ciw za krze po wej po pra wi ło  
pa ra me try kli nicz ne. Dal sze mo ni to ro -
wa nie obej mu je oce nę biał ko mo czu co  
4 ty go dnie. 

 

Ro ko wa nie w Ne fro pa tii IgA (IgAN) 
 
Ro ko wa nie w ne fro pa tii IgA (IgAN) jest 
sil nie uza leż nio ne od sta dium za awan so -
wa nia cho ro by, re ak cji or ga ni zmu 
na wdro żo ne le cze nie oraz wy stę po wa nia 
po wi kłań (2). W przy pad ku Sta dium IA, 
gdzie uda je się sku tecz nie kon tro lo wać 
biał ko mocz, me dia na prze ży cia wy no si 
za zwy czaj po nad 5 lat (2). Sy tu acja zmie -
nia się w Sta dium IB–IIA, gdzie me dia -
na prze ży cia skra ca się do 3–5 lat, a do -
dat ko wo wzra sta ry zy ko po wi kłań, ta kich 
jak nad ci śnie nie czy hi po al bu mi ne mia 
(2). Naj bar dziej nie ko rzyst ne ro ko wa nie 
do ty czy Sta dium IIB–IIIC, w któ rym 
me dia na prze ży cia wy no si za le d wie  
1–3 la ta, a ry zy ko roz wo ju schył ko wej 
nie wy dol no ści ne rek (SNN) w cią gu  
1–5 lat jest bar dzo wy so kie (2). Klu czo -
wym po zy tyw nym czyn ni kiem ro kow ni -
czym jest re duk cja biał ko mo czu o co  
naj mniej 50 % w cią gu 4–8 ty go dni 
od roz po czę cia le cze nia (2). Nie ste ty, brak 
od po wie dzi na le cze nie im mu no su pre syj -
ne w cią gu 3 mie się cy wska zu je na szyb -
ką pro gre sję cho ro by (2). War to za zna -
czyć, że młod szy wiek psów (po ni żej  
6 lat) oraz wcze sne po sta wie nie dia gno -
zy zna czą co po pra wia ją ro ko wa nie, szcze -
gól nie u psów ra sy te rier psze nicz ny (2). 

 

In no wa cyj ne po dej ścia te ra peu tycz ne 
w ne fro pa tii 
 
Po za stan dar do wy mi me to da mi le cze -
nia ne fro pa tii, roz wi ja ne są rów nież in -
ne obie cu ją ce po dej ścia te ra peu tycz ne. 
Wśród nich na szcze gól ną uwa gę za słu -
gu je me dy cy na re ge ne ra cyj na. Ko mór ki 
ma cie rzy ste (MSC) wy ka zu ją sil ne dzia -
ła nie im mu no mo du lu ją ce i prze ciw za -
pal ne, a tak że nio są po ten cjał re ge ne ra -
cji po do cy tów – ko mó rek klu czo wych 
dla pra wi dło wej funk cji ne rek (6). Ba da -
nia, ta kie jak te pro wa dzo ne przez Qu -
im by (2019) (6), su ge ru ją, że MSC mo -
gą zmniej szać biał ko mocz u psów 
z prze wle kłą cho ro bą ne rek (CKD), jed -
nak bra ku je jesz cze spe cy ficz nych da nych 
do ty czą cych ich sku tecz no ści w ne fro pa -
tii IgA (IgAN). Głów ne ogra ni cze nia 
w ich za sto so wa niu to wy so ki koszt oraz 
brak stan da ry zo wa nych pro to ko łów le -
cze nia (6). In nym kie run kiem są czyn -

ni ki wzro stu, a w szcze gól no ści oso cze 
bo ga to płyt ko we (PRP), któ re mo że 
wpły wać na po pra wę mi kro krą że nia 
ner ko we go. Me to da ta wy ma ga jed nak 
dal szych, po głę bio nych ba dań. Co raz 
więk sze za in te re so wa nie bu dzi tak że 
mo du la cja mi kro bio mu je li to we go po -
przez sto so wa nie pro bio ty ków. Kon cep -
cja „osi je li to wo -ner ko wej” („gut -kid ney 
axis”) su ge ru je, że mo dy fi ka cja flo ry bak -
te ryj nej je lit mo że zmniej szać pro duk -
cję IgA, co jest klu czo we w pa to ge ne zie 
IgAN. Wstęp ne ba da nia są obie cu ją ce, 
jed nak na ten mo ment bra ku je ofi cjal -
nych wy tycz nych do ty czą cych ich sto so -
wa nia. W fa zie przed kli nicz nej znaj du -
ją się rów nież in hi bi to ry TGF-ß, któ re 
po ten cjal nie mo gą spo wal niać pro ces 
zwłók nie nia ne rek, co sta no wi jed no 
z głów nych wy zwań w le cze niu cho rób 
ne rek. 
 

Pod su mo wa nie 
 
Ne fro pa tia IgA u psów to wy zwa nie wy -
ma ga ją ce kom plek so wej dia gno sty ki 
i in dy wi du al nej te ra pii. Biop sja ne rek 
po twier dza im mu no lo gicz ne pod ło że 
cho ro by, umoż li wia jąc sto so wa nie im -
mu no su pre sji. ACEI, ARB, le ki prze -
ciw za krze po we i flo zy ny sku tecz nie 
kon tro lu ją biał ko mocz i nad ci śnie nie, 
spo wal nia jąc pro gre sję (8). Me dy cy -
na re ge ne ra cyj na i pro bio ty ki otwie ra ją 
no we per spek ty wy, ale wy ma ga ją dal -
szych ba dań. Wcze sna dia gno za i mo ni -
to ro wa nie są klu czo we dla po pra wy ro -
ko wa nia. ● 
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M
o ment po ro du jest dłu go 
wy cze ki wa nym wy da rze -
niem i zwią za ny jest z sil ny -
mi emo cja mi u ho dow cy. 
Pro ces po ro du u kla czy 

prze bie ga dy na micz nie, dla te go zna jo mość 
pod sta wo wej fi zjo lo gii, od po wied nie przy -
go to wa nie, a tak że pra wi dło wa oce na sy tu -
acji są klu czo we w ho dow li ko ni. Obec nie 
jed nym z po waż niej szych pro ble mów w na -
szym kra ju jest nie do sta tecz na licz ba le ka rzy 
pra cu ją cych w te re nie. Czę sto ho dow cy nie 
są w sta nie uzy skać od po wied niej po mo cy 
dla kla czy czy też no wo rod ka na czas, dla te -
go też uświa da mia nie wła ści cie li ko ni o wła -
ści wym przy go to wa niu do te go new ral gicz -
ne go okre su jest tak waż ne. 

 

Prze bieg po ro du 
 

Po ród u kla czy mo że my po dzie lić na trzy 
fa zy, któ re po win ny płyn nie prze cho dzić 
jed na w dru gą. W pierw szym eta pie do -
cho dzi do skur czów przy go to waw czych 
i po stę pu ją ce go roz war cia szyj ki ma ci cy, 
po nad to do cho dzi do ro ta cji pło du 
do po sta wy gór nej i po ło że nia głów ko -
we go lub po ślad ko we go. Pod ko niec 
pierw szej fa zy płód po wi nien być uło żo -
ny w pra wi dło wej po zy cji z koń czy na mi 
skie ro wa ny mi ku uj ściu szyj ki ma ci cy. Po -
ło że nie po ślad ko we jest fi zjo lo gicz ne, ale 

wy ma ga czę sto in ter wen cji ze wzglę du 
na zwięk szo ne ry zy ko udu sze nia się pło -
du przy wy dłu żo nym po ro dzie (5). 

Pierw sza fa za po ro du mo że trwać mię -
dzy 30 mi nut, a na wet 4 go dzi ny. Klacz mo -
że wy ka zy wać sil ny nie po kój, czę sto zmie -
niać po zy cję na le żą cą, krą żyć po bok sie, 
grze bać w ściół ce, od da wać czę ściej mocz, 
a tak że sil niej się po cić (3). Czę sto za cho -
wa nie kla czy po rów ny wa ne jest do te go to -
wa rzy szą ce go kol ce. Za rów no czas trwa nia 

ob ja wów, jak i ich na si le nie, za leż ne jest in -
dy wi du al nie od tem pe ra men tu kla czy. 
Zmia ny w za cho wa niu (ner wo wość, wy ko -
py wa nie „gniaz da”) ho dow ca mo że za uwa -
żyć na wet kil ka dni przed po ro dem. 
W pierw szej fa zie na le ży za pew nić kla czy 
spo kój, ale sta le ją ob ser wo wać (2, 5). 

Dru gą fa zą po ro du jest wy pie ra nie pło -
du, któ re nie po win no trwać dłu żej niż  
20 mi nut. W tym eta pie wkli no wa ny płód 
w wor ku owo dnio wym prze cho dzi przez 

PORÓD U KLACZY 
NA DRODZE 
WSPÓŁPRACY LEKARZA 
WETERYNARII I HODOWCY

Ryc. 1. Widoczny pęcherz płodowy, początek drugiej fazy porodu.  
Fot. Julia Przeborowska. Zdjęcia zostały wykonane w hodowli Polskich 
Koni Zimnokrwistych, wł. Stanisław Procajło. 
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ka nał rod ny dzię ki sil nym skur czom (2). 
Sy gna łem przej ścia w tę fa zę po ro du jest 
wy ciek wód pło do wych z dróg rod nych, 
a na stęp nie po ja wie nie się pę che rza pło -
do we go – wor ka owo dnio we go (ryc. 1). 
Po pa ru mi nu tach in ten syw nych skur -
czów, po win ny po ja wić się koń czy ny 
przed nie i noz drza lub koń czy ny tyl ne. 
Klacz w więk szo ści przy pad ków kła dzie 
się w tej fa zie po ro du (1).  

Za koń cze niem po ro du nie jest mo -
ment po ja wie nia się źre bię cia na świe cie, 
a wy da le nie ło ży ska (błon pło do wych). 
Ostat nia fa za po ro du, ja ką jest wy par cie 
błon pło do wych, po win na trwać do 3 go -
dzin od wy par cia pło du (7). 

 

Przy go to wa nie do po ro du 
 

Od po wied nie przy go to wa nie sie bie, kla czy 
oraz bok su do po ro du sta no wi obo wią zek 
ho dow cy tak, by za pew nić bez pie czeń stwo 
i spraw ny prze bieg po ro du. Boks po ro do -
wy po wi nien być od po wied nio du ży, by 
klacz mo gła swo bod nie po nim krą żyć oraz 
po ło żyć się wy god nie. We dług obo wią zu -
ją cych prze pi sów od no śnie do mi ni mal nych 
wa run ków utrzy ma nia ko ni w ta kim bok -
sie na le ży za gwa ran to wać 12 m2 (10). Wy -
star cza ją ca ilość miej sca zmniej sza stres kla -
czy, jak rów nież po zwa la na swo bod ną 
in ter wen cję przy kom pli ka cjach w cza sie 
po ro du. Boks po ro do wy po wi nien być wy -
czysz czo ny, zde zyn fe ko wa ny i wy peł nio ny 
su chą oraz czy stą ściół ką.  

Klacz, do tak przy go to wa ne go po miesz -
cze nia, wpro wa dza my na mi ni mum 4 ty -

go dnie przed spo dzie wa ną da tą po ro du, 
tak aby mo gła się przy zwy cza ić do no we -
go oto cze nia i wy two rzyć prze ciw cia ła, 
któ re póź niej wraz z sia rą prze ka że źre bię -
ciu. Do brą prak ty ką ho dow la ną jest za wi -
ja nie ogo na kla czy ban da żem ela stycz nym, 
co w zna czą cy spo sób zwięk sza hi gie nę. 
Zor ga ni zo wa ny ho dow ca przed po ro dem 
za opa trzy się w: osob ne wia dro, któ re nie 
jest wy ko rzy sty wa ne do po je nia ko ni, tak 
aby słu ży ło do umy cia rąk w cza sie trwa -
nia ak cji po ro do wej; jo dy nę, któ rą na le ży 
roz cień czyć z wo dą w pro por cji 1:3 (że by 
nie po pa rzy ła de li kat nych tka nek pło du) 
oraz bę dzie ona wy ko rzy sta na do de zyn -
fek cji pę po wi ny; gąb ki i środ ki de zyn fek -
cyj ne do my cia kla czy po po ro dzie, któ re 
bę dą słu ży ły do wy czysz cze nia oko li cy za -
du i wy mie nia. Po zo sta wio na krew czy 
bło ny pło do we w tym miej scu (wła śnie 
w oko li cy za du i wy mie nia) sta no wią 
świet ną po żyw kę dla bak te rii, dla te go na -
le ży je usu nąć, że by nie nad wy rę żać jesz -
cze sła be go ukła du od por no ścio we go źre -
bię cia, któ ry bę dzie mieć kon takt 
z drob no ustro ja mi pod czas po bie ra nia 
mle ka. Obo wiąz ko wo trze ba się rów nież 
za opa trzyć w no życz ki do prze cię cia pę -
po wi ny; bu tel kę do od po je nia źre bię cia, 
la tar kę/czo łów kę. Je śli ma my w zwy cza -
ju trzy ma nie kla czy bez kan ta ru, na le ży 
go mieć w ła two do stęp nym miej scu obok 
bok su czy też na drzwiach do nie go, tak 
aby w ra zie ko niecz no ści prze pro wa dze -
nia kla czy w in ne miej sce, moż na by ło 
z te go kan ta ru sko rzy stać. Prze zor ny  
ho dow ca jest rów nież przy go to wa ny 
na ewen tu al ny brak lub zmniej szo ną ilość 
sia ry, co mo że być spo wo do wa ne wie lo -
ma czyn ni ka mi, jak np. przed wcze sny po -
ród, śmierć kla czy po po ro dzie, zbyt 
wcze sne roz po czę cie lak ta cji. W ta kim 
wy pad ku war to przy go to wać do mo wy 
bank sia ry lub sko rzy stać z ko mer cyj nych 
pre pa ra tów. 

Klu czo wym ele men tem dla ho dow cy 
jest nad zór nad prze bie giem po ro du tak, 
by w ra zie kom pli ka cji mógł we zwać le -
ka rza we te ry na rii i wie dział, kie dy po ród 
się za czął. Nie zbęd ne do te go jest to, aby 
ho dow ca miał wy zna czo ny ter min po ro -
du ba zu jąc na da cie kry cia lub in se mi na -
cji, śred nio jest to 335. dzień cią ży.  
Po nad to ist nie ją do dat ko we po mo ce 
w po sta ci pro stych me tod prze wi dy wa -
nia ter mi nu po ro du, ta kie jak po miar 
tem pe ra tu ry cia ła oraz pH wy dzie li ny 
gru czo łu mle ko we go. Te dzia ła nia po -
zwa la ją na sku tecz ne usta le nie cza su po -
ro du z do kład no ścią do trzech dni (9). 
Naj sku tecz niej szym spo so bem unik nię -
cia prze ga pie nia mo men tu po ro du jest 
za in sta lo wa nie ka mer w bok sie i ob ser -

wa cja zmian za cho wa nia kla czy w ob rę -
bie tych trzech wy zna czo nych dni.  

 

Moż li we kom pli ka cje po ro du 
 

Zna jo mość pod staw fi zjo lo gii po ro du 
umoż li wia pra wi dło we wy kry cie nie pra -
wi dło wo ści i słusz ne pod ję cie de cy zji 
o tym, czy na le ży we zwać le ka rza we te -
ry na rii, czy też nie. 

Zna czą cym utrud nie niem w przy pad -
ku pa to lo gii po ro du u kla czy jest je go dy -
na micz ny prze bieg oraz wą skie „okno” 
cza so we do udzie le nia sku tecz nej po mo -
cy. Klu czo wy dla ho dow cy jest tak że wy -
bór le ka rza we te ry na rii, któ ry w ra zie 
kom pli ka cji w prze bie gu źre bie nia, bę -
dzie go to wy przy je chać do kla czy lub 
przy jąć zwie rzę w kli ni ce na wet w no cy. 
Ta kie usta le nia po win ny za paść jesz cze 
na dłu go przed spo dzie wa nym po ro dem. 

Ze wzglę du na ko niecz ność szyb kie go 
dzia ła nia za rów no ho dow cy, jak i le ka rza, 
istot na jest zna jo mość moż li wych pa to -
lo gii po ro du i oce na, jak na gła jest po trze -
ba in ter wen cji.  

Jed nym ze wska zań do we zwa nia le ka -
rza we te ry na rii jest prze dłu ża ją ca się któ -
ra kol wiek z faz po ro du. Dłu gość fa zy 
przy go to waw czej, któ ra cha rak te ry zu je 
się zmia na mi w za cho wa niu zwie rzę cia, 
mo że być trud na do oce ny ze wzglę du 
na in dy wi du al ność w be ha wio rze kla czy. 
Na pod sta wie zna jo mo ści tem pe ra men -
tu ko nia oraz w przy pad ku na si la ją cych 
się ob ja wów, ho dow ca po wi nien po in for -
mo wać le ka rza o swo im za nie po ko je niu. 

Prze dłu ża ją ca się dru ga fa za po ro du 
sta no wi bez po śred nie za gro że nie ży cia 
źre bię cia. Głów ny mi przy czy na mi wy -
dłu że nia tej fa zy są nie pra wi dło wo ści 
w po ło że niu oraz pod sta wie, a tak że róż -
ne go ro dza ju za par cia, wa dy wro dzo ne 
czy za bu rzo ne pro por cje wiel ko ści źre -
bię cia wzglę dem sze ro ko ści dróg rod nych 
kla czy, wy czer pa nie kla czy, nie wy star cza -
ją ca si ła skur czów mię śniów ki ma ci cy. 
W przy pad ku bra ku wy par cia pło du 
do 20 mi nut od wy cie ku wód pło do wych 
i roz po czę cia ak tyw nych skur czów, na le -
ży bez względ nie roz po cząć in ter wen cję 
we te ry na ryj ną (2). 

Wy bór me tod po mo cy, bez kr wa wej  
al bo krwa wych (ce sar skie cię cie lub fe to -
to mia), na le ży do le ka rza we te ry na rii, 
któ ry po wi nien po kie ro wać ho dow cę 
do kli ni ki lub przy je chać na miej sce w jak 
naj krót szym cza sie. Ho dow ca nie po wi -
nien zwle kać z we zwa niem le ka rza we te -
ry na rii, bio rąc pod uwa gę, jak szyb ko  
do cho dzi do udu sze nia się pło du, wy czer -
pa nia kla czy oraz ile cza su le karz we te ry -
na rii po trze bu je na do jazd na miej sce lub 

Mare delivery through 
cooperation between 
a veterinarian and a breeder 
 
This article outlines the physiology of 
parturition in mares and discusses 
some common complications that 
can arise during the perinatal period.  
It emphasizes the importance of 
proper preparation for foaling,  
the potential pathologies associated 
with parturition, and the neonatal care 
required for the foal. A thorough 
understanding of the physiological 
processes of labor and careful 
monitoring during foaling can help 
prevent complications such as 
dystocia, endometritis, laminitis, 
toxemia, and weakness in newborns. 
Recognizing when to seek professional 
help remains a challenging task  
for many horse owners. 
 
Keywords: horse, parturition, 
neonatology, placenta, reproduction.
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ile cza su ho dow ca po trze bu je na trans -
port kla czy do kli ni ki. 

Czę sto ba ga te li zo wa ne są pa to lo gie zwią -
za ne z ostat nią fa zą po ro du – wy par cie błon 
pło do wych. Od kle je nie się błon pło do wych 
u kla czy po win no na stą pić w ca ło ści do  
3 go dzin po przyj ściu źre bię cia na świat 
(7, 11). Pra wi dło we za koń cze nie trze cie go 
eta pu po ro du wpły wa na zdro wie i ży cie 
mat ki oraz no wo rod ka. W przy pad ku, gdy 
ło ży sko nie zo sta nie wy da lo ne do 3 go dzin, 
mó wi my o za trzy ma niu błon pło do wych 
i bez względ nie ko niecz na jest szyb ka in ter -
wen cja we te ry na ryj na. Nie na le ży zwle kać 
z udzie le niem po mo cy, gdyż już w mo men -
cie prze rwa nia sznu ra pę po wi no we go, 
w tkan kach roz po czy na ją się pro ce sy,  
w wy ni ku któ rych do cho dzi do pro duk cji 
tok syn, któ re nie tyl ko mo gą wy wo łać  
re ak cję lo kal ną, ja ką jest za pa le nie ma ci cy, 
ale tak że ob ja wy ogól ne – sep sę (7). 

Po przyj ściu na świat no wo rod ka i prze -
rwa niu pę po wi ny, na le ży za bez pie czyć 
zwi sa ją cą z dróg rod nych część ło ży ska, 
tak by klacz przy pad ko wo na nią nie na -
stą pi ła. Naj prost szym spo so bem jest za -
wią za nie su pła ze zwi sa ją cej czę ści (ryc. 2). 

Klu czo wym ele men tem jest upew nie -
nie się, że ło ży sko ode szło w ca ło ści. 
Do do kład nej oce ny obec no ści obu ro -
gów, ło ży sko na le ży uło żyć w kształt li te -
ry „F” (ryc. 3), a tak że moż na na peł nić je 
wo dą, by wy kryć brak cią gło ści tka nek.  

W przy pad ku bra ku któ re go kol wiek 
z ro gów lub ubyt ków tka nek na tych miast 
na le ży skon tak to wać się z le ka rzem  
we te ry na rii. W przy pad ku za trzy ma nia 
na wet nie wiel kie go frag men tu ło ży ska, 
pro ce sy za pal ne oraz po stę pu ją ce en do -
me tri tis bę dzie pro wa dzi ło do po gor sze -
nia sta nu ogól ne go zwie rzę cia, a tak że za -
gra ża ło ży ciu kla czy (7). 

In ną pa to lo gią zwią za ną z bło na mi pło -
do wy mi jest ich przed wcze sne od kle je nie 
w trak cie trwa nia dru giej fa zy, co skut ku je 
wy pie ra niem pło du w omocz nio ko smów -
ce, a nie w sa mym wor ku owo dnio wym. 
Z dróg rod nych wi docz ny jest wy sta ją cy 
czer wo ny wo rek z cha rak te ry stycz ną 
gwiaz dą po środ ku, stąd na zwa tej pa to lo -
gii „red bag de li ve ry” (ryc. 4). Sta no wi to 
bez po śred nie za gro że nie ży cia źre bię cia. 
Na le ży na tych miast prze ciąć bło ny pło -
do we czy stym na rzę dziem w ostroż ny 
spo sób, by nie uszko dzić znaj du ją ce go się 
we wnątrz pło du. Bez szyb kiej in ter wen -
cji doj dzie do udu sze nia się źre bię cia 
w cią gu kil ku mi nut (6). 

 

Opie ka nad no wo rod kiem 
 

Pierw sze go dzi ny ży cia są dla źre bię cia 
szcze gól nie waż ne. W cza sie 1-2 mi nut 

po win no przy jąć po zy cję most ko wą 
(ryc. 5) i mieć re gu lar ny od dech, na stęp -
nie do 30 mi nut po dej mo wać pierw sze 
pró by wsta wa nia. Moż na się kie ro wać za -
sa dą „1, 2, 3”. Po 1 go dzi nie źre bię po win -
no pew nie stać i szu kać wy mie nia, po 2 go -
dzi nach po brać sia rę, a po 3 go dzi nach 

klacz po win na wy da lić bło ny pło do we. 
Źre bię do 8 go dzin po na ro dzi nach po -
win no wy da lić smół kę. Ja kie kol wiek od -
stęp stwa od te go sche ma tu są pod sta wą 
do skon sul to wa nia się z le ka rzem we te ry -
na rii. Je śli do szło do za trzy ma nia smół ki, 
za le ca się wy ko na nie le wa ty wy. 

Ryc. 2. Podwiązane łożysko po narodzinach źrebięcia.  
Fot. Julia Przeborowska. Zdjęcia zostały wykonane w hodowli Polskich 
Koni Zimnokrwistych, wł. Stanisław Procajło.

Ryc. 3. Kompletne łożysko ułożone w literę „F”.  
Fot. Julia Przeborowska. Zdjęcia zostały wykonane w hodowli Polskich 
Koni Zimnokrwistych, wł. Stanisław Procajło. 
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Oprócz kon tro li od da nia smół ki war to 
rów nież zwró cić uwa gę, czy źre bię od da -
ło mocz. Zlek ce wa że nie te go przy pad ku 
mo że do pro wa dzić na wet do pęk nię cia 
pę che rza mo czo we go czy mo czo wo dów. 
Z re gu ły źre bię ta od da ją mocz po oko -
ło 5-6 go dzi nach po na ro dzi nach. Ob ja -
wy za trzy ma nia mo czu są po dob ne 
do tych ob ser wo wa nych pod czas za trzy -
ma nia smół ki. Kry tycz na oce na od da nia 
mo czu sta no wi za tem istot ny aspekt opie -
ki nad no wo rod kiem (4). 

Klu czo wym ele men tem jest prze pro wa -
dze nie ba da nia neo na to lo gicz ne go, któ re 
zo sta ło opi sa ne do kład niej w ar ty ku le „Ba -
da nie neo na to lo gicz ne i opie ka nad no wo -
rod kiem krok po kro ku” (9). Pę po wi nę na -
le ży zo sta wić na 20-30 mi nut, aby krew, 
któ ra po zo sta ła w sznu rze pę po wi no wym 
mo gła zo stać wchło nię ta do ukła du krwio -
no śne go źre bię cia. Na stęp nie na le ży ją 
uciąć na sze ro kość dło ni i zde zyn fe ko wać 
roz two rem jo dy ny z prze go to wa ną wo dą 
w sto sun ku 1:3. Roz cień cze nie jo dy ny 
wo dą po zwa la na unik nię cie po pa le nia 
tka nek no wo rod ka. Tak przy go to wa nym 
pre pa ra tem pę po wi nę moż na de zyn fe ko -
wać 2-3 ra zy dzien nie przez pierw szy ty -
dzień ży cia, aby zmi ni ma li zo wać ry zy ko 
zwią za ne z za ka że niem pęp ka, co mo że 
pro wa dzić do tzw. ku law ki. 

 

Co da lej po za koń czo nym po ro dzie? 
 

Po za koń czo nej 3 fa zie po ro du klacz na -
le ży oczy ścić z po zo sta łej krwi i po zo sta -
łych błon pło do wych – w szcze gól no ści 
w oko li cy wy mie nia. Dal sze za da nia ho -
dow cy po le ga ją na ob ser wa cji zmian za -
cho wa nia się kla czy i ewen tu al ne go po -
gor sze nia się sta nu ogól ne go. Mo że te mu 
to wa rzy szyć pod wyż sze nie tem pe ra tu ry 
cia ła, po ce nie się, apa tia, zmia ny ape ty tu, 
wy pły wy z dróg rod nych (ryc. 6) oraz 
ewen tu al ne ku la wi zny. Ta kie ob ja wy są 
pod sta wą do we zwa nia le ka rza we te ry na rii.  

 

Pod su mo wa nie 
 

Po mi mo że okres wy źre bień po tra fi być 
wy zwa niem za rów no dla ho dow cy jak 
i le ka rza we te ry na rii, to od po wied nio mo -
ni to ro wa ny po ród oraz wła ści wa opie ka 
po po ro do wa zna czą co zwięk sza efek tyw -
ność ho dow li. Ho dow ca po sia da ją cy wie -
dzę do ty czą cą fi zjo lo gii po ro du jest bar -
dzo do brze przy go to wa ny na moż li we 
kom pli ka cje okre su oko ło po ro do we go. ● 
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Ryc. 4. Przedwczesne odklejenie błon płodowych z widoczną 
charakterystyczną gwiazdą szyjki macicy.  
Fot. dzięki uprzejmości Prof. Wojciecha Barańskiego.  

Ryc. 5. Noworodek w pozycji 
mostkowej.  
Fot. Julia Przeborowska. Zdjęcia 
zostały wykonane w hodowli 
Polskich Koni Zimnokrwistych,  
wł. Stanisław Procajło. 

Ryc. 6. Zapalenie macicy –  
wypływ z dróg rodnych klaczy  
48 h po porodzie.  
Fot. Julia Przeborowska. Zdjęcia 
zostały wykonane w hodowli 
Polskich Koni Zimnokrwistych,  
wł. Stanisław Procajło.
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W
 pa to ge ne zie cho rób dia -
gno zo wa nych u ryb, klu -
czo we zna cze nie ma ko -
re la cja trzech skła do -
wych, tj. czyn ni ka cho ro -

bo twór cze go, or ga ni zmu (ry by) oraz śro do -
wi ska. Zro zu mie nie wza jem nych in te rak cji 
wy stę pu ją cych po mię dzy ty mi ele men ta mi, 
le ży u pod staw efek tyw ne go za rzą dza nia 
zdro wiem ryb, w tym za po bie ga nia cho ro -
bom. Pre zen to wa na fi lo zo fia czę sto oka zu je 
się trud na do prze ło że nia na kon kret ne roz -
wią za nia prak tycz ne z uwa gi na współ cze sne 
pro ble my, z któ ry mi bo ry ka się pol ska akwa -
kul tu ra. Po mi mo wie lu prze ciw no ści, dys po -
nu je ona no wo cze snym i li czą cym się w Unii 
Eu ro pej skiej po ten cja łem, cze go do wo dem 

jest ro sną ca z ro ku na rok wiel kość pro duk -
cji kon sump cyj nych ryb słod ko wod nych 
(30). W ho dow li ryb im mu no pro fi lak ty ka 
za czy na na bie rać szcze gól ne go zna cze nia. 
Układ od por no ścio wy tych zwie rząt, w po -
rów na niu do or ga ni zmów sta ło ciepl nych, 
jest znacz nie bar dziej na ra żo ny na dzia ła nie 
róż nych czyn ni ków stre so gen nych, za kłó ca -
ją cych je go spraw ne funk cjo no wa nie. Zmia -
ny w śro do wi sku wod nym, jak rów nież róż -
ne go ro dza ju stre so geny, po wo du ją bo wiem 
ob ni że nie sta tu su im mu no lo gicz ne go ryb, 
stwa rza jąc wa run ki do roz wo ju drob no -
ustro jów cho ro bo twór czych, efek tem cze go 
jest ko niecz ność po dej mo wa nia za bie gów 
te ra peu tycz nych. Aspekt ten współ cze śnie 
jest nie zmier nie istot ny, bez po śred nio zwią -

za ny za rów no z ob ser wo wa nym zja wi skiem 
na ra sta nia opor no ści bak te rii na sto so wa ne 
środ ki prze ciw drob no ustro jo we, jak rów nież 
przy pad ka mi nie uza sad nio ne go me dycz nie 
lub też błęd ne go sto so wa nia le ków. Za gad -
nie nia te są klu czo we w od nie sie niu 
do wpro wa dza nej przez UE po li ty ce re duk -
cji zu ży cia środ ków prze ciw drob no ustro jo -
wych (22). Wo bec po wyż sze go, na le ży roz -
po cząć dys ku sję i wska zać moż li wość pod ję -
cia kon kret nych dzia łań, wy cho dząc 
na prze ciw re al nym wy zwa niom zwią za nym 
z re duk cją sto so wa nia w me dy cy nie we te ry -
na ryj nej nie któ rych che mio te ra peu ty ków. 
Al ter na tyw ne me to dy wal ki z drob no ustro -
ja mi wy wo łu ją cy mi cho ro by u zwie rząt wy -
da ją się mieć obec nie klu czo we zna cze nie. 

MOŻLIWOŚCI 
ZASTOSOWANIA 
SWOISTEJ 
IMMUNOPROFILAKTYKI 
U RYB W ODNIESIENIU  
DO ICH UKŁADU 
IMMUNOLOGICZNEGO 
 

Igor Działak1, Zuzanna Zinczenko1, Hubert Dyl1, Karolina Kitlińska1, Agnieszka Pękala-Safińska2 
1 Studenckie Koło Naukowe Medyków Weterynaryjnych, sekcja Ichtiopatologii „Tołpyga” działająca przy Wydziale Medycyny Weterynaryjnej i Naukach o Zwierzętach 

Uniwersytetu Przyrodniczego w Poznaniu 
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Z du żą uwa gą i otwar to ścią na le ży więc po -
dejść do wdra ża nia róż nych za bie gów zmie -
rza ją cych do sty mu la cji od por no ści u ryb, 
przy czy nia jąc się tym sa mym do bu do wa nia 
od por no ści na in fek cje bak te ryj ne. 

Ce lem ni niej sze go opra co wa nia jest 
pre zen ta cja moż li wo ści za sto so wa nia 
swo istej im mu no pro fi lak ty ki u ryb ho -
dow la nych, z uwzględ nie niem sy tu acji 
w na szym kra ju w tym za kre sie.  

 

Budowa i funkcja układu 
odpornościowego ryb 

 
Pra wi dło we funk cjo no wa nie or ga ni zmu 
za pew nia spraw nie dzia ła ją cy układ od -
por no ścio wy, któ ry wy kształ cił sze reg 

me cha ni zmów, za rów no wro dzo nych, 
jak i na by tych, swo istych oraz nie swo -
istych, ko mór ko wych i hu mo ral nych. 
Wszyst kie wy mie nio ne skła do we 
wspól nie i na róż nych eta pach prze ciw -
dzia ła ją wnik nię ciu pa to ge nów i ich 
roz wo jo wi w or ga ni zmie. Me cha ni zmy 
od por no ścio we obej mu ją więc kom plek -
so wą pro tek cję wy ra żo ną w obec no ści 
ba rier ana to micz nych oraz funk cjo no -
wa niu ukła du im mu no lo gicz ne go, któ -
ry u ryb dzia ła po dob nie do in nych krę -
gow ców wyż szych, z tą róż ni cą, iż 
prze wa ża ją w nim re ak cje nie swo iste, sil -
nie za leż ne od tem pe ra tu ry oto cze nia, 
przy mniej szej róż no rod no ści im mu no -
glo bu lin (3, 13). 

Jak wspo mnia no wcześniej, u ryb, po -
dob nie jak u krę gow ców wyż szych, wy -
róż nia my wro dzo ną oraz na by tą (ada -
pta cyj ną) od por ność. Pierw sza z nich 
ge ne ru je bar dzo szyb ką, po wsta łą czę sto 
w cią gu kil ku mi nut, od po wiedź 
na czyn nik cho ro bo twór czy, ce chu jąc się 
bra kiem spe cy ficz no ści dla da ne go pa -
to ge nu. Od por ność wro dzo na za le ży 
prze waż nie od tem pe ra tu ry oto cze nia, 
wy ka zu jąc więk szą ak tyw ność w niż szych 
jej za kre sach. Od por ność ada pta cyj -
na u ryb cha rak te ry zu je się spe cy ficz ną 
re ak cją prze ciw ko da ne mu czyn ni ko wi 
cho ro bo twór cze mu, w któ rej to, po je go 
roz po zna niu, na stę pu je roz wój ko mó rek 
pa mię ci umoż li wia ją cy ich szyb ką pro li -
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Potential applications  
of specific 
immunoprophylaxis  
in fish in relation  
to their immune system 
 
Specific immunoprophylaxis is 
emerging as a critical strategy for 
protecting the health of cultured 
fish, particularly in light of 
increasing restrictions on the use 
of antimicrobial agents in 
aquaculture. This article explores 
the potential of vaccination as  
a preventive measure against 
infectious diseases in fish, with  
a focus on the distinctive features 
of the fish immune system.  
While a variety of immunization 
approaches are currently 
employed in aquaculture, special 
emphasis is placed on the role of 
autogenous vaccines as a viable 
alternative to antibiotic treatment. 
The article presents selected case 
studies from Poland and other 
countries, illustrating the practical 
implementation of such vaccines. 
Furthermore, key determinants  
of vaccine efficacy are discussed, 
underscoring the importance  
of tailoring immunization protocols 
to the specific environmental  
and physiological conditions  
of the target fish populations. 
 
Keywords: fish, immune system, 
autogenous vaccines, prevention, 
immunoprophylaxis.
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fe ra cję po po wtór nym kon tak cie z pa to -
ge nem. W od po wie dzi tej, trwa ją cej 
od kil ku do kil ku na stu ty go dni, po śred -
ni czą głów nie im mu no glo bu li ny i cy to -
tok sycz ne ko mór ki T (16, 32). 

Ce lem lep sze go zro zu mie nia skom -
pli ko wa nych pro ce sów im mu no lo gicz -
nych to czą cych się w or ga ni zmie ryb, 
jest za po zna nie się z on to ge ne zą ukła -
du od por no ścio we go. Wie dza ta jest 
nie zbęd na do roz po zna nia zdol no ści 
im mu no lo gicz nych ryb na róż nych eta -
pach ich roz wo ju, prze kła da jąc się bez -
po śred nio na moż li wo ści i ce lo wość za -
sto so wa nia szcze pień pro fi lak tycz nych 
u tych zwie rząt.  

 
Ontogeneza układu  
odpornościowego ryb 
W trak cie roz wo ju osob ni cze go ryb kost -
nosz kie le to wych, do któ rych za li cza ne są 
ry by kon sump cyj ne, ta kie jak pstrąg tę -
czo wy (On cor hyn chus my kiss Wal baum, 
1792), karp (Cy pri nus car pio) czy ozdob -
ne da nio prę go wa ny (Bra chy da nio re rio), 
w pierw szej ko lej no ści po ja wia ją się ele -
men ty nie swo iste go, a z cza sem swo iste -
go sys te mu obron ne go. Po cząt ko wa he -
ma to po eza za cho dzi już na eta pie 
roz wo ju lar wal ne go, w wo recz ku żółt ko -
wym i po śred niej ma sie ko mó rek we -
wnątrz za rod ko wych. Dla przy kła du, 
tkan ka krwio twór cza wy kry wa na jest 
w ner ce ryb 4 dni po za płod nie ni. U wy -
klu tych larw wy stę pu ją już na rzą dy lim -
fa tycz ne, któ re dzie lą się na pier wot ne 
(na le żą do nich gra si ca oraz ner ka gło -
wy) oraz wtór ne (ner ka, śle dzio na oraz 
tkan ka lim fa tycz na zwią za na z bło ną ślu -
zo wą) (35). 

Gra si ca słod ko wod nych ryb kost nosz -
kie le to wych swo ją struk tu rą i funk cją jest 
po dob na do gra si cy ssa ków. Zlo ka li zo wa -
na po stro nie grzbie to wej ja my skrze lo -
wej i ści śle zwią za na z na błon kiem gar -
dła, zor ga ni zo wa na jest w we wnętrz ny 
rdzeń oraz ze wnętrz ną ko rę (35). Roz -
miar gra si cy zmie nia się w cza sie roz wo -
ju ry by, bę dąc naj więk szą w okre sie  
na ryb ko wym (2-3 mie siące ży cia). 
Po osią gnię ciu doj rza ło ści płcio wej przez 
ry by, ob ser wu je się jej in wo lu cję (26). 
Gra si ca skła da się z lim fo cy tów T w róż -
nych sta diach doj rze wa nia, przy czym 
wy róż nia się ich dwa ro dza je: cy to tok -
sycz ne ko mór ki T (CTL) i po moc ni cze 
ko mór ki T (Th). Stąd, na czy nia mi lim -
fa tycz ny mi, wę dru ją one do róż nych czę -
ści cia ła (35). 

Wraz z in wo lu cją gra si cy, pro duk cję 
lim fo cy tów przej mu je ner ka, któ ra funk -
cyj nie po dzie lo na jest na część gło wo wą 
(pro ne ph ros), śród ner cze (me so ne ph ros) 

oraz część tyl ną (opi sto ne ph ros). U do -
ro słych ryb kost nosz kie le to wych ta 
pierw sza tra ci zdol no ści wy dal ni cze 
prze kształ ca jąc się w głów ny na rząd lim -
fa tycz ny pro du ku ją cy lim fo cy ty B oraz 
wy twa rza ją cy prze ciw cia ła. Ner ka gło -
wo wa jest głów nym na rzą dem krwio -
twór czym, rów no waż nym szpi ko wi 
kost ne mu ssa ków (6, 35). Po nad to, peł -
ni ona funk cję na rzą du en do kryn ne go, 
po sia da jąc funk cje po dob ne do nad ner -
czy ssa ków. Wy dzie la kor ty ko ste ro idy 
oraz in ne hor mo ny kon tro lu ją ce pro ces 
osmo re gu la cji, od po wiedź na stres, a tak -
że od po wiedź im mu no lo gicz ną (27). 

Śle dzio na jest głów nym, wtór nym na -
rzą dem lim fa tycz nym ryb, zwy kle wy stę -
pu ją cym po je dyn czo, cho ciaż u nie któ -
rych ga tun ków wy róż nia my dwa lub 
wię cej pła tów. W śle dzio nie wy stę pu ją 
cen tra me la no ma kro fa go we (MMC), 
w któ rych doj rza łe lim fo cy ty B są ak ty -
wo wa ne przez an ty ge ny, umoż li wia jąc 
roz wój wy dzie la ją cych prze ciw cia ła ko -
mó rek pla zma tycz nych i ko mó rek pa mię -
ci (27). MMC bę dą ce sku pi ska mi lim fo -
cy tów, ko mó rek pla zma tycz nych czy 
ma kro fa gów, zgro ma dzo ne wo kół na czyń 
krwio no śnych, po więk sza ją się w cza sie 
za ka żeń bak te ryj nych, peł niąc funk cję 
bak te rio bój czą. Ak ty wo wa ne są one rów -
nież po za tru ciach czyn ni ka mi che micz -
ny mi. Ich dzia łal ność prze ciw drob no -
ustro jo wa wią że się z obec no ścią w nich 
me la ni ny, któ ra bie rze udział w pro duk -
cji nad tlen ku wo do ru, a tak że neu tra li zu -
je sub stan cje tok sycz ne (3). 

 
Wrodzone i nabyte mechanizmy 
odporności u ryb 
W skład wro dzo nych me cha ni zmów od -
por no ści u ryb wcho dzą na rzą dy ukła du 
im mu no lo gicz ne go, ta kie jak skó ra, 
skrze la, je li to oraz na rząd wę chu, a tak że 
ele men ty ko mór ko we i hu mo ral ne.  

Pierw szą li nią obro ny prze ciw drob no -
ustro jo wej jest ba rie ra ana to micz na, któ -
rą u ryb two rzą skó ra, śluz, na bło nek 
skrze li, prze wo du po kar mo we go i noz -
drzy. Skó ra jest uwa ża na za naj więk szy 
im mu no lo gicz nie ak tyw ny or gan. 
W prze ci wień stwie do ssa ków, nie jest 
ona zro go wa cia ła, a skła da się z ży wych 
ko mó rek. In te gral ność skó ry jest nie -
zbęd na do za pew nie nia ho me osta zy 
w or ga ni zmie. Wraz z łu ska mi i ślu zem 
two rzy głów ną ba rie rę za po bie ga ją cą 
prze do sta wa niu się drob no ustro jów i pa -
so ży tów do or ga ni zmu, blo ku jąc im moż -
li wość ko lo ni za cji. Ze skó rą zwią za na jest 
po nad to tkan ka lim fo idal na (SALT), 
któ ra sta no wi je den z wtór nych na rzą dów 
lim fo idal nych zwią za nych ze ślu zów ką 

(MALT). Obej mu je ona po nad to tkan -
kę lim fo idal ną zwią za ną z je li tem 
(GALT), tkan kę lim fo idal ną zwią za ną ze 
skrze la mi (GIALT) oraz tkan kę lim fo -
idal ną zwią za ną z no so gar dłem (NALT) 
(24). On to ge ne za ko mó rek od por no ścio -
wych skó ry i ślu zu, miej sca wy chwy ty wa -
nia i pre zen ta cji an ty ge nu oraz miej sce 
wy dzie la nia prze ciw ciał w skó rze na dal 
nie są do kład nie zna ne (2). Na le ży za zna -
czyć, iż wy dzie la nie ślu zu zwięk sza się 
u ryb w wa run kach stre su, za ka żeń, in wa -
zji pa so ży tów czy dzia ła niu draż nią cych 
sub stan cji che micz nych. 

Ślu zem po kry ta jest rów nież po -
wierzch nia skrze li. Za pew nia on w pew -
nym stop niu ochro nę le żą cym pod nim 
ko mór kom na błon ko wym. Skrze la, 
oprócz ro li w od dy cha niu, osmo re gu la cji, 
re gu la cji pH, peł nią po nad to funk cję wy -
dal ni czą w od nie sie niu do pro duk tów 
prze mian azo to wych, jak rów nież wtór -
ne go na rzą du lim fo idal ne go, w któ rym 
ini cjo wa na jest swo ista od po wiedź im -
mu no lo gicz na. Obej mu jąc po wierzch nię 
oko ło 0,1-0,4 m2/kg ma sy cia ła, skrze la 
są ide al nym miej scem wy mia ny ga zów, 
ale tak że jed ną z głów nych dróg wni ka -
nia czyn ni ków cho ro bo twór czych (8). 
Dla te go też obec ne na ich po wierzch ni 
lim fo cy ty B oraz T re agu ją na czyn ni ki 
cho ro bo twór cze oraz an ty ge ny obec ne 
w szcze pion kach (24). Nie zmier nie in te -
re su ją cym jest fakt ist nie nia od ręb ne go, 
skrze lo we go ukła du od por no ścio we go. 
Świad czy o tym zwięk szo ny po ziom 
prze ciw ciał obec nych w ślu zie skrze lo -
wym w po rów na niu z su ro wi cą, po eks -
po zy cji na dzia ła nie bak te rii Fla vo bac te -
rium bran chio phi lum (14, 33, 34). Ba da nia 
wy ka za ły po nad to, iż po zio my eks pre sji 
mRNA im mu no glo bu lin kla sy IgD i IgT 
oka za ły się zna czą co wyż sze w skrze lach 
pstrą ga tę czo we go im mu ni zo wa ne go 
dro gą ką pie li, co su ge ru je, że są one funk -
cjo nal nie po dob ne do IgA ssa ków (17). 

Prze wód po kar mo wy ryb wy ście lo ny 
jest bło ną ślu zo wą, któ rą w czę ści je li to -
wej po kry wa śluz je li to wy. W żo łąd ku 
ryb ło so sio wa tych, śluz wy dzie la en zy my 
tra wien ne o sil nie pro te oli tycz nej na tu -
rze, usta na wia jąc wy jąt ko wo nie przy ja -
zne dla czyn ni ków cho ro bo twór czych, 
kwa śne śro do wi sko. Nie któ re ry by, np. 
kar pio wa te, nie po sia da ją pra wi dło we go 
żo łąd ka, a co za tym idzie, ana to micz nie 
nie ma ją re gio nu o ni skim pH. Aspekt 
ten ma klu czo we zna cze nie w im mu ni -
za cji ryb dro gą do ust ną. W je li cie tyl nym 
wy stę pu je bo wiem wspo mnia na wcze -
śniej tkan ka lim fo idal na, GALT, w któ -
rej to do mi nu ją ce są im mu no glo bu li ny 
kla sy IgT. Zwięk szo ne wy dzie la nie IgT 
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w je li tach ryb ob ser wo wa ne jest po ich 
im mu ni za cji za rów no dro gą do ust ną, jak 
i przez ką pie le, szcze gól nie u ryb kar pio -
wa tych (24). 

Na rząd wę cho wy po sia da roz pro szo ne 
ko mór ki lim fo idal ne zwa ne NALT. Po -
dob nie jak w je li tach i skó rze, im mu no -
glo bu li ny kla sy IgT sta no wią tu więk -
szość, a sto su nek IgT/IgM w ślu zie  
no so wym jest 20 ra zy więk szy niż w su -
ro wi cy. We dług da nych li te ra tu ro wych, 
im mu ni za cja ryb dro gą do no so wą za pew -
nia pro tek cję po rów ny wal ną do in iek cji 
do mię śnio wej (29). 

Prze ciw dzia ła nie wtar gnię ciu drob no -
ustro jów do or ga ni zmu ry by od by wa się 
rów nież przez współ dzia ła nie fa go cy to -
zy i róż nych sub stan cji o cha rak te rze nie -
swo istym, tj. li zo zy mu, do peł nia cza, in -
ter fe ro nu, biał ka C -re ak tyw ne go czy 
trans fe ry ny, któ re to ha mu ją roz wój drob -
no ustro jów po przez blo ko wa nie do stę pu 
do że la za (3, 13). Sub stan cje o po dob nym 
dzia ła niu obec ne są rów nież w ikrze, 
w któ rej, oprócz bia łek do peł nia cza, wy -
kry to tak że im mu no glo bu li ny, głów nie 
kla sy IgM, prze ka zy wa ne ja ko ele ment 
od por no ści swo istej od ma tek – ikrzy cy. 
Obec ność IgM w wo recz ku żółt ko wym 
su ge ru je więc zdol ność prze ka zy wa nia 
od por no ści przez mat kę (3, 35). 

Im mu no glo bu li ny (Ig) sta no wią ele -
ment hu mo ral nej od po wie dzi im mu no lo -
gicz nej. To dzię ki ich obec ność moż li we 
jest za sto so wa nie sku tecz nej im mu no pro -
fi lak ty ki swo istej. Funk cje im mu no glo bu -
lin obej mu ją neu tra li za cję wi ru sów, tok -
syn, ad he zyn bak te ryj nych, ak ty wa cję 
ukła du do peł nia cza, opso ni za cję pa to ge -
nów (26). Po nad to, od gry wa ją waż ną ro -
lę w od por no ści ślu zów ko wej. Struk tu -
ral nie im mu no glo bu li na (Ig) ryb jest 
po dob na do ssa czej. Skła da się ona 
z dwóch iden tycz nych łań cu chów cięż -
kich i dwóch iden tycz nych łań cu chów 
lek kich, po łą czo nych wią za nia mi di -
siarcz ko wy mi. U ryb wy stę pu ją trzy ro -
dza je im mu no glo bu lin: IgM, IgD oraz 
IgT. IgM, bę dą ca te tra me rem, jest głów -
ną im mu no glo bu li ną wy stę pu ją cą w wy -
so kich stę że niach w su ro wi cy i ślu zie 
(skrze lach, skó rze, je li tach), a jej mia no 
róż ni się znacz nie mię dzy ga tun ka mi ryb, 
wy ka zu jąc po nad to za leż ność od wie ku, 
tem pe ra tu ry i po ry ro ku (15, 25). IgD od -
gry wa zna czą cą ro lę w ukła dzie od por no -
ści skó ry i ślu zów ki skrze li. Stę że nie im -
mu no glo bu li ny wzra sta po eks po zy cji 
or ga ni zmu ry by na pa to ge ny. IgT bie rze 
udział w od por no ści bło ny ślu zo wej je lit, 
a jej ro la jest po dob na do IgA u ssa ków. 

Od por ność ryb bu du ją rów nież ma -
kro fa gi, mo no cy ty, ko mór ki NK (na tu ral 

kil ler), nie spe cy ficz ne ko mór ki cy to tok -
sycz ne (NCC) i gra nu lo cy ty, ta kie jak 
neu tro fi le (27). Ich ro la jest po dob -
na do ssa czych od po wied ni ków. Ry by są 
naj bar dziej pry mi tyw ny mi ga tun ka mi 
po sia da ją cy mi głów ny kom pleks zgod -
no ści tkan ko wej (MHC), ze staw an ty -
ge nów obec nych na po wierzch niach ko -
mó rek od po wie dzial nych za od por ność 
ko mór ko wą i od rzu ce nie prze szcze pu. 
Po sia da ją an ty ge ny MHC kla sy I, II i III. 
An ty ge ny kla sy I są obec ne na wszyst -
kich ko mór kach ją drza stych, a po przez 
zdol ność wią za nia się z en do gen ny mi 
an ty ge na mi, sty mu lu ją cy to tok sycz ne ko -
mór ki T CD8+ do nisz cze nia za ka żo nej 
ko mór ki, od gry wa jąc w ten spo sób waż -
ną ro lę w od por no ści ko mór ko wej (20). 
Czą stecz ki CD8 i MHC kla sy I są wy -
kry wa ne w sta diach lar wal nych ryb, co 
wska zu je, że od por ność ko mór ko wa mo -
że być in du ko wa na już na tym eta pie ich 
roz wo ju (31). 

Na le ży za zna czyć, że na by ta od po -
wiedź im mu no lo gicz na u ryb mo du lo wa -
na jest przez róż ne czyn ni ki, ta kie jak 
tem pe ra tu ra wo dy, wiek ry by, dzia ła nie 
czyn ni ków stre so gen nych, a w przy pad -
ku sto so wa nia im mu no pro fi lak ty ki swo -
istej – dro gi po da nia szcze pion ki. 

 

Swoista stymulacja układu 
immunologicznego ryb 

 
Ce lem sto so wa nia im mu no pro fi lak ty ki 
swo istej jest wy two rze nie lub po pra wa 
swo istej od po wie dzi ko mór ko wej i hu -
mo ral nej or ga ni zmu, któ ry zo stał za -
szcze pio ny prze ciw ko da nej cho ro bie lub 
gru pie cho rób wy wo ła nych przez okre -
ślo ny pa to gen (4, 9). Kon takt ukła du od -
por no ścio we go zdro we go or ga ni zmu 
z an ty ge nem po zwa la wy wo łać re ak cję 
i pa mięć im mu no lo gicz ną, któ ra przy -
spie szy ak ty wa cję sku tecz nej od po wie dzi 
im mu no lo gicz nej pod czas po now ne go 
kon tak tu or ga ni zmu z kon kret nym an ty -
ge nem (4, 23). W tym wła śnie ce lu sto -
so wa ne są szcze pion ki. 

Pierw sze pró by szcze pie nia ryb ło so -
sio wa tych po dej mo wa no już w la tach 40. 
ubie głe go wie ku, ce lem ich ochro ny 
przed wrzo dzie ni cą wy wo ły wa ną przez 
psy chro fil ną bak te rię Ae ro mo nas sal mo ni -
ci da subsp. sal mo ni ci da. Od te go cza su na -
stą pił szyb ki roz wój ba dań zmie rza ją cych 
do opra co wa nia pre pa ra tów im mu no lo -
gicz nych prze ciw ko róż nym czyn ni kom 
cho ro bo twór czym. Po mi mo te go, wciąż 
ist nie je pro blem zwią za ny z upo wszech -
nie niem szcze pień ryb, za rów no wśród 
ho dow ców, jak też sa mych le ka rzy we te -
ry na rii. Wy ni ka to z pa ru przy czyn, 

do któ rych za li czyć moż na, m.in. utrzy -
mu ją cą się za cho waw czość bran ży 
akwa kul tu ry w od nie sie niu do szcze -
pień, bar dzo ma łą do stęp ność pre pa ra -
tów, pro ble my na tu ry lo gi stycz nej itp. 
Tym cza sem, sto so wa nie swo istej im mu -
no pro fi lak ty ki w zna czą cy spo sób eli mi -
nu je zu ży cie sub stan cji prze ciw drob no -
ustro jo wych w pro duk cji zwie rzę cej, 
w tym w ho dow li ryb (22). 

Aby móc za sto so wać sku tecz ną im mu -
no pro fi lak ty kę, na le ży prze pro wa dzić 
ana li zę tła za bu rzeń zdro wot nych wy stę -
pu ją cą w da nym obiek cie ho dow li. Klu -
czo wą kwe stię sta no wią tu ba da nia la bo -
ra to ryj ne, któ rych ce lem jest izo la cja, 
a na stęp nie cha rak te ry sty ka drob no -
ustro jów bę dą cych po ten cjal nym źró -
dłem za gro żeń zdro wot nych. Tyl ko na tej 
pod sta wie moż li we bę dzie wdro że nie 
efek tyw nych dzia łań im mu no pro fi lak -
tycz nych, opie ra jąc się na pre pa ra cie 
przy go to wa nym na po trze by da ne go go -
spo dar stwa, na ba zie drob no ustro jów 
z nie go wy izo lo wa nych. Pre pa ra ty ta kie 
okre śla ne są mia nem szcze pio nek au to -
ge nicz nych. Me to dy ka ich przy go to wa -
nia jest róż na, za leż na od licz by bak te rii 
wy bra nych do kom po zy cji szcze pion ki, 
dro gi po da nia (w ką pie li, in iek cji, do ust -
nie), jak i sa mej tech ni ki przy go to wa nia 
fi nal ne go pro duk tu. 

Sto so wa nie szcze pio nek u ryb w na -
szym kra ju ogra ni cza się obec nie je dy -
nie do ho dow li ryb ło so sio wa tych, 
w któ rych im mu no pro fi lak ty ka pro wa -
dzo na jest głów nie w aspek cie wal ki 
z jer si nio zą, a ostat nio rów nież z wrzo -
dzie ni cą. W na szym kra ju do pusz czo -
na do ob ro tu jest tyl ko jed na ko mer cyj -
na szcze pion ka, skie ro wa na prze ciw ko 
pierw szej z wy mie nio nych cho rób – jer -
si nio zie (21). Nie za wsze jed nak przy -
no si ona sa tys fak cjo nu ją ce efek ty, cze go 
głów ną przy czy ną jest zmien ność ob ser -
wo wa na wśród izo lo wa nych z przy pad -
ków kli nicz nych bak te rii, jak rów nież 
sto pień ich zja dli wo ści dla ryb. Znacz -
nie bar dziej efek tyw ne są szcze pion ki 
au to ge nicz ne (12, 28). 

Ho dow cy ryb ło so sio wa tych w wie lu 
kra jach (np. w Niem czech, Fran cji, Da -
nii, Nor we gii) od lat od no szą suk ce sy 
w za po bie ga niu bak te ryj nym cho ro bom 
ryb przez sto so wa nie szcze pio nek au to -
ge nicz nych. W Pol sce swo ista im mu no -
pro fi lak ty ka wdra ża na jest coraz śmie lej, 
cie sząc się uzna niem na szych pro du cen -
tów ryb. Wy cho dząc na prze ciw po trze -
bom ho dow ców, w Ka te drze Na uk 
Przed kli nicz nych i Cho rób Za kaź nych 
Wy dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej 
i Na uk o Zwie rzę tach Uni wer sy te tu 
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Przy rod ni cze go w Po zna niu pod ję to  
ba da nia nad opra co wa niem kom plek so -
wej im mu no pro tek cji prze ciw ko wrzo -
dzie ni cy ryb ło so sio wa tych, cho ro bie wy -
wo ły wa nej przez psy chro fil ną bak te rię 
Ae ro mo nas sal mo ni ci da subsp. sal mo ni ci da. 
Ba da nia te re ali zo wa ne są w ra mach 
gran tu „Im mu no pro fi lak ty ka ja ko al ter -
na ty wa dla an ty bio ty ko te ra pii w ho dow li 
pstrą ga wiel ko pol skie go” fi nan so wa ne go 
przez MNiSW w ra mach pro gra mu Na -
uka dla Spo łe czeń stwa II. 

Na sku tecz ność szcze pień wpły wa ją 
róż ne czyn ni ki, ta kie jak im mu no gen ność 
an ty ge nu uży te go w szcze pion ce, sta tus 
im mu no lo gicz ny ryb, ich wiek, dro ga po -
da nia, daw ka szcze pion ki, tem pe ra tu ra 
wo dy itp. Efek tyw ność szcze pie nia ryb 
bez wąt pie nia za le ży od czyn ni ków śro -
do wi sko wych, z któ rych naj więk sze zna -
cze nie ma tem pe ra tu ra wo dy (18). Prze -
pro wa dzo ne ba da nia wska za ły, iż u ryb 
ło so sio wa tych naj więk szą sku tecz ność, 
a więc ochro nę prze ciw bak te ryj ną osią -
gnię to przy za bie gach prze pro wa dza nych 
w za kre sach ter micz nych wo dy wy no szą -
cych od 5 do 10-12°C. Za bie gi wy ko ny -
wa ne w tem pe ra tu rze niż szej, przy 2°C, 
nie gwa ran to wa ły ochro ny prze ciw ko, 
cho ciaż by wrzo dzie ni cy. Szcze pie nia wy -
ko ny wa ne w wa run kach po wy żej 15°C 
po wo do wa ły na to miast krót ko trwa łą 
pro tek cję (10). 

W pro ce sie im mu ni za cji, klu czo we 
zna cze nie ma wy bór spo so bu im mu ni za -
cji ryb, któ ry po wi nien być ade kwat ny 
do ich wie ku i wiel ko ści. Pierw sze szcze -
pie nie po win no być wy ko na ne w opty -
mal nym ter mi nie, umoż li wia ją cym sty -
mu la cję ukła du im mu no lo gicz ne go 
i wła ści we roz wi nię cie się pa mię ci im -
mu no lo gicz nej u ryb. Naj lep szy czas wy -
ko na nia ta kie go za bie gu, umoż li wia ją cy 
osią gnię cie mak sy mal ne go okre su pro -
tek cji, to im mu ni za cja ryb o ma sie jed -
nost ko wej wy no szą cej od 2 do 4 g, 
w imer sji (w ką pie li) (11). Szcze pie nie to 
prze waż nie wy ko nu je się w wy lę gar -
niach, a więc w wa run kach kon tro lo wa -
nych, w któ rych mło dy or ga nizm po ten -
cjal nie nie miał jesz cze kon tak tu 
z czyn ni kiem cho ro bo twór czym wy stę -
pu ją cym w sta wach na ryb ko wych 
(przy ho dow lach ty pu otwar te go). Tym -
cza sem, w przy pad ku na ryb ku więk sze -
go szcze pie nia tą me to dą sta ją się kosz -
tow nym za bie giem, o du żym wy zwa niu 
lo gi stycz nym. Przy ję to więc za sa dę, iż 
na ry bek o ma sie jed nost ko wej wy no szą -
cej po wy żej 20 g na le ży im mu ni zo wać 
in iek cyj nie, po przez po da nie pre pa ra tu 
al bo do ja my brzusz nej, al bo mię śni 
grzbie to wych (10). 
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W za pew nie niu cią gło ści im mu no pro -
tek cji u ryb klu czo we zna cze nie ma ją 
szcze pie nia przy po mi na ją ce. Na le ży bo -
wiem pa mię tać, iż po je dyn cza im mu ni -
za cja wy ko na na w pierw szym okre sie 
wzro stu i roz wo ju ryb, za pew nia sku tecz -
ność i ochro nę prze ciw bak te ryj ną je dy -
nie przez pa rę mie się cy (10). 

 
Szczepienie ryb w kąpieli 
(immersyjne) 
Szcze pie nia im mer syj ne po le ga ją na za -
nu rza niu ryb w wo dzie za wie ra ją cej an -
ty ge ny, któ re wchła nia ne są przez skó rę, 
skrze la, li nię bocz ną lub/i je li ta. Po bra ne 
do krwi an ty ge ny, zo sta ją prze two rzo ne 
przez ele men ty ukła du od por no ścio we -
go or ga ni zmu w ce lu wy two rze nia od po -
wie dzi im mu no lo gicz nej (4, 7). An ty ge -
ny w szcze pion kach im mer syj nych 
wy stę pu ją w po sta ci za wie sin ży wych, 
ate nu owa nych bak te rii, bak te rii in ak ty -
wo wa nych for ma li ną czy też szcze pio nek 
wek to ro wych (18). Czas trwa nia szcze -
pie nia im mer syj ne go jest róż ny i za le ży 
od re ko men da cji jej pro du cen ta; mo że 
trwać krót ko, oko ło 30 se kund za nu rza -
jąc ry by w roz two rze o wy so kim stę że niu 
an ty ge nu, lub też dłu żej, od jed nej do pa -
ru go dzin, jed nak że stę że nie roz two ru 
szcze pion ki, w któ rej prze by wa ją ry by jest 
znacz nie niż sze w po rów na niu do po -
przed nie go (18). Ist nie je wy raź na za leż -
ność po mię dzy wy dłu ża niem cza su ką -
pie li ryb w roz two rze szcze pion ki, 
a zwięk szo nym po bra niem an ty ge nów 
z roz two ru, co jest nie zwy kle waż ne pod -
czas okre śla nia cza su im mer sji w za leż -
no ści od jej ro dza ju. Na le ży przy tym  
za zna czyć, iż ad sorp cja an ty ge nów 
w szcze pie niu do ko na nym dro gą im mer -
sji jest zna czą co niż sza w po rów na niu 
do apli ka cji szcze pion ki dro gą in iek cji. 
Za leż ność ta prze kła da się bez po śred nio 
na po ziom ochro ny im mu no lo gicz nej 
prze ciw ko da ne mu pa to ge no wi (7). Za -
tem, w prze wa ża ją cej więk szo ści przy -
pad ków, ten ro dzaj apli ka cji szcze pion ki 
da je krót ko trwa łą od por ność, a czas wy -
two rze nia od por no ści w za leż no ści od ga -
tun ku ry by, wa ha się od 3 do mak sy mal -
nie 8 mie się cy. 

Szcze pie nia im mer syj ne są bez wąt pie -
nia nie zwy kle sku tecz ną me to dą ma so -
we go szcze pie nia ryb (4, 18). Wśród ich 
za let na le ży wy mie nić sto sun ko wo 
umiar ko wa ną stre so gen ność za bie gu dla 
ryb, szyb kość wy ko na nia, ni ską pra co -
chłon ność oraz sku tecz ność po zwa la ją cą 
za pew nić od po wied ni po ziom od por no -
ści stad nej (7). Pod sta wo wy mi ogra ni -
cze nia mi tej me to dy jest po ten cjal nie 
nie rów no mier na im mu ni za cja ryb, 

a u du żych osob ni ków, wy dłu żo ny czas 
trwa nia im mer sji, a po nad to kosz ty oraz 
stres, na któ ry na ra żo ne są ry by (18). 

 
Szcze pie nie ryb w in iek cji 
Dro gą in iek cyj ną szcze pion ki po da je się 
po przez do ko na nie wkłuć do otrzew no -
wo (in tra pe ri to ne alis (i.p.)) lub do mię -
śnio wo (in tra mu scu la ris (i.m.)) (4). Jak 
po da ją da ne li te ra tu ro we, ze wzglę du 
na swo ją sku tecz ność, szcze pion ki do -
otrzew no we (i.p.) są obec nie naj czę ściej 
wy bie ra ne przez pro du cen tów. Obec nie 
do im mu ni za cji i.p. uży wa się ręcz nych 
lub au to ma tycz nych apli ka to rów, co za -
pew nia bar dzo du żą wy daj ność, po zwa -
la jąc na wy ko na nie za bie gu na 1000 
– 2000 ryb w cią gu go dzi ny. Tech ni ką po -
wszech nie sto so wa ną w szcze pie niach 
do mię śnio wych jest in iek cja za po mo cą 
igły lub al ter na tyw nie, przy uży ciu sprę -
żo ne go po wie trza (18). 

Szcze pie nia po przez in iek cję wy ko ny -
wa ne są u ryb ło so sio wa tych (4). Ten ro -
dzaj im mu ni za cji jest nie zwy kle sku tecz -
ny i po zwa la na otrzy ma nie wy so kie go 
po zio mu od por no ści or ga ni zmu prze ciw -
ko okre ślo ne mu pa to ge no wi w po rów na -
niu ze szcze pie nia mi w ką pie li (4, 18). Co 
wię cej, każ da szcze pio na ry ba otrzy mu -
je ta ką sa mą daw kę pre pa ra tu, co po zwa -
la na ujed no li ce nie po bu dze nia od po wie -
dzi im mu no lo gicz nej w po rów na niu 
do szcze pień do ust nych, w któ rej to me -
to dzie po bra nie szcze pion ki za le ży 
od ilo ści po bra nej pa szy przez osob ni ka 
(7). Oprócz oczy wi stych za let, szcze pie -
nie in iek cyj ne nie sie ze so bą wie le wad 
i za gro żeń. Są ni mi, z jed nej stro ny sa me 
pre pa ra ty, jak rów nież ry zy ko zwią za ne 
z wy ko ny wa niem za bie gu im mu ni za cji, 
uwzględ nia jąc re ak cję or ga ni zmu 
na wpro wa dze nie an ty ge nu. Dla te go też 
mul ti wa lent ność oraz obec ność ad iu tan -
tów przy czy nia ją się do no wych, po waż -
nych wy zwań dla ukła du od por no ścio we -
go szcze pio ne go osob ni ka. Kon se kwen cją 
te go jest kon ku ren cja an ty ge no wa, in ter -
fe ren cja mię dzy an ty ge na mi oraz nie spe -
cy ficz na im mu no su pre sja. Ad iu wan ty są 
po nad to przy czy ną me la ni za cji na rzą dów 
we wnętrz nych czy wy two rze nia się od -
po wie dzi za pal nej z moż li wo ścią roz wo -
ju miej sco we go lub roz pro szo ne go za pa -
le nia otrzew nej, ja ko efek tu miej sco we go 
po da nia szcze pion ki (4). Do nie pod wa -
żal nych efek tów szcze pień in iek cyj nych 
sto so wa nych u ryb na le ży wy mie nić 
skom pli ko wa ny pro ces tech nicz ny im -
mu ni za cji, obej mu ją cy znie czu le nie ryb, 
pra wi dło we wstrzyk nię cie pre pa ra tu 
za po mo cą apli ka to ra, a na stęp nie wy bu -
dze nie z ane ste zji (7, 18). Na le ży zwró cić 
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uwa gę rów nież na ogra ni cze nie ilo ści po -
da wa ne go an ty ge nu, li mi to wa ne ob ję to -
ścią pre pa ra tu uży te go do in iek cji. Apli -
ka cja szcze pio nek dro gą in iek cji wią że się 
z wy so kim stre sem dla ryb, mo gą cym 
pro wa dzić do ich śnię cia (18). W od nie -
sie niu do re ak cji ryb na apli ka cję pre pa -
ra tu na le ży tak że wy mie nić po wsta wa nie 
zro stów mię dzy na rzą da mi we wnętrz ny -
mi, a ścia ną otrzew nej oraz moż li wość 
na kłu cia je lit. Za bie gom tym to wa rzy szy 
po nad to prze rwa nie cią gło ści po włok cia -
ła, skut kiem cze go otwar te zo sta ją wro ta 
do za ka żeń bak te ryj nych (7, 18). Bar dzo 
pro ble ma tycz ne są rów nież ogra ni cze nia 
lo gi stycz ne wy ni ka ją ce z ma łej do stęp -
no ści fa chow ców do wy ko na nia ma so -
wych szcze pień in iek cyj nych ryb. Zauto -
ma ty zo wa nie te go pro ce su jest fak tem, 
jed nak po cią ga on za so bą wie le nie do -
sko na ło ści. Oprócz omó wio ne go po wy -
żej za gro że nia dla ryb, na le ży brać 
pod uwa gę rów nież awa ryj ność zauto -
ma ty zo wa nych sys te mów i trud no ści 
w ich ser wi so wa niu. 

Opi sa na po wy żej dro ga apli ka cji szcze -
pio nek jest w Pol sce sto so wa na je dy nie 
w kil ku obiek tach ho dow li. 

 
Szcze pie nie do ust ne ryb 
Szcze pie nie do ust ne ryb jest me to dą naj -
bar dziej opty mal ną, mo gą cą zy skać mia -
no szcze pie nia ide al ne go, bio rąc pod uwa -
gę brak ogra ni czeń co do wie ku i wiel ko ści 
ryb pod da wa nych im mu ni za cji, a w związ -
ku z tym, moż li wość ich im mu ni za cji 
w cią gu ca łe go okre su ho dow la ne go, 
przy bra ku na ra że nia na stres. Jed nak że, 
ten ro dzaj im mu no pro fi lak ty ki swo istej 
nie sie ze so bą wie le pro ble ma tycz nych za -
gad nień, po cząw szy od pro ce su pro duk cji 
szcze pion ki, na sku tecz no ści pre pa ra tu 
skoń czyw szy (7, 18). 

Ze wzglę du na de struk cyj ne dzia ła nie 
kwa śne go śro do wi ska żo łąd ka ryb ło so -
sio wa tych, w któ rym to an ty gen ule ga in -
ak ty wa cji, sku tecz ność szcze pio nek po -
da wa nych per os jest ni ska. Pre pa ra ty 
cha rak te ry zu ją się znacz nie krót szym 
cza sem sty mu la cji ukła du od por no ścio -
we go z po wo du de gra da cji i wchła nia nia 
an ty ge nów przez ko mór ki prze wo du po -
kar mo we go oraz ni skie go współ czyn ni -
ka trans fe ru an ty ge nów ze świa tła je li ta 
do ko mó rek im mu no lo gicz nie re ak tyw -
nych (18). Brak od por no ści szcze pio nek 
do ust nych na kwa śne śro do wi sko pa nu -
ją ce w żo łąd ku i je li cie przed nim u ryb ło -
so sio wa tych jest więc waż nym czyn ni -
kiem li mi tu ją cym pro ces pro jek to wa nia 
pre pa ra tów, któ re po win ny być wchła nia -
ne w tyl nym od cin ku prze wo du po kar -
mo we go. 

W ostat nich la tach po czy nio no du że 
po stę py w za kre sie spo so bu za bez pie cze -
nia an ty ge nów przed ich in ak ty wa cją. 
Za sto so wa nie od po wied nich sub stan cji 
osła nia ją cych an ty gen umoż li wia je go 
po wol ne uwal nia nie do pie ro w dal szych 
od cin kach prze wo du po kar mo we go, 
w któ rych ak ty wu ją me cha ni zmy od por -
no ści przy kon tak cie z an ty ge nem. Pro -
ces ten umoż li wia cho ciaż by en kap su la -
cja an ty ge nu, do któ rej uży wa ne są 
al gi nia ny, chi to za ny, li po so my, a tak że 
no wo two rzo ne mi kros fe ry czy ze wną -
trz ko mór ko we sub stan cje po li me ro we 
(ang. extra cel lu lar po li me ric sub stan ces, 
EPS), któ re two rzą ochron ne dla an ty -
ge nów bio fil my (7, 18). Ro sną cy po stęp 
me tod in ży nie rii ge ne tycz nej po zwa la 
na wpro wa dza nie i eks pre sję skła do wych 
an ty ge nów w drob no ustro jach nie pa to -
gen nych oraz or ga ni zmach eu ka rio tycz -
nych. Kon se kwen cją tych ba dań jest 
moż li wość po da nia szcze pion ki w no -
śni ku bio lo gicz nym, ta kim jak owa dy, 
ro śli ny czy wi ru sy. Za le ta mi po da nia 
szcze pion ki w no śni kach bio lo gicz nych 
jest sku tecz na pre zen ta cja an ty ge nu 
szcze pion ko we go oraz wy biór czość wo -
bec an ty ge nów. Z ta kim po dej ściem 
zwią za ne jest rów nież wie le in nych 
aspek tów, do któ rych na le ży za kłó ca nie 
od po wie dzi im mu no lo gicz nej pod czas 
szcze pie nia przy po mi na ją ce go przez 
prze ciw cia ła po cho dzą ce od no śni ka 
bio lo gicz ne go (7). 

Nie pod wa żal ny mi za le ta mi szcze pio -
nek do ust nych jest ich wiel ko ska lo wość, 
brak stre su w cza sie apli ka cji, pro sto ta 
i bez pie czeń stwo po da nia oraz moż li wość 
uży cia dla każ dej wiel ko ści ryb (7, 18). 
Utrud nie niem w ich po wszech nym uży -
ciu jest trwa łość szcze pion ki w pro ce sie 
pro duk cji pa szy, pod czas któ re go szcze -
pion ka jest wy sta wio na na dzia ła nie wy -
so kiej tem pe ra tu ry i ci śnie nia, a w przy -
pad ku en kap su la cji, wy so kie kosz ty, 
zróż ni co wa ny po ziom od por no ści w ca -
łej ho dow li oraz bio do stęp ność (4, 7, 18). 

Dal szy roz wój szcze pio nek do ust nych 
wią że się z ba da nia mi ukie run ko wa ny mi 
głów nie na opty ma li za cji i udo sko na la -
niu pro ce su pro duk cji, okre śla niu ro dza -
ju uży wa ne go no śni ka czy ma te ria łu po -
wle ka ją ce go, ro dza ju za sto so wa ne go 
ad iu wan tu oraz po sta ci szcze pion ki. 
Do sa mych pro ce dur szcze pień do ust -
nych na le ży zde fi nio wa nie sku tecz nej 
daw ki, jak i cza su trwa nia im mu ni za cji, 
jej czę sto tli wo ści oraz opty mal ne go eta -
pu roz wo ju or ga ni zmów szcze pio nych 
(7). W Pol sce, jak i na świe cie, na chwi lę 
obec ną, nie są sto so wa ne sku tecz ne me -
to dy im mu ni za cji do ust nej ryb ło so sio -

wa tych, z uwa gi na brak do stęp no ści ade -
kwat nych ad iu wan tów. 

 
Szcze pie nie ryb do błon ślu zo wych 
Ist nie je jesz cze jed na me to da im mu ni -
za cji ryb – apli ka cja do błon ślu zo wych. 
Więk szość zna nych w świe cie we te ry -
na ryj nych szcze pio nek jest do star cza -
nych do or ga ni zmu zwie rzę cia po przez 
in iek cje, głów nie do otrzew no we. Z re -
gu ły po wo du ją one po wsta nie dłu go -
trwa łej i sil nej pro tek cji. W szcze gól no -
ści ma to swo je od zwier cie dle nie 
w dzia ła niu szcze pio nek prze ciw bak te -
ryj nych. Dla te go, mię dzy in ny mi tak 
istot ny jest roz wój no wych szcze pio nek 
po da wa nych do bło ny ślu zo wej (1). 
Przez ostat nie la ta co raz więk szym za -
in te re so wa niem cie szą się pre pa ra ty, 
któ re moż na bez po śred nio apli ko wać 
na bło ny ślu zo we. Bio rąc pod uwa gę 
fakt, że więk szość czyn ni ków za kaź nych 
opa no wu je cia ło go spo da rza wła śnie 
po przez bło nę ślu zo wą oraz zwa żyw szy 
na fakt, iż to tam do cho dzi do na mna -
ża nia pa to ge nów, in no wa cyj na dro ga 
po da nia le ku sta no wi po nad prze cięt ny 
ele ment dzia łań pro fi lak tycz nych, mo -
gą cy zre wo lu cjo ni zo wać spo sób, w ja ki 
ad mi ni stro wa ne są le ki. Po rów nu jąc ten 
ro dzaj szcze pio nek do pre pa ra tów po -
da wa nych ry bom dro gą in iek cyj ną czy 
per os, wska zać moż na na ko rzy ści zwią -
za ne z efek tyw nie in du ko wa ną sty mu la -
cją od po wie dzi im mu no lo gicz nej bło ny 
ślu zo wej po ta kiej apli ka cji le ku. Jed nak, 
mi mo za let, licz ba szcze pio nek prze zna -
czo nych do po da nia do błon ślu zo wych 
jest zni ko ma (5, 19). W akwa kul tu rze 
ten ro dzaj im mu no pro fi lak ty ki nie jest 
prak ty ko wa ny z uwa gi na ogra ni cze nia 
lo gi stycz ne w ho dow lach wiel ko to wa -
ro wych.  

 

Pod su mo wa nie 
 

Im mu no pro fi lak ty ka swo ista od gry wa 
coraz więk szą ro lę w ochro nie zdro wia 
ryb. Za rów no le ka rze we te ry na rii, jak 
i ho dow cy, wska zu ją na nie wąt pli we za -
le ty wy ni ka ją ce ze sto so wa nia szcze pień 
ochron nych w akwa kul tu rze, a efek tem 
ich wdra ża nia jest znacz na po pra wa do -
bro sta nu ryb, w tym ogra ni cze nie wy -
stę po wa nia cho rób. Ma to klu czo we 
zna cze nie wo bec ogra ni czeń te ra peu -
tycz nych u ryb. Swo ista im mu no pro fi -
lak ty ka bę dzie sku tecz na je dy nie w ko -
re la cji ze zna jo mo ścią za let i ogra ni czeń 
pre pa ra tów, w aspek cie moż li wo ści i ba -
rier fi zjo lo gicz nych zwią za nych z bu do -
wą i funk cjo no wa niem ukła du im mu -
no lo gicz ne go ryb. ● 
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Zdzisław Gliński, Andrzej Żmuda  
Katedra Epizootiologii i Klinika Chorób Zakaźnych Zwierząt Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie 

Ś
rod ki spo łecz ne go prze ka zu i ko -
mu ni ka ty władz ad mi ni stra cyj -
nych są peł ne do nie sień do ty czą -
cych po ja wie nia się w Eu ro pie 
prysz czy cy i ewen tu al nych strat 

go spo dar czych zwią za nych z tą cho ro bą. 
Ogni ska prysz czy cy zi den ty fi ko wa no 
w stycz niu 2025 r. w Niem czech, w mar -
cu 2025 r. na Wę grzech i Sło wa cji. Prysz czy -
ca (FMD) lub cho ro ba py ska i ra cic (HMD) 
jest za kaź ną i cza sa mi śmier tel ną cho ro bą 
wy wo ła ną przez wi ru sa z ro dza ju Aph to vi -
rus z ro dzi ny Pi cor na vi ri dae, któ ry ata ku je 
przede wszyst kim pa rzy sto ko pyt ne zwie rzę -
ta do mo we (by dło, owce, ko zy i świ nie) oraz 
zwie rzę ta dzi kie (sar ny i je le nie). Po dat ne 
na za ka że nie są wiel błą dy dwu garb ne i wiel -
błą do wa te No we go Świa ta: la ma (La ma gla -
ma), wi ku nia (La ma vi cu gna), al pa ka (La ma 
pa cos), i gwa na ko (La ma gu ani coe) (1). 
W Afry ce ba wo ły afry kań skie (Syn ce rus 
caf fer) czę sto są re zer wu arem se ro ty pów 
SAT wi ru sów FMD i okre so wo za ka że nie 
jest prze no szo ne na zwie rzę ta go spo dar skie 
lub wraż li we na za ka że nie przez FMDV 
zwie rzę ta dzi kie. Naj czę ściej by dło jest 
głów nym re zer wu arem wi ru sów FMD, cho -
ciaż w nie któ rych przy pad kach wy da je się, że 
FMDV jest spe cy ficz nie przy sto so wa ny 
do świń, jak np. szczep Ca thay ty pu 
O FMDV. Za rów no ze wzglę du na wła ści -
wo ści wi ru sa prysz czy cy i epi de mio lo gię 
cho ro by służ by we te ry na ryj ne i ad mi ni stra -
cja pań stwo wa po dej mu ją dzia ła nia, aże by 
nie do pu ścić do za wle cze nia cho ro by na te -
ren kra ju oraz szyb ko in ter we nio wać ce lem 
zi den ty fi ko wa nia i li kwi da cji ognisk cho ro -
by. Za le ce nia Świa to wej Or ga ni za cji Zdro -
wia Zwie rząt (WOAH) (2), a tak że kra jo we 
usta wo daw stwo (3) i prze pi sy praw ne EU 

do kład nie pre cy zu ją spo sób po stę po wa nia 
w za gro że niu i zwal cza niu prysz czy cy. 
 

Epi de mio lo gia 
 

Prysz czy ca jest jed ną z naj waż niej szych 
go spo dar czo cho rób wi ru so wych zwie rząt 
go spo dar skich na świe cie. Cie ka wie wzra -
sta ła wie dza o tej cho ro bie w cią gu wie -
ków. Praw do po dob nie pierw szą wzmian -
kę o FMD znaj du je my u Ary sto te le sa. 
W 323 r. na szej ery pi sze on o wy stę po wa -
niu „cho ro by ra cic” u by dła oraz cho ro by 
„bran chos”, to jest obrzę ku gar dła, nóg 
i uszu u świń. Jed nak opi sa ne u świń ob ja -
wy mo gą do ty czyć wą gli ka. Cho ro ba wy -
stę pu ją ca u koź ląt w I wie ku i opi sa na 
przez Co lu mel lę od po wia da FMD. Wg 
te go au to ra cho ro ba koń czy się zgo nem 
u nie od sa dzo nych koź ląt i ce chu je się 
wrzo da mi wo kół warg i w ja mie ust nej. 
Wg Sho sa na dwie wzmian ki w Tal mu dzie 
(oko ło 400 r.) opi su ją ce śli nią ce się by dło 
mo gą do ty czyć prysz czy cy. Jed nak pierw -
szy do kład ny opis FMD po dał w 1514 r. 
wło ski mnich Gi ro la mo Fra ca sto ro pod -
czas epi zo ocji tej cho ro by we Wło szech. 
Cho re zwie rzę ta od ma wia ły je dze nia, bło -
na ślu zo wa ja my ust nej by ła za czer wie nio -
na i w ja mie ust nej i na ko ron ce ko pyt 
zwie rząt po ja wi ły się pę che rzy ki. Więk -
szość cho rych zwie rząt wy zdro wia ła. 
Zwra ca on też uwa gę na cha rak ter za kaź -
ny cho ro by i pierw szy re ko men du je izo la -
cję zwie rząt cho rych ce lem za ha mo wa nia 
sze rze nia się cho ro by. W 1764 r. mo raw -
ski le karz M. Sa gar opi sał cho ro bę z ob ja -
wa mi iden tycz ny mi, ja kie pojawiają się 
w prysz czy cy wy stę pu ją cej u by dła i ma -
łych prze żu wa czy i świń w mo no gra fii  

„Li bel lus de aph tis pe co ri nis an ni 1764”. 
Cho ro bę o iden tycz nych ob ja wach jak  
opi sa na przez Sa ga ra ob ser wo wał  
w He sji w 1696 r. Pau let oraz prze bieg  
cho ro by o po dob nych ob ja wach do kład -
nie opi sał w 1764 r. Hol ste in. W na stęp -
nym stu le ciu o wy stę po wa niu FMD 
w Pie mon cie w 1799 r. i 1800 r. do no si 
Tog gia i na zy wa cho ro bę „fe bre aph to sa”.  

Jed nym z naj waż niej szych od kryć w hi -
sto rii prysz czy cy jest izo la cja przez Löf fle -
ra i Fro scha w 1897 r. czyn ni ka prze są czal -
ne go, któ ry wy wo łu je prysz czy cę (wi rus 
FMDV). Se ro ty py FMD zi den ty fi ko wa -
no do pie ro w 1922 r. Póź niej stwier dzo no, 
że FMDV skła da się z jed no pa smo we go 
ge no mu RNA o po la ry za cji do dat niej 
i dłu go ści oko ło 8500 za sad, oto czo ne go 
czte re ma biał ka mi struk tu ral ny mi, two rzą -
cy mi iko za edrycz ny kap syd (4). W 1898 r. 
No card i Lec la in che okre śli li dłu gość okre -
su in ku ba cji FMD i po da li, że u by dła mo -
że się on róż nić. Bu ni va we Wło szech i Sa -
loz w Szwaj ca rii w 1810 r. wy ko nu ją 
„afty za cję” przez wtar cie w ślu zów kę ja my 
ust nej by dła za war to ści pę che rzy prysz czy -
co wych. Pierw szy akt nor ma tyw ny do ty -
czą cy po stę po wa nia w przy pad ku FMD 
wy da no w Wiel kiej Bry ta nii w 1869 r. 
(Con ta gio us Di se ase Act, 1878 i 1892 r.). 
(5, 6). W pierw szych mie sią cach 2025 r. 
prysz czy cę stwier dzo no w Niem czech, 
na Wę grzech i w Sło wa cji.  

 

Wi rus 
 

Wi rus prysz czy cy (FMDV, Aph to vi rus) 
ro dzi na Pi cor na vi ri dae po sia da kształt 
zbli żo ny do ku li ste go, śred ni cę oko ło  
25-30 nm i ge nom zbu do wa ny z jed no -
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pa smo we go RNA (8400 nu kle oty dów) 
o po la ry za cji do dat niej, któ ry obej mu je 
trzy od dziel ne czę ści tj. re gion 5' (5' UTR), 
dłu gi re gion ko du ją cy i re gion 3' (3' UTR). 
Kap syd ota cza ją cy ge nom skła da się  
z 60 ko pii kap so me rów, przy czym każ dy 
kap so mer skła da się z czte rech po li pep -
ty dów struk tu ral nych: VP1, VP2, VP3 
i VP4. Są one wy twa rza ne z pre kur so ra 
kap sy du P1 -2A. Po li pep ty dy struk tu ral -
ne VP1, VP2 i VP3 są od sło nię te na po -
wierzch ni wi rio nu, pod czas gdy VP4 
znaj du je się we wnątrz wi rio nu. Każ dy wi -
rion za wie ra 60 ko pii każ de go z bia łek 
struk tu ral nych i po je dyn czą ko pię ge no -
mu wi ru sa. Wi rus po sia da 8 bia łek nie -
struk tu ral nych (2, 7). Kap syd wi ru sa nie 
tyl ko ochra nia ge nom RNA, gdy wi rus 
znaj du je się po za ko mór ką go spo da rza, 
ale tak że uła twia wej ście do ko mó rek go -
spo da rza po przez wią za nie się ze spe cy -
ficz ny mi re cep to ra mi na po wierzch ni ko -
mór ki. Po in ter na li za cji wi ru sa ge nom 
RNA jest uwal nia ny do cy to pla zmy ko -
mór ki i jest re pli ko wa ny przy uży ciu nie -
któ rych z tych bia łek nie struk tu ral nych. 
W za ka żo nej ko mór ce w cią gu kil ku go -
dzin mo że zo stać wy pro du ko wa nych 
wie le ty się cy no wych czą ste czek wi ru sa. 
Wi rus re pli ku je się na pier wot nej ho dow -
li ko mó rek tar czy cy cie lę cej, ner ki świń -

skiej, cie lę cej, ja gnię cej oraz na cią głych 
li niach ko mór ko wych BHK-21, IB-RS-2 
(8). FMDV ma ten den cje do szyb kiej 
zmien no ści spo wo do wa nej przez mu ta -
cje punk to we, rza dziej de le cje i in ser cje. 
Więk szość zmian do ty czy re gio nu ge no -
mu ko du ją ce go biał ka struk tu ral ne kap -
sy du, zwłasz cza VP1 i pro wa dzi do zmia -
ny an ty ge no wej (9). 

Wy róż nio no 7 od ręb nych se ro ty pów 
FMDV, przy czym wszyst kie se ro ty py 
wy wo łu ją cho ro bę o po dob nych ob ja -
wach, cho ciaż mo gą wy stę po wać róż ni ce 
w spe cy ficz no ści ży wi cie la i wi ru len cji 
mię dzy szcze pa mi wi ru sa. Nie któ re se ro -
ty py ma ją ogra ni czo ną dys try bu cję geo -
gra ficz ną, np. Azja -1, pod czas gdy in ne, 
zwłasz cza se ro typ O, wy stę pu ją w wie lu 
róż nych re gio nach. Nie ma od por no ści 
krzy żo wej mię dzy se ro ty pa mi, a cza sa mi 
od por ność za pew nia na przez szcze pion -
ki na wet te go sa me go se ro ty pu mo że być 
nie peł na. Se ro ty py O i A od krył Val lee 
i Carré w 1922 r., w 1926 r. se ro typ C od -
kry li Wald mann i Trau twe in. W la tach 50. 
od kry to se ro ty py SAT-1, SAT-2 i SAT-3 
z te ry to riów Afry ki Po łu dnio wej i se ro -
typ Asia -1 w prób ce po bra nej od ba wo łu 
wod ne go w Pa ki sta nie. Se pa ra cja geo gra -
ficz na sta no wi pod sta wę po dzia łu se ro ty -
pów na to po ty py geo gra ficz ne. W ob rę -

bie se ro ty pu C wy róż nio no pięć se ro lo -
gicz nych pod ty pów FMDV. Se kwen cjo -
no wa nie ge no mu FMDV jest wy ko rzy -
sty wa ne w ba da niach epi de mio lo gicz nych 
do śle dze nia roz prze strze nia nia się i po -
ja wia nia się no wych li nii wi ru sa, zwłasz -
cza na pod sta wie po do bień stwa se kwen -
cji ko du ją cych zmien ne biał ko kap sy du 
VP1 (10, 11). W opar ciu o cha rak te ry sty -
kę ge ne tycz ną i ana li zę fi lo ge ne tycz ną  
43 izo la tów te re no wych re pre zen ta tyw -
nych dla epi zo otii prysz czy cy w Ar gen ty -
nie w la tach 2000-2002 wy róż nio no dwa 
ro dy (li ne ages) dla se ro ty pu A, A/Arg/00 
i A/Arg/01 i dwa róż ne ro dy dla se ro ty pu 
O/Arg/00. Wi ru sy A/Arg/01 i O/Arg/00 
wy ka zu ją po kre wień stwa z izo la ta mi po -
łu dnio wo ame ry kań ski mi, pod czas gdy 
po cho dze nie wi ru sów A Ar gen ti na 2000 
nie jest ja sne (12). 

Wi rus jest in ak ty wo wa ny przez 1 %  
ług so do wy w cią gu 1 mi nu ty, w 37°C 
po 12-24 godz., 60°C- 65°C po 30 min., 
i na tych miast w 80°C -100°C. W gle bie 
i sier ści nie tra ci za kaź no ści w cią gu mie -
sią ca, a w pa szy po 4-5 mie sią cach. W ka le 
i gno jo wi cy jest za kaź ny przez 45 dni. 
Słoń ce in ak ty wu je wi ru sa w cią gu 5 minut. 
FMDV nie ule ga in ak ty wa cji w pro ce sie 
so le nia, pe klo wa nia czy wę dze nia w szpi -
ku po 45 dniach. Jest sta bil ny w pH 7-9. 

Foot and mouth disease  
is a current threat in Europe 
 
Foot-and-mouth disease (FMD)  
is one of the world's most 
economically important viral 
diseases of livestock. The virus 
infects cattle, pigs, goats, sheep  
and many cloven-hoofed wildlife 
species. FMD is caused by an 
Aphthovirus of the family 
Picornaviridae. The virion is roughly 
spherical in shape and about  
25–30 nm in diameter. It consists  
of the RNA genome about 8400 
nucleotides surrounded by a capsid. 
There are seven viral serotypes  
(A, O, C, SAT1, SAT2, SAT3, and Asia1). 
Infection with one serotype does not 
confer immunity against another. 
The severity of clinical signs varies 
with the strain of virus, the exposure 
dose, the age and breed of animal, 
the host species and the immunity 
of the animal. The signs can range 
from a mild or inapparent infection 
to one that is severe. Death may 
result in some cases. 
 
Keywords: Foot-and-mouth 
disease, serotypes, clinical signs, 
diagnostic methods, vaccines.
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Pa to ge ne za cho ro by 
 

In fek cja wi ru sem FMD na stę pu je prze -
waż nie przez bło ny ślu zo we gór nych od -
cin ków ukła du od de cho we go, prze wód 
po kar mo wy i otar cia skó ry. Za ka że nie 
przez prze wód po kar mo wy lub otar cia, 
wy ma ga ją więk szej daw ki wi ru sa ani że li 
przez układ od de cho wy. Klu czo wy mi 
czyn ni ka mi wpły wa ją cy mi na tro pizm 
tkan ko wy i pa to ge ne zę zmian wi ru so -
wych są róż ni ce w ak tyw no ściach bio lo -
gicz nych wy ni ka ją ce z od mien nej eks -
pre sji ge nów, zróż ni co wa nej eks pre sji 
he te ro di me rycz nej in te gry ny αVß6 re -
cep to ra FMDV, li gan du re cep to ra fi bro -
nek ty ny, cy to ki ny IL-1, re cep to rów śmier -
ci i li gan dów oraz ge nów w bio lo gicz nych 
szla kach za an ga żo wa nych w ob rót ma cie -
rzy po za ko mór ko wej oraz za kres lo kal nej 
od po wie dzi ty pu I IFN (13, 14).  

Po za ka że niu wi rus re pli ku je się w fa -
zie przed wi re micz nej w pier wot nych 
miej scach re pli ka cji, ta kich jak no so gar -
dziel i płu ca (15, 16). Na stęp nie za ka że -
nie roz prze strze nia się przez krew i lim -
fę (fa za wi re micz na) do wtór nych miejsc 
re pli ka cji (na bło nek ślu za wi cy, strzy ki, 
sto py i uszko dzo ne ob sza ry skó ry), gdzie 
wi rus na mna ża się do wy so kich mian 
i wy wo łu je zmia ny w po sta ci pę che rzy, 
któ re pę ka ją w cią gu 48 go dzin, nad że rek 
i owrzo dzeń w okre ślo nych ob sza rach ja -
my ust nej, ko ron ki ko pyt, a cza sa mi w in -
nych miej scach. Trze cia fa za za ka że nia 
obej mu je re kon wa le scen cję i mo że pro -
wa dzić do dłu go trwa łe go no si ciel stwa 
(16). No si ciel stwo mo że trwać od 30 dni 
do 5 lat, a wi rus utrzy mu je się u czę ści 
zwie rząt w nie któ rych pier wot nych miej -
scach za ka że nia (np. no so gar dziel) (17). 
No si cie la mi mo że zo stać po nad 50 % 
prze żu wa czy ozdro wień ców, a tak że za -
szcze pio nych i eks po no wa nych na wi ru -
sa. No si ciel stwo mo że trwać u by dła 
do 3,5 lat, 9 mie się cy u owiec i po nad  
5 lat u ba wo łów afry kań skich. Nie wy stę -
pu je ono u świń. U by dła z prze wle kłym 
za ka że niem biał ka struk tu ral ne i nie -
struk tu ral ne wi ru sa FMDV wy stę pu ją 
w na błon ku zwią za nym z grud ka mi 
chłon ny mi grzbie to wej czę ści pod nie bie -
nia mięk kie go i grzbie to wej czę ści no so -
gar dzie li. 

Cie ka wie przed sta wia ją się róż ni ce 
w no si ciel stwie wi ru sa u by dła z sub kli -
nicz ną po sta cią cho ro by w za leż no ści 
od bra ku lub szcze pie nia re kom bi no wa -
ną szcze pion ką wek to ro wą i za ka żo ne go 
FMDV po 2 ty go dniach. U za szcze pio -
ne go by dła obec ność FMDV za rów no we 
wcze snej, jak i prze wle kłej fa zie za ka że -
nia ogra ni cza ła się do gar dła. U by dła nie -

zasz cze pio ne go wi rus zo stał usu nię ty 
z miejsc ob wo do wych do 10 dnia po za -
ka że niu i tyl ko u czę ści zwie rząt utrzy -
my wał się w no so gar dzie li. Nie za leż nie 
od szcze pie nia ilo ści wi ru so we go RNA 
wy da la ne go w pły nie gar dło wo -ust nym 
by ła po dob na (18). Czę stość no si ciel stwa 
FMDV by ła zbli żo na w obu gru pach  
(62 % u by dła szcze pio ne go, 67 % u by -
dła nie zasz cze pio ne go), po mi mo że 
szcze pie nie chro ni ło przed cho ro bą kli -
nicz ną (7). 

 

Trans mi sja cho ro by 
 
Wi ru sy FMD wy stę pu ją we wszyst kich 
wy dzie li nach i wy da li nach za ka żo nych 
zwie rząt w ostrym sta dium cho ro by, łącz -
nie z wy dy cha nym po wie trzem. Trans mi -
sja od by wa się za zwy czaj po przez bez po -
śred ni kon takt mię dzy zwie rzę ta mi 
za ka żo ny mi i zwie rzę ta mi po dat ny mi 
na za ka że nie za po śred nic twem za ero li -
zo wa ne go wi ru sa, rza dziej przez wy dzie -
li ny i wy da li ny ustro jo we, któ re za nie -
czysz cza ją śro do wi sko (lu dzie, środ ki 
ob słu gi i trans por tu, kar ma i po miesz cze -
nia) lub nie pod da ne ob rób ce ter micz nej 
mię so, mle ko, reszt ki tusz (19). Ostro  
za ka żo ne świ nie sta no wią znacz ne źró -
dło za ka że nia ze wzglę du na ma so wą am -
pli fi ka cję i wy da la nie wi ru sa (20, 21). 
Po ustą pie niu ostre go sta dium za ka że nia 
wi rus za kaź ny zni ka z or ga ni zmu z nie -
wiel ki mi wy jąt ka mi, gdy utrzy mu je się 
w gar dle nie któ rych prze żu wa czy. Juf fet 
i wsp. wy ka za li utrzy my wa nie się FMDV 
w for mie nie re pli ka cyj nej w wę złach 
chłon nych (22).). No si cie le, szcze gól nie 
ba wo ły afry kań skie w rzad kich przy pad -
kach mo gą prze no sić in fek cję na po dat -
ne zwie rzę ta do mo we, z któ ry mi ma ją 
bli ski kon takt (2). 

By dło jest za zwy czaj głów nym re zer -
wu arem wi ru sów FMD, cho ciaż wy da je 
się, że w nie któ rych przy pad kach wi ru sy 
są spe cjal nie przy sto so wa ne do świń np. 
szczep Ca thay ty pu O FMDV. Ma łe 
prze żu wa cze mo gą od gry wać waż ną ro -
lę w roz prze strze nia niu się FMDV, ale 
nie jest ja sne, czy wi rus mo że być utrzy -
my wa ny u tych ga tun ków przez dłu gi 
czas w przy pad ku bra ku za ka żo ne go by -
dła. Szcze py FMDV, któ re za ka ża ją by -
dło, wy izo lo wa no od dzi ków, an ty lop i je -
le ni. Je le nie za ka ża ją się w wy ni ku 
bez po śred nie go lub po śred nie go kon tak -
tu z za ka żo ny mi zwie rzę ta mi do mo wy -
mi. Po za ba wo ła mi afry kań ski mi nie 
stwier dzo no, aby wi ru sy FMD utrzy my -
wa ły się w ich or ga ni zmie dłu żej niż kil -
ka mie się cy (2). Ry zy ko prze nie sie nia 
cho ro by przez zwie rzę ta no si cie le wy da -

je się ni skie (ale nie ze ro we), bo wi rus 
prze no si się z ba wo łu no si cie la na by dło. 

Mo de lo we ba da nia po ten cjal nej ro li 
dzi kich świń i dzi kich je le ni ja ko re zer wu -
arów FMD za po mo cą mo de lu po dat -
nych -uta jo nych -za in fe ko wa nych -wy le -
czo nych (su scep ti ble -la tent -in fec ted - 
re co ve red  geo gra phic -au to ma ta) w okre -
sie 100 dni po wpro wa dze niu wi ru sa FMD 
do dzi kich świń i dzi kich je le ni wy ka za ły, 
że licz ba by dła za ka żo ne go po wpro wa -
dze niu wi ru sa FMD przez je le nie by ła  
2,2 ra zy więk sza niż w przy pad ku wpro -
wa dze nia za ka żo nych dzi kich świń (23). 

Do za wle cze nia wi ru sa do kra jów wol -
nych od prysz czy cy mo że dojść wsku tek 
im por tu za ka żo nych zwie rząt, za nie czysz -
czo nych przez wi rus ma te ria łów lub 
za po śred nic twem lu dzi. Jest moż li we 
prze no sze nie ma te ria łu za kaź ne go lub  
ae ro zo li za po śred nic twem wia tru (24). 

 

Strategie unikania układu 
odpornościowego przez FMDV 

 
Wi rus FMD opra co wał w trak cie ewo -
lu cji stra te gie uni ka nia roz po zna nia im -
mu no lo gicz ne go i eli mi na cji zło żo ne 
z wro dzo nych i ada pta cyj nych kom po -
nen tów. Me cha ni zmy tych stra te gii wy -
ko rzy stu jąc ge nom RNA przy czy nia ją się 
do trwa ło ści FMDV u je go na tu ral nych 
go spo da rzy. Umoż li wia ją one, oprócz 
roz po zna nia wi ru sa, za kłó ce nie dzia ła nia 
hu mo ral nej i ko mór ko wej od po wie dzi 
im mu no lo gicz nej go spo da rza na wi ru sa 
(25, 26). Wi rus dys po nu je więc moż li wo -
ścią blo ko wa nia wy kry wa nia wi ru so we -
go RNA i ha mo wa nia eks pre sji ge nów 
sty mu lu ją cych in ter fe ron (ISG), zwłasz -
cza od po wie dzi ty pu I IFN (27). Ta ką ro -
le speł nia np. biał ko kap sy du wi ru sa VP1 
i wio dą ce biał ko Lpro po przez in te rak cję 
z roz pusz czal nym biał kiem wią żą cym 
wapń zwią za nym z opor no ścią (sor cy ną) 
lub czyn ni kiem trans kryp cyj nym go spo -
da rza ADNP (ac ti vi ty de pen dent neu ro -
pro tec ti ve pro te in). Wi ru so wa pro te ina -
za li de ro wa (Lpro) roz sz cze pia czyn ni ki 
trans kryp cyj ne NF-κB i IRF3, któ re są 
nie zbęd ne do in duk cji mRNA IFN-ß 
(28). Na to miast wi ru so wa pro te ina -
za, 3Cpro za bu rza trans kryp cję ge nów 
go spo da rza po przez roz sz cze pie nie hi sto -
nu H3, skład ni ka struk tu ry chro ma ty ny 
(29). Po nad to FMDV mo że wy ko rzy sty -
wać re cep tor HSPG (Pro te ogli ka ny siar -
cza nu he pa ry ny) od gry wa ją cy klu czo wą 
ro lę w re gu la cji naj waż niej szych szla ków 
sy gna ło wych roz wo ju, ta kich jak szla ki 
Wnt, Hed ge hog, trans for mu ją ce go czyn -
ni ka wzro stu be ta (TGF-ß) i czyn ni ka 
wzro stu fi bro bla stów, a tym sa mym za po -
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bie ga eks po zy cji dsRNA w cy to pla zmie. 
Po nad to FMDV mo du lu je eks pre sję 
i funk cję RNazy L, en zy mu hy dro li tycz -
ne go z kla sy ry bo nu kle az, któ ry peł ni 
istot ną ro lę w dzia ła niu in ter fe ro nu prze -
ciw wi ru som i no wo two rom oraz mo że 
za bu rzać doj rze wa nie i funk cję ko mó rek 
den dry tycz nych za an ga żo wa nych w od -
por no ści (pre zen ta cja an ty ge nu, udział 
w od po wie dzi im mu no lo gicz nej na in -
fek cje) (30, 31). 

Bar dzo czę sto stra te gie uni ka nia me -
cha ni zmów od por no ści na tu ral nej i na -
by tej za wo dzą. Wi rus FMD mo że re pli -
ko wać się w or ga ni zmie i w za leż no ści 
od stop nia na si le nia od po wie dzi im mu -
no lo gicz nej z jed nej stro ny i wiel ko ści 
daw ki za kaź nej i zja dli wo ści z dru giej 
stro ny, wy wo łać za ka że nie i cho ro bę. 
Czyn ni ki ry zy ka uła twia ją prze ła ma nie 
ba rier obron nych or ga ni zmu. 

 

Ob ja wy 
 
Więk szość ob ja wów prysz czy cy jest po -
dob na u róż nych ga tun ków zwie rząt. 
Na si le nie ob ja wów mo że być od ła god -
nych do cięż kich i róż nić się w za leż no -
ści od szcze pu wi ru sa, daw ki, eks po zy -
cji, ga tun ku, wie ku, ra sy i na si le nia 
od por no ści zwie rzę cia. Cha rak te ry stycz -
ną ce chą cho ro by są pę che rzy ki i pę che -
rze w ob rę bie wie lo war stwo we go na -
błon ka pła skie go ję zy ka, po dusz ce 
zę bo wej, dzią słach, po licz kach, pod nie -
bie niu twar dym i mięk kim, war gach, 
noz drzach, ślu za wi cy, ko ron kach ko pyt, 
sut kach, wy mie niu, ry ju świń, war stwie 
ro go wej pa zu rów szcząt ko wych i szpa -
rach mię dzy ra ci co wych, wnę trzu noz -
drzy i punk tach na ci sku na koń czy nach 
– szcze gól nie u świń. U by dła mlecz ne -

go wy stę pu je za pa le nie gru czo łu mle ko -
we go. Po śmier ci stwier dza się nad żer ki 
na fi la rach żwa cza i u mło dych zwie rząt 
wszyst kich ga tun ków smu gi w ser cu 
bar wy sza rej lub żół tej, świad czą ce 
o zwy rod nie niu i mar twi cy mię śnia ser -
co we go („ser ce ty gry sie”). Przy za cho ro -
wal no ści do cho dzą cej do 100 % śmier -
tel ność u do ro słych zwie rząt jest na ogół 
ni ska i wa ha się w gra ni cach 1-5 %, jest 
wyż sza u mło dych cie ląt, ja gniąt i pro -
siąt i wy no si 20 % lub na wet wię cej z po -
wo du wie lo ogni sko we go za pa le nia mię -
śnia ser co we go lub gło du. Więk szość 
do ro słych zwie rząt wra ca do zdro wia 
w cią gu 2-3 ty go dni, cho ciaż wtór ne in -
fek cje mo gą spo wol nić po wrót do zdro -
wia. Wie lo ogni sko we za pa le nie mię śnia 
ser co we go naj czę ściej wy stę pu je u mło -
dych zwie rząt. 

Wy stę pu ją róż ni ce w nie któ rych ob ja -
wach kli nicz nych, zmia nach i prze bie gu 
prysz czy cy u róż nych ga tun ków zwie rząt 
go spo dar skich i zwie rząt nie udo mo wio -
nych. U by dła na si le nie ob ja wów jest za -
leż ne od wy daj no ści mlecz nej. U ras 
o wy so kiej wy daj no ści ob ja wy są naj cięż -
sze. Pro duk cja mle ka spa da przez pierw -
sze 2-3 dni na sku tek go rącz ki, zmian 
w ja mie gę bo wej, na ślu za wi cy i ano rek -
sji. Mo gą wy stą pić zmia ny na gru czo le 
mle ko wym, za pa le nie gru czo łu mle ko -
we go pro wa dzą ce do trwa łe go upo śle dze -
nia pro duk cji mle ka. Zmia ny prysz czy -
co we wy stę pu ją po nad to w szpa rze 
mię dzy ra cicz nej i ko ron ce ko pyt po wo -
du jąc ku la wi znę, tu pa nie lub ko pa nie no -
ga mi. Zmia ny wy stę pu ją też na gru czo le 
mle ko wym. Pę che rze prysz czy co we pę -
ka ją, po zo sta wia jąc nad żer ki. Wy zdro -
wie nie na stę pu je za zwy czaj w cią gu  
15-21 dni. Po wi kła niem są nad żer ki ję -

zy ka, de for ma cja ko pyt, wtór ne za ka że -
nia bak te ryj ne zmian, za pa le nie mię śnia 
ser co we go, bez płod ność, po ro nie nie, 
trwa ła utra ta ma sy cia ła (20). 

U du że go od set ka owiec i kóz prysz -
czy ca ma bez ob ja wo wy lub ła god ny prze -
bieg. Ty po wy mi ob ja wa mi są go rącz ka 
i ła god na do cięż kiej ku la wi zna jed nej lub 
wię cej nóg. Zmia ny w ja mie gę bo wej czę -
sto ucho dzą uwa gi, nad żer ki po pęk nię -
tych pę che rza za zwy czaj są płyt kie. Ce -
chą cha rak te ry stycz ną jest aga lak cja. 
Mo gą wy stę po wać ro nie nia i na gła 
śmierć. U świń cięż kie zmia ny wy stę pu -
ją i to wa rzy szy im ku la wi zna. Mo gą wy -
stą pić zmia ny na tar czy ry jo wej i na ję zy -
ku. Na sku tek nie wy dol no ści ser ca mo gą 
na gle pa dać pro się ta w wie ku do 14 tyg. 
ży cia. Naj waż niej sze in for ma cje o prysz -
czy cy u zwie rząt nie udo mo wio nych po -
da no w tabeli 1. 

 

Roz po zna nie cho ro by 
 

Na pod sta wie ob ja wów kli nicz nych nie 
moż na od róż nić prysz czy cy od in nych 
cho rób, w któ rych wy stę pu ją pę che rzy ki 
i stru py (ve si cu lar di se ases), ta kich jak 
cho ro ba pę che rzy ko wa świń, pę che rzy -
ko we za pa le nie ja my ust nej, wy syp ka pę -
che rzy ko wa i za ka że nie wi ru sem Do li ny 
Se ne ki. W każ dym przy pad ku po dej rze -
nia o FMD ko niecz ne są ba da nia la bo ra -
to ryj ne, w któ rych sto su je się tech ni ki za -
leż ne od za mie rzo nych ce lów: izo la cja 
i iden ty fi ka cja izo la tów, wy kry cie an ty ge -
nów lub bia łek struk tu ral nych (SP) lub 
nie struk tu ral nych (NSP) FMDV w bio -
lo gicz nym ma te ria le, wy kry cie prze ciw -
ciał swo istych dla te go wi ru sa (7). 

Ma te ria łem do ba dań jest u prze żu wa -
czy na bło nek z nie pęk nię te go lub świe żo 
pęk nię te go pę che rzy ka lub w przy pad ku 
gdy po bra nie na błon ka nie jest moż li we, 
krew lub wy dzie li na prze ły ko wo -gar dło -
wa, mle ko, u świń wy ma zy z gar dła. Po -
śmiert nie ma te ria łem do ba dań jest krew 
i tkan ka mię śnia ser co we go. Do izo la cji 
FMDV uży wa się pier wot nych li nii ko -
mó rek tar czy cy cie lę cia lub ko mó rek ne -
rek świń, cie ląt, ja gniąt oraz li nii ko mór -
ko wych BHK-21, LFBK-αVß6 lub 
IB-RS-2. Efekt cy to pa tycz ny uzy sku je się 
w cią gu 48 godz. Po tym cza sie pły ny ho -
dow la ne moż na użyć do ba da nia w te ście 
wią za nia do peł nia cza (CF), te ście an ty -
ge no wym ELISA lub RT-PCR (2). 

Do wy kry wa nia an ty ge nu FMDV słu -
ży ELISA, któ rą przy uży ciu prze ciw ciał 
mo no klo nal nych lub po li klo nal nych 
moż na wy kry wać i ty po wać an ty ge ny wi -
ru sa oraz test wią za nia do peł nia cza, mniej 
spe cy ficz ny i czu ły niż test ELISA (32). 

Tabela 1. Pryszczyca u wybranych gatunków zwierząt 
nieudomowionych (42, 43).

Legenda: - brak objawów zmian lub zgonów; + wynik dodatni; ++ postać kliniczna łagodna;  
+++ choroba o ciężkim przebiegu.

GATUNEK OBJAWY WIREMIA ZMIANY ŚMIERTELNOŚĆ

Bawół afrykański ++ + +/- -

Antylopa sobolowa ++ + + +

Żubr + ? ? +/-

Jeleń ++ + + -

Jeleń kanadyjski ++ + + -

Sarna +++ + + -

Dzik - + - -
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RT-PCR sto su je się do am pli fi ka cji frag -
men tów ge no mu FMDV w ma te ria łach 
dia gno stycz nych, w tym na błon ku, mle -
ku, su ro wi cy. Ma on czu łość po rów ny -
wal ną z me to dą izo la cji FMDV (33). 
Sto su je się też RT-PCR na ba zie że lu 
aga ro zo we go i RT-PCR spe cy ficz ne dla 
li nii ko mór ko wej w ce lu se kwen cjo no -
wa nia nu kle oty dów. 

Ce lem te stów se ro lo gicz nych jest:  
1. cer ty fi ka cja po szcze gól nych zwie rząt 
przed im por tem lub eks por tem, 2. po twier -
dze nie po dej rzeń przy pad ków FMD,  
3. stwier dze nie bra ku za ka że nia i 4. wy ka -
za nie sku tecz no ści szcze pie nia. W tym ce -
lu sto su je się te sty se ro lo gicz ne wy kry wa -
ją ce prze ciw cia ła prze ciw ko wi ru so wym 
biał kom struk tu ral nym (SP) i wy kry wa ją -
ce prze ciw cia ła prze ciw ko wi ru so wym 
biał kom nie struk tu ral nym: (NSP, 3A, 3B, 
2B, 2C, 3ABC). Tu na le ży: Test se ro neu -
tra li za cji wi ru sa, test ELISA fa zy sta łej 
(34), test ELISA blo ku ją cy fa zę cie kłą (35), 
im mu no blot ting i test en zy ma tycz ne go im -
mu no elek tro trans fe ru (EITB). Do dia gno -
zy FMD w miej scu po dej rze nia ogni ska 
cho ro by i szyb kie go wdro że nie środ ków 
kon tro li opra co wa no chro ma to gra ficz ny 
test pa sko wy opar ty na prze ciw cia łach mo -
no klo nal nych (36). Jest on co naj mniej tak 
czu ły jak kon wen cjo nal ny test an ty ge no wy 
ELISA w wy kry wa niu FMDV w za wie si -
nach na błon ko wy, a tak że wy ka zu je 100 % 
czu łość w przy pad ku su per na tan tów ho -
dow li ko mór ko wych se ro ty pów FMDV O, 
A, C i Asia -1 (7). 

 

Szcze pion ki 
 

Do stęp ne są in ak ty wo wa ne szcze pion ki 
wi ru so we o róż nym skła dzie, in ak ty wo -
wa ne ety le no imi ną z ad iu wan tem ole jo -
wym lub z ad iu wan tem że lo wym. Wie le 
szcze pio nek prze ciw ko FMD jest wie lo -
war to ścio wych, aby je do cze śnie za pew -
nić ochro nę przed róż ny mi se ro ty pa mi 
lub uwzględ nić róż no rod ność an ty ge no -
wą, któ ra praw do po dob nie wy stą pi w da -
nej sy tu acji te re no wej. Szcze pie nie prze -
ciw ko jed ne mu se ro ty po wi FMDV nie 
za pew nia ochro ny krzy żo wej przed in ny -
mi se ro ty pa mi i mo że rów nież nie za pew -
nić peł nej lub żad nej ochro ny przed in -
ny mi szcze pa mi te go sa me go se ro ty pu. 
Do świad cze nia zdo by te w Eu ro pie 
i Ame ry ce Po łu dnio wej su ge ru ją, że sys -
te ma tycz ne szcze pie nie mo że sku tecz nie 
wy eli mi no wać FMD, pod wa run kiem 
utrzy ma nia od po wied nie go po zio mu od -
por no ści stad nej (2, 37). Ro dza je, pro -
duk cję i oce nę szcze pio nek omó wio no 
w prze wod ni ku wy da nym pod au spi cja -
mi FAO i WOAH (38). 

Zwal cza nie 
 

Prysz czy ca pod le ga w Pol sce obo wiąz ko -
wi zwal cza nia. Zwal cze nie FMD w sta -
dzie od by wa się po przez za bi cie zwie rząt 
w ogni sku cho ro by i uty li za cję ich zwłok. 
Pra wo Unij ne i Pra wo Kra jo we okre śla -
ją za sa dy mo ni to rin gu i zwal cza nia prysz -
czy cy (3, 39, 40). 

Ry zy ko dla zdro wia pu blicz ne go zwią -
za ne z FMD jest nie wiel kie. Udo ku men -
to wa no tyl ko kil ka ła god nych przy pad -
ków za ka żeń u lu dzi. Za ka że nie 
cha rak te ry zu je się ła god ny mi ob ja wa mi, 
w szcze gól no ści pę che rza mi na rę kach 
i w ja mie ust nej. Ża den przy pa dek nie 
wy ma gał ho spi ta li za cji. Za ka że nia by ły 
wy ni kiem bez po śred nie go kon tak tu czło -
wie ka z za ka żo ny mi zwie rzę ta mi (41). ● 

 
 
Pi śmien nic two 
1. Larska M., Wernery U., Kinne J., Schuster R., 

Alexandersen G., Alexandersen S.: Differences in the 
susceptibility of dromedary and bactrian camels to 
Foot-and-mouth disease virus. „Epidemiol. Infect.”, 
2009, 137, 549-554. 

2. WOAH: Foot and mouth disease (Infection with Foot 
and mouth disease virus). WOAH Terrestrial Manual, 
2024, chapt. 3.1.8. 

3. Ustawa z dnia 11 marca 2004 r. o ochronie zdrowia 
zwierząt oraz zwalczaniu chorób zakaźnych 
zwierząt. Dz. U. 2004, nr 69, poz. 625. 

4. Grubman M. J., Baxt B.: Foot- and- Mouth Disease. 
„Clin. Microbiol. Rev.”, 2004, 17, 465-493. 

5. Blancou J.: History of the surveillance and control of 
transmissible animal diseases. OIE Paris 2003. 

6. Mahy B. W. J.: Introduction and history of Foot-and-
Mouth disease virus. „Curr. Top. Microbiol. Immunol.”, 
2005, 288, 1-8. 

7. Jamal S. M., Belsham G. J.: Foot-and-Mouth disease: 
past, present and future. „Vet. Res.”, 2013, 44, 116, 
https://doi.org/10.1186/1297-9716-44-116. 

8. Paprocka G.: Wirus pryszczycy i jego budowa 
molekularna. „Medycyna Weter.”, 2006, 62, 753-756. 

 
9. Haydon D. T., Samuel A. R., Knowles N. J.: The generation 

and persistence of genetic variation in Foot-and-
Mouth disease virus. „Prev. Vet. Med.”, 2001, 51, 111-124. 

10. Knowles N. J., Wadsworth J., Bachanek-Bankowska 
K., King D. P.: VP1 sequencing protocol for Foot and 
Mouth disease virus molecular epidemiology.  
„Rev. Sci. Techn. OIE”, 2016, 35, 741-755. 

11. Paton D. J., DiNardo A., Knowles N. J., Wadsworth J., 
Pituco E. M., Cosivi O., Rivera A. M., Kassimi L. B., 
Brocchi E., de Clerq K., Carrillo C., Maree F. F., Singh R. K., 
Vosloo W., Park M. K., Sumption K. J., Ludi A. B., King D. P.: 
The history of Foot-and-Mouth disease virus 
serotype C: the first known extinct serotype?  
„Virus Evolution”, 2021, 7,  
https://doi.org/10.1093/ve/veab009. 

12. König G. A., Palma E. L., Maradei E., Piccone M. E.: 
Molecular epidemiology of Foot-and-Mouth 
disease virus types A and O isolated in Argentina 
during the 2000-2002 epizootic. „Vet. Microbiol.”, 
2007, 124, 1-15. 

13. Zhu J. J., Arzt J., Puckette M. C., Smoliga G. R., 
Pacheco J. M., Rodriguez R. R.: Mechanisms of Foot-
and-Mouth disease virus tropism inferred from 
differential tissue gene expression. „PLOS ONE”, 
2013, 8, e64119. 

14. Robinson L., Knight-Jones T. J. D., Charleston B., 
Rodriguez L. L., Gay C. G., Sumption K. J., Vosloo W.: 
Global Foot-and-Mouth disease research update 
and gap analysis: 7 – Pathogenesis and molecular 
biology. „Transbound. Emerg. Dis.”, 2016, 63 
(Suppl. 1), 63-67. 

15. Arzt J., Pacheco J. M., Rodriguez L. L.: The early 
pathogenesis of Foot-and-Mouth disease in cattle 
after aerosol inoculation. Identification of the 
nasopharynx as the primary site of infection.  
„Vet. Pathol.”, 2010, 47, 1048-1063. 

16. Arzt J., Juleff N., Zhang Z., Rodriguez L. L.:  
The Pathogenesis of Foot-and-Mouth disease.  
I. Viral pathways in cattle. „Transbound. Emerg. Dis.”, 
2011, 58, 291-304. 

17. Zhang Z. D., Kitching R. P.: The localization of 
persistent Foot and Mouth disease virus in the 
epithelial cells of the soft palate and pharynx.  
„J. Comp. Pathol.”, 2001, 124, 89-94. 

18. Stenfeldt C., Eschbaumer M., Rekant S. I., Pacheco J. M, 
Smoliga G. R., Hartwig E. J.,  Rodriguez L. L., Arzt J.: 
The Foot-and-Mouth disease carrier state 
divergence in cattle. „J. Virol.”, 2016, 90,  6344-6364. 

19. Alexandersen S., Zhang Z., Donaldson A. I., Garland 
A. J.: The pathogenesis and diagnosis of Foot-and-
Mouth disease. „J. Comp. Pathol.”, 2003, 129, 1-36. 

SH
U

TT
ER

ST
O

C
K



77 

Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

20. Arzt J., Baxt B., Grubman M. J., Jackson T., Juleff N., 
Rhyan J., Rieder E., Waters R., Rodriguez L. L.:  
The pathogenesis of Foot-and-Mouth disease: 
viral pathways in swine, small ruminants,  
and wildlife; myotropism, chronic syndromes,  
and molecular virus host interactions.  
„Trans. Emerg. Dis.”, 2011, 58, 305-326. 

21. Durand B., Mahul O.: An extended state-transition 
model for Foot – and – Mouth disease epidemics 
in France. „Prev. Vet. Med.”, 2000, 47, 121-130. 

22. Juleff N., Windsor M., Reid E., Seago J., Zhang Z., 
Monaghan P., Morrison I. W. Charleston B.: Foot 
– and – Mouth disease virus persists in the light 
zone of germinal centres. „PLOS ONE”, 2008, 3, 10, 
doi: 10.1371/journal.pone.0003434. 

23. Ward M. P., Laffan S. W., Highfield L. D.:  
The potential role of wild and feral animals as 
reservoirs of Foot-and-Mouth disease.  
„Prev. Vet. Med.”, 2007, 80, 9-23. 

24. Paton D. J., Gubbins S., King D. P.: Understanding the 
transmission of Foot-and-Mouth disease virus at 
different scales. „Curr. Opin. Virol.”, 2018, 28, 85-91. 

25. Vossen M. T., Westerhout E. M., Söderberg-
Naucler C., Wiertz E. J. H. J. Viral immune evasion: 
A masterpiece of evolution. 
„Immunogenetics”, 2002, 54, 527-542. 

26. Zhang X., Zhang D., Zhang D., Hou J., Xu G, W., 
Sheng C., Choudhry S, M., Shu Z., Li D., Zhang K., 
Zheng H., Liu X.: Molecular mechanisms of immune 
escape for Foot-and-Mouth Disease virus. 
„Pathogens”, 2020, 729, 
doi: 10.3390/pathogens9090729. 

27. Donnelly R., Kotenko S.: Interferon-lambda: a new 
addition to an old family. „J Interf. Cytokine Res.”, 
2010, 30, 555-564. 

28. Medina G. N., Diaz San Segundo F.: Virulence and 
immune evasion strategies of FMDV: implications 
for vaccine design. „Vaccines”, 2024, 12, 1071, 
https://doi.org/10.3390/vaccines12091071. 

29. Zhou Z., Mogensen M. M., Powell P. P., Curry S., 
Wileman T.: Foot-and-Mouth disease virus 3C 
protease induces fragmentation of the Golgi 
compartment and blocks intra-Golgi transport.  
„J. Virol.”, 2013, 87, 11721-11729. 

30. Stenfeldt C., Diaz-San Segundo F., de Los Santos T., 
Rodriguez L. L., Arzt J.: The Pathogenesis of Foot-
and-Mouth disease in Pigs. „Front. Vet. Sci.”, 
2016, 3, 41. 

31. Giselle N., Medina I., San Segundo F. D.: Virulence 
and immune evasion strategies of FMDV: 
Implications for vaccine design. 
„Vaccines”, 2024, 12, 1071,  
https://doi.org/10.3390/vaccines12091071. 

32. Ferris N. P., Donaldson A. I.: The World Reference 
Laboratory for Foot -and -Mouth Disease: a review 
of thirty three years of activity (1958-1991).  
„Rev. Sci. Tech. Off. Int. Epiz.”, 1992, 11, 657-684. 

33. Reid S. M., Grierson S. S., Ferris N. P., Hutchings G. H., 
Alexandersen S.: Evaluation of automated RT-PCR 
to accelerate the laboratory diagnosis of Foot-
and-Mouth Disease virus. „J. Virol. Meth.”, 
2003, 107, 129-139. 

34. Mackay D. K., Bulut A. N., Rendle T., Davidson F., 
Ferris N. P.: A solid-phase competition ELISA for 
measuring antibody to Foot-and-Mouth disease 
virus. „J. Virol. Methods”, 2001, 97, 33-48. 

35. Basagoudanavar S. H., Hosamani M., Selvan R. T. P., 
Sreenivasa B. P., Saravanan P., Chandrasekhar 
Sagar B. K., Venkataramanan R.: Development of 
a liquid-phase blocking ELISA based on Foot-and-
Mouth disease virus empty capsid antigen for 
seromonitoring vaccinated animals.  
„Arch. Virol.”, 2013, 158, 993-1001. 

36. Reid S. M., Ferris N. P., Brüning A., Hutchings G. H., 
Kowalska Z., Akerblom L: Development of a rapid 
chromatographic strip test for the pen-side 
detection of Foot-and-Mouth disease virus 
antigen. „J. Virol. Methods.”, 2001, 96, 189-202. 

37. Singh R. K., Sharma G. K., Mahajan S., Dhama K., 
Basagoudanavar S. H., Hosamani M., Sreenivas B. 
P., Chaicumpa B. P., Sanyal A.: Foot-and-Mouth 
disease virus: Immunobiology, advances in 
vaccines and vaccination strategies addressing 
vaccine failures: An Indian perspective. 
„Vaccines”, 2019, 7, 90,  
https://doi.org/10.3390/vaccines7030090. 

38. Ferrari G., Paton D., Duffy S., Bartels C.,  
Knight-Jones T.: Foot -and -Mouth disease 
vaccination and post-vaccination monitoring. 
Guidelines FAO, WOAH, 2016. 

39. Rozporządzenie Ministra Rolnictwa i Rozwoju Wsi 
z dnia 17 grudnia 2004 r. w sprawie określenia 
jednostek chorobowych, sposobu prowadzenia 
kontroli oraz zakresu badań kontrolnych zakażeń 
zwierząt (Dz. U. 2004 nr 282 poz. 2813). 

40. Rozporządzenie Ministra Rolnictwa i Rozwoju Wsi 
z dnia 10 lutego 2006 r. w sprawie szczegółowego 
sposobu i trybu zwalczania pryszczycy  
(Dz. U. 2006 nr 28 poz. 205). 

41. Prempeh H., Smith R., Müller B.: Foot-and-Mouth 
disease: the human consequences. 
„BMJ”, 2001, 322, 565-566. 

42. Fukai, K., Kawaguchi R., Nishi T., Ikezawa M., 
Yamada M., Seyo K. B., Morioka K.: Risk of 
transmission of Foot-and-Mouth disease by wild 
animals: infection dynamics in Japanese wild 
boar following direct inoculation or contact 
exposure. „Vet. Res.”, 2022, 53, 86,  
https://doi.org/10.1186/s13567-022-01106-0. 

43. Gortázar C., Barroso P., Nova R., Cáceres G.:  
The role of wildlife in the epidemiology and  
control of Foot-and-Mouth disease and similar 
transboundary (FAST) animal diseases: A review. 
„Transbound. Emerg. Dis.”, 2022, 69, 2462-2473. 

 

Zdzisław Gliński, e-mail: zglinski@o2.pl



 

78 
 

Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

 

Roman Kołacz, Maciej Nowak1 
Instytut Medycyny Weterynaryjnej UMK w Toruniu 
1 Huvepharma Polska

DOBROSTAN ŚWIŃ 
W TEMATYCE 
OBRAD XVI EUROPEAN 
SYMPOSIUM OF PORCINE 
HEALTH MANAGEMENT 
(ESPHM) W BERNIE

Dobrostan/Zarządzanie/Behawiorystyka 



79 

Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

W
szyst kie ple nar ne wy kła -
dy XVI Sym po zjum by ły 
po świę co ne pro ble ma ty -
ce do bro sta nu świń, 
a wy kła dy od po wia da ły  

5 wol no ściom sta no wią cym tzw. Ko deks 
Do bro sta nu Zwie rząt. Or ga ni za to rzy pod -
kre śli li, że ta ka te ma ty ka wy kła dów ple nar -
nych ma upa mięt niać 60-le cie po wsta nia kon -
cep cji 5 wol no ści, któ ra swój po czą tek ma 
w Ra por cie Bram bel la z grud nia 1965 r., 
w któ rym stwier dzo no, że zwie rzę ta go spo dar -
skie po win ny mieć „swo bo dę wsta wa nia, kła -
dze nia się, od wra ca nia się, czysz cze nia się i roz -
cią ga nia koń czyn”. Li sta ta, któ ra jest cza sa mi 
okre śla na ja ko Pięć Wol no ści Bram bel la, by ła 
na stęp nie do pra co wa na przez Ra dę ds. Do bro -
sta nu Zwie rząt Go spo dar skich (FAWC) po -
wo ła ną w 1979 r. przez rząd bry tyj ski i fak tycz -
nie przy bra ła for mę pię ciu wol no ści na zy wa ną 
czę sto Ko dek sem Do bro sta nu: 
1. Wol ność od dys kom for tu 
2. Wol ność od gło du i pra gnie nia 
3. Wol ność od bó lu, ura zów i cho rób  
4. Wol ność do wy ra ża nia nor mal ne go  

be ha wio ru 
5. Wol ność od stra chu i stre su. 

 

Se sja I 
 
Pierw sza se sja ple nar na ESPHM od by -
wa ła się pod ha słem „Wol ność od dys -

kom for tu”. W jej ra mach dr Da vid Re -
nau de au z Fran cji wy gło sił re fe rat pt. 
„Wpływ glo bal ne go ocie ple nia na pro -
duk cję trzo dy chlew nej”. We wstę pie 
prelegent pod kre ślił, że Unia Eu ro pej ska 
jest dru gim co do wiel ko ści pro du cen tem 
wie przo wi ny na świe cie oraz jej naj więk -
szym eks por te rem. Sek tor ten stoi jed nak 
przed sze re giem istot nych wy zwań, ta -
kich jak: spa dek kon sump cji, nie do bór 
mło dych rol ni ków, ry zy ko roz prze strze -
nia nia się afry kań skie go po mo ru świń 
(ASF), ro sną ce kosz ty pro duk cji oraz 
zmia ny kli ma tu, któ re wy ma ga ją już dziś 
po dej mo wa nia stra te gicz nych de cy zji 
przez pro du cen tów. Wykładowca, po wo -
łu jąc się na da ne IPCC z 2023 ro ku, 
wskazał, że Eu ro pa ocie pla się szyb ciej niż 
in ne kon ty nen ty – a w cią gu ostat nich 40 lat 
śred nia tem pe ra tu ra lą do wa wzro sła 
o 1,9°C. Wszyst kie sce na riu sze kli ma tycz -
ne prze wi du ją po dwo je nie licz by fal upa -
łów w la tach 2021-2050 oraz wzrost licz -
by dni w ro ku z eks tre mal nie wy so ki mi 
tem pe ra tu ra mi. We Fran cji czę sto tli wość 
i in ten syw ność let nich fal upa łów wzro sły 
dra ma tycz nie w okre sie 1947-2019, a licz -
ba dni w ro ku z tem pe ra tu ra mi wy wo łu -
ją cy mi stres ciepl ny (HS) wzro śnie  
z 6 w ro ku 2000 do 77 dni w ro ku 2090. 
Re nau de au pod kre ślał, że po ten cjał pro -
duk cyj ny świń w Eu ro pie wzrósł istot nie 

w cią gu ostat nich 80 lat, jed nak zdol no ści 
ada pta cyj ne tych zwie rząt do wa run ków 
śro do wi sko wych – szcze gól nie gwał tow -
nych fal upa łów – ule gły osła bie niu. Po -
nad to po nad 75 % świń w UE utrzy my -
wa nych jest obec nie w prze my sło wych, 
wiel ko stad nych i in ten syw nych sys te mach 
pro duk cji w po miesz cze niach, z któ rych 
wie le zo sta ło za pro jek to wa nych po nad 15-
20 lat te mu. Nie wiel ka ich część wy po sa -
żo na jest w sys te my chło dze nia, a tra dy -
cyj ne sys te my wen ty la cyj ne oka zu ją się 
czę sto nie wy star cza ją ce w wa run kach let -
nich upa łów. Do dat ko wo, w więk szo ści 
kon wen cjo nal nych sys te mów utrzy ma -
nia, świ nie nie ma ją moż li wo ści re ali za -
cji na tu ral nych za cho wań ter mo re gu la -
cyj nych, ta kich jak tar za nie się w bło cie, 
a to pro wa dzi do wzro stu ry zy ka hi per -
ter mii, ob ni żo nej wy daj no ści i zwięk szo -
nej śmier tel no ści. Da ne firm uty li za cyj -
nych z Fran cji wska zu ją, że pod czas fa li 
upa łów w 2019 ro ku śmier tel ność świń 
i dro biu wy no si ła oko ło 40 %. Po dob -
na sy tu acja mia ła miej sce la tem 2003 ro -
ku, kie dy to w re gio nach Bre ta nii i Pays 
de la Lo ire od no to wa no ma so we upad ki 
świń, dro biu i by dła. Kon se kwen cje stre -
su ciepl ne go to nie tyl ko zwięk szo -
na śmier tel ność, ale tak że spa dek przy ro -
stów ma sy cia ła, po gor sze nie ja ko ści tusz 
rzeź nych (na sku tek mniej sze go po bra -
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Welfare of Pigs in the Focus 
of the 16th European 
Symposium of Porcine 
Health Management 
(ESPHM) in Bern 
 
The XVI European Symposium  
of Porcine Health Management 
(ESPHM), organized under the 
auspices of the European College  
of Porcine Health Management Ltd. 
(ECPHM), was held this year in Bern 
from May 21st to May 23rd.  
All plenary lectures during  
the XVI Symposium were dedicated 
to the topic of pig welfare and were 
aligned with the Five Freedoms, 
which constitute the so-called 
Animal Welfare Code.  
The organizers emphasized that  
the choice of plenary themes  
aimed to commemorate  
the 60th anniversary of the 
formulation of the Five Freedoms 
concept, which originated in the 
Brambell Report of December 1965. 
 
Keywords: 16th ESPHM, Bern, reports, 
plenary lectures ,animal welfare.
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nia pa szy i za bu rzeń funk cji prze wo du 
po kar mo we go), pro ble my roz rod cze oraz 
ob ni że nie mlecz no ści loch. Pre le gent 
wska zy wał, że stres ciepl ny w okre sie cią -
ży mo że wpły wać na za cho wa nie i roz -
wój po tom stwa. Szcze gól nie istot ne są 
ob ser wa cje wskazujące na to, że pre na tal -
ny stres ciepl ny zmie nia za cho wa nia spo -
łecz ne pro siąt oraz zwięk sza otłusz cze nie 
świń w cza sie ubo ju. Do dat ko wo, w okre -
sie let nim od no to wy wa no wyż szą śmier -
tel ność loch, szcze gól nie w cią gu 2-4 dni 
po opro sze niu. Z ko lei pod wyż szo -
na tem pe ra tu ra w po ro dów ce po wy -
żej 22°C zwięk sza ry zy ko uro dze nia mar -
twych pro siąt z po wo du wy dłu żo ne go 
cza su trwa nia po ro du i zwią za ne go z nim 
nie do tle nie nia. Więk sze ry zy ko śmier tel -
no ści świń od no to wa no rów nież w trak -
cie trans por tu oraz pod czas prze trzy my -
wa nia w rzeź niach w okre sie let nim. 
Istot nym za gad nie niem po ru szo nym 
przez Re nau de au był tak że wpływ zmian 
kli ma tycz nych na ba zę pa szo wą. Wy kła -
dow ca wska zy wał, że zmia ny kli ma tu bę -
dą pro wa dzić do spad ku glo bal nych plo -
nów pod sta wo wych upraw: ku ku ry dzy 
(-7,1 %/°C), psze ni cy (-3,7 %/°C) oraz soi 
(-4,0 %/°C), przy du żym zróż ni co wa niu 
re gio nal nym. Eks tre mal ne zja wi ska po -
go do we zwięk sza ją ry zy ko jed no cze -
snych nie uro dza jów w wie lu re gio nach 
świa ta, co mo że pro wa dzić do po dwo je -

nia cen upraw oraz pię cio krot ne go wzro -
stu zmien no ści tych cen w la tach 2000-
2080. Zwró co no rów nież uwa gę na bez -
pie czeń stwo pa szo we, szcze gól nie 
w kon tek ście ska że nia pasz my ko tok sy -
na mi. Wzrost opa dów i tem pe ra tu ry mo -
że sprzy jać pro duk cji de ok sy ni wa le no lu 
(DON) przez Fu sa rium spp. w psze ni cy, 
na to miast okre sy su szy mo gą zwięk szać 
wy twa rza nie afla tok syn (AF) przez 
Asper gil lus spp. w ku ku ry dzy. Skut ki 
zmian kli ma tycz nych dla wy stę po wa nia 
my ko tok syn w su row cach pa szo wych 
po win ny być bra ne pod uwa gę w oce nie 
wpły wu zmian kli ma tu na sek tor trzo dy 
chlew nej. 

Dru gi wy kład w ra mach tej se sji przed -
sta wi ła dr Ire ne Ca mer link z In sty tu tu 

Ge ne ty ki i Bio tech no lo gii Zwie rząt Pol -
skiej Aka de mii Na uk w Ja strzęb cu.  
Wy stą pie nie Ca mer link pt. „Per cep cja 
tem pe ra tu ry oto cze nia przez świ nie: zrów -
no wa żo ne po dej ście do ter mo re gu la cji” 
do ty czy ło kwe stii ada pta cji ter micz nej 
świń. We wstę pie pre le gent ka za zna czy ła, 
że świ nie są ga tun kiem utrzy my wa nym 
w bar dzo zróż ni co wa nych wa run kach kli -
ma tycz nych – od cho wu ze wnętrz ne go 
w wa run kach eks tre mal nych po kon tro lo -
wa ne śro do wi ska ferm prze my sło wych. 
Wy ma ga nia ter micz ne zmie nia ją się jed -
nak istot nie w za leż no ści od wie ku zwie -
rząt: pro się ta do 3. ty go dnia ży cia nie ma -
ją w peł ni roz wi nię tych me cha ni zmów 
ter mo re gu la cji, przez co nie do star cze nie 
od po wied nio wy so kiej tem pe ra tu ry 
po uro dze niu gro zi hi po ter mią. Z ko lei 
do ro słe osob ni ki są w okre sie let nim co -
raz czę ściej na ra żo ne na prze grza nie 
– obie sy tu acje mo gą pro wa dzić 
do zwięk szo ne go ry zy ka śmier tel no ści. 
Z te go wzglę du w wa run kach pro duk cji 
ko mer cyj nej ko niecz ne jest sto so wa nie 
sys te mów re gu la cji mi kro kli ma tu, za rów -
no ogrze wa nia, jak i chło dze nia. Dr Ca -
mer link wska za ła jed nak na pe wien pa ra -
doks: sko ro świ nie w wa run kach 
na tu ral nych sku tecz nie po słu gu ją się be ha -
wio ral ną ter mo re gu la cją, to skąd trud no ści 
w za pew nie niu im kom for tu ciepl ne go 
w wa run kach fer mo wych? Pre le gen tka, 

Podsumowując, potencjalne skutki 
globalnego ocieplenia dla produkcji 
trzody chlewnej będą wynikały 
z kumulacji niepewności związanych 
z czynnikami klimatycznymi, przede 
wszystkim wzrostem częstotliwości 
i intensywności fal upałów, ich 
wpływem na jakość i bezpieczeństwo 
bazy paszowej, a także pojawianiem 
się nowych i nasileniem istniejących 
chorób zakaźnych. 
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od wo łu jąc się do prac in nych au to rów, 
wy mie nia ła naj czę ściej sto so wa ne sys te -
my chło dze nia w pro duk cji ko mer cyj nej: 
zra sza nie, za mgła wia nie, chło dze nie pod -
ło go we czy sto so wa nie mat chło dzą cych 
dla loch kar mią cych. 

Se sja II 
 

Ko lej na se sja ple nar na od by wa ła się 
pod ha słem: „Wol ność od gło du i pra -
gnie nia i wol ność od bó lu, ura zów i cho -
rób”. W tej se sji pierw szy wy kład wy gło -
si ła prof. Vi vi Aare strup Mo ust sen 
z Da nii pt. „Za pew nie nie od po wied nie -
go ży wie nia i wo dy dla loch utrzy my wa -
nych w sys te mach bez jarz mo wych”.  
Pro fe sor przed sta wi ła wy ni ki ba dań wła -
snych, któ rych ce lem by ło okre śle nie 
spo ży cia wo dy przez lo chy w okre sie 
oko ło po ro do wym oraz w cza sie lak ta cji. 

Ana li zo wa ła zmien ność zu ży cia wo dy 
w za leż no ści od czyn ni ków ta kich jak: 
licz ba po ro dów, licz ba pro siąt, le cze nie an -
ty bio ty ka mi, tem pe ra tu ra oto cze nia, 
a tak że za leż ność mię dzy spo ży ciem wo -
dy, a przy szłą pro duk cyj no ścią i zdro wiem 
loch. Ba da nia wy ka za ły, że śred nie spo ży -
cie wo dy wzra sta ło z 17 L/dzień w pierw -
szym dniu po po ro dzie do 28 L/dzień 
w 18. dniu. Lo chy z wyż szym spo ży ciem 
wo dy w 2. dniu po po ro dzie utrzy my wa -
ły wyż szy po ziom spo ży cia przez ca łą  
lak ta cję. Lo chy, któ re póź niej wy ma ga ły  

le cze nia an ty bio ty ka mi, pi ły mniej i rza -
dziej już na 2 dni przed po ro dem – moż -
li wa wcze sna ozna ka po gar sza ją ce go się 
sta nu zdro wia. Ba da nia wy ka za ły tak że, 
że przy tem pe ra tu rze ze wnętrz nej >10°C 
zu ży cie wo dy wy raź nie ro sło, a wzrost 
tem pe ra tu ry oto cze nia o 1°C zwięk szał 
zu ży cie wo dy o 0,16 L/dzień/szt. 
 

Ko lej ny wy kład, pt. „Wy kry wa nie i le -
cze nie bó lu u cho rych świń”, wy gło si ły 
prof. Eli sa beth Gros se Be ila ge i dr. Ly dia 
Kuh nert z Nie miec. Pre le gent ki na wstę -
pie stwier dzi ły, że nie le czo ny ból u świń 
wią że się z cier pie niem, stre sem oraz ne -
ga tyw ny mi skut ka mi zdro wot ny mi i be -
ha wio ral ny mi. O ile ból po wo do wa ny ka -
stra cją lub ob ci na niem ogo nów, jest 
in ten syw nie ba da ny, to ból wy ni ka ją cy 
z cho rób lub ura zów jest wciąż nie do sta -
tecz nie roz po zna wa ny i le czo ny w prak -
ty ce, a w świe tle ety ki i do bro sta nu zwie -
rząt le ka rze we te ry na rii ma ją obo wią zek 
wdra żać sku tecz ne le cze nie prze ciw bó lo -
we w każ dym przy pad ku. U świń ból nie 
jest ła twy do wy kry cia, a roz po zna nie bó -
lu opie ra się głów nie na zmia nach be ha -
wio ral nych, po nie waż brak jest uni wer sal -
nych skal oce ny bó lu dla róż nych cho rób 
u świń. Ob ja wy bó lu mo gą obej mo wać: 
• utra tę za in te re so wa nia oto cze niem 

(apa tia, le targ), 
• uni ka nie kon tak tu z in ny mi świ nia mi 

(izo lo wa nie się), 
• zmia nę za cho wa nia przy ssa niu (za rów -

no u pro siąt, jak i loch), 
• zmniej szo ny ape tyt, 
• wo ka li za cje: pisk, jęk, zgrzy ta nie zę ba -

mi (ozna ka sil ne go bó lu), 
• drże nie mię śni, zmia na po zy cji ogo -

na (pod ku lo ny, przy ci śnię ty), 
• zmie nio na po sta wa i chód: sztyw ność, 

ku la wi zna, gar bie nie grzbie tu. 
Brak jed no znacz nych na rzę dzi dia gno -

stycz nych po wo du je, że czę sto ko niecz ne 
jest sto so wa nie „dia gno stycz ne go le cze -
nia bó lu”– je że li po po da niu le ku prze -
ciw bó lo we go na stę pu je po pra wa, po -
twier dza to obec ność bó lu. Po nad to 
pre le gent ki stwier dzi ły, że w UE i po -
szcze gól nych pań stwach człon kow skich 
ist nie je kil ka środ ków prze ciw bó lo wych 
za twier dzo nych do le cze nia bó lu u świń. 
Do stęp ność we te ry na ryj nych pro duk tów 
lecz ni czych za le ży od te go, któ re le ki są 
do pusz czo ne do ob ro tu w po szcze gól nym 
pań stwie człon kow skim. Do gru py nie -
ste ro ido wych le ków prze ciw za pal nych 
(NLPZ) na le żą: di klo fe nak, kwas ace ty -
lo sa li cy lo wy i je go po chod na sa li cy lan so -
du, flu nik sy na, kwas tol fe na mo wy, me -
lok sy kam i ke to pro fen. Pa ra ce ta mol (syn. 
ace ta mi no fen) i me ta mi zol to sub stan cje 

po dob ne do NLPZ są rów nież do pusz -
czo ne do sto so wa nia u świń w UE. Sil ne 
opio idy nie są do pusz czo ne do sto so wa -
nia u świń. Wy kła dow czy nie bar dzo 
szcze gó ło wo oma wi ły sto so wa nie środ -
ków prze ciw bó lo wych przy: cho ro bach 
ukła du od de cho we go prze bie ga ją cych 
z go rącz ką, MMA, cho ro bach układ mię -
śnio wo -szkie le to we go, za bie gach chi rur -
gicz nych oraz wska za ły na naj waż niej sze 
skut ki ubocz ne. 

Se sja III 
 
W ra mach III se sji ple nar nej pod ha słem: 
„Wol ność do wy ra ża nia nor mal ne go be -
ha wio ru” dr Ale xan der Gra ho fer ze Szwaj -
ca rii przed sta wił wy kład pt. „Za cho wa nie 
roz rod cze loch i za rzą dza nie po ro dem 
w wa run kach koj ców swo bod nych”. We 
wstę pie, na pod sta wie prze glą du naj now -
sze go pi śmien nic twa, opi sał za cho wa nie 
się loch przed po ro dem w koj cach bez -
jarz mo wych (w pol skiej no men kla tu rze 
na zy wa my je koj ca mi swo bod ny mi). 
W wie lu kra jach eu ro pej skich jarz mo we 
sys te my utrzy ma nia loch w po ro dów kach 
są na pod sta wie kra jo wych re gu la cji 
praw nych wy co fy wa ne. Moż na przy pusz -
czać, że w nie dłu giej przy szło ści rów nież 
w ca łej UE zo sta nie wdro żo na Ini cja ty -

W oparciu o przegląd piśmiennictwa 
wykazała również, że poszczególne 
rasy świń różnią się pod względem 
zdolności do adaptacji cieplnej,  
co powinno być brane pod uwagę 
w programach selekcyjnych. Selekcja 
ras bardziej odpornych na stres 
cieplny, nawet kosztem cech takich 
jak plenność czy tempo wzrostu, 
mogłaby stanowić jedno z rozwiązań 
w perspektywie długoterminowej.  

Wykładowczyni zaleciła, aby 
monitorowanie zużycia wody było 
wdrażane w praktyce hodowlanej, 
ponieważ pozwala to na możliwość 
wczesnego wykrywania problemów 
zdrowotnych i wskazanie loch 
niepijących po karmieniu lub 
mających przedłużony poród, co jest 
dobrym narzędziem do poprawy 
dobrostanu i efektywności loch 
w systemach bezjarzmowych. 

W zakończeniu referentki wskazywały 
na przeciwwskazania stosowania 
NLPZ. Główne ograniczenie dotyczy 
stosowania do 48 godzin 
przed porodem u loch ciężarnych 
oraz karmiących ze względu 
na powikłania okołoporodowe. 
Ponadto, pochodne kwasu 
salicylowego nie nadają się również 
do stosowania u ciężarnych 
i karmiących loch oraz prosiąt 
w wieku poniżej 4. tygodni, ponieważ 
mogą upośledzać dojrzewanie 
chrząstki i kości. Wykładowczynie 
zaleciły ostrożne stosowanie 
u pacjentów z uszkodzeniem wątroby 
z powodu metabolizmu 
wątrobowego NLPZ. Poza tym zwróciły 
uwagę na ryzyko niewydolności 
nerek, które wzrasta w przypadku 
stosowania NLPZ u świń 
hipowolemicznych. 
 
W Polsce dopuszczone środki 

przeciwbólowe dla świń przedstawiono 

w artykule: Turlewicz-Podbielska H,.  

Pomorska-Mól M.: Leczenie bólu 

i znieczulenia stosowane u świń. 

„Weterynaria w Terenie”, 1, 2025.
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wa Oby wa tel ska „End the Ca ge Age”, 
któ ra zo sta ła przy ję ta na se sji ple nar nej 
Par la men tu Eu ro pej skie go 10 czerw ca 
2021 r. i prze ka za na do dal szych prac  
le gi sla cyj nych Ko mi sji Eu ro pej skiej. 
Wpro wa dza ne w miej sce koj ców jarz mo -
wych koj ce swo bod ne umoż li wia ją lo -
chom swo bo dę po ru sza nia się w okre sie 
oko ło po ro do wym i po po ro do wym oraz 
bu do wę gniaz da, co jest jed nym z wa run -
ków do bro sta nu loch. Bu do wa gniaz da 
jest za cho wa niem wro dzo nym, re gu lo wa -
nym hor mo nal nie, ini cjo wa nym przez 
wzrost po zio mu pro lak ty ny po spad ku 
pro ge ste ro nu. To za cho wa nie roz po czy -
na się oko ło 24 go dzin przed po ro dem, 
a szczyt ak tyw no ści przy pa da na okres 
od 4 do 12 go dzin przed uro dze niem 
pierw sze go pro się cia. W przy pad ku du -
żych mio tów, po wy żej 17 pro siąt, szczyt 
ak tyw no ści w sys te mach bez jarz mo wych 
był opóź nio ny. Bu do wa gniaz da usta je, 
gdy wzra sta po ziom oksy to cy ny. Prze -
dłu ża ją ca się bu do wa gniaz da i utrzy mu -
ją ca się w trak cie po ro du, wska zu je 
na nie pra wi dło wość i na za bu rze nia 
w hor mo nal nym prze bie gu po ro du. Ba -
da nia wska zu ją tak że, że nie wy star cza ją -
ca ilość lub nie wła ści wy ro dzaj ma te ria -
łów do bu do wy gniaz da w okre sie 
oko ło po ro do wym jest przy czy ną stre su 
u loch, pro wa dzą cą do zwięk szo ne go wy -
dzie la nia opio idów, któ re ha mu ją wy dzie -
la nie oksy to cy ny, zmniej sza jąc kurcz li -
wość ma ci cy. Dla te go wspie ra nie 
na tu ral nych za cho wań zwią za nych z bu -
do wą gniaz da mo że przy czy nić się 
do skró ce nia cza su trwa nia po ro du, po -
pra wy wi tal no ści pro siąt oraz zwięk sze nia 
po bra nia sia ry przez skró ce nie cza su po -
mię dzy po ro dem, a pierw szym ssa niem. 
Wśród ma te ria łów ścio ło wych w sys te -
mach koj ców swo bod nych lo chy czę ściej 
wy bie ra ły do bu do wy gniaz da ga ze ty, 
a nie sło mę czy tka ni nę ju to wą. Wy ka -
za no tak że, że nie do sta tecz na ilość ma -
te ria łu do bu do wy gniaz da jest przy czy -
ną stre su po wo du ją ce go wzrost po zio mu 
opio idów. Stwier dzo no tak że, że ru ty no -
we po da wa nie oksy to cy ny lub jej ana lo -
gów nie jest za le ca ne u loch w sys te mie 
bez jarz mo wym ze wzglę du na moż li we 
ne ga tyw ne skut ki wy ni ka ją ce z wyż sze -
go po zio mu en do gen nej oksy to cy ny 
u loch z koj ców bez jarz mo wych w fa zie 
po eks pul syj nej po ro du w po rów na niu 
z lo cha mi utrzy my wa ny mi w jarz mie. 
Nie wy ka za no też róż nic w licz bie mar -
two uro dzo nych pro siąt mię dzy sys te ma -
mi. W sys te mach bez jarz mo wych czas 
wy da la nia ło ży ska był dłuż szy, co mo że 
świad czyć o bar dziej fi zjo lo gicz nym prze -
bie gu III fa zy po ro du.  

Ko lej ny wy kład w tej se sji przed sta wi -
ła prof. In ger -Li se An der sen z Nor we gii 
pt. „Za cho wa nie loch i ich pro siąt w róż -
nych sys te mach koj ców po ro do wych: jarz -
mo wych i bez jarz mo wych”. Prelegentka 
kon ty nu uowa ła po przed ni ta mat wy kła -
du Gra ho fe ra i na wstę pie, na pod sta wie 
prze glą du pi śmien nic twa ostat nich 10 lat, 
dokonała cha rak te ry sty ki sto so wa nych 
sys te mów utrzy ma nia loch w po ro dów -
kach i ich wpły wu na do bro stan loch 
oraz pro siąt, a w kon se kwen cji koń co we 
efek ty ho dow la ne. Wykładowczyni 
na wstę pie stwier dzi ła, że współ cze sna 
ho dow la świń cha rak te ry zu je się głów nie 
in ten sy fi ka cją pro duk cji i se lek cją ge ne -
tycz ną ukie run ko wa ną na zwięk sze nie 
licz by uro dzo nych pro siąt w mio cie. 
Obec nie w nie któ rych kra jach śred nia 
licz ba pro siąt wy no si oko ło 15, a w nie -
któ rych prze kra cza 20, choć na le ży pa -
mię tać, że prze cięt na licz ba funk cjo nal -
nych su tek lo chy wy no si 14-16, co 
skut ku je zwięk szo ną kon ku ren cją no wo -
rod ków o do stęp do mle ka, a tym sa mym 
wzro stem śmier tel no ści z po wo du przy -
gnie ceń i nie do ży wie nia. Na wet w sy tu -
acjach, gdy licz ba sut ków od po wia da licz -
bie pro siąt, do cho dzi do ich mo no po li za cji 
przez sil niej sze osob ni ki, co po wo du je 
zmniej szo ną do stęp ność dla po zo sta łych. 
Po nad to w mio tach o du żej li czeb no ści 
ro dzą się pro się ta o ni skiej ma sie uro dze -
nio wej, przez co ma ją mniej sze zdol no ści 
do prze ży cia niż po zo sta łe, zmniej sza się 
tak że dal szy po ten cjał roz rod czy i dłu go -
wiecz ność loch. Du że mio ty po gar sza ją 
syn chro ni za cję ssa nia, wy dłu ża ją in ter wa -
ły mię dzy kar mie nia mi. Do dat ko wo 
zwięk sza ją na kład pra cy ho dow cy pod czas 
po ro du, szcze gól nie w koj cach jarz mo -
wych. Po krót kiej cha rak te ry sty ce wpły -
wu se lek cji ge ne tycz nej w kie run ku 
zwięk sza nia li czeb no ści mio tów i kon se -
kwen cjach tej se lek cji, au tor ka prze szła 
do oce ny sys te mów koj ców po ro do wych 
i ich wpły wu na be ha wior i zdro wot ność 

loch i pro siąt. Prelegentka wskazała, że 
koj ce jarz mo we, ogra ni cza ją ce bu do wę 
gniaz da, swo bo dę ru chu, wy wo łu ją u loch 
fru stra cję, ste reo ty pie be ha wio ral ne, 
zmniej sze nie wię zi ma cie rzyń skiej, nie -
po kój i stres. Rów nież w tej pre zen ta cji 
pod kre ślo no ro lę ja ko ści ściół ki w koj cu 
po ro do wym, stwier dza jąc, że sło ma sku -
tecz niej wpły wa na za cho wa nia gniaz do -
we loch, wy dłu ża jąc czas od po czyn ku 
i zmniej sza jąc wy stę po wa nie ste reo ty pii 
oral nych w po rów na niu do tor fu lub tro -
cin. Lo chy utrzy my wa ne w klat kach, na -
wet gdy ma ją za pew nio ną sło mę, wy ka -
zu ją za cho wa nia fru stra cyj ne, ta kie jak 
gry zie nie prę tów i nie po kój, co ozna cza, 
że nie mo gą w peł ni zre kom pen so wać 
stre su zwią za ne go z ogra ni cze niem ru chu. 
W koj cach jarz mo wych ob ser wu je się tak -
że wię cej scho rzeń koń czyn i wy mie nia 
u loch, a u pro siąt licz ne ura zy oko li cy 
nad garst ków i gło wy. Peł na re ali za cja po -
trzeb be ha wio ral nych moż li wa jest przede 
wszyst kim w koj cach luź nych (swo bod -
nych), gdzie obec ność ściół ki zna czą co 
po pra wia ja kość bu do wy gniaz da, zwięk -
sza czas od po czyn ku oraz re du ku je za cho -
wa nia oral ne i ste reo ty po we, a w trak cie 
po ro du lo chy z do stę pem do sło my wy ka -
zu ją krót szy czas wy pro szeń, mniej mar -
two uro dzo nych pro siąt i dłuż szy czas ssa -
nia. Rów no cze śnie utrzy ma nie loch 
lu zem w koj cach po ro do wych sta wia wyż -
sze wy ma ga nia wo bec ich cech ma cie -
rzyń skich niż koj cach jarz mo wych lub 
cza so wo za my ka nych w jarz mie. Klu czo -
wy mi ele men ta mi te go za cho wa nia są: 
bu do wa gniaz da, ko mu ni ka cja z po tom -
stwem oraz umie jęt ność ostroż ne go po -
ru sza nie się po koj cu. W dal szej czę ści 
wy kła du prelegentka omó wi ła kil ka no -
wo cze snych sys te mów koj ców swo bod -
nych, opi su jąc ich za le ty i wa dy. Bar dzo 
szcze gó ło wo opi sa no ko jec nor we ski ty -
pu SowComfort. 

Grahofer stwierdził, że przejście 
na systemy porodowe bezjarzmowe 
stanowi istotny postęp w poprawie 
dobrostanu loch poprzez 
umożliwienie im swobodniejszego 
poruszania się i wyrażania 
naturalnych zachowań, 
w szczególności zachowań 
związanych z budową gniazda. 
Systemy te niosą ze sobą liczne 
korzyści, w tym redukcję stresu oraz 
potencjalne skrócenie czasu trwania 
porodu i poprawę witalności prosiąt.

W zakończeniu prelegentka 
podkreśliła rolę, jaką odgrywają 
pozytywne relacje człowiek-zwierzę 
w porodówkach z kojcami 
swobodnymi, wskazując na takie 
zachowania hodowcy, w których 
lochy czują się pewnie i bezpiecznie 
w towarzystwie swoich opiekunów. 
Od osób zajmujących się hodowlą 
wymaga się przewidywalnego 
zachowania, cierpliwości 
i delikatnego obchodzenie się, 
przyjaznych „rozmów”, a nawet 
„smakołyków”, które są podawane np. 
przez hodowców norweskich.  
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An der sen pod su mo wu jąc swój wy kład 
stwier dzi ła, że: 
• po sia da my wy star cza ją cą wie dzę na uko -

wą i do świad cze nie prak tycz ne, aby  
wy co fać z ho dow li koj ce jarz mo we 
i przejść na sys te my wol no sta no wi sko -
we, w któ rych prio ry te tem jest do bro -
stan zwie rząt, 

• kry te ria do bro sta nu wy zna cza ne, mię -
dzy in ny mi, po trze ba mi be ha wio ral ny -
mi loch i pro siąt mu szą być pod sta wą 
pro jek to wa nia przy szłych sys te mów 
utrzy ma nia tych zwie rząt, 

• aby za pew nić zrów no wa żo ną pro duk -
cję trzo dy chlew nej pro gra my ho dow -
la ne mu szą uwzględ niać za rów no pro -
duk tyw ność, jak i do bro stan loch,  

• oprócz prio ry te to we go trak to wa nia po -
trzeb be ha wio ral nych loch i pro siąt, 
osią gnię cie opty mal ne go efek tu koń co -
we go wy ma ga zin te gro wa nia za rów no 
sku tecz nych prak tyk za rzą dza nia, jak 
i stra te gicz nej se lek cji ge ne tycz nej. 
 

Se sja IV 
 

W ostat niej se sji „Wol ność od stra chu 
i stre su” pierw szy re fe rat pt. „Za cho wa nie 
świń w uję ciu po rów naw czym” wy gło sił 
prof. Xa vier Man te ca Vi la no va z Hisz pa -
nii. Prelegent na wstę pie wska zał, ja kie 
kon kret ne ko rzy ści czer pie my za zna jo -
mo ści eto lo gii, wska zu jąc m.in. na moż li -
wość wy ko rzy sta nia wzor ców be ha wio -
ral nych w dia gno sty ce we te ry na ryj nej, 
sto so wa nia przy ja znej dla do bro sta nu 
i ak cep to wal nej przez świ nie tech no lo gii 
cho wu tych zwie rząt, wska zu jąc na kon -
kret ne wzor ce be ha wio ral ne świń, ta kie 
jak np. wzo rzec po kar mo wy, agre sja, czy 
bu do wa nie gniaz da po ro do we go, któ re 
bez po śred nio wpły wa ją na pro duk cję i do -
bro stan. Da lej w swo im wy kła dzie Man -
te ca omó wił wzo rzec po kar mo wy w po -
wią za niu z ob gry za niem ogon ków. 
Mówca za cho wa nie po kar mo we u świń 
podzielił na fa zę po szu ki wa nia po kar mu 
(ry cie) i fa zę kon sump cyj ną (spo ży wa nie). 
Choć mo gło by się wy da wać, że przy sta -
łym do stę pie do pa szy za cho wa nie I fa zy 
tra ci zna cze nie, ba da nia wska zu ją, że ma 
ono jed nak cha rak ter au tow zmac nia ją cy 
i sa mo w so bie jest źró dłem sa tys fak cji. 
W eto lo gii zna ne jest u wie lu zwie rząt tzw. 
po ję cie „con tra fre elo ading” – pre fe ren cji 
zwie rząt do pra cy w ce lu zdo by cia po kar -
mu mi mo ła twej do stęp no ści dar mo we go 
po ży wie nia. Man te ca po kre ślił, że ogra -
ni cze nie moż li wo ści że ro wa nia (po szu ki -
wa nia po kar mu) u świń mo że pro wa dzić 
do po wsta wa nia za cho wań ste reo ty po -
wych i pa to lo gicz nych, jak ob gry za nie 
ogo nów i, że po dob ne me cha ni zmy ob -

ser wu je się u in nych ga tun ków, np. sku ba -
nie piór u nio sek czy wy ry wa nie weł ny 
u owiec. W dal szej czę ści wy kła du Man -
te ca prze szedł do pro fi lak ty ki ob gry za nia 
ogo nów u świń wska zu jąc, że jest to wciąż 
waż ny pro blem w ho dow li i przy no szą cy 
stra ty śred nio 2 eu ro na tucz ni ka, a jed no -
cze śnie skra ca nie ogo nów, ja ko tra dy cyj -
na me to da pro fi lak ty ki, też po wo du je ból 
i stres oraz pod le ga ogra ni cze niom praw -
nym w UE. Man te ca, prze cho dząc 
do etio lo gii te go za cho wa nia, podtrzymał 
pod ło że be ha wio ral ne, mó wiąc, że naj -
częst szą przy czy ną ob gry za nia ogo nów 
jest prze kie ro wa nie nie za spo ko jo nej po -
trze by ry cia w pod ło żu. Z te go wzglę du 
za pew nie nie ma te ria łu ma ni pu la cyj ne go 
(np. sło my) ma klu czo we zna cze nie 
w pro fi lak ty ce. Ma te ria ły „opty mal ne” wg. 
Man te ci to ta kie, któ re przy cią ga ją uwa -
gę świń na dłu gi czas, jed nak ich za sto so -
wa nie w sys te mach rusz to wych mo że być 
trud ne. W ta kich wa run kach war to roz -
wa żyć ma te ria ły „sub op ty mal ne” sto so wa -
ne ro ta cyj nie, by utrzy mać efekt no wo ści. 
Nie za leż nie od uży te go ma te ria łu na le ży  
pa mię tać, że ob gry za nie ogo nów ma cha -
rak ter wie lo czyn ni ko wy: stres, za gęsz cze -
nie, wen ty la cja i zdro wie rów nież od gry -
wa ją istot ną ro lę. W za koń cze niu 
wykładowca zwró cił uwa gę na kil ka 
aspek tów wpły wa ją cych na do bro stan 
świń. 

Wpływ wcze snych do świad czeń na za -
cho wa nie do ro słych świń. Zwie rzę ta te go 
sa me go ga tun ku róż nią się tem pe ra men -
tem – sta bil ny mi róż ni ca mi w za cho wa niu, 
któ re są uwa run ko wa ne ge ne tycz nie i śro -
do wi sko wo. W przy pad ku świń róż ne 
czyn ni ki śro do wi sko we już na wcze snych 
eta pach ży cia wpły wa ją na za cho wa nie 
i do bro stan w póź niej szym okre sie. 

Stres pre na tal ny. Stres do świad cza ny 
przez lo chy w cią ży ma dłu go trwa ły 
wpływ na po tom stwo, m.in. zwięk szo ną 
re ak tyw ność stre so wą oraz za bu rze nia 
w za cho wa niach ma cie rzyń skich u có rek. 

Wzbo ga ce nie śro do wi sko we przed  
od sa dze niem. Ba da nia na mo de lach la -
bo ra to ryj nych oraz świ niach wy ka zu ją, że 
wzbo ga ce nie śro do wi sko we we wcze -
snym okre sie ży cia re du ku je za cho wa nia 
nie po żą da ne i wspie ra zdro wie np. ła go -
dząc skut ki nie któ rych in fek cji.  

Kon takt czło wiek –pro się. Po zy tyw -
na re la cja czło wiek –zwie rzę po pra wia do -
bro stan i wy daj ność. Re gu lar na, ła god -
na ob słu ga pro siąt pod czas lak ta cji 
zmniej sza strach, stres i po pra wia za cho -
wa nie w kon tak tach z ludź mi i no wo ścią.  

So cja li za cja a agre sja przy od sa dze niu. 
Mie sza nie nie spo krew nio nych świń 
przy od sa dze niu wią że się z agre sją i stre -

sem. Umoż li wie nie kon tak tu mię dzy mio -
ta mi przed od sa dze niem po pra wia kom -
pe ten cje spo łecz ne i ogra ni cza agre sję. 

 
Ostat nim re fe ra tem ple nar nym w tej se -

sji był wy kład prof. Pe te ra Kun zman -
na z Nie miec pt. „Wy zwa nia etycz ne w za -
kre sie do bre go za rzą dza nia sta dem”. 
Kun zmann na wstę pie stwierdził, że 
współ cze sna ety ka utrzy ma nia zwie rząt co -
raz czę ściej prze kra cza tra dy cyj ny mo del 
pię ciu wol no ści, któ ry przez de ka dy sta no -
wił pod sta wo wy punkt od nie sie nia 
w ochro nie do bro sta nu zwie rząt. Zmia -
na ta od zwier cie dla nie tyl ko po głę bia ją ce 
się ro zu mie nie zdol no ści po znaw czych 
i emo cjo nal nych zwie rząt, ale rów nież ewo -
lu cję po dej ścia mo ral ne go – od ne ga tyw -
ne go obo wiąz ku za po bie ga nia cier pie niu 
(pa to cen tryzm) do po zy tyw ne go zo bo wią -
za nia wspie ra nia „roz kwi tu” zwie rząt (flo -
uri shing). Pre le gent w tym wy kła dzie ana -
li zo wał prze mia ny na grun cie ety ki, na uki 
i prak ty ki ho dow la nej ja kie za szły w ostat -
nich 50 la tach od „5 wol no ści Bram bel la”, 
ze szcze gól nym uwzględ nie niem współ -
cze snych ocze ki wań spo łecz nych wo bec 
do bro sta nu świń. Mo del pię ciu wol no ści 
sta no wi pod sta wę mię dzy na ro do wych re -
gu la cji do ty czą cych do bro sta nu zwie rząt. 
Jest on opar ty na pa to cen trycz nym za ło że -
niu, że uni ka nie cier pie nia sta no wi wy star -
cza ją cy i ko niecz ny wa ru nek mo ral ne go 
trak to wa nia zwie rząt. W tym uję ciu cier -
pie nie, ro zu mia ne ja ko ne ga tyw ne prze ży -
cie, jest uni wer sal nym mier ni kiem nie wła -
ści we go po stę po wa nia. Wy kła dow ca 
roz wa żał da lej, że po mi mo iż pa to cen tryzm 
po zo sta je klu czo wy dla le gi sla cji, np. nie -
miec kiej usta wy o ochro nie zwie rząt, któ ra 
kon cen tru je się na za ka zie za da wa nia bó lu 
i cier pie nia lub in nych nie przy jem nych sy -
tu acji dla zwie rząt, je go fi lo zo ficz ne ogra -
ni cze nia sta ją się co raz bar dziej wi docz ne. 
Trud nośćw jed no znacz nym roz po zna niu  
cier pie nia u zwie rząt oraz fakt, że nie każ -
de nie za spo ko je nie po trze by pro wa dzi 
do bez po śred nie go cier pie nia, ro dzą py -
ta nie o gra ni ce wy star czal no ści te go mo -
de lu. Co raz wię cej współ cze snych kon -
cep cji etycz nych wska zu je, że sa ma 
eli mi na cja cier pie nia nie wy star cza do za -
pew nie nia do bro sta nu, szcze gól nie 
u zwie rząt o wy so kich zdol no ściach po -
znaw czych, ta kich jak świ nie. W du chu 
ary sto te le sow skim pro po nu je po dej ście 
opar te na „moż li wo ściach”, zgod nie z któ -
ry mi każ de stwo rze nie po win no mieć 
szan sę re ali zo wać wła ści we so bie funk cje 
i po trze by ga tun ko we. Ich sys te ma tycz ne 
ogra ni cza nie lub nie za pew nie nie pro wa dzi 
do etycz nie nie ak cep to wal ne go „mar no -
traw stwa ży cia”. W tym kon tek ście po -
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wsta je py ta nie, czy ro lą pra wa i prak ty ki ho -
dow la nej po win no być nie tyl ko za po bie -
ga nie cier pie niu, ale tak że wspie ra nie po -
zy tyw nych do świad czeń tzw. „sta łych 
wa ka cji” zwie rząt. Za sto so wa nie ta kiej per -
spek ty wy wy ma ga ło by ra dy kal nej zmia ny 
ce lu utrzy ma nia zwie rząt – z mi ni ma li za -
cji szkód do mak sy ma li za cji ich do bro sta -
nu. Pre le gent w dal szej czę ści wy kła du 
przy ta czał da ne do ty czą ce wy ni ków ba da -
nia opi nii pu blicz nej, któ re wska zu ją, że 
więk szość oby wa te li państw uprze my sło -
wio nych ocze ku je od rol nic twa cze goś 
wię cej niż tyl ko speł nia nia mi ni mal nych 
stan dar dów. Kon su men ci do ma ga ją się 
m.in. do stę pu zwie rząt do świa tła dzien -
ne go, wy bie gów, pa stwisk, ściół ki, moż li -
wo ści tar za nia się czy kon tak tu spo łecz ne -
go, czy li ele men tów ko re spon du ją cych 
z po zy tyw nym mo de lem do bro sta nu. 
Ocze ki wa nia te wy kra cza ją po za ra my pię -
ciu wol no ści i wska zu ją na ko niecz ność re -
de fi ni cji etycz nych ce lów ho dow li. Mów -
ca wska zał, że wdra ża nie tych po stu la tów 
w prak ty ce wią że się z licz ny mi wy zwa nia -
mi: trud no ścia mi po mia ru po zy tyw nych 
sta nów emo cjo nal nych u zwie rząt i nie jed -
no znacz no ścią kry te riów po mia ru i oce ny. 
Bra ku je za rów no w na uce, jak i w prak ty -
ce kon tro l nej, stan da ry zo wa nych wskaź ni -
ków ra do ści, za an ga żo wa nia czy sa tys fak -
cji. Po nad to wdra ża nie roz wią zań (np. 
wzbo ga co ne sys te my utrzy ma nia, do stęp 
do pa stwisk) ge ne ru je kosz ty. Je śli kon su -
men ci nie za ak cep tu ją wyż szych cen, zmia -
ny sys te mo we po zo sta ną ogra ni czo ne. 
Rów nież, wg pre le gen ta, obo wią zu ją ce 
prze pi sy są sil nie za ko rze nio ne w pa to cen -
try zmie; wy ma ga to no wa tor skie go po dej -
ścia le gi sla cyj ne go oraz od po wied nich na -
rzę dzi eg ze kwo wa nia. Se sje ple nar ne 

 
Przed sta wio ne wy żej wy kła dy ple nar ne 
do ty czą ce do bro sta nu świń pre zen to wa -
ne by ły na se sjach ple nar nych, któ re gro -
ma dzi ły pra wie wszyst kich uczest ni ków 
sym po zjum i wzbu dza ły bar dzo oży wio -
ne i in te re su ją ce dys ku sje. Te ma ty ka  
do bro sta no wa by ła tak że pre zen to wa -
na na se sjach do nie sień ust nych i po ste -
ro wych, któ rych łącz nie by ło 25. Po ni żej 
omó wio ne bę dą do nie sie nia, któ re wy da -
ją się być in te re su ją ce. 

Ja ko pierw sze omó wio ne by ły ba da nia 
S. Na adland i współ. z Nor we gii, któ rzy 
przed sta wi li wy ni ki kon tro li do bro sta nu 
w fer mach świń w Nor we gii. Każ de go -
spo dar stwo mu si prze cho dzić tam od jed -
nej do trzech kon tro li we te ry na ryj nych 
rocz nie. Rol nik i le karz we te ry na rii wy -
peł nia ją ra port w cy fro wej plat for mie 
„Hel se gris sys te met” („Sys tem zdro wia 
świń”), oce nia jąc wa run ki do bro sta nu. 

W 2024 ro ku prze pro wa dzo no 2967 au -
dy tów, a od 2019 ro ku łącz nie 18.557. 
W 2024 ro ku od no to wa no 580 nie pra -
wi dło wo ści do ty czą cych do bro sta nu 
w 359 go spo dar stwach. Naj częst sze 
uchy bie nia to: nie wy star cza ją ce za opa -
trze nie w wo dę, brak ma te ria łu do ry cia, 
nie od po wied nie wa run ki w stre fie od po -
czyn ku. Naj bar dziej po pra wił się wskaź -
nik loch utrzy my wa nych lu zem w koj -
cach po ro do wych – z 71,7 % w ro ku 
2021 do 82,6 % w ro ku 2024 . Co pięć lat 
rol ni cy i le ka rze we te ry na rii mu szą 
ukoń czyć kurs e -le ar nin go wy. W prze -
ciw nym ra zie rol ni ko wi gro żą sank cje fi -
nan so we, a le karz nie mo że prze pro wa -
dzać au dy tów AWP. Obec nie 332 le ka rzy 
we te ry na rii po sia da upraw nie nia do au -
dy tów. 

Dwie ko lej ne pre zen ta cje, E. Nad lučnik 
i współ. ze Sło we nii oraz C. Bel loc i współ. 
z Fran cji, do ty czy ły za war to ści kor ty zo -
lu w sier ści świń utrzy my wa nych w go -

Prelegent, pomimo wykazanych 
wyżej trudności, w podsumowaniu 
stwierdził, że obecny dyskurs etyczny 
oraz zmieniająca się świadomość 
społeczna wskazują na konieczność 
przekroczenia wyłącznie 
negatywnego podejścia 
do dobrostanu zwierząt. Choć model 
pięciu wolności zachowuje swoją 
wartość jako fundament ochrony 
przed cierpieniem, jego uzupełnienie 
o elementy związane z pozytywnym 
dobrostanem i realizacją potrzeb 
gatunkowych wydają się konieczne. 
W przeciwnym razie rosnące 
oczekiwania społeczne wobec 
hodowli zwierząt nie zostaną 
zaspokojone, a koncepcja „dobrej 
hodowli” pozostanie w sferze utopii. 
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spo dar stwach eko lo gicz nych. Au to rzy 
w oby dwu pra cach wska za li na se zo no we 
zmia ny po zio mu kor ty zo lu wy ni ka ją ce ze 
stre su ter micz ne go. 

In te re su ją ce da ne przed sta wi li M. C. 
Gal li i współ. z Chin. Ce lem ich ba da nia 
by ło opi sa nie za cho wań loch i pro siąt 
bez po śred nio przed przy gnie ce niem 
w koj cach jarz mo wych otwie ra nych 7 dni 
po po ro dzie. Ob ser wo wa no 66 przy pad -
ków przy gnie ce nia w 56 mio tach. 
Przed przy gnie ce niem ana li zo wa no ak -
tyw ność pro siąt i zmia nę po zy cji loch. 
Pro się ta oce nia no ja ko zdro we lub cho -
re. Au to rzy wy ka za li, że w 19 % przy pad -
ków, przy gnie cio ne pro się by ło w złym 
sta nie zdro wia. Głów ną przy czy ną zgo -
nu u zdro wych pro siąt by ła zmia na po -
zy cji le że nia lo chy z most ko wej na bocz -
ną (76 %). 81 % zdro wych pro siąt spa ło 
przed przy gnie ce niem, co mo że wska zy -
wać na sła be wy ko rzy sta nie gniaz da dla 
pro siąt. 

Se sja po ste ro wa 
 

Wśród 18 po ste rów pre zen to wa nych 
na Sym po zium, 3 po ste ry wy zna czo ne 
by ły ja ko Cha ired Po ster Pre sen ta tions 
(Mo de ro wa ne se sje pla ka to we), któ re 
war te są krót kie go omó wie nia. 

W tej gru pie po ste rów war to zwró cić 
uwa gę na po ster au tor stwa W. Ren z Chin 
i współ. z Hisz pa nii i Szwaj ca rii. Au to rzy 
prze ba da li no wy pre cy zyj ny pro bio tyk 
(PB), któ ry in vi tro mo du lu je funk cje mi -
kro bio mu, pro mu jąc od por ność świń 
na stres. Do świad cze nie po le ga ło na mie -
sza niu świń z róż nych koj ców (ta sa ma 
die ta) w dniach 48 i 49 i po da wa nie w gru -
pie do świad czal nej przez 90 dni pro bio -
tyku. Wy ni ki wy ka za ły, że stres spo wo do -
wa ny za bu rze niem hie rar chii spo łecz nej 
po zmie sza niu mio tów spo wo do wał w gru -
pie kon tro l nej wzrost ura zów cia ła i uszu, 
wzrost kor ty zo lu w śli nie oraz ob ni że nie 
przy ro stów ma sy cia ła i zmniej sze nie 

wskaź ni ka wy ko rzy sta nia pa szy. W gru pie 
do świad czal nej z PB wy ka za no tak że niż -
szy po ziom kor ty zo lu w śli nie oraz niż szy 
po ziom kor ty zo lu w sierści. W za koń cze -
niu au to rzy kon klu du ją, że PB po pra wia 
od por ność świń na stres spo łecz ny. 

Ko lej nym po ste rem o apli ka cyj nym 
cha rak te rze dla kli ni cy stów by ło do nie -
sie nie pla ka to we P. Köni ghof fa i współ. 
z Nie miec, któ rzy ba da li wpływ szcze pie -
nia na czę stość i na si le nie ura zów ogo -
na na fer mie z sub kli nicz nym za ka że niem 
Law so nia in tra cel lu la ris (LI). Łącz nie ba -
da nia mi ob ję to 854 pro siąt po dzie lo nych 
na 2 gru py (od dziel ne koj ce): szcze pio ne 
(Por ci lis® Law so nia w 6-7 ty go dniu) 
i kon tro l ne, nie szcze pio ne. Ura zy ogo nów 
oce nia no w po ło wie i na koń cu tu czu. 
Oce na ura zów wy ka za ła istot nie mniej ob -
ra żeń, obrzę ków, krwa wień i czę ścio wej 
utra ty ogo nów w gru pie szcze pio nej przez 
ca ły okres tu czu w po rów na niu do gru py 
kon tro l nej. Na koń cu tu czu od se tek ura -
zów wy no sił 49,5 % w gru pie kon tro l nej 
oraz 7,5 % w szcze pio nej. Wy ni ki wska -
zu ją, że sub kli nicz ne za ka że nie LI ma 
wpływ na wy stę po wa nie ura zów ogo na, 
a szcze pie nie sta no wi po ten cjal ną me to dę 
czę ścio wej ochro ny ich do bro sta nu. 

Ko lej ny po ster to wciąż ak tu al na im -
mu no ka stra cja B. Bo ivent, i F. Co lin 
z Fran cji. Ce lem ba dań au to rów by ła oce -
na efek tów przej ścia w 2022 ro ku z ka -
stra cji chi rur gicz nej na im mu no ka stra cję 
z wy ko rzy sta niem Im pro vac® w 6 fer mach 
w cy klu za mknię tym (210–650 loch) 
w Bre ta nii. Wy ni ki jed no znacz nie wy ka -
za ły wzrost tem pa przy ro stów ma sy cia -
ła, po pra wę FCR i ja ko ści mię sa.  

Je dy nym pol skim po ste rem w gru pie 
pla ka tów „We lfa re And Nu tri tion” był 
po ster K. Li piń skie go, M. Ma zur -Ku śni -
rek, i D. Kor nie wi cza pt. „Sku tecz ność 
spray -dried chic ken pla sma w ży wie niu 
pro siąt”. Au to rzy wpro wa dzi li do ży wie -
nia od sa dzo nych pro siąt sprosz ko wa ne 
oso cze wie przo we i ku rze. Ce lem te go 
ba da nia by ła oce na efek tyw no ści oso cza 
wie przo we go i ku rze go w po rów na niu 
do mącz ki ryb nej pod ką tem wy ni ków 
pro duk cyj nych i eko no micz nych. Za rów -
no oso cze dro bio we, jak i wie przo we wy -
ka zy wa ło po rów ny wal ne wy ni ki pro duk -
cyj ne i eko no micz ne i lep sze niż mącz ka 
ryb na. Oso cze (ku rze lub wie przo we) po -
zwa la ło ob ni żyć koszt pa szy na 1 kg przy -
ro stu o około 2 %.  ● 

 
 
Omówione powyżej prace pochodzą z Proceedings, 
XVI European Symposium of Porcine Health 
Management (ESPHM), Berno, 21-23.05.2025. 
 

Ro man Ko łacz, e -ma il: ko lacz@gma il.com 
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1 VET-ANIMAL sp. z o.o. w Starogardzie Gdańskim 
2 Zakład Higieny Weterynaryjnej w Katowicach 
3 Katedra Patologii i Diagnostyki Weterynaryjnej Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego w Warszawie 
4 Katedra Chorób Zakaźnych, Inwazyjnych i Administracji Weterynaryjnej Wydziału Nauk Biologicznych i Weterynaryjnych  

Uniwersytetu Mikołaja Kopernika w Toruniu 
5 Centrum Zdrowia Pszczół w Łomży 

J
ed nym z naj więk szych wy zwań, 
ja kie sta wia ne są przed na mi 
w za kre sie ochro ny zdro wia 
zwie rząt oraz sze ro ko ro zu mia -
ne go zdro wia pu blicz ne go, jest 

za pew nie nie sku tecz ne go dzia ła nia do ty -
czą ce go ogra ni cze nia sze rze nia się cho rób 
za kaź nych oraz szyb kie go zwal cza nia 
w przy pad ku ich po ja wie nia się w po pu la -
cji zwie rząt. Bio rąc pod uwa gę czę sto mie -
sza ną etio lo gię za ka żeń, jak rów nież dy na -
micz nie na ra sta ją cą opor ność na środ ki 
prze ciw drob no ustro jo we oraz bez po śred -
nio zwią za ne z tym zja wi skiem zna czą ce 
ogra ni cze nie sku tecz no ści ich dzia ła nia, 
za da nie to wy da je się sta no wić po waż ne 
wy zwa nie na naj bliż sze la ta. Pro blem ten 
zo stał do strze żo ny wie le lat wcze śniej, cze -
go skut kiem by ło opra co wa nie przez Par -
la ment Eu ro pej ski Roz po rzą dzeń i Re zo -
lu cji, któ rych ce lem jest ogra ni cze nie zu -
ży cia środ ków prze ciw drob no ustro jo wych 
w kra jach UE (1, 2, 3, 4). 

Par la ment oraz Ko mi sja Eu ro pej ska 
przy współ pra cy z pań stwa mi UE pod ję -
ły wal kę  z na ra sta ją cym kry zy sem opor -
no ści na an ty bio ty ki przyj mu jąc za sa dę 

„Jed no zdro wie” (One He alth). Za sa da ta 
opie ra się na za leż no ści po mię dzy zdro -
wiem zwie rząt, zdro wiem lu dzi oraz  
sta nem śro do wi ska, w któ rym ży ją. Jed -
nak po mi mo pod ję cia wie lu dzia łań Ra -
port Eu ro pej skiej Agen cji Le ków (do ku -
ment EMA/58183/2021) in for mu je, iż 
w 31 kra jach Eu ro py sprze da no w 2021 r. 
pra wie 5220 ton prze ciw bak te ryj nych 
sub stan cji czyn nych. To w zna czą cy spo -
sób przy czy nia się do na ra sta nia wie lo le -
ko opor no ści drob no ustro jów na sto so wa -
ne che mio te ra peu ty ki. Pol ska wciąż 
jesz cze na le ży do kra jów o bar dzo wy so -
kim zu ży ciu an ty bio ty ków. W 2020 ro ku 
sprze da no u nas 853,7 to ny an ty bio ty ków. 
Obec na sy tu acja zmu sza więc do szu ka -
nia no wych al ter na tyw nych roz wią zań, 
któ re mo gą sku tecz nie za stą pić środ ki 
prze ciw drob no ustro jo we, nie wy wo łu jąc 
przy tym na ra sta ją cej opor no ści. W tym 
aspek cie obie cu ją cym wy da je się być za -
sto so wa nie na no tech no lo gii. Po ję cie to 
od no si się do ma te ria łów, któ rych wiel -
kość za my ka się w prze dzia le 1 do 100 nm. 
Je den na no metr rów na się jed nej mi liar -
do wej me tra, co moż na po rów nać do dłu -

go ści pię ciu są sia du ją cych ze so bą ato -
mów w prze cięt nym cie le sta łym. Wia -
do mo już, że wraz z re duk cją roz mia rów 
czą ste czek na no sre bra zwięk sza się ich 
kom pa ty bil ność. Po cząt ki tej tech no lo gii, 
wbrew po wszech nym opi niom, się ga -
ją 1959 ro ku, kie dy to prof. Ri chard Feyn -
man na Kon fe ren cji Ame ry kań skie go To -
wa rzy stwa Fi zycz ne go wy gło sił pierw szy 
wy kład na ten te mat. Pod czas I woj ny 
świa to wej związ ki sre bra sto so wa ne by ły 
w ce lu ogra ni cze nia licz by za ka żeń. 
Po pew nym cza sie za czę ły być wy pie ra -
ne przez an ty bio ty ki. 

 W cza sie ostat nich kil ku na stu lat na no -
ma te ria ły zre wo lu cjo ni zo wa ły me dy cy nę, 
far ma cję, a na wet rol nic two (np. ja ko 
skład nik pe sty cy dów). Tak sze ro kie za sto -
so wa nie moż li we jest dzię ki wy jąt ko wym 
ce chom na no czą ste czek, ta kim jak wy so -
ki współ czyn nik po wierzch ni do ob ję to -
ści, wła ści wo ści che micz ne, optycz ne i me -
cha nicz ne. Na szcze gól ną uwa gę za słu gu ją 
tu taj na no czą stecz ki me ta li, głów nie sre -
bra (AgNPs, ang. Ag na no par tic les). Za -
wie ra ją one od 20 do 15 000 ato mów sre -
bra w czą stecz ce. Do ich nie wąt pli wych 

NOWE PERSPEKTYWY 
ZASTOSOWANIA 
NANOSREBRA 
W ZWALCZANIU BAKTERII 
PAENIBACILLUS LARVAE
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za let na le żą: wy so ka prze wod ność elek -
trycz na i ciepl na, sta bil ność che micz na, 
nie li nio wość optycz na, wy so ki współ czyn -
nik po wierzch ni do ob ję to ści. Dzię ki bar -
dzo do bre mu kon tak to wi z mi kro or ga ni -
zma mi oraz wy ka za ne mu dzia ła niu 
an ty bak te ryj ne mu na no czą stecz ki sre bra 
są z po wo dze niem wy ko rzy sty wa ne 
w pre pa ra tach an ty sep tycz nych wy ka zu -
jąc wła ści wo ści bio lo gicz ne już w bar dzo 
ma łych stę że niach. Po nad to wy ka za no 
rów nież ich wła ści wo ści prze ciw za pal ne, 
prze ciw wi ru so we oraz prze ciw grzy bi cze. 
Me cha nizm dzia ła nia opie ra się głów nie 
na two rze niu po łą czeń z gru pa mi tio lo -
wy mi (-SH) bia łek mi kro or ga ni zmów. 
Ta kie po łą cze nie po wo du je ich dez ak ty -
wa cję. Obec nie jest to głów ny pro ces 
zwią za ny z in ak ty wa cją pro te in. In ne me -
cha ni zmy dzia ła nia to (5): 
– nisz cze nie bło ny ko mór ko wej bak te rii, 
– two rze nie re ak tyw nych form tle nu 

(ang. re ac ti ve oxy gen spe cies, ROS), 
pro wa dzące do stre su oksy da cyj ne go, 

– uszka dza nie DNA wsku tek od dzia ły -
wań z resz ta mi fos fo ra no wy mi w szkie -
le cie fos fo cu kro wym,  

– wpływ na pro ce sy re pli ka cji i trans kryp -
cji, a w wyż szych stę że niach de gra da cja 
DNA i RNA. 

– upo śle dze nie funk cjo no wa nia łań cu cha 
od de cho we go, po dzia łów ko mór ko -
wych, sys te mów prze ka zy wa nia sy gna -
łów i funk cji licz nych en zy mów, 
zwłasz cza tych bo ga tych w ami no kwa -
sy za wie ra ją cych siar kę, 

– za bu rze nie pro duk cji tri fos fo ra nu ade -
no zy no we go (ATP), 

– zwięk sze nie po dat ność bia łek na de na -
tu ra cję, 

– jo ny od dzia łu ją z cy to chro ma mi, ha mu -
jąc trans port elek tro nów oraz za bu rza -
ją funk cjo no wa nie łań cu cha od de cho -
we go, 

– wią żąc się z kwa sa mi nu kle ino wy mi, 
sku tecz nie pod no szą efek tyw ność dzia -
ła nia obec nych na ryn ku che mio te ra -
peu ty ków. 
W licz nych ba da niach udo wod nio no, 

że na no czą stecz ki sre bra z po wo dze niem 
nisz czą drob no ustro je ta kie jak Sta phy lo -
co ccus au reus, Chla my dia tra cho ma tis, Pro -
vi den cia stu ar ti, Vi brio vul ni f i cus, Ba cil lus 
sub ti ti lis, Strep to co ccus pa ra ty phi (6). 

New perspectives on the use 
of nanosilver in the control of 
Paenibacillus larvae 
 
The aim of this text is to present  
the problem of increasing bacterial 
resistance to antibiotics, particularly 
in the context of animal and human 
health, and to propose 
nanotechnology, specifically silver 
nanoparticles, as an alternative 
solution. The authors describe  
the mechanisms of action of 
nanosilver against microorganisms, 
highlighting its antibacterial, antiviral, 
and antifungal properties.  
Particular attention is paid to the use 
of nanosilver in combating American 
foulbrood, a serious bee disease, 
emphasizing its effectiveness in 
eliminating Paenibacillus larvae  
and its spores, as confirmed  
by laboratory studies. 
 
Keywords: antibiotic resistance, 
nanotechnology, silver nanoparticles, 
American foulbrood, Paenibacillus 
larvae.
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Innowacje i badania 

War stwa na no sre bra na nie sio na na two -
rzy wa sztucz ne (np. rur ki cew ni ko we) dez -
ak ty wu je bak te rie i dzia ła od ka ża ją co. Co 
istot ne, efekt ten utrzy mu je się do 72 go -
dzin (7).  

 

Zgni lec ame ry kań ski 
 

Zgni lec ame ry kań ski (Ame ri can fo ul -
bro od – AFB) sta no wi nie zwy kle ak tu al -
ny pro blem, któ ry jest zna ny pszcze la -
rzom od dzie siąt ków lat. Jest to 
bak te ryj na, za kaź na oraz wy so ce zja dli wa 
cho ro ba sta dium lar wal ne go ga tun ków 
z ro dza ju Apis w tym rów nież pszczo ły 
miod nej Apis mel li fe ra. Obec nie w Pol sce, 
zgod nie z Usta wą z dnia 11 mar ca  
2004 ro ku o ochro nie zdro wia zwie rząt 
oraz zwal cza niu cho rób za kaź nych zwie -
rząt (Dz. U. z 2017 r. poz. 1855, z 2018 r. 
poz. 50,650) jest to je dy na cho ro ba 
pszczół pod le ga ją ca obo wiąz ko wi zwal -
cza nia.  

Czyn ni kiem cho ro bo twór czym jest 
bak te ria Pa eni ba cil lus la rvae, Gram -do -
dat nia pro sta lub lek ko za krzy wio na la -
secz ka o za okrą glo nych koń cach. Obec -
nie zna nych jest pięć jej ge no ty pów 
(ERIC I – ERIC V). Każ dy z tych ge no -
ty pów jest cho ro bo twór czy i mo że po wo -
do wać ob ja wy zgnil ca ame ry kań skie go. 
Róż ni ce w bu do wie ge ne tycz nej prze kła -
da ją się na róż ni ce do ty czą ce np. od mien -
ne go wy glą du ko lo nii bak te ryj nych, wła -
ści wo ści bio che micz nych czy wraż li wo ści 
na tem pe ra tu rę. Ce chy te słu żyć mo gą 
iden ty fi ka cji bak te rii je dy nie w wa run -
kach la bo ra to ryj nych do ce lów dia gno -
stycz nych oraz na uko wych.  

Szcze gól ną ce chą, któ ra jest nie zwy kle 
istot na w epi de mio lo gii zgnil ca ame ry -
kań skie go i któ ra sta no wi pro blem z je go 
zwal cza niem, jest zdol ność bak te rii 
do wy twa rza nia form prze trwal ni ko wych. 
Wy twa rza ne spo ry są nie zwy kle od por -
ne, trud no je znisz czyć i wy eli mi no wać. 
Po zo sta wio ne w śro do wi sku nie tra cą za -
kaź no ści na wet przez 10 lat, a nie któ re 
do nie sie nia mó wią, że na wet po 35 la tach 
mo gą spo wo do wać za ka że nie larw (8).  

Spo ry są od por ne na dzia ła nie bar dzo 
wy so kich oraz bar dzo ni skich tem pe ra -
tur, np. oko ło 10 % spor prze ży wa po -
nad 50-go dzin ne od dzia ły wa nie tem pe -
ra tu ry 108°C. Aby in ak ty wo wać spo ry 
obec ne w wo sku pszcze lim na le ży pod -
grze wać go do tem pe ra tu ry 130°C przez 
kil ka go dzin. Tem pe ra tu ra 121°C sku -
tecz na jest do pie ro po 20-30 mi nu tach. 
Mro że nie (na wet do -196°C), go to wa nie, 
pro mie nio wa nie UV, 0,5 % kwas siar ko -
wy oraz de zyn fek cja al ko ho lem nie nisz -
czą spor (8).  

Wy twa rza ne spo ry są przy czy ną za ka -
żeń czer wiu pszcze le go. Szcze gól nie 
wraż li we na za ka że nie są mło de lar wy 
do trze cie go dnia ży cia. Po tym cza sie po -
dat ność na za ka że nie spa da wraz z upły -
wem cza su. Lar wy, któ re nie ule gły za ka -
że niu do 52 go dzin, sta ją się zu peł nie 
od por ne. Do ro słe owa dy nie są wraż li we 
na za ka że nie, jed nak pra cu jąc przy usu -
wa niu z ko mó rek zmar łe go czer wiu, sta -
ją się wek to rem prze no szą cym bak te rie 
na zdro we lar wy oraz za pa sy po kar mu. 

Wal ka ze zgnil cem ame ry kań skim, ze 
wzglę du na je go spe cy ficz ny cha rak ter, 
jest bar dzo trud na. Obec nie, zgod nie 
z obo wią zu ją cym pra wem (9) w przy pad -
ku, gdy w ba da niu la bo ra to ryj nym ma te -
ria łu in ne go niż zmie nio ny cho ro bo wo 
czerw, po twier dzo na zo sta je obec ność 
prze trwal ni ków w pa sie ce, Po wia to wy 
Le karz We te ry na rii (PLW) do ko nu je 
prze glą du ro dzin pszcze lich. Je śli nie 
stwier dza ob ja wów cho ro by, je go za da nie 
ogra ni cza się do po ucze nia pszcze la rza, 
ja kie ten mu si pod jąć dzia ła nia, aby zmi -
ni ma li zo wać moż li wość roz wo ju cho ro -
by w pa sie ce.  

W przy pad ku wy stą pie nia ob ja wów 
cho ro by (po dej rze nie) po bie ra ny jest ma -
te riał do ba dań (prób ka czer wiu). Wy nik 
do dat ni ta kie go ba da nia jest pod sta wą 
do dal sze go po stę po wa nia. Wy zna czo ne 
zo sta je ogni sko cho ro by oraz ob szar za -
po wie trzo ny o pro mie niu nie mniej szym 
niż 6 ki lo me trów. Na stęp nie Po wia to wy 
Le karz We te ry na rii mo że: 
1. Na ka zać spa le nie cho re go pnia. 
2. Na ka zać spa le nie cho rej ro dzi ny oraz 

gniaz da.  
Po nad to w pa sie ce na le ży prze pro wa -

dzić oczysz cze nie i od ka ża nie (10). 
Po upły wie mi ni mum sze ściu ty go dni 
PLW mo że na ka zać po now ne ba da nie 
kli nicz ne i la bo ra to ryj ne ro dzin pszcze -
lich w ob rę bie ogni ska cho ro by. Na pod -
sta wie wy ni ków tych ba dań mo że uznać 
ogni sko za wy ga słe. W la tach 2009-2013 
w Za kła dzie Cho rób Pszczół PIWet-PIB 
re ali zo wa no ba da nia mo ni to rin go we, 
któ rych ce lem by ło po zy ska nie da nych 
na te mat sy tu acji epi zo otycz nej zgnil ca 
ame ry kań skie go w kra jo wych pa sie kach, 
po przez oce nę wy stę po wa nia i roz prze -
strze nie nia bak te rii P. la rvae w ro dzi nach 
pszcze lich oraz okre śle nie po zio mu ich 
za ka że nia, w opar ciu o ba da nie pró bek 
mio du po bie ra nych z ro dzin. Ba da nia mi 
ob ję to ob szar ca łej Pol ski. Ogó łem po -
bra no prób ki z 4090 pa siek, w któ rych 
sta cjo no wa ło 125.750 (sto dwa dzie ścia 
pięć ty się cy sie dem set pięć dzie siąt) ro -
dzin pszcze lich. Udział pa siek, w któ rych 
stwier dzo no za ka żo ne ro dzi ny, był znacz -

ny – wy niósł aż 38 %. Wy ni ki pię cio let -
nich ba dań wy ka za ły sze ro kie roz prze -
strze nie nie bak te rii P. la rvae w pa sie kach 
na te re nie wszyst kich re gio nów ob ję tych 
ba da nia mi. 

 

Ma te ria ły i me to dy 
 

Produkt SILVECO+ Pszczoła® po sia da 
skład (skład ni ki o na tych mia sto wym, ale 
krót kim dzia ła niu – nad tle nek oraz dłu -
go trwa łym dzia ła niu w kie run ku bak te -
rii do dat nich oraz praw do po dob nie spo -
ro bój czym dzia ła niu, któ re we dług 
ogól nej wie dzy mo gły by się spraw dzić 
w eli mi na cji te go pro ble mu. W ce lu oce -
ny sku tecz no ści pre pa ra tu za wie ra ją ce go 
na no cząst ki sre bra prze pro wa dzo no sze -
reg ba dań, oce nia jąc dzia ła nie pre pa ra tu  
SI LVE CO+ Pszczo ła® na bak te rie Pa eni -
ba cil lus la rvae oraz ich prze trwal ni ki.  

Przed wy ko na niem do świad cze nia 
przy go to wa no z pre pa ra tu ma cie rzy ste -
go dwa stę że nia: 5 % oraz 20 %. Uży wa -
jąc obu roz cień czeń nie za leż nie prze pro -
wa dzo no rów no le gle ba da nia. 

 

Doświadczenie wstępne  
– weryfikacyjne w laboratorium 
 higieny weterynaryjnej  

 
Ko lo nie bak te ryj ne po dzie lo no na dwie 
gru py. Gru pę pierw szą sta no wi ła czy sta 
ho dow la bak te rii Paeni ba cil lus lar vae, 
drob no ustro je te nie wy ka zy wa ły ten den -
cji do two rze nia prze trwal ni ków. Dru gą 
gru pę sta no wi ła czy sta ho dow la bak te rii 
Paeni ba cil lus lar vae, któ re pod czas in ku -
ba cji prze kształ ci ły się w prze trwal ni ki. 
Pro ce du ra do ty czą ca ho dow li na po żyw -
kach (po siew ko lo nii, czas i tem pe ra tu ra 
in ku ba cji, uży te pod ło ża itd.) pro wa dzo -
na by ła zgod ne z In struk cją Głów ne go 
Le ka rza We te ry na rii nr GIWpr 02010-
23/2016 z dnia 16 sierp nia 2016 ro ku 
(Obec ność Pa eni ba cil lus lar vae me to da 
ho dow la na z po twier dze niem bio che -
micz nym i mi kro sko po wym). 

Z każ dej gru py po bra no po 5 jtk (jed -
no stek two rzą cych ko lo nie), za wie szo no 
w dwóch pro bów kach, z któ rych każ da 
za wie ra ła 10 ml ja ło we go pły nu fi zjo lo -
gicz ne go. 

Ja ko kon tro li uży to pły tek z po żyw ką 
MYPGP. Na dwie płyt ki z tą po żyw ką 
po sia no za wie si nę bak te rii ezą o ob ję -
to ści 10 mi kro li trów, ana lo gicz nie do -
ko na no po sie wu za wie si ny prze trwal ni -
ków. 

Płyt ki in ku bo wa no zgod nie z In -
struk cją Głów ne go Le ka rza We te ry na -
rii nr GIWpr 02010-23/2016 z dnia  
16 sierp nia 2016 ro ku. Na stęp nie na  
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4 płyt ki z pod ło żem MYPGP na nie sio -
no po 1 mi li li trze ba da ne go pre pa ra tu  
5 %. Ana lo gicz nie przy go to wa no 4 płyt -
ki z pre pa ra tem 20 %. Na tak przy go to -
wa ne pod ło że po sia no za wie si nę bak te rii 
ezą o ob ję to ści 10 mi kro li trów, ana lo gicz -
nie do ko na no po sie wu za wie si ny prze -
trwal ni ków. Płyt ki in ku bo wa no zgod nie 
z In struk cją Głów ne go Le ka rza We te ry -
na rii nr GIWpr 02010-23/2016 z dnia  
16 sierp nia 2016 ro ku. Po in ku ba cji do -
ko na no od czy tów wszyst kich pły tek.  

 

Badanie skuteczności praparatu  
z cząstkami nanosrebra wobec  
przetrwalników Paenibacillus larvae 

 
Do prze pro wa dze nia do świad cze nia nu -
mer 2 uży to go to wych za wie sin bak te rii 
w 10 ml pły nu fi zjo lo gicz ne go. Jed -
na pro bów ka za wie ra ła za wie si nę bak te -
rii P aeni ba cil lus la rvae, dru ga za wie si nę 
ich prze trwal ni ków. Na stęp nie w dwóch 
ja ło wych pro bów kach umiesz czo no 
przy go to wa ny ma te riał. W jed nej pro -
bów ce 4 ml za wie si ny bak te rii w dru -
giej 4 ml za wie si ny prze trwal ni ków. 
Do każ dej pro bów ki do da no po 0,5 ml pre -
pa ra tu SI LVE CO+ Pszczo ła®. Do jed nej 
pro bów ki do da no pre pa rat w stę że niu 5 %, 
do dru giej w stę że niu 20 %. Tak przy go -
to wa ne za wie si ny po sia no na płyt ki ezą 
o ob ję to ści 10 mi kro li trów. 

Przy go to wa no rów nież dwie płyt ki 
kon tro l ne z po sia ny mi bak te ria mi Pa eni -
ba cil lus la rvae. W każ dym przy pad ku 
uży to pły tek z po żyw ką MYPGP. 

 

Wy ni ki ba dań 
 

Pre pa rat w stę że niu 5 %: 
– pre pa rat do da ny na po wierzch nię pod -

ło ża ho dow la ne go w ilo ści 1 ml po wo -
du je cał ko wi te za ha mo wa nie wzro stu 
ży wych bak te rii Pa eni ba cil lus la rvae, 

– pre pa rat do da ny na po wierzch nię pod -
ło ża ho dow la ne go w ilo ści 1 ml po wo -
du je czę ścio we za ha mo wa nie kieł ko -
wa nia prze trwal ni ków Pa eni ba cil lus 
la rvae, 

– pre pa rat do da ny w ilo ści 0,5 ml do 4 ml 
za wie si ny ży wych bak te rii Pa eni ba cil lus 
la rvae po wo du je cał ko wi te za ha mo wa -
nie ich wzro stu, 

– pre pa rat do da ny w ilo ści 0,5 ml do 4 ml 
za wie si ny prze trwal ni ków Pa eni ba cil -
lus la rvae nie ha mu je ich kieł ko wa nia. 
 

Pre pa rat w stę że niu 20 %: 
– pre pa rat do da ny na po wierzch nię pod -

ło ża ho dow la ne go w ilo ści 1 ml po wo -
du je cał ko wi te za ha mo wa nie wzro stu 
ży wych bak te rii Pa eni ba cil lus la rvae, 

– pre pa rat do da ny na po wierzch nię pod -
ło ża ho dow la ne go w ilo ści 1 ml po wo -
du je cał ko wi te za ha mo wa nie kieł ko wa -
nia prze trwal ni ków Pa eni ba cil lus la rvae, 

– pre pa rat do da ny w ilo ści 0,5 ml do 4 ml 
za wie si ny ży wych bak te rii Pa eni ba cil lus 
la rvae po wo du je cał ko wi te za ha mo wa -
nie ich wzro stu, 

– pre pa rat do da ny w ilo ści 0,5 ml do 4 ml 
za wie si ny prze trwal ni ków Pa eni ba cil -
lus la rvae nie ha mu je ich kieł ko wa nia. 
 

Wnio ski z do świad cze nia 
 

Ba da ny pro dukt SI LVE CO+ Pszczo ła® 
w stę że niu 5 % w wa run kach in vi tro do -
da ny do pod ło ża w okre ślo nej ilo ści 1 ml 
po wo du je za ha mo wa nie wzro stu ży wych 
bak te rii, a czę ścio wo ha mu je kieł ko wa nie 
prze trwal ni ków. Ten sam pre pa rat do da -
ny w ilo ści 0,5 ml do 4 ml za wie si ny drob -
no ustro jów i po sia ny po wo du je za ha mo -
wa nie wzro stu ży wych bak te rii, na to miast 
nie ha mu je w ogó le kieł ko wa nia prze -
trwal ni ków. Stę że nie 20 % pre pa ra tu 
w wa run kach in vi tro jest bar dziej sku -
tecz ne, po nie waż do da ny do pod ło ża 
w ob ję to ści 1 ml po wo du je za ha mo wa nie 
wzro stu za rów no ży wych bak te rii, jak 
i cał ko wi cie ha mu je kieł ko wa nie prze -
trwal ni ków. Ten sam pre pa rat do da ny 
w ilo ści 0,5 ml do 4 ml za wie si ny drob -
no ustro jów i po sia ny po wo du je za ha mo -
wa nie wzro stu ży wych bak te rii, na to miast 
nie ha mu je w ogó le kieł ko wa nia prze -
trwal ni ków. 

To pro ste do świad cze nie po ka zu je, że 
ist nie ją re al ne al ter na ty wy dla sto so wa -
nych an ty bio ty ków. Jest to jed nak do pie -
ro po czą tek dro gi, po nie waż na pew no 
po trzeb ne są dal sze ba da nia, za rów no 
w kwe stii opty ma li za cji stę żeń i ilo ści pre -
pa ra tu od dzia łu ją ce go na for my prze -
trwal ni ko we Pa eni ba cil lus la rvae w wa -
run kach in vi tro, jak i za sta no wie nia się, 
jak wy ni ki uzy ska ne w la bo ra to rium 
prze nieść na ży wy or ga nizm, ja kim nie -
wąt pli wie jest ro dzi na pszcze la. 

 

Doświadczenia zmierzające w kierunku  
biobójczości wobec innych czynników  
zakaźnych 

 
W dal szych ba da niach uzu peł nia ją cych 
zgod nych z nor mą PN-EN 16437 
+A1:2020-03 wy ka za no sku tecz ność 
pre pa ra tu SI LVE CO+ Pszczo ła® w stę -
że niu 20 % i cza sie kon tak tu 30 min.  
wo bec Pro teus vul ga ris, Sta phy lo coc cus 
au reus, Pseu do mo nas aeruginosa i En te -
ro coc cus hi rae. Ba da nia we dług nor my 
PN-EN 13704:2018-09 pt: „Che micz -
ne środ ki de zyn fek cyj ne – Ilo ścio wa  

za wie si no wa me to da okre śla nia dzia ła -
nia spo ro bój cze go che micz nych środ -
ków de zyn fek cyj nych sto so wa nych 
w sek to rze żyw no ścio wym, wa run kach 
prze my sło wych i do mo wych oraz za -
kła dach uży tecz no ści pu blicz nej – Me -
to da ba da nia i wy ma ga nia (fa za 2, 
etap 1)” wy ka za ły sku tecz ność pre pa ra -
tu SI LVE CO+ Pszczo ła® w stę że niu  
25 % wo bec Ba cil lus sub ti lis, Ba cil lus  
ce reus oraz Pa eni ba cil lus la rvae subsp. 
La rvae w cza sie kon tak tu 60 mi nut 
i przy tem pe ra tu rze 10°C. Re asu mu jąc 
prze pro wa dzo ne ba da nia na le ży pod -
kre ślić wy so ką sku tecz ność bio bój czą 
pre pa ra tu SI LVE CO+ Pszczo ła® wo -
bec drob no ustro jów sta no wią cych naj -
częst sze pro ble my w api kul tu rze. Zwal -
cza nie AFB jest pro ce du rą nie zwy kle 
żmud ną i kło po tli wą, wo bec cze go 
wpro wa dze nie no wych środ ków de zyn -
fek cyj nych w du żym stop niu uła twi ło -
by do tych cza so we pro ce du ry. ● 
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S
ztucz na in te li gen cja (SI) w me -
dy cy nie we te ry na ryj nej od cią ża 
le ka rzy od cza so chłon nych za -
dań, ta kich jak ana li za da nych, 
pro wa dze nie do ku men ta cji czy 

kla sy fi ka cja ob ra zów dia gno stycz nych. 
Au to ma ty za cja tych pro ce sów po zwa la le -
ka rzom po wró cić do aspek tów re la cyj -

nych i bez po śred niej opie ki nad pa cjen -
tem, któ rych al go ryt my nie są w sta nie za -
stą pić. Ba da nia nad cy fry za cją opie ki 
zdro wot nej wska zu ją, że pra wi dło wo 
wdro żo na tech no lo gia sprzy ja tzw. re hu -
ma ni za cji me dy cy ny, czy li przy wra ca le ka -
rzo wi czas i prze strzeń na in te rak cję z pa -
cjen tem (i je go wła ści cie lem), bez utra ty 

kon tro li nad pro ce sem de cy zyj nym i prze -
bie giem le cze nia.  

SI przy no si więc po ten cjal ne ko rzy ści 
za rów no le ka rzom, jak i czwo ro no gom: 
opty ma li zu je pra cę ze spo łu, po pra wia sku -
tecz ność dia gno sty ki i te ra pii, zwięk sza do -
stęp ność usług, nie rzad ko re du ku jąc stres 
u pa cjen tów  (np. po przez wi zy ty te le me -

CZY SZTUCZNA 
INTELIGENCJA ZABIERZE 
NAM STETOSKOPY? 
O TOŻSAMOŚCI LEKARZY 
WETERYNARII W EPOCE 
ALGORYTMÓW
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dycz ne) i ob ni ża jąc kosz ty po no szo ne 
przez wła ści cie li zwie rząt. 

 

SI – me ta fo ra ste to sko pu XXI wie ku 
 
Ste to skop to nie tyl ko przy dat ne na rzę dzie. 
To nie od łącz ny sym bol – prze dłu że nie 
zmy słów, znak roz po znaw czy kli ni cy sty 
i wręcz ry tu ał po twier dza ją cy obec ność le -
ka rza przy pa cjen cie. Oba wa  „czy SI za bie -
rze nam ste to sko py” nie do ty czy więc sa -
me go na rzę dzia dia gno stycz ne go. Do ty ka 
znacz nie głęb szej war stwy: sym bo li ki i pod -
staw wy ko ny wa ne go przez nas za wo du.  
Py ta nie trak to wać więc moż na jak od zwier -
cie dle nie obaw: czy in te li gent ne al go ryt my 
mo gą za stą pić do świad cze nie i in tu icję le -
ka rza? Czy mo gą ode brać nam pra cę? 

Au to rzy w ni niej szym ar ty ku le ana li -
zu ją li te ra tu rę na uko wą, ra por ty bran żo -
we, ak tu al ne ba da nia i do nie sie nia, by 
oce nić re al ny wpływ SI na przy szłość za -
wo du le ka rza we te ry na rii.  

Aby od po wie dzieć na po sta wio ne 
wcze śniej py ta nia,  na le ży roz wa żyć: 
• ety kę i od po wie dzial ność przy sto so wa -

niu SI, 
• ro lę le ka rza we te ry na rii ja ko ku ra to ra 

i au dy to ra mo de li, 
• prak tycz ne ogra ni cze nia sa mych al go -

ryt mów. 

We dług naj now sze go ba da nia Bry tyj -
skie go Sto wa rzy sze nia We te ry na ryj ne go 
(BVA), 21 % kli ni cy stów ko rzy sta na co 
dzień w pra cy z na rzę dzi wy ko rzy stu ją -
cych al go ryt my SI. Obej mu je to mię dzy 
in ny mi ana li zę zdjęć RTG lub wy ni ków 
ba dań la bo ra to ryj nych, nie rzad ko rów -
nież ko mu ni ka cję z klien ta mi. 

 
Sztucz na in te li gen cja – na rzę dzie czy  
or na ment? 
Dla jed nych SI jest źró dłem eks cy ta cji, 
dla in nych – nie po ko ju. Za sto so wa ne we 
wstę pie po rów na nie SI do ste to sko pu 
mo że wy da wać się ba nal ne, lecz w znacz -
nym stop niu jest traf ne. Sztucz na in te li -
gen cja nie jest sub sty tu tem wie dzy le ka -
rza we te ry na rii, lecz na rzę dziem 
wspie ra ją cym de cy zję – zwłasz cza w za -
da niach po wta rzal nych i ob cią ża ją cych 
po znaw czo. W ty po wych przy pad kach 
skra ca czas dia gno zy, na to miast w sy tu -
acjach nie stan dar do wych jej sku tecz ność 
nie jed no krot nie spa da, co wy mu sza u kli -
ni cy sty ko niecz ność za cho wa nia ak tyw -
nej czuj no ści, we ry fi ko wa nia su ge stii mo -
de lu z ak tu al ny mi wy tycz ny mi oraz 
sto so wa nia wła sne go do świad cze nia kli -
nicz ne go ja ko fil tra kry tycz ne go.  
 
Mię dzy na dzie ją a roz sąd kiem 
Z punk tu wi dze nia ety ki za wo do wej 
przej rzy stość i kon tro la SI są wa run kiem 
za ufa nia. Wie le al go ryt mów dzia ła jak 
nie prze nik nio na czar na skrzyn ka, któ rej 
lo gi ki nie ro zu mie ją na wet twór cy. Czy 
mo że my więc po wie rzyć zdro wie pa cjen -
ta re ko men da cji, któ rej ge ne zy nie zna -
my? Dy le mat sta je się pa lą cy, gdy staw ką 
jest zdro wie lub ży cie pa cjen ta.  
 

„SI mo że i jest by stra, ale to 
nie zna czy, że jest etycz na” 
– dr Co hen.                             

 
Dr Tod Drost pod kre śla, że sko ro FDA 
mo ni to ru je bez pie czeń stwo urzą dzeń dla 
lu dzi, po dob ne me cha ni zmy po win ny 
chro nić pa cjen tów we te ry na ryj nych; ce -
lem nie jest ha mo wa nie in no wa cji, lecz 
bez stron na kon tro la ja ko ści al go ryt mów 
przed ich wpły wem na de cy zje kli nicz ne. 
Zbli żo ne sta no wi sko zaj mu je CVMA, za -
chę ca jąc do opra co wa nia wy tycz nych gwa -
ran tu ją cych do kład ność i przej rzy stość na -
rzę dzi SI. 
 

Za ufa nie i trans pa rent ność 
 
Ak cep ta cja SI za le ży w du żej mie rze 
od za ufa nia użyt kow ni ków koń co wych. 

Ba da nie n = 6729 (Pol ska –Cze chy -
–Niem cy) wy ka za ło, że przej rzy stość co 
do udzia łu SI w de cy zji kli nicz nej sil nie 
ko re lu je z po zio mem za ufa nia (ρ = 0,71). 
Eks pe ry ment z róż nym za kre sem ujaw -
nia nia ro li SI po zwo li ł okre ślić opty mal -
ny po ziom trans pa rent no ści, przy któ rym 
za rów no za an ga żo wa nie le ka rzy, jak 
i per cep cja wia ry god no ści wy ni ków by ły 
naj wyż sze. 

W licz nych ba da niach nad współ pra cą 
czło wie ka z SI w me dy cy nie pod kre śla 
się, że naj lep sze wy ni ki osią ga ne są wte -
dy, gdy le karz trak tu je SI ja ko na rzę dzie 
asy stu ją ce, a nie de cy zyj ne. W mo de lu 
du eto wym kli ni cy sta po zo sta je głów nym 
ogni wem pro ce su, a al go rytm peł ni ro lę 
fil tra umoż li wia ją ce go szyb szy do stęp 
do klu czo wych da nych i roz po zna wa nie 
po wta rzal nych wzor ców. 

Po nad po ło wa le ka rzy de kla ru je więk -
sze za ufa nie do mo de li hy bry do wych, 
w któ rych SI wspie ra, ale nie za stę pu je 
de cy zji kli nicz nych (au gmen ted in tel li -
gen ce). Z dru giej stro ny, do star cza nie ob -
ja śnień dzia ła nia al go ryt mu (expla ina ble 
AI) nie za wsze pod no si po ziom za ufa nia; 
by wa, że roz pra sza uwa gę i two rzy fał szy -
we po czu cie pew no ści dia gno zy. 

Za ufa nie do mo de lu nie po le ga na bez -
kry tycz nej wie rze w je go pre dyk cje, lecz 
na świa do mo ści je go gra nic. Rów nie 
istot na jest szcze rość wo bec opie ku -
na zwie rzę cia. In for mo wa nie klien ta, że 
w dia gno sty ce wy ko rzy sta no SI, bu du je 
za ufa nie i za bez pie cza praw nie kli ni kę.  

 
Hu man -in -the -lo op 
Prak tycz ne re ko men da cje na su wa ją się sa -
me. Czło wiek po wi nien być obec ny 
na każ dym eta pie „cy klu ży cia” al go ryt mu: 
od je go opra co wy wa nia i tre no wa nia (tu 
nie zbęd na jest współ pra ca in for ma ty ków 
z le ka rza mi prak ty ka mi), po przez te sty 
wa li da cyj ne, aż po wdro że nie w kli ni ce 
i mo ni to ro wa nie ewen tu al nych błę dów.  

„Ide al na prak ty ka to wy ko rzy sta nie 
eks per ty zy czło wie ka i SI ra zem, za miast 
za stę po wa nia lu dzi sztucz ną in te li gen cją” 
– stwier dza wprost dr Eli Co hen, spe cja -
li sta dia gno sty ki ob ra zo wej. Po dob nie 
Ka na dyj skie Sto wa rzy sze nie Le ka rzy 
We te ry na rii (CVMA) za zna cza, że choć 
na rzę dzia SI mo gą po lep szać ja kość opie -
ki i wy daj ność pra cy w lecz ni cach, mu szą 
być uży wa ne roz waż nie i etycz nie. 
CVMA w ofi cjal nym sta no wi sku za chę -
ca or ga ny re gu la cyj ne do opra co wa nia 
wy tycz nych do ty czą cych uży cia SI w we -
te ry na rii. 

W jed nym z naj now szych prze glą dów 
we zwa no do za cho wa nia rów no wa gi: nie 
de mo ni zuj my, ale też nie prze ce niaj my 

Will Artificial Intelligence 
take away Our stethoscopes? 
On veterinary identity  
in the age of algorithms 
 
Artificial intelligence (AI) is rapidly 
reshaping veterinary medicine by 
automating routine tasks, enhancing 
diagnostic accuracy, and expanding 
access to care. This article reviews 
current AI applications – from radiology 
and tele-triage to robotic surgery 
– and analyses their ethical, legal, 
and organisational implications.  
We highlight evidence that AI 
improves sensitivity and workflow 
efficiency, yet carries risks of 
automation bias, deskilling,  
and opaque decision-making. 
A human-in-the-loop model, with 
veterinarians acting as curators and 
ethical gatekeepers, emerges as the 
safest pathway for integration. Finally, 
we outline regulatory and educational 
priorities to ensure that AI augments 
rather than erodes the clinician's role 
and the veterinarian–patient–owner 
relationship. 
 
Keywords: artificial intelligence; 
veterinary medicine; ethics; human-
in-the-loop; clinical decision support.
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moż li wo ści SI. Ce lem nie jest ha mo wa -
nie in no wa cji, ale usta no wie nie bez stron -
ne go sys te mu nie za leż nej i sta bil nej kon -
tro li ja ko ści al go ryt mów. Czło wiek 
po zo sta je klu czo wym ogni wem w du ecie 
z SI, war to więc roz wa żyć, jak tę współ -
pra cę za pla no wać bez piecz nie i mą drze.  

Nie zbęd ne są tu zdro wy roz są dek i sta -
ły nad zór. Pa mię taj my: al go ryt my nie 
mę czą się i nie po peł nia ją błę dów z wy -
czer pa nia, lecz nie ma ją też su mie nia i po -
czu cia od po wie dzial no ści. 

 

Lekarz weterynarii w obliczu  
gwałtownego rozwoju technologii 

 
W cza sach tak szyb kie go roz wo ju 
sztucz nej in te li gen cji, ro la le ka rza ule ga 
re de fi ni cji: sta je się on też dia gno stą -ku -
ra to rem, nad zor cą i in ter pre ta to rem da -
nych. Wy ma ga to no we go ze sta wu kom -
pe ten cji: 
• kry tycz ne go od czy ty wa nia pre dyk cji 

mo de li, 
• ro zu mie nia ry zy ka sta ty stycz ne go, 
• iden ty fi ko wa nia błę dów sys te mo wych 

(bias, nie do re pre zen ta cja). 
Ta wie dza jest klu czo wa. Bez niej kli -

ni cy sta nie mo że być w peł ni le ka rzem –  
sta je się je dy nie od bior cą, bier nie prze ka -
zu ją cym i wdra ża ją cym su ge stie ge ne ro -
wa ne przez al go rytm. 

 

Gdy de kla ra cje wy prze dza ją prak ty kę 
 
Za in te re so wa nie sztucz ną in te li gen cją 
w śro do wi sku le kar skim ro śnie, jed nak 
sys te mo we wspar cie edu ka cyj ne wciąż 
po zo sta je w ty le. An kie ta prze pro wa -
dzo na wśród 155 re zy den tów ra dio lo gii 
w Tur cji wy ka za ła, że choć 80 % z nich 
zna pod sta wo we po ję cia do ty czą ce  ML 
(ma chi ne le ar ning), to je dy nie 23 % an -
kie to wa nych ko rzy sta z SI w prak ty ce 
w peł ni świa do mie. Jesz cze mniej szy 
od se tek osób ro zu mie, jak dzia ła ją sto -
so wa ne al go ryt my i ja kie są ich ogra ni -
cze nia. 

„Waż ne, aby pro fe sjo na li ści ak tyw nie 
za dba li o bez pie czeń stwo sto so wa nia SI 
– po zna jąc jej moc ne i sła be stro ny, śle -
dząc li te ra tu rę i uczest ni cząc w szko le -
niach” – ape lu je dr Ry an Ap ple by, ra dio -
log i prze wod ni czą cy ko mi te tu SI 
w Ame ri can Col le ge of Ve te ri na ry Ra -
dio lo gy. 

 

Wą ska in te li gen cja 
 
Współ cze sne mo de le sztucz nej in te li -
gen cji, mi mo im po nu ją cej mo cy ob li cze -
nio wej, na dal na le żą do kla sy tzw. „wą -
skiej in te li gen cji” (nar row AI). Dzia ła ją 

świet nie, do pó ki otrzy mu ją ja sno zde fi -
nio wa ne za da nie (roz po zna wa nie wzor -
ców w ob ra zach ra dio lo gicz nych, prze -
wi dy wa nie ry zy ka cho ro by itp.) Nie 
po sia da ją jed nak zdol no ści ro zu mie nia 
kon tek stu, in ten cji, ani nie po tra fią po -
dej mo wać de cy zji w nie oczy wi stych, zło -
żo nych przy pad kach kli nicz nych. 
 
Lu stro uprze dzeń 
W kon tek ście du żych mo de li ję zy ko -
wych (LLM, ang. Lar ge Lan gu age Mo -
dels) co raz czę ściej uży wa na jest me ta -
fo ra lu stra – i choć brzmi nie co 
po etyc ko, ma du że zna cze nie, rów nież 
w pra cy kli ni cy sty. „Lu stro uprze dzeń” 
opi su je sy ner gicz ny układ, w któ rym za -
rów no le karz we te ry na rii, jak i wy ko rzy -
sty wa ny mo del ję zy ko wy od bi ja ją 
i utrwa la ją wzor ce po znaw cze obec ne 
w da nych kli nicz nych oraz w do tych -
cza so wych do świad cze niach za wo do -
wych. Z per spek ty wy czło wie ka me cha -
nizm ten ma ni fe stu je się przez 
skłon ność do wy bo ru dia gno sty ki i te ra -
pii zgod nych z wła sny mi wcze śniej szy -
mi suk ce sa mi (an cho ring bias, ava ila bi -
li ty bias), co ogra ni cza czuj ność wo bec 
aty po wych pre zen ta cji cho rób. Z per -
spek ty wy al go ryt mu ana lo gicz ne zja wi -
sko wy ni ka z nie rów no wa gi kor pu su tre -
nin go we go – nad re pre zen to wa ne ra sy, 
ga tun ki czy jed nost ki cho ro bo we sta ją 
się „do myśl ny mi” od po wie dzia mi mo de -
lu, wzmac nia jąc tym sa mym pre fe ren cje 
kli ni cy sty. Efek tem mo że być sa mo po -
twier dza ją cy się układ, pro wa dzą cy 
do sys te ma tycz ne go nie do dia gno zo wa -
nia przy pad ków rzad kich lub nie oczy -
wi stych.  

Fałszywe poczucie pewności,  
czyli „halucynacja wiarygodności” 
Lu stro w kon tek ście re la cji le karz  – SI 
moż na też ana li zo wać w in nym spo sób. 
Je śli le karz za da mo de lo wi py ta nie su ge -
ru ją ce kon kret ną te zę, SI praw do po dob -
nie po da od po wiedź, któ ra ją po twier dzi, 
po mi ja jąc przy tym ewen tu al ną dia gno -
sty kę róż ni co wą. Mo de le ję zy ko we, ta kie 
jak ChatGPT, nie są obiek tyw ny mi eks -
per ta mi, lecz al go ryt micz ny mi kon struk -
cja mi uczą cy mi się na pod sta wie da nych 
ję zy ko wych. Ich głów nym ce lem jest ge -
ne ro wa nie od po wie dzi, któ re bę dą spój -
ne z kon tek stem za da wa ne go py ta nia 
– a nie ko niecz nie naj bar dziej traf ne kli -
nicz nie. W efek cie, je śli le karz we te ry na -
rii for mu łu je py ta nie za wie ra ją ce za ło że -
nie (np. „Czy te ob ja wy wska zu ją 
na FIP?”), mo del naj praw do po dob niej 
„od bi je” to za ło że nie i po da od po wiedź 
wspie ra ją cą tę hi po te zę. Nie dla te go, że 
to naj lep sze roz po zna nie – lecz dla te go, 
że zo sta ło za su ge ro wa ne w py ta niu. 

Stąd kli nicz ne mi ni mum to: 
• kontr -hi po te za – szu ka nie ak tyw nie da -

nych prze czą cych pierw szej su ge stii, 
• dru gie źró dło – we ry fi ka cja su ge stii al -

go ryt mu nie za leż nym te stem lub kon -
sul ta cją. 
 

O metapoznaniu  i cichym 
wycofywaniu  
W ba da niu Jus su pow i in. (2020) po ka -
za no, że rów nież do świad cze ni le ka rze są 
po dat ni na błę dy po znaw cze, gdy SI su -
ge ru je błęd ną su ge stię. Uczest ni cy ba da -
nia (68 po cząt ku ją cych i 12 do świad czo -
nych le ka rzy) dia gno zo wa li przy pad ki 
z po mo cą CAID (Com pu ter -Aided In -

Czy sugestia SI jest zgodna z moim wstępnym rozpoznaniem lub intuicją kliniczną? 

Czy potrafię uzasadnić własną decyzję niezależnie od podpowiedzi SI? 

Czy rozumiem, na jakiej podstawie SI wygenerowała tę sugestię (np. które cechy danych 
miały największy wpływ)? 

Czy dostępne dane kliniczne są kompletne i wiarygodne? Czy S1 mogła zostać 
wprowadzona w błąd? 

Czy mam wystarczająco dużo informacji, aby ocenić, czy wynik SI jest racjonalny klinicznie? 

Czy potrafię podjąć decyzję bez SI, jeśli zajdzie taka potrzeba (np. awaria systemu, 
brak dostępu)? 

Czy moja decyzja opiera się na analizie danych, a nie tylko na chęci potwierdzenia przez SI? 

Czy jestem gotów/a wziąć odpowiedzialność za decyzję podjętą na podstawie tej sugestii? 

Czy odnotowałem/am w dokumentacji, że sugestia pochodziła z systemu SI, 
wraz z ewentualnymi komentarzami krytycznymi? 

Checklista metapoznawcza dla lekarza 
korzystającego z SI. 
Zestaw pytań wspierających refleksję nad wpływem sugestii 
algorytmu na decyzję kliniczną. Narzędzie pomocne w utrzymaniu 
niezależności poznawczej i odpowiedzialności zawodowej.
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tel li gent Dia gno sis) – raz z po praw ną, raz 
z błęd ną su ge stią al go ryt mu.  
Wnio ski z ba da nia: 
• Na wet do świad cze ni le ka rze ule ga li 

błęd nym su ge stiom SI – w po nad 45 % 
przy pad ków nie po tra fi li ich od rzu cić. 

• Mło dzi le ka rze czę sto cał ko wi cie opie -
ra li dia gno zę na SI, nie prze pro wa dza -
jąc sa mo dziel nej diagnozy. 

• Błąd nie po le gał na bra ku wie dzy – lecz 
na za ni ku me ta po zna nia, czy li zdol no -
ści do mo ni to ro wa nia i kon tro lo wa nia 
wła sne go pro ce su de cy zyj ne go. 

 

Re la cja le karz – pa cjent – opie kun 
 
Wdra ża nie sztucz nej in te li gen cji do prak -
ty ki kli nicz nej bu dzi też py ta nia o wpływ 
na re la cję le karz  – pa cjent  – opie kun.  

W me dy cy nie we te ry na ryj nej re la cja ta 
jest szcze gól nie wraż li wa – le karz ba zu -
je je dy nie na ob ser wa cji za cho wań zwie -
rzę cia i roz mo wie z opie ku nem. SI mo że 
ten układ wspie rać lub – nie po strze że nie 
– osła biać. 

Au to ma ty za cja do ku men ta cji, za rzą -
dza nie da ny mi pa cjen ta czy wspar cie 
w ana li zie wy ni ków mo gą skró cić czas 
spę dza ny przed mo ni to rem, od cią ża jąc 
kli ni cy stę od biu ro kra cji. W licz nych ba -
da niach pod kre śla się, że naj więk szą za -
le tą sys te mów SI jest czas od zy ska ny 
przez le ka rza, nie sa ma „in te li gen cja” al -
go ryt mu. Ra port OpenVet Jo ur nal po -
twier dza, że te le me dycz ny mo ni to ring 
pa cjen tów po za bie gu zmniej sza licz bę 
nie po trzeb nych wi zyt kon tro l nych o 25 % 
– bez po gor sze nia wy ni ków le cze nia. Kli -
ni ki, któ re łą czy ły im ple men ta cję SI 
z roz wi ja niem umie jęt no ści mięk kich, 
od no to wa ły wyż sze za do wo le nie klien -
tów i lep sze wy ni ki le cze nia. To do wód, 
że SI mo że re la cję wzmoc nić, o ile pro -
jek tu je się ją ja ko tech no lo gię wspie ra ją -
cą, a nie za stę pu ją cą obec ność le ka rza. Ta 
sa ma tech no lo gia mo że jed nak stać się 
do dat ko wą war stwą cy fro we go dy stan su, 
ogra ni cza jąc nie wer bal ny kon takt i utrud -
nia jąc ko mu ni ka cję – zwłasz cza, gdy le -
karz sku pia swo ją uwa gę głów nie na mo -
ni to rze i kla wia tu rze. 

 

Sku tecz ność dia gno stycz na SI 
 
Ba da nia po ka zu ją, że SI mo że do rów ny -
wać lub prze wyż szać umie jęt no ści le ka -
rzy, szcze gól nie w ra dio lo gii. W dia gno -
sty ce RTG klat ki pier sio wej psów sie ci 
neu ro no we zwięk szy ły do kład ność z 90 % 
do 94 %, re du ku jąc błę dy o bli sko 7 %.  

SI spraw dza się głów nie ja ko wspar cie 
dla młod szych kli ni cy stów, dzia ła jąc jak 
cy fro wy kon sul tant. W oku li sty ce ko ni 

SI po pra wi ła roz po zna wa nie pa to lo gii 
z 67-76 % do 93 %, naj bar dziej po ma ga -
jąc mniej do świad czo nym le ka rzom.  

 
Mo de le LLM zda ją eg za mi ny le kar skie 
Naj now sze ba da nia po ka zu ją, że mo de le 
du żej ska li są w sta nie za li czać te sty, któ -
re od de kad fil tru ją kan dy da tów do za -
wo du:  
• FRCR (ra dio lo gia, Wiel ka Bry ta nia) 

– SI uzy ska ła śred nio 79,5 % po praw -
nych od po wie dzi w 10 prób nych ar ku -
szach, przy wy ni ku ludz kim 84,8 %. 
Róż ni ca to rap tem 5 p.p. 

• USMLE (USA, me dy cy na ogól na) 
– GPT-4/GPT-4o osią ga 85-94 % 
traf no ści we wszyst kich trzech kro kach, 
znacz nie po wy żej pro gu zda wal no ści 
(~60 %). 

• W me ta ana li zie (Na tu re, 2024) śred ni 
wy nik GPT-4 prze kro czył 86 %, pod -
czas gdy star szy ChatGPT-3.5 wa hał 
się mię dzy 41 a 65 %. 
Zda ny test do wo dzi, że SI po sia da wie -

dzę pod ręcz ni ko wą – ale nie do wo dzi, że 
po tra fi słu chać, współ od czu wać czy po -
dej mo wać zło żo ne de cy zje etycz ne. War -
to mieć świa do mość, iż w wy zwa niu dia -
gno stycz nym zło żo nym z 50 trud nych 
przy pad ków in ter ni stycz nych, jed -
na z now szych ite ra cji GPT-4 po praw -
nie roz po zna ła 57 % jed no stek cho ro bo -

wych – jest to wy nik lep szy niż u 72 % 
osób pod da nych te sto wi. Mi mo im po nu -
ją cej sku tecz no ści mo del po peł niał istot -
ne błę dy heu ry stycz ne: my lił rzad kie cho -
ro by me ta bo licz ne i pro po no wał daw ki 
le ków spo za obo wią zu ją ce go stan dar du. 

 

Ani mal -AI Envi ron ment 
 
Pro jekt Ani mal -AI Envi ron ment to uni -
ka to wa plat for ma ba daw cza stwo rzo -
na w ce lu po rów ny wa nia zdol no ści po -
znaw czych SI z za cho wa niem zwie rząt. 
Śro do wi sko umoż li wia te sto wa nie agen -
tów SI w re ali stycz nych, trój wy mia ro -
wych za da niach in spi ro wa nych eks pe ry -
men ta mi psy cho lo gicz ny mi: na wi ga cją 
w la bi ryn cie, pa mię cią ro bo czą, czy uży -
ciem na rzę dzi. Na wet naj now sze mo de -
le (np. Dre amer -v3) wy pa da ją go rzej niż 
dzie ci w wie ku 6-10 lat. W za da niu roz -
po zna wa nia obiek tu ukry te go za prze -
szko dą al go rytm po peł niał błę dy, z któ -
ry mi uczest ni cy ra dzi li so bie bez tru du.  
 

Lekarz vs. gadżet –  
kim jesteśmy w erze SI? 

 
Gdy roz ma wia my o SI w ga bi ne cie we -
te ry na ryj nym, mó wi my przede wszyst -
kim o tym, kim sta je my się ja ko le ka rze, 
de le gu jąc część de cy zji al go ryt mo wi. Czy 

Wzorzec decyzyjny  Opis zachowania  Ryzyko kliniczne  

Ślepe zaufanie  
(Blind acceptance) 

Lekarz akceptuje sugestię SI, nawet 
jeśli jest sprzeczna z pierwotnym 

rozpoznaniem. 

Wysokie - ryzyko przyjęcia błędnej 
sugestii SI bez krytycznej oceny. 

Potwierdzenie  
przez SI  

(Al-based 
confirmation) 

Lekarz szuka potwierdzenia swojej 
decyzji w predykcji SI. Jeśli SI się 
zgadza - podtrzymuje decyzję. 

Umiarkowane – może wzmocnić 
fałszywe poczucie pewności 
i prowadzić do pominięcia 
alternatywnych rozpoznań.  

Aktywna analiza 
(Active consideration) 

Lekarz porównuje swoje rozpoznanie 
z sugestią SI i świadomie decyduje 

– może ją odrzucić lub przyjąć. 

Niskie - zachowany proces 
metapoznawczy i kontrola 

poznawcza. 

Intuicyjne odrzucenie 
(Override by intuition) 

Lekarz odrzuca predykcję SI  
bez głębszej analizy, kierując się 

doświadczeniem lub przeczuciem. 

Umiarkowane - może prowadzić 
do odrzucenia trafnej sugestii SI 

bez jej zrozumienia. 

Samodzielna decyzja 
(Independent 

judgment) 

Lekarz ignoruje SI i diagnozuje 
całkowicie samodzielnie. 

Zależne - może chronić przed 
błędami SI, ale pomija szansę na 

wsparcie w trudnych przypadkach.  

Wzorce decyzyjne lekarzy w kontakcie z sugestią SI. 
Tabela przedstawia pięć strategii podejmowania decyzji 
w obecności wsparcia algorytmu – od ślepego zaufania po pełną 
autonomię – wraz z oceną ryzyka klinicznego. 
Dwa najbardziej solidne, świeże badania pokazują, że SI już potrafi 
zastąpić medyka przy części czynności (np. drugie odczytanie 
mammogramu), ale w praktyce działa głównie jako „współpracownik” 
redukujący obciążenie czasowe o ≈25-45 %. Zawodu lekarza nie 
likwiduje, raczej go przekształca i przesuwa ciężar pracy na zadania 
wymagające ludzkiego osądu i empatii. 



 

Przyjazna lecznica 
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po zo sta je my eks per ta mi, czy sta je my się 
ku ra to ra mi mo de li? Le karz we te ry na -
rii XXI wie ku to już nie tyl ko dia gno sta 
i opie kun zwie rząt – to tak że straż nik ja -
ko ści al go ryt mów, któ ry czu wa nad da -
ny mi, mo ni to ru je mo de le, do strze ga i ro -
zu mie ich ogra ni cze nia. 

Być mo że sztucz na in te li gen cja nie 
zmie nia isto ty te go, kim je ste śmy, ale re -
de fi niu je, co zna czy być le ka rzem. Po trze -
bu je my dziś pro fe sjo na li stów, któ rzy zna -
ją za rów no bio che mię, jak i bias; 
ro zu mie ją pa cjen ta – i prompt; po tra fią 
my śleć kli nicz nie – i uczci wie we ry fi ko -
wać, kto my śli obok nich. 

Sztucz na in te li gen cja nie zwal nia 
z my śle nia – prze ciw nie, wy ma ga po -
dwój ne go kry ty cy zmu: wo bec wła snych 
hi po tez i wo bec pre dyk cji al go ryt mu. 
Dzia ła jąc z tą świa do mo ścią, SI mo że stać 
się dla nas cen nym part ne rem co dzien nej 
w prak ty ce.   

No we eta ty ro dzą się szyb ciej, niż sta re 
zni ka ją. Ra port The Im pact of AI on He -
al th ca re Jobs po da je, że już w 2024 r. naj -
więk szy po pyt w sek to rze zdro wia do ty -
czy sta no wisk AI-spe cia list da ta -ana lyst 
– ro śnie śred nio o 27 % rocz nie. World 
Eco no mic Fo rum ostrze ga ło jesz cze 
w 2018, że 54 % pra cow ni ków me dycz -
nych bę dzie mu sia ło zdo być no we kom -
pe ten cje cy fro we przed 2025 rokiem.  

 
Co to zna czy dla le ka rzy we te ry na rii? 
• Ana li tyk da nych we te ry na ryj nych – sca -

la wy ni ki ba dań (lab, RTG, USG) z pre -
dyk cja mi mo de li i ka li bru je je lo kal nie. 

• Au dy tor sys te mów SI – śle dzi dryf i bias 
al go ryt mów, ra por tu je od po wied nim 
or ga nom. 

• Spe cja li sta od promp tów kli nicz nych 
– ukła da i te stu je za py ta nia do du żych 
mo de li ję zy ko wych w do ku men ta cji. 

• Ko or dy na tor te le -tria żu – pil nu je, by al -
go rytm wła ści wie sor to wał pa cjen tów. 

• In spek tor ety ki al go ryt mów – spraw dza 
zgod ność wdro żeń z wy tycz ny mi 
WHO i CVMA. 
„Le karz ju tra stoi na czte rech no gach: 

kli ni ka, ety ka, kod i da ne. Od cię cie któ rej -
kol wiek ozna cza uty ka nie ca łe go sys te mu.” 

 

Per spek ty wy wdro że nio we 
 

W ba da niu an kie to wym prze pro wa dzo -
nym wśród au stra lij skich le ka rzy we te ry -
na rii, tech ni ków ra dio lo gicz nych i pie lę -
gnia rek (n = 86) za ob ser wo wa no wy raź ne 
roz róż nie nie mię dzy ak cep ta cją SI w za -
da niach pro stych i po wta rzal nych (np. re -
je stra cja pa cjen ta, har mo no gram wi zyt), 
a nie chę cią wo bec au to no mii al go ryt mów 
w pro ce sach zło żo nych, ta kich jak in ter -

pre ta cja ob ra zów, dia gno za czy re ko men -
da cje te ra peu tycz ne. Naj więk sze po par -
cie uzy ska ły mo du ły re duk cji szu mu, seg -
men ta cji, re kon struk cji i au to ma ty za cji 
po mia rów; z ko lei „peł na au to no mia” 
w dia gno zo wa niu i le cze niu zo sta ła oce -
nio na ne ga tyw nie. Po mi mo ni skie go po -
zio mu de kla ro wa nej wie dzy (po nad 60 % 
re spon den tów okre śli ło swo je kom pe ten -
cje ja ko „mi ni mal ne” lub „żad ne”), po -
nad po ło wa chcia ła by się do szko lić, 
zwłasz cza ra dio lo dzy;  

Wy stą pie nia prof. Mar ka Ma jew skie -
go (Hen ri Mon dor Ho spi tal, Pa ryż) 
i prof. Ma cie ja Dryj skie go (Uni ver si ty at 
Buf fa lo) pod czas ostat nich kon fe ren cji 
po ka za ły, że sztucz na in te li gen cja w chi -
rur gii na czy nio wej prze sta ła być kon cep -
cją eks pe ry men tal ną.  Już dziś wspie ra: 
 • dia gno sty kę i ana li zę ob ra zów me dycz -

nych, 
 • pla no wa nie za bie gów chi rur gicz nych, 
 • mo ni to ro wa nie sta nu pa cjen ta po ope -

ra cji, 
 • two rze nie re ali stycz nych sy mu la cji za -

bie gów. 
Cie ka wym przy kła dem jest sys tem 

ARTAS iX sto so wa ny w ro bo tycz nym 
prze szcze pie wło sów (Tu row ski 2024): 
pra cu je w try bie czę ścio wej au to no mii, 
sa mo dziel nie lo ka li zu je i se lek cjo nu je 
gra fty, pod czas gdy le karz peł ni funk cję 
nad zor czą.  

 

Ak tu al ne da ne z ryn ku 
 

W 2024 r. jed na z naj więk szych sie ci kli -
nik ma łych zwie rząt w USA (Ban field) 
ra por to wa ła, że in te gra cja al go ryt mów se -
gre ga cji me dycz nej i au to ma tycz ne go 
opi su RTG przy nio sła: 
• 38 % skró ce nie śred nie go cza su od przy -

ję cia do osta tecz nej dia gno zy, 
• 12 % wzrost przy cho du (na wi zy tę) 

dzię ki zwięk szo nej prze pu sto wo ści, 
• re duk cję kosz tów out so ur cin gu opi sów 

o 150 000 $ rocz nie. 

Po dob ną ko rzyść fi nan so wą od no to -
wa ła sieć re fe ren cyj na IDEXX: w pi lo ta -
żu 14 kli nik uzy ska ły one zwrot na kła -
dów li cen cyj nych w cią gu 7 mie się cy. 

 
Ba rie ry dal sze go roz wo ju 
Prof. Ja cek Żu ra da (Uni ver si ty of Lo -
uisvil le) zwró cił uwa gę na czte ry klu czo -
we prze szko dy: 
1. Wy łą cze nie czło wie ka z pę tli de cy zyj -

nej – oba wa, że le karz sta nie się bier -
nym od bior cą su ge stii al go ryt mu. 

2. Brak przej rzy sto ści mo de li – trud ność 
w wy ja śnie niu pa cjen to wi lub ko mi sji 
etycz nej, dla cze go al go rytm wy ge ne -
ro wał da ną re ko men da cję. 

3. Ni skie za ufa nie spo łecz ne i za wo do we 
– po tę go wa ne przez me dial ne do nie -
sie nia o ha lu cy na cjach LLM-ów czy 
błęd nych dia gno zach. 

4. Frag men ta cja da nych i nie ja sna od po -
wie dzial ność praw na – róż ne stan dar -
dy ob ra zo wa nia, brak jed no li te go for -
ma tu me ta da nych, py ta nie: kto 
od po wia da za ewen tu al ny błąd – kli ni -
ka, pro du cent, czy twór ca mo de lu. 
 

Prof. Żurada podsumował: 
„Nie chodzi o to,  
czy wdrażać SI, lecz jak –  
by granica między  
wsparciem, a bezrefleksyjnym 
delegowaniem decyzji  
nie została zatarta.”                      

 

In ne przy kła dy wdro żeń w dzie dzi nie SI 
 
Naj now sze ro bo ty en do wa sku lar ne z mo du -
łem pre dyk cji tra jek to rii (opar te na sie ciach 
CNN) skra ca ją czas flu oro sko pii o 15 % 
i zmniej sza ją daw kę pro mie nio wa nia pa -
cjen ta o 12 % w po rów na niu z ma nu al nym 
pro wa dze niem ka te te ra – pi lo taż w 15 za -
bie gach AAA, Hen ri Mon dor, 2024. 

Pacjent Dane Decyzja

Algorytm
szybkość
pamięci

Lekarz
kontekst
empatia

Model współpracy lekarza i algorytmu.
Algorytm i klinicysta analizują te same dane, ale operują innymi 
zasobami: SI wnosi szybkość i pamięć, lekarz – kontekst 
i empatię. Decyzja kliniczna powinna wynikać z połączenia 
obu tych perspektyw.
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Sys tem sy mu la cji VR z dy na mi ką krwi 
w cza sie rze czy wi stym (Urba nik lab) po -
zwa la chi rur go wi „prze ćwi czyć” klu czo -
we kro ki ope ra cji; w ba da niu cros so ver re -
zy den ci skró ci li czas rze czy wi ste go 
za bie gu o 18 % (p < 0,05) po jed nej go -
dzi nie tre nin gu na mo de lu. 

Wnio sek: tam, gdzie SI da je mie rzal -
ny zysk (do kład ność, daw ka, czas za bie -
gu), kli ni cy ści ak cep tu ją ją szyb ciej 
– pod wa run kiem, że po zo sta ją w pę tli 
de cy zyj nej i ma ją ja sne pro ce du ry od -
po wie dzial no ści. 

 
Czy SI dep cze nam po pię tach? 
Praw do po dob nie tak, ale do pó ki al go -
rytm nie ro zu mie kon tek stu i ry zy ka 
pa cjen ta w peł ni, po zo sta je na rzę dziem 
zwięk sza ją cym czu łość, a nie sa mo -
dziel nym de cy den tem. Naj więk szy zysk 
pły nie z mo de lu hy bry do we go: szyb ka 
pre se lek cja przez SI, a fi nal na in ter pre -
ta cja i od po wie dzial ność – po stro nie 
le ka rza. 

Biu ro Sta ty sty ki Pra cy USA mo de lu -
je wpływ Gen-AI na za wo dy – dla le ka -
rzy we te ry na rii prze wi du je więk szą pro -
duk tyw ność niż spa dek eta tów, bo 
de mo gra fia (sta rze nie się spo łe czeń stwa) 
ge ne ru je po pyt, któ re go sa ma tech no lo -
gia nie po kry je. 

 

Etyczne pułapki weterynaryjnej  
sztucznej inteligencji 
 
W od róż nie niu od me dy cy ny ludz kiej, 
gdzie pa cjent jest pod mio tem pra wa, 
praw nie w we te ry na rii zwie rzę po zo sta -
je wła sno ścią klien ta. Ta fun da men tal -
na róż ni ca ro dzi uni kal ne dy le ma ty 
etycz ne zwią za ne z SI. Al go rytm re ko -
men du ją cy eu ta na zję mo że wpły nąć 
na de cy zję wła ści cie la na wet wte dy, gdy 
zwie rzę mo gło by żyć w do brej kon dy cji 
przy od po wied niej te ra pii. Ana lo gicz nie, 
mo del mo że su ge ro wać upo rczy we, kosz -
tow ne i nie uza sad nio ne le cze nie pro wa -
dzą ce do tzw. dy sta na sji – sztucz ne go 
prze dłu ża nia cier pie nia pa cjen ta. 

Do dat ko we ry zy ko wy ni ka z fak tu, że 
sys te my SI są tre no wa ne na hi sto rycz -
nych da nych, w któ rych de cy zje te ra peu -
tycz ne by ły de ter mi no wa ne moż li wo ścia -
mi fi nan so wy mi opie ku na, nie ko niecz nie 
naj lep szym in te re sem zwie rzę cia. Je śli 
w zbio rze tre nin go wym do mi no wa ły 
przy pad ki eu ta na zji ze wzglę dów eko no -
micz nych, mo del mo że „nor ma li zo wać” 
tę prak ty kę i czę ściej ją re ko men do wać. 
Tym cza sem za sa dy WHO (2001) wy ma -
ga ją, by al go rytm wspie rał do bro stan pa -
cjen ta na wet wte dy, gdy stoi to w sprzecz -
no ści z pre fe ren cja mi wła ści cie la. 

No wy zmysł – no wy typ ci szy 
 

Ste to skop – sym bol i na rzę dzie słu cha nia 
– opie ra się na zmy śle, któ re go cen trum 
jest le karz. Sztucz na in te li gen cja słu cha 
ina czej: nie dźwię ków ser ca, lecz wzor ców 
ukry tych w mi lio nach wek to rów da nych. 

I choć nie rzad ko im po nu je, po zo sta je 
jed nak na rzę dziem bez in ten cji i bez in -
tu icji. Le karz wciąż mu si zde cy do wać, czy 
i jak sko rzy stać z jej wska zó wek – tak sa -
mo, jak de cy du je, czy na praw dę słu cha, 
gdy przy kła da ste to skop. 

Na wet naj do sko nal sze mo de le fo no -
kar dio gra ficz ne ustę pu ją le ka rzo wi 
pod wzglę dem czu ło ści oce ny w zło żo -
nych przy pad kach kli nicz nych. Em pa tia, 
ana li za za cho wa nia i zro zu mie nie in te -
rak cji opie kun  – pa cjent wciąż są uni kal -
ne dla ludz kiej oce ny. 

 

Ci sza, któ ra za głu sza py ta nia 
 
Al go rytm da je szyb ki ko mu ni kat, pew ną 
dia gno zę, go to wą od po wiedź. Wte dy ro -
dzi się no wy ro dzaj ci szy: ci sza, w któ rej 
czło wiek nie py ta „dla cze go?”, bo mo del 
już od po wie dział. Zja wi sko to na pę dza 
swo iste od ucza nie umie jęt no ści. Ce chu -
je je stop nio we za ni ka nie kom pe ten cji 
kli nicz nych (de skil ling) w wy ni ku nad -
mier ne go po le ga nia na SI. Ba da nia po -
ka zu ją, że na wet do świad cze ni le ka rze, 
otrzy mu jąc błęd ną su ge stię SI, re zy gnu -
ją z wła snej ana li zy i po wta rza ją al go ryt -
micz ny błąd. 

Nie dzie je się to gwał tow nie. To pro -
ces: za czy na się od za ufa nia, koń czy re -
zy gna cją z kry tycz ne go osą du – szcze gól -
nie, gdy kli ni cy sta jest zmę czo ny, a SI 
ofe ru je po zór pew no ści. 

Osta tecz nie SI jest zwier cia dłem: od -
bi ja na sze kom pe ten cje, al bo ich brak. 
Gdy pa trzy my w nie świa do mie i kry -
tycz nie, zy sku je my moż li wość au dy tu 
wła snych pro ce sów de cy zyj nych; brak 
kry ty cy zmu pro wa dzi do de skil ling i mil -
czą cej ak cep ta cji błę dów. 

Gdy na to miast pa trzy my bez re flek syj -
nie, po zo sta je tyl ko ci sza, w któ rej le karz, 
nie za da jąc py tań, sam zdej mu je z szyi 
ste to skop. 

Dla te go py ta nie o sztucz ną in te li gen -
cję nie do ty czy sa mej tech no lo gii. To py -
ta nie, czy na dal chce my sły szeć ser ce pa -
cjen ta – czy wy star czy nam, że ktoś (lub 
coś) opi sa ło je za nas. 

Je śli za cho wa my od wa gę, by py tać 
„dla cze go?” i spoj rzeć kry tycz nie w lu -
stro SI, żad ne na rzę dzie nie od bie rze 
nam za wo du. 

Je śli po zwo li my, by ci sza wy ga si ła cie -
ka wość, żad ne na rzę dzie jej nie oca li. ● 
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Miłosz Bagiński-Żyta, Amelia Konieczna-Bagińska 
Kancelaria Radców Prawnych w Zielonej Górze

„ŚLEPY POZEW”: 
REWOLUCJA W WALCE 
Z HEJTEM W SIECI?

Nie traćmy z pola widzenia, że wciąż 
mówimy tylko o projekcie ustawy 
nowelizacyjnej… 

 
Trwa ją pra ce le gi sla cyj ne nad po sel skim 
pro jek tem usta wy o zmia nie usta wy 
– Ko deks po stę po wa nia cy wil ne go oraz 
nie któ rych in nych ustaw (1). Pro jekt 
wpły nął do Sej mu 30 sierp nia 2024 ro ku 
i po pierw szym czy ta niu, do ko na nym  
7 li sto pa da 2024 ro ku, zo stał skie ro wa ny 
do pod ko mi sji sta łej oraz zdą ży li go za -
opi nio wać, no ta be ne za sad ni czo po zy -
tyw nie, Mi ni ster Spra wie dli wo ści – Pro -
ku ra tor Ge ne ral ny, Pre zes Urzę du 
Ochro ny Da nych Oso bo wych i Kon fe -
de ra cja Le wia tan. Na tę chwi lę mó wi my 
więc wy łącz nie o pro jek cie, o któ re go dal -
szych lo sach przed wcze śnie by ło by te raz 
roz strzy gać – nie mniej o in te re su ją cym 
pro jek cie, o zna cze niu tak bar dzo prak -
tycz nym, że war tym po świę ce nia mu ni -
niej sze go ar ty ku łu.  
 

Sedno projektowanej nowelizacji  
– jej wymiar praktyczny 
 
W obec nym sta nie praw nym wy to cze nie 
po wódz twa, w tym po wódz twa o za dość -
uczy nie nie za na ru sze nie dóbr oso bi -
stych, wy ma ga ozna cze nia stro ny po zwa -

nej mię dzy in ny mi przez wska za nie jej 
imie nia i na zwi ska (lub na zwy – w przy -
pad ku na ru szy cie li nie bę dą cych oso ba -
mi fi zycz ny mi) oraz ad re su (2). Nie ozna -
cze nie w ten spo sób stro ny po zwa nej 
pro wa dzi do pod ję cia przez sąd tak zwa -
ne go po stę po wa nia na praw cze go, spro -
wa dza ją ce go się do te go, że sąd wzy wa 
stro nę po wo do wą (czy li tę ini cju ją cą pro -
ces) do uzu peł nie nia do strze żo ne go bra -
ku for mal ne go pod ry go rem zwro tu  
po zwu (3). Je że li brak nie zo sta je uzu peł -
nio ny, sąd zwra ca po zew, nie po dej mu jąc 
dal szych czyn no ści w spra wie (w szcze -

gól no ści nie za rzą dzi do rę cze nia od pi su 
po zwu stro nie prze ciw nej – po zwa nej (4) 
i nie wy stą pi sku tek za wi sło ści spo ru 
przed są dem. Kon klu du jąc, stro na po wo -
do wa nie wy to czy sku tecz nie po wódz twa. 

No we li za cja mia ła by wpro wa dzić 
w tym za kre sie zmia nę, któ rą my sa mi 
bez cie nia za wa ha nia okre śla my wręcz 
re wo lu cyj ną. Wy star cza ją ce by ło by ozna -
cze nie stro ny po zwa nej ja ko oso by nie -
zna nej (5). 

Pro jek to daw cy no we li za cji pro po nu ją 
prze rzu ce nie cię ża ru usta le nia da nych 
iden ty fi ku ją cych stro nę po zwa ną ze stro -

ŚLEPY POZEW MOŻE BRZMIEĆ ENIGMATYCZNIE I BUDZIĆ SKOJARZENIA, ŻE OTO AUTORZY NINIEJSZEGO TEKSTU STOSUJĄ 
LICENTIAM POETICAM, BYLE PRZYKUĆ UWAGĘ CZYTELNIKÓW. TYMCZASEM ŚLEPY POZEW JEST TERMINEM UKUTYM JUŻ 
PRZEZ SAMYCH PROJEKTODAWCÓW NOWELIZACJI KODEKSU POSTĘPOWANIA CYWILNEGO, KTÓREJ SEDNO MA 
STANOWIĆ UMOŻLIWIENIE STRONIE WYTOCZENIE POWÓDZTWA PRZECIWKO OSOBIE NIEZNANEJ, CZYLI Z ODEJŚCIEM 
OD SZTYWNYCH REGUŁ OZNACZANIA STRONY POZWANEJ Z IMIENIA I NAZWISKA (LUB Z NAZWY), ZE WSKAZANIEM JEJ 
ADRESU – W PRZYPADKU, GDY SPRAWA BĘDZIE DOTYCZYŁA NARUSZENIA DÓBR OSOBISTYCH DOKONANEGO DROGĄ 
ELEKTRONICZNĄ. NIE ZAWSZE BOWIEM TAK PRECYZYJNE OZNACZENIE NARUSZYCIELA JEST MOŻLIWE BEZ PODJĘCIA 
CZYNNOŚCI ZMIERZAJĄCYCH DO USTALENIA JEGO PERSONALIÓW I ADRESU, CHOCIAŻBY PRZEZ ORGANY ŚCIGANIA.
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ny po wo do wej (po krzyw dzo nej) na roz -
po zna ją cy spra wę sąd – to sąd zwra cał by 
się do usłu go daw cy, za po śred nic twem 
któ re go dro gą elek tro nicz ną do szło 
do na ru sze nia dóbr oso bi stych po wo da, 
z żą da niem wska za nia da nych iden ty fi -
ku ją cych po zwa ne go (6). 

Pod su mo wu jąc – stro na po krzyw dzo -
na wpi sem w Sie ci mo gła by wy to czyć 
po wódz two o za dość uczy nie nie za na ru -
sze nie jej dóbr oso bi stych prze ciw ko oso -
bie nie zna nej. 

To uła twie nie pro jek to daw cy chcą sko -
re lo wać z do dat ko wy mi wa run ka mi for -
mal ny mi po zwu. Stro na ini cju ją ca pro ces 
by ła by obo wią za na za wrzeć w po zwie: 
1. wnio sek o zo bo wią za nie usłu go daw cy 

do wska za nia da nych po zwa ne go,  
2. ozna cze nie usłu go daw cy, za po śred nic -

twem któ re go dro gą elek tro nicz ną do -
szło do na ru sze nia dóbr oso bi stych, 

3. wska za nie, w ja ki spo sób do szło do na -
ru sze nia dóbr oso bi stych, w szcze gól -
no ści po przez po da nie pu bli ka cji na -
ru sza ją cej do bra oso bi ste po wo da wraz 
z jej go dzi ną i da tą, 

4. na zwę pro fi lu lub lo gin po zwa ne go, 
o ile wska za nie ta kich da nych by ło by 
moż li we (7). 
Są dem rze czo wo wła ści wym był by 

w pierw szej in stan cji za wsze sąd okrę go -
wy, nie za leż nie od war to ści przed mio tu 
spo ru. Je że li zaś mo wa o wła ści wo ści 
miej sco wej, wła ści wy był by sąd miej sca 
za miesz ka nia lub sie dzi by po wo da na te -
ry to rium Rze czy po spo li tej Pol skiej (8). 

 

Dlaczego, zdaniem projektodawców,  
nowelizacja jest konieczna? 
 
Pro jek to daw cy na szym zda niem słusz nie 
za uwa ża ją, że In ter net (…) stał się prze -
strze nią, w któ rej cy ber prze moc oraz hejt 
sta ły się po wszech ne (…), a jed nym z naj -
więk szych pro ble mów zwią za nych z na -
ru sze nia mi dóbr oso bi stych w In ter ne cie 
jest trud ność w iden ty fi ka cji spraw ców. 
Stąd wy wie dli pro jek to daw cy, że (…) 
wpro wa dze nie in sty tu cji śle pe go po zwu 
umoż li wi ko rzy sta nie z prze wi dzia ne go 
w art. 45 ust. 1 Kon sty tu cji Rze czy po spo -
li tej Pol skiej „pra wa do są du”. 

Fak tycz nie, w obec nym sta nie rze czy 
nie zna jo mość imie nia i na zwi ska (lub na -
zwy), jak rów nież nie zna jo mość ad re su 
stro ny po zwa nej unie moż li wia ją nada nie 
spra wie bie gu, co zo sta ło już przez nas 
po wie dzia ne. Pro jek to daw cy chcą skon -
stru ować ta ki stan praw ny, w któ re go re -
żi mie nie zna jo mość per so na liów lub  
ad re su po zwa ne go nie sta no wi ła by prze -
szko dy w sku tecz nym wy to cze niu po -
wódz twa. 

Projekt został zaopiniowany przez  
Ministra Sprawiedliwości – Prokuratora  
Generalnego, Prezesa Urzędu Ochrony  
Danych Osobowych i Konfederację  
Lewiatan 
 
Jak zdą ży li śmy na po mknąć, Mi ni ster 
Spra wie dli wo ści – Pro ku ra tor Ge ne ral ny, 
Pre zes Urzę du Ochro ny Da nych Oso bo -
wych i Kon fe de ra cja Le wia tan za opi nio -
wa ły oma wia ny pro jekt usta wy. Nie bez 
po wo du za strze gli śmy, że opi nie są za sad -
ni czo po zy tyw ne, gdyż o ile opi niu ją cy 
do strze ga ją ce lo wość wpro wa dze nia in -
sty tu cji śle pe go po zwu, o ty le ich wy po -
wie dzi nie są wol ne od uwag kry tycz nych.  

Mi ni ster Spra wie dli wo ści – Pro ku ra tor 
Ge ne ral ny zwa ża, że w obec nym sta nie 
praw nym uzy ska nie od usłu go daw cy da -
nych usłu go bior cy jest moż li we wy łącz nie 
na po trze by prowadzonych po stę po wań 
(a o po stę po wa niu prowadzonym nie mo -
że być mo wy, gdy stro na po wo do wa nie za -
ini cju je pro ce su, tak że z tej przy czy ny, że 
nie jest w sta nie ozna czyć per so na liów lub 
ad re su stro ny po zwa nej). Z te go po wo du 
co do za sa dy apro bu je pro po no wa ne roz -
wią za nie, jed no cze śnie za po trzeb ne uwa -
ża jąc (…) stwo rze nie me cha ni zmu ba da -
nia przez sąd, czy upraw do po dob nio ne jest 
na ru sze nie dóbr oso bi stych po przez okre -
ślo ne w po zwie za cho wa nie (…) wąt pli -
we jest przy tym, by usta la nie spraw cy 
czy nu nie do zwo lo ne go przez sąd cy wil ny 
przed wszczę ciem po stę po wa nia do ty czą -
ce go od po wie dzial no ści o ten czyn by ło 
wła ści wym roz wią za niem. Roz wa że nia 
wy ma ga stwo rze nie me cha ni zmu usta la -
nia da nych au to rów ano ni mo wych wpi -
sów in ter ne to wych po przez za pew nie nie 
efek tyw nej dro gi ad mi ni stra cyj nej, z są do -
wo- ad mi ni stra cyj ną kon tro lą za pa dłych 
w tej dro dze de cy zji, w szcze gól no ści by 
za pew nić, że uzy ski wa nie w tej dro dze 
da nych oso bo wych au to rów wpi sów na -
stę po wa ło by wy łącz nie w przy pad ku 
upraw do po dob nie nia na ru sze nia dóbr 
oso bi stych i w ce lu za pew nie nia do cho -
dze nia od po wie dzial no ści za na ru sze nie 
tych dóbr w dro dze cy wil no praw nej.  

Wąt pli wo ści do pro jek tu no we li za cji 
zgło sił rów nież Pre zes Urzę du Ochro ny 
Da nych Oso bo wych, wy łusz cza jąc: 
1. po trze bę za pew nie nia we ry fi ka cji 

praw dzi wo ści wy dru ku ma ją ce go 
uwiecz niać wpis na ru sza ją cy do bra 
oso bi ste stro ny po wo do wej,  

2. zbyt sze ro ki za kres da nych, któ re są do -
wi miał by prze ka zy wać usłu go daw ca 
(wszak wy star cza ją ce są imię i na zwi -
sko (lub na zwa) oraz ad res usłu go bior -
cy, że by stro nę po zwa ną ozna czyć w po -
zwie zgod nie z wa run ka mi for mal ny mi 

prze wi dzia ny mi Ko dek sem po stę po wa -
nia cy wil ne go). 
Nie są to je dy ne kry tycz ne uwa gi opi -

nio daw ców w od nie sie niu do roz trzą sa -
ne go pro jek tu no we li za cji. Ogra ni cza my 
się do przy to cze nia tych uwag kry tycz -
nych, któ re w na szym od czu ciu w naj -
więk szym stop niu mo gą wpły nąć na kie -
ru nek dal szej le gi sla cji.  

 

Ty tu łem kon klu zji 
 
Cho ciaż per spek ty wa po pra wy sy tu acji 
pro ce so wej osób do tknię tych na ru sze niem 
dóbr oso bi stych do ko na nym za po śred nic -
twem Sie ci przez oso by nie zna ne wy da je 
się oczy wi ście wła ści wa, o ty le wśród pu -
bli cy stów nie brak sy gna łów, że śle py po -
zew mo że stać się in stru men tem wy ko rzy -
sty wa nym w wal ce po li tycz nej, słu żą cym 
ści ga niu tych, któ rzy – eu fe mi stycz nie uj -
mu jąc – nie po chleb nie wy po wia da li by się 
o oso bach ze świecz ni ka. Z te go wzglę du 
po krót ce przy to czo ne za strze że nia Mi ni -
stra Spra wie dli wo ści – Pro ku ra to ra Ge ne -
ral ne go, do ty czą ce me cha ni zmu we ry fi ka -
cji, czy rze czy wi ście do szło do na ru sze nia 
dóbr oso bi stych oraz czy usta le nie da nych 
iden ty fi ku ją cych spraw cę fak tycz nie ma 
zmie rzać do wy to cze nia prze ciw ko nie -
mu po wódz twa z ty tu łu rosz czeń wy ni ka -
ją cych z na ru sze nia dóbr oso bi stych spra -
wia ją wra że nie słusz nych i mo gą fi nal nie 
zy skać nie la da zna cze nie.  

W tej chwi li śle py po zew nie jest ni czym 
po nad pro jekt usta wy no we li za cyj nej. Czy 
zo sta nie wpro wa dzo ny do kra jo wych 
prze pi sów pro ce so wych, czas po ka że.  
Za chę ca my do śle dze nia zmian le gi sla cyj -
nych, a w ra zie po trze by – do kon tak tu 
z za wo do wy mi peł no moc ni ka mi. ● 

 
 
Pi śmien nic two 
1. Druk sejmowy o numerze 728. https://www.sejm.gov. 

pl/sejm10.nsf/PrzebiegProc.xsp?nr=728  
  (dostęp: 23 kwietnia 2025 roku).  
2. Art. 126 § 1 pkt 2 i art. 126 § 2 pkt 1  

Kodeksu postępowania cywilnego.  
3. Art. 130 § 1 Kodeksu postępowania cywilnego.  
4. Art. 2051 § 1 Kodeksu postępowania cywilnego 

w związku z art. 1301 § 1 Kodeksu postępowania 
cywilnego.  

5. Projektowany art. 50540 § 3 projektu ustawy 
o zmianie ustawy – Kodeks postępowania 
cywilnego  oraz niektórych innych ustaw  
(druk o numerze 728).  

6. Projektowany art. 50541 projektu ustawy o zmianie 
ustawy – Kodeks postępowania cywilnego oraz 
niektórych innych ustaw (druk o numerze 728).  

7. Projektowany art. 50541 projektu ustawy o zmianie 
ustawy – Kodeks postępowania cywilnego  oraz 
niektórych innych ustaw (druk o numerze 728).  

8. Projektowany art. 50540 § 2 projektu ustawy 
o zmianie ustawy – Kodeks postępowania 
cywilnego oraz niektórych innych ustaw  
(druk o numerze 728). 

 
Miłosz Bagiński-Żyta, 
e-mail: m.baginski-zyta@kbz-kancelaria.pl
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Przyjazna lecznica 

 

Marcin Szymankiewicz 
Doradca podatkowy

O
po dat ko wa niu VAT pod le ga -
ją od płat na do sta wa to wa rów 
i od płat ne świad cze nie usług 
na te ry to rium kra ju (zob. 
art. 5 ust. 1 usta wy o VAT). 

Przez świad cze nie usług (…) ro zu mie 
się każ de świad cze nie na rzecz oso by fi -
zycz nej, oso by praw nej lub jed nost ki or -
ga ni za cyj nej nie ma ją cej oso bo wo ści 
praw nej, któ re nie sta no wi do sta wy to wa -
rów w ro zu mie niu art. 7 usta wy o VAT 
(zob. art. 8 ust. 1 in prin ci pio usta wy 
o VAT). 

Uwaga: Przez umo wę naj mu wy naj -
mu ją cy zo bo wią zu je się od dać na jem cy 
rzecz do uży wa nia przez czas ozna czo -
ny lub nie ozna czo ny, a na jem ca zo bo -
wią zu je się pła cić wy naj mu ją ce mu umó -
wio ny czynsz (art. 659 §   1 Ko dek su 
cy wil ne go). Czynsz mo że być ozna czo -
ny w pie nią dzach lub w świad cze niach 

in ne go ro dza ju (art. 659 §  1 Ko dek su 
cy wil ne go). 

Uwaga: W przy pad ku usług naj mu 
nie ru cho mo ści (tak że w ra mach tzw. naj -
mu pry wat ne go) miej sce świad cze nia 
usług usta la się w miej scu po ło że nia nie -
ru cho mo ści, ja ko usług zwią za nych z nie -
ru cho mo ścia mi (zob. art. 28e usta wy 
o VAT; art. 13b, art. 31a roz po rzą dze -
nia 282/2011).  

Aby jed nak od płat ne świad cze nia usług 
(lub od płat na do sta wa to wa rów) by ła 
opo dat ko wa na VAT, mu si być do ko na -
na przez po dat ni ka VAT dzia ła ją ce go 
w ta kim cha rak te rze. 

Po dat ni ka mi VAT są oso by praw ne, 
jed nost ki or ga ni za cyj ne nie ma ją ce oso -
bo wo ści praw nej oraz oso by fi zycz ne, wy -
ko nu ją ce sa mo dziel nie dzia łal ność go -
spo dar czą, o któ rej mo wa w art. 15 ust. 2 
usta wy o VAT, bez wzglę du na cel lub re -

NAJEM PRYWATNY 
A VAT. CZY LEKARZ 
WETERYNARII MUSI 
WYKAZAĆ GO 
W JPK_V7M?
WIELU PRZEDSIĘBIORCÓW, W TYM LEKARZY WETERYNARII PROWADZĄCYCH JEDNOOSOBOWĄ DZIAŁALNOŚĆ 
GOSPODARCZĄ, STAJE PRZED DYLEMATEM: CZY PRZYCHODY Z TZW. NAJMU PRYWATNEGO, ROZLICZANEGO 
RYCZAŁTEM EWIDENCJONOWANYM, POWINNY BYĆ OBJĘTE PODATKIEM VAT I WYKAZYWANE W PLIKU JPK_V7M? 
CHOĆ NA GRUNCIE PIT NAJEM PRYWATNY TRAKTOWANY JEST ODRĘBNIE OD DZIAŁALNOŚCI GOSPODARCZEJ,  
PRZEPISY VAT MAJĄ W TYM ZAKRESIE WŁASNĄ, AUTONOMICZNĄ DEFINICJĘ. OKAZUJE SIĘ, ŻE STATUS  
CZYNNEGO PODATNIKA VAT W GABINECIE WETERYNARYJNYM MOŻE MIEĆ BEZPOŚREDNIE KONSEKWENCJE  
DLA TWOICH PRYWATNYCH PRZYCHODÓW Z NAJMU. SPRAWDŹ, KIEDY NAJEM PRYWATNY STAJE SIĘ  
DZIAŁALNOŚCIĄ GOSPODARCZĄ NA GRUNCIE VAT I JAKIE OBOWIĄZKI Z TEGO WYNIKAJĄ. 

Lekarz weterynarii (podatnik VAT 
czynny) prowadzący 
jednoosobową działalność 
gospodarczą (gabinet 
weterynaryjny) dodatkowo 
wynajmuje nieruchomość  
(lokal mieszkalny) w ramach  
tzw. najmu prywatnego.  
Lekarz weterynarii jest jedynym 
właścicielem wynajmowanego 
lokalu. Przedmiotowy lokal stanowi 
tzw. majątek osobisty lekarza 
weterynarii (tj. nie jest składnikiem 
majątku jego firmy). Przychody 
z najmu prywatnego rozlicza 
ryczałtem ewidencjonowanym.  
Czy przychody uzyskiwane z tytułu 
tzw. najmu prywatnego powinny 
być objęte podatkiem VAT 
i wykazane w JPK_V7M?  
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zul tat ta kiej dzia łal no ści (art. 15 ust. 1 
usta wy o VAT).  

Dzia łal ność go spo dar cza obej mu je 
wszel ką dzia łal ność pro du cen tów, han -
dlow ców lub usłu go daw ców, w tym pod -
mio tów po zy sku ją cych za so by na tu ral ne 
oraz rol ni ków, a tak że dzia łal ność osób 
wy ko nu ją cych wol ne za wo dy. Dzia łal ność 
go spo dar cza obej mu je w szcze gól no ści 
czyn no ści po le ga ją ce na wy ko rzy sty wa -
niu to wa rów lub war to ści nie ma te rial -
nych i praw nych w spo sób cią gły dla ce -
lów za rob ko wych (art. 15 ust. 2 usta wy 
o VAT). 

Or ga ny po dat ko we przyj mu ją, że na -
jem (np. lo ka li miesz kal nych), ja ko usłu -
ga wy peł nia wska za ną w art. 15 ust. 2 
usta wy o VAT de fi ni cję dzia łal no ści go -
spo dar czej, je że li wy ko ny wa ny jest w spo -
sób cią gły dla ce lów za rob ko wych, bez 
wzglę du na to, czy bę dzie pro wa dzo ny 
w ra mach dzia łal no ści go spo dar czej, czy 
ja ko od ręb ne źró dło przy cho du w ro zu -
mie niu prze pi sów o po dat ku PIT (zob. 
art. 10 ust. 1 pkt 6 usta wy o PIT – tzw. 

na jem pry wat ny). Usta wa o VAT po słu -
gu je się bo wiem wła sną (au to no micz ną) 
de fi ni cją dzia łal no ści go spo dar czej. Za -
tem, na grun cie po dat ku VAT na jem pry -
wat ny sta no wi dzia łal ność go spo dar czą, 
i wy naj mu ją cy sta je się po dat ni kiem po -
dat ku VAT, po mi mo że na grun cie po dat -
ku PIT uzy sku je przy cho dy ze źró dła, ja -
kim jest tzw. na jem pry wat ny. 

Za tem tak że przed się bior cy (za rów no 
po dat ni cy VAT czyn ni – jak nasz le karz 
we te ry na rii; ale tak że zwol nie ni z po dat -
ku VAT, np. pod mio to wo) mu szą pa mię -
tać, że je że li po za dzia łal no ścią go spo dar -
czą (w ro zu mie niu usta wy o PIT) 
uzy sku ją przy cho dy z tzw. naj mu pry wat -
ne go, to na grun cie po dat ku VAT wy stę -
pu ją w cha rak te rze po dat ni ka VAT. Na -
jem pry wat ny pod le ga za tem u nich 
po dat ko wi VAT. Do ty czy to rów nież le -
ka rzy we te ry na rii wy naj mu ją cych w ra -
mach naj mu pry wat ne go nie ru cho mo ści, 
w tym lo ka le miesz kal ne. 
Uwa ga: Od ręb nej ana li zy wy ma ga sta tus 
po dat ni ka, w sy tu acji, gdy przed się bior ca 

(np. le karz we te ry na rii) w ra mach naj mu 
pry wat ne go wy naj mu je nie ru cho mo ści, 
któ rej jest tyl ko współ wła ści cie lem, 
w tym tak że bę dąc w usta wo wej wspól -
no ści mał żeń skiej. 

Za tem w przy pad ku na sze go le ka rza 
we te ry na rii (po dat ni ka VAT czyn ne go) 
przy cho dy uzy ski wa ne z ty tu łu tzw. naj -
mu pry wat ne go po win ny być ob ję te po -
dat kiem VAT i wy ka za ne w JPK_V7 M. 
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Podstawowa stawka podatku VAT 
wynosi 23 % (zob. art. 41 ust. 1 w zw. 
z art. 146ef ust. 1 pkt 1 ustawy o VAT). 
W przypadku najmu prywatnego 
podstawowa 23 % stawka podatku 
VAT będzie miała zastosowanie np. 
do wynajmu nieruchomości 
komercyjnych lub nieruchomości 
mieszkalnych na inne cele niż cele 
mieszkaniowe (o ile wynajmujący 
nie skorzysta ze zwolnienia 
podmiotowego). 
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Przyjazna lecznica 
 

Z ko lei, wy na jem miesz kań (do mów) 
na ce le miesz ka nio we po wi nien ko rzy stać 
ze zwol nie nia z po dat ku VAT. 

I tak, na pod sta wie art. 43 ust. 1 pkt 36 
usta wy o VAT, zwal nia się od po dat ku 
usłu gi w za kre sie wy naj mo wa nia lub wy -
dzier ża wia nia nie ru cho mo ści o cha rak -
te rze miesz kal nym lub czę ści nie ru cho -
mo ści, na wła sny ra chu nek, wy łącz nie 
na ce le miesz ka nio we lub na rzecz spo -
łecz nych agen cji naj mu, o któ rych mo -
wa w art. 22a ust. 1 usta wy z 26 paź -
dzier ni ka 1995 r. o spo łecz nych for mach 
roz wo ju miesz kal nic twa (Dz. U. z 2023 r. 
poz. 790 ze zm.). 

Uwaga: Zwol nie nie, o któ rym mo wa 
w art. 43 ust. 1 pkt 36 usta wy o VAT, nie 
ma za sto so wa nia do usług krót ko trwa łe -
go za kwa te ro wa nia (zob. art. 43 ust. 20 
usta wy o VAT).  

Prze słan ki do za sto so wa nia zwol nie nia 
naj mu z opo dat ko wa nia VAT są na stę pu -
ją ce: 
• świad cze nie usłu gi na wła sny ra chu nek, 
• cha rak ter miesz kal ny nie ru cho mo ści, 
• miesz ka nio wy cel naj mu lub dzier ża wy, 
• nie są to usłu gi krót ko trwa łe go za kwa -

te ro wa nia. 
Zwol nie niu nie pod le ga wy na jem nie -

ru cho mo ści o cha rak te rze miesz kal nym 
na cel in ny niż miesz ka nio wy. 

Na le ży tu taj wska zać, że Mi ni ster Fi -
nan sów w in ter pre ta cji ogól nej z 18 paź -
dzier ni ka 2021 r., PT1.8101.1.2021 wy -
ja śnił, że (…) usłu ga wy naj mu bądź 
dzier ża wy nie ru cho mo ści (lub jej czę ści) 
o cha rak te rze miesz kal nym (np. lo ka lu 
miesz kal ne go), świad czo na przez czyn -
ne go po dat ni ka po dat ku od to wa rów 
i usług na rzecz pod mio tu go spo dar cze -
go (in ne go niż spo łecz na agen cja naj mu), 
któ ry wy ko rzy stu je wy naj mo wa ną nie -
ru cho mość na po trze by pro wa dzo nej 
dzia łal no ści go spo dar czej, np. pod naj -
mu je tę nie ru cho mość in nym pod mio -
tom na ce le miesz ka nio we, pod le ga  
opo dat ko wa niu z za sto so wa niem pod -
sta wo wej staw ki po dat ku VAT. Zwol nie -
nie, o któ rym mo wa w art. 43 ust. 1 
pkt 36 usta wy o VAT nie ma w tym przy -
pad ku za sto so wa nia, gdyż nie jest speł -
nio ny wa ru nek do ty czą cy re ali za cji ce lu 
miesz ka nio we go na byw cy świad cze nia 
(pod mio tu go spo dar cze go). Zwol nie -
niem od po dat ku jest na to miast ob ję ta 
usłu ga wy naj mu lub dzier ża wy nie ru cho -
mo ści (lub jej czę ści) o cha rak te rze 
miesz kal nym świad czo na przez czyn ne -
go po dat ni ka po dat ku od to wa rów 
i usług na rzecz spo łecz nych agen cji naj -
mu, o któ rych mo wa w art. 22a ust. 1 
usta wy o nie któ rych for mach po pie ra nia 
bu dow nic twa miesz ka nio we go. (…). 

Po nad to, sto sow nie do § 3 ust. 1 pkt 22 
roz po rzą dze nia w spra wie zwol nień z po -
dat ku VAT, zwal nia się od po dat ku usłu -
gi w za kre sie wy naj mo wa nia lub wy dzier -
ża wia nia nie ru cho mo ści o cha rak te rze 
miesz kal nym lub czę ści nie ru cho mo ści, 
na wła sny ra chu nek, świad czo ne na rzecz: 
a) jed no stek sa mo rzą du te ry to rial ne go 

i ich związ ków, 
b) sa mo rzą do wych jed no stek or ga ni za -

cyj nych, 
c) jed no oso bo wych spół ek sa mo rzą du te -

ry to rial ne go nie bę dą cych spo łecz ny mi 
agen cja mi naj mu, o któ rych mo wa 
w art. 22a ust. 1 usta wy z 26 paź dzier -
ni ka 1995 r. o nie któ rych for mach po -
pie ra nia bu dow nic twa miesz ka nio we -
go (Dz. U. z 2023 r. poz. 790) 
– wy łącz nie w ce lu wy naj mu lub dzier -

ża wy na rzecz osób fi zycz nych na ich wła -
sne ce le miesz ka nio we. 

Uwaga: W sy tu acji, gdy wy naj mo wa ny 
jest lo kal miesz kal ny (po ło żo ny w bu dyn -
ku wie lo ro dzin nym) wraz z miej scem po -
sto jo wym (w pod ziem nej kon dy gna cji 
bu dyn ku) oso bie fi zycz nej na jej ce le 
miesz ka nio we, to or ga ny po dat ko we 
przyj mu ją, że tyl ko wy na jem oso bie fi -
zycz nej lo ka lu miesz kal ne go na ce le 
miesz ka nio we ko rzy sta ze zwol nie nia 
na pod sta wie art. 43 ust. 1 pkt 36 usta wy 
o VAT. Na to miast wy na jem miej sca po -
sto jo we go ja ko świad cze nie nie za leż ne 
i od ręb ne od usłu gi wy naj mu lo ka lu 
miesz kal ne go oso bie fi zycz nej na jej ce le 
miesz ka nio we pod le ga opo dat ko wa niu 
pod sta wo wą 23 proc. staw ką po dat ku 
VAT (in ter pre ta cja in dy wi du al na Dy rek -
to ra Kra jo wej In for ma cji Skar bo wej  
z 9 stycz nia 2020 r., 0114-KDIP1 -
-1.4012.715.2019.1.KOM). 

Uwaga: Od dziel ny pro blem sta no wi 
tzw. re fak tu ra me diów, kwe stie tę je dy nie 
sy gna li zu je my.  

Uwa ga: W sy tu acji, gdy dzia łal ność we -
te ry na ryj na pro wa dzo na jest w for mie 
spół ki oso bo wej (np. spół ki cy wil nej lub 
spół ki jaw nej), to po dat ni kiem VAT 
(z tytu łu dzia łal no ści we te ry na ryj nej) jest 
spół ka. Je że li wspól nik (np. le karz we te ry -
na rii) uzy ski wał by przy cho dy z tzw. naj mu 
pry wat ne go, to wła śnie ten le karz we te ry -
na rii sta je się po dat ni kiem („sa mo dziel nie”, 
o czym mo wa w art. 15 ust. 1 usta wy o VAT 
z ty tu łu świad cze nia usług naj mu w ra mach 
tzw. naj mu pry wat ne go). 

 

Pod sta wa praw na 
 

• Usta wa z 11 mar ca 2004 r. o po dat ku 
od to wa rów i usług (t.j. Dz. U. z 2024 r., 
poz. 361 ze zm.)  

• Usta wa z 23 kwiet nia 1964 r. Ko deks cy -
wil ny (t.j. Dz. U. z 2024 r., poz. 1061 ze zm.)  

• Roz po rzą dze nie Mi ni stra Fi nan sów 
z 20 grud nia 2013 r. w spra wie zwol nień 
od po dat ku od to wa rów i usług oraz  
wa run ków sto so wa nia tych zwol nień  
(Dz. U. z 2023 r., poz. 955 ze zm.)  

• Roz po rzą dze nie wy ko naw cze Ra dy (UE) 
nr 282/2011 z 15 mar ca 2011 r. usta na -
wia ją ce go środ ki wy ko naw cze do dy rek -
ty wy 2006/112/WE w spra wie wspól ne -
go sys te mu po dat ku od war to ści do da nej 
(Dz. Urz. UE L 77 z  23. 03. 2011, str. 1, 
ze zm.) – roz po rzą dze nie 282/2011 

• Usta wa z dnia 26 lip ca 1991 r. o po dat -
ku do cho do wym od osób fi zycz nych  
(t.j. Dz. U. z 2025 r., poz. 163). ● 
 

 
Marcin Szymankiewicz,  
e-mail: marcinszymankiewicz@o2.pl
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Panie Doktorze, chciałabym 
porozmawiać zarówno 
o specyficznych aspektach zdrowia 
żubrów, jak i szerszym kontekście 
ich ochrony i zarządzania 
populacją. Żubr jest największym 
ssakiem lądowym Europy 
i symbolem polskiej ochrony 
przyrody. Co sprawia, że ten 
gatunek jest tak wyjątkowy 
i dlaczego jego ochrona ma 
kluczowe znaczenie, nie tylko dla 
ekosystemu leśnego, ale także dla 
dziedzictwa naturalnego Europy?  
We dług mnie ochro na żu bra jest ta ka 
waż na, bo to sztan da ro wy przy kład, jak 
ła two stra cić coś uni ka to we go, w tym 
przy pad ku ostat nie go du że go ssa ka lą do -
we go Eu ro py. Trze ba wy raź nie za zna czyć, 
że ochro na Pusz czy Bia ło wie skiej by ła 
pro wa dzo na przez wład ców, wła śnie ze 
wzglę du na żu bra, a nie jej in ne wa lo ry, 
o czym dzi siaj nie któ rzy, świa do mie lub 
nie świa do mie, za po mi na ją. Cu dem ura -
to wa ny ga tu nek, dzię ki sta ra niom pol -
skich władz oraz mi ło śni ków me ga fau ny, 
w tym rów nież le ka rzy we te ry na rii, sta no -
wi dzi siaj nie by wa łą atrak cję, a na Pod la -
siu stał się na tu ral nym ele men tem kra jo -
bra zu. Roz po czę ta w 1929 ro ku ho dow la 
re sty tu cyj na żu brów w Pusz czy Bia ło wie -
skiej, trwa z suk ce sa mi do dziś, ale zda -
rza ją się tak że gło sy kry ty ki. Nie któ rym 

nie wy star cza sam fakt przy wró ce nia żu -
bra na tu rze, chcie li by za ka zać wszel kich 
dzia łań ochron nych i po zo sta wić na tu rę 
„sa mą so bie”, re ali zu jąc tak zwaną ochro -
nę bier ną. Ale świa to wa po pu la cja żu -
brów zo sta ła od two rzo na z dwu na stu 
osob ni ków, tak zwanej gru py za ło ży ciel -
skiej, a tych bia ło wie skich to na wet z za -
le d wie sied miu. I wszyst kie ak tu al nie ży -
ją ce żu bry na świe cie ma ją krew żu brów 
z Pusz czy Bia ło wie skiej, ale są po tom ka -
mi zwie rząt uro dzo ny mi w nie wo li. W la -
tach pięć dzie sią tych XX wieku kra jo wa 

po pu la cja żu brów sta nę ła zno wu na kra -
wę dzi ry zy ka wy gi nię cia, po nie waż mia -
ła wte dy miej sce epi zo otia prysz czy cy. 
Żu bry bia ło wie skie dzię ki pro wa dzo ne -
mu w Bia ło wie skim Par ku Na ro do wym, 
nad zo ro wi le kar sko -we te ry na ryj nemu, 
prze trwa ły i nie cho ro wa ły na tę groź ną 
dla ich ży cia cho ro bę. Ta kie fak ty po zwa -
la ją po sta wić twier dze nie, iż ga tu nek ja -
kim jest żubr, wy ma ga ochro ny czyn nej 
i opie ki, w tym tak że, a mo że przede 
wszyst kim, tej zdro wot nej. Ze wzglę du 
na zwie lo krot nie nie li czeb no ści ga tun ku, 

ŻUBRY – OCHRONA 
ZDROWIA I ZARZĄDZANIE 
POPULACJĄ

MICHAŁ KONRAD KRZYSIAK TO POSTAĆ NIEZWYKŁA W ŚWIECIE POLSKIEJ OCHRONY PRZYRODY I MEDYCYNY 
WETERYNARYJNEJ. JAKO DOKTOR HABILITOWANY NAUK WETERYNARYJNYCH, SPECJALISTA W DZIEDZINIE CHORÓB 
ZWIERZĄT NIEUDOMOWIONYCH, A TAKŻE BYŁY DYREKTOR BIAŁOWIESKIEGO PARKU NARODOWEGO, Z PASJĄ 
I OGROMNYM DOŚWIADCZENIEM POŚWIĘCA SIĘ OCHRONIE ŻUBRÓW, KTÓRE SĄ SYMBOLEM POLSKIEJ FAUNY.  
JEGO PRACA TO NIE TYLKO TEORIA, ALE PRZEDE WSZYSTKIM PRAKTYKA: OD DOGŁĘBNYCH BADAŃ NAD ZDROWIEM  
TYCH MAJESTATYCZNYCH ZWIERZĄT PO INNOWACYJNE METODY IMMOBILIZACJI FARMAKOLOGICZNEJ. JAKO EKSPERT 
I KONSULTANT, WSPÓŁPRACOWAŁ Z RÓŻNYMI INSTYTUCJAMI W POLSCE I ZA GRANICĄ, UCZESTNICZĄC W PROCESIE 
ODŁOWU, KWARANTANNY, BADAŃ I KONWOJOWANIA ŻUBRÓW DO INNYCH KRAJÓW EUROPY. MICHAŁ KRZYSIAK TO 
GŁOS ROZSĄDKU I NAUKI W DYSKUSJI O PRZYSZŁOŚCI ŻUBRÓW, PODKREŚLAJĄCY WAGĘ HOLISTYCZNEGO PODEJŚCIA 
DO OCHRONY PRZYRODY W MYŚL KONCEPCJI „JEDNEGO ZDROWIA”. 

Z dr. hab. n. wet. Michałem Konradem Krzysiakiem rozmawia Monika Cukiernik

Dr hab. n. wet. Michał Konrad 
Krzysiak to ceniony specjalista 
chorób zwierząt nieudomowionych, 
obecnie pełniący funkcję profesora 
uczelni w Katedrze Parazytologii 
i Chorób Ryb na Wydziale Medycyny 
Weterynaryjnej Uniwersytetu 
Przyrodniczego w Lublinie. Jest także 
ordynatorem w BONASUS-VET, firmie 
zajmującej się obsługą zwierząt 
nieudomowionych. Dodatkowo, 
przewodniczy białostockiemu 
oddziałowi Polskiego Towarzystwa 
Nauk Weterynaryjnych. 
W latach 2018-2024 piastował 
stanowisko XVIII dyrektora 
Białowieskiego Parku Narodowego.

FO
T.

 A
RC

H
IW

U
M

 M
. K

RZ
YS

IA
KA



Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

103 

dzia ła nia ochron ne po win ny być do sto -
so wa ne do ak tu al nie pa nu ją cej sy tu acji, 
w tym tak że tej epi zo otycz nej. Ochro -
na żu bra to nie tyl ko ochro na jed ne go ga -
tun ku – to świa dec two od po wie dzial no -
ści czło wie ka za los dzi kiej przy ro dy, 
któ rą sam nie mal do pro wa dził do wy gi -
nię cia. Żubr jest je dy nym dzi ko ży ją cym 
du żym ssa kiem Eu ro py, któ re go prze -
trwa nie by ło moż li we wy łącz nie dzię ki 
świa do mej, dłu go fa lo wej in ge ren cji czło -
wie ka. Ochro na żu bra to hi sto ria suk ce -
su, ale rów nież prze stro ga. 

Obec ność żu bra wpły wa na ca łe śro do -
wi sko – od struk tu ry ro ślin no ści po za -
cho wa nie in nych zwie rząt. Dzię ki je go 
ak tyw no ści po pra wia się róż no rod ność 
bio lo gicz na sie dlisk le śnych. Żubr zwięk -
sza mo zai ko wa tość prze strzen ną śro do -
wi ska, sprzy ja jąc na tu ral nym pro ce som 
eko lo gicz nym. 

Z per spek ty wy kul tu ro wej, to rów nież 
sym bol toż sa mo ści na ro do wej – obec ny 
w he ral dy ce, li te ra tu rze, edu ka cji przy -
rod ni czej i świa do mo ści spo łecz nej. Żubr 
prze trwał, ale na dal po trze bu je ochro ny. 
Nie mo że my so bie po zwo lić na ilu zję, że 
dziś po ra dzi so bie sam. 
 
Pańska rozprawa doktorska 
dotyczyła kondycji zdrowotnej 
żubrów w Polsce. Jak ta 
szczegółowa wiedza przełożyła się 
na Pańską praktykę i decyzje 
dotyczące zarządzania populacją 
żubrów w BPN i poza nim? 
To wy glą da ło trosz kę ina czej, a wła ści wie 
od by ło się w od wrot nej ko lej no ści. Ja ko le -
karz z wy kształ ce nia, lu bię się przy glą dać 
zwie rzę tom, ba dać je lub zwy czaj nie ob -
ser wo wać, jak w do brym zdro wiu pro wa -
dzą nor mal ny, żu brzy tryb ży cia. Dla te go 
la ta prak ty ki le ka rza we te ry na rii Bia ło wie -
skie go Par ku Na ro do we go po zwo li ły mi 
na za po zna nie się z ty mi zwie rzę ta mi, po -
zna nia ich i w efek cie na po sta wie nie ce -
lów mo jej pra cy ba daw czej i na uko wej. Ja -
ko pra cow nik służ by par ku na ro do we go 
i le karz tych zwie rząt, mia łem moż li wość 
za po zna wać się z ich sta nem zdro wia 
i głów ny mi pro ble ma mi z tym zwią za ny -
mi. Za owo co wa ło to współ pra cą z pro fe -
sor Mag da le ną Lar ską z PIWet-PIB, cze -
go uko ro no wa niem by ło prze pro wa dze nie 
mo jej dy ser ta cji dok tor skiej, po świę co nej 
wy stę po wa niu ak tu al nych i spo dzie wa -
nych czyn ni ków za kaź nych i in wa zyj nych 
w po pu la cji pol skich żu brów. Zna jo mość 
sy tu acji zdro wot nej zwie rząt wol no  ży ją -
cych, po zwa la na ra cjo nal ne za rzą dza nie 
po pu la cją, opar te na po pra wie jej sta nu 
zdro wia oraz mi ni ma li zo wa niu kon flik -
tów spo łecz nych. Za rów no spo so by za rzą -
dza nia po pu la cja mi żu brów, jak i mo ni to -
ring ich zdro wia, re ali zo wa ny przez BPN 

i PIWet-PIB, stał się wzo rem dla in nych 
ośrod ków ho dow li żu brów i in nych in sty -
tu cji ba daw czych.  

Za gro że niem jest tak że prze gęsz cze nie 
w nie któ rych lo ka li za cjach, co pro wa dzi 
do kon flik tów z rol ni ka mi, pre sji spo łecz -
nej i więk szej trans mi sji cho rób. Na dal 
bra ku je jed no li te go sys te mu za rzą dza nia 
po pu la cja mi w ska li kra ju – dzia ła nia są 
roz pro szo ne i czę sto za leż ne od lo kal nych 
moż li wo ści. Pod su mo wu jąc – suk ces li -
czeb ny to jed no, ale bez pie czeń stwo ga -
tun ku wy ma ga za rzą dza nia zdro wiem, 
prze strze nią i pu lą ge ne tycz ną. 
 
Jako ekspert i konsultant w dziedzinie 
medycyny weterynaryjnej żubrów, 
często współpracuje Pan z różnymi 
instytucjami w Polsce i za granicą. 
Jak ważne jest międzynarodowe 
współdziałanie w ochronie 
i badaniach nad żubrami, biorąc 
pod uwagę ich status „bliskiego 
zagrożenia”? 
Re ali zo wa ne od wie lu lat za da nie 
ochron ne, ja kim jest zwięk sza nie kra jo -
wej i eu ro pej skiej po pu la cji żu brów Mię -
dzy in ny mi przez Bia ło wie ski Park Na -
ro do wy, przy nad zo rze we te ry na ryj nym, 
któ ry jest re ali zo wa ny w kra jo wym la bo -
ra to rium re fe ren cyj nym, ja kim jest Pań -
stwo wy In sty tut We te ry na ryj ny – Pań -
stwo wy In sty tut ba daw czy spo wo do wa ło, 
że zwie rząt tych ma my po nad 3 ty sią ce 
w Pol sce i po nad 11 ty się cy na świe cie. 
Pro ces re sty tu cji wciąż trwa i nie na le ży 
o tym za po mi nać, że żu bry po trze bu ją 
sta łe go mo ni to rin gu, czyn nej ochro ny 
i prze pro wa dza nia za bie gów ochron nych, 
któ re nie bę dą dzia ła nia mi po zo ro wa ny -
mi i na sta wio ny mi na in te re sy nie licz nych 
grup spo łecz nych. Żubr to sym bol pol -
skiej ochro ny przy ro dy i dla te go je go 
ochro na po win na być re ali zo wa na sys te -
mo wo przez pań stwo we in sty tu cje ochro -
ny przy ro dy, a nie pry wat ne ini cja ty wy, 
na sta wio ne na zy ski osią ga ne kosz tem 
do bro sta nu żu bra. Ja ko le karz, a póź niej 
dy rek tor Bia ło wie skie go Par ku Na ro do -
we go, uczest ni czy łem w pro ce sie odło wu, 
kwa ran tan ny, ba da niach oraz kon wo jo -
wa niu żu brów do kil ku kra jów Eu ro py. 
Naj cie kaw sza by ła wy pra wa na wy spę 
Born holm, kie dy to pły ną łem z żu bra mi 
pro mem, ja ko ich kon wo jent i oso bi sty 
le karz. Ho dow la re sty tu cyj na to za da nie, 
któ re po win no być re ali zo wa ne przez pa -
sjo na tów i przez in sty tu cje, któ rym 
na ser cu le ży ochro na ga tun ko wa. Waż -
ne jest rów nież to, aby znaj do wać róż ne 
no we miej sca, któ re moż na by w spo sób 
nie kon flik to wy „za żu brzyć”. Wy buch 
wiel ko ska lo wej woj ny na Ukra inie, 
wstrzy mał trans port tych zwie rząt z Bia -
ło wie skie go Par ku Na ro do we go do stre -

fy wy klu cze nie wo kół Czar no by la. Po nie -
waż żubr to du że zwie rzę, wzbu dza ją ce 
du żo emo cji, nie jest ła two na mó wić spo -
łecz ność lo kal ną do in tro duk cji te go ga -
tun ku. Dość chęt nie są jed nak two rzo ne 
za gro dy po ka zo we, ale to są miej sca dla 
mak sy mal nie kil ku set zwie rząt. Z przy -
kro ścią mu szę jed nak stwier dzić, że prze -
strze nie dla wol no  ży ją cych żu brów w na -
szej czę ści Eu ro py się po pro stu koń czą. 
 
Populacja żubrów znacząco wzrosła 
w ostatnich latach, co może 
prowadzić do częstszych konfliktów 
z ludźmi i zwierzętami 
gospodarskimi. Jakie są główne 
zagrożenia epidemiologiczne dla 
żubrów wynikające z tej bliskości, 
i jakie strategie są stosowane, aby 
minimalizować ryzyko przenoszenia 
chorób (tzw. spill-over i spill-back)?  
To jest to o czym wspo mi na łem w po -
przed nich aka pi tach. Ho dow la re sty tu cyj -
na żu brów nie mo że od by wać się kosz tem 
rol nic twa i na le ży szu kać roz wią zań sys te -
mo wych, któ re spo wo du ją, że bę dzie my się 
cie szyć żu bra mi na wol no ści, ale pro du -
cen ci żyw no ści bę dą mie li od po wied nio 
za bez pie czo ne in te re sy. Dla mnie oczy wi -
ście naj waż niej sza jest ochro na żu bra, ale 
wiem, że jest ona sku tecz na wte dy, kie dy 
nie po wo du je wzro stu kon flik tów spo łecz -
nych. Wie le lat sta ram się prze for so wać 
po mysł o wpro wa dze niu żu bra do pro gra -
mów rol no -śro do wi sko wych i przy go to -
wy wa niu dla nich tak zwa nych upraw bu -
fo ro wych. Nie jest wska za ne rów nież dla 
ochro ny zdro wia za rów no żu brów, jak 
i zwie rząt ho dow la nych, aby ko rzy sta ły 
one ze wspól nych pa stwisk, cze go cza sa -
mi nie da je się unik nąć, ale przez spe cjal -
nie szy ko wa ne, tyl ko dla żu brów, miej sca 
wy pa su, moż na by te go unik nąć. Ba da nia 
na uko we z epi zo otio lo gii żu bra po ka zu ją, 
że pa to ge ny, za rów no te za kaź ne, jak i in -
wa zyj ne krą żą po mię dzy żu bra mi, a in ny -
mi ga tun ka mi nie udo mo wio ny mi i oczy -
wi ście by dłem do mo wym. W ba da niach 
sek cyj nych stwier dza ne są rów nież licz ne 
zmia ny de ge ne ra cyj ne i zmia ny w na rzą -
dach we wnętrz nych, czę sto wy ni ka ją ce 
z dłu go trwa łe go dzia ła nia stre su śro do wi -
sko we go i in wa zji pa so żyt ni czych. Cho -
ro by prze wle kłe, choć mniej spek ta ku lar -
ne niż in fek cje wi ru so we o prze bie gu 
ostrym, są tak że re al nym za gro że niem dla 
kon dy cji po pu la cji. 
 
Pańskie badania skupiały się na roli 
żubrów w rozprzestrzenianiu chorób 
zoonotycznych, takich jak gruźlica 
czy toksoplazmoza. Jakie konkretne 
działania monitorujące i prewencyjne 
są wdrażane, aby chronić zarówno 
żubry, jak i zdrowie publiczne?  
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Mo że nie ty le sku pia ły się na roz prze -
strze nia niu, co mia ły na ce lu po ka zać, ja -
ka jest ro la żu bra, ja ko ga tun ku wskaź ni -
ko we go. I o ile w przy pad ku gruź li cy, 
rze czy wi ście żubr oka zał się ga tun kiem 
bar dzo wraż li wym, jed no cze śnie sła bo 
ma ni fe stu ją cym ob ja wy cho ro bo we, ale 
mo gą cym sta no wić cho ciaż by źró dło za -
ka że nia dla in nych zwie rząt. Z ko lei ba -
da nia prze sie wo we w kie run ku To xo pla -
sma gon di, uka za ło, że to za ra że nie by ło 
ra czej in cy den tal ne, ale mo że po wo do -
wać ro nie nia u żu brzyc. Na to miast w in -
nym do świad cze niu, wy ka za no wy so ką 
pre wa len cję prze ciw ciał dla wi ru sa klesz -
czo we go za pa le nia mó zgu, co udo wod ni -
ło, że moż na żu bra trak to wać ja ko ga tu -
nek wskaź ni ko wy dla tej cho ro by 
wi ru so wej w śro do wi sku na tu ral nym. 
  
Wspomniał Pan o pojawieniu się 
chorób wektorowych. Czy te nowe 
zagrożenia wymagają zmiany 
w podejściu do opieki 
weterynaryjnej nad żubrami 
i monitoringu zdrowia? 
To no we wy zwa nia dla no wo cze sne go 
mo ni to rin gu zdro wia zwie rząt wol no  ży -
ją cych. W przy pad ku czyn ni ków wy wo -
łu ją cych cho ro by za kaź ne i in wa zyj ne 
moż na mo ni to ro wać śro do wi sko nie in -
wa zyj ne odła wia jąc krwio pij ne sta wo no -
gi i w nich po szu ki wać ma te ria łu ge ne -
tycz ne go pa to ge nów. Ta ki mo ni to ring był 
pro wa dzo ny w Bia ło wie skim Par ku Na -
ro do wym, a odło wio ne w ten spo sób 
kucz ma ny by ły na stęp nie ozna cza ne ga -
tun ko wo, a w dal szej ko lej no ści po ich 
sho mo ge ni zo wa niu po szu ki wa no ma te -
ria łu gene tycz ne go wi ru sów cho ro by nie -
bie skie go ję zy ka i Schma llen berg. Ta kie 
ba da nia po ka zu ją na moż li wość nie in wa -

zyj ne go kon tro lo wa nia sy tu acji epi zo -
otycz nej. W XXI wieku oprócz tra dy cyj -
nych cho rób jak prysz czy ca, czy gruź li ca, 
do łą czy ły te prze no szo ne przez krwio pij -
ne sta wo no gi. Nie daw no miał miej sce 
pierw szy śmier tel ny przy pa dek za ka że -
nia żu bra wi ru sem cho ro by nie bie skie go 
ję zy ka w Wo liń skim Par ku Na ro do wym. 
A ba da nia w kie run ku za ka żeń groź ny mi 
pa to ge na mi są sta le pro wa dzo ne od po -
nad dzie się ciu lat. 
 
Afrykański pomór świń (ASF) to 
poważny problem. W jaki sposób 
epizootie w populacji dzikich 
zwierząt, takich jak żubry czy dziki, 
wpływają na strategie ochrony 
zdrowia zwierząt hodowlanych 
i gospodarki państwa?  
Mo ni to ring sta nu zdro wia zwie rząt wol -
no  ży ją cych jest do sko na łym ele men tem 
ochro ny zdro wia zwie rząt ho dow la nych. 
W myśl kon cep cji „Jed ne go Zdro wia”, 
pro wa dząc spe cja li stycz ną dia gno sty kę, za -
rów no sek cyj ną, jak i la bo ra to ryj ną zwie -
rząt nie udo mo wio nych, przy czy nia my się 
do wcze sne go wy kry wa nia za gro żeń dla 
zwie rząt go spo dar skich oraz sa me go czło -
wie ka oraz zwie rząt nam to wa rzy szą cych. 
Do sko na łym przy kła dem ta kie go po stę -
po wa nia by ło wy kry cie wi ru sa cho ro by 
nie bie skie go ję zy ka u żu brów, a do pie ro 
w dal szej ko lej no ści u by dła w 2014 ro ku. 
Nie był to co praw da se ro typ po wo du ją cy 
za cho ro wa nia, ale je go wcze sne wy kry cie 
i mo ni to ring roz prze strze nia się w po pu -
la cji żu brów po zwo lił okre ślić, jak ewen -
tu al na epi zo otia cho ro by nie bie skie go ję -
zy ka roz prze strze nia ła by się w na szej 
sze ro ko ści geo gra ficz nej, a po nie waż jest 
to cho ro ba dla Pol ski „eg zo tycz na”, to wy -
ni ki ta kich ba dań są uni ka to we. 

Koncepcja „Jednego Zdrowia” (One 
Health) staje się coraz bardziej 
istotna. Jakie są najważniejsze 
aspekty współpracy między 
lekarzami weterynarii, a służbami 
ochrony przyrody w Polsce, aby 
efektywnie chronić zarówno dzikie 
zwierzęta, jak i zdrowie ludzi?  
Ochro na ga tun ko wa, w tym ochro -
na zdro wia zwie rząt wol no ży ją cych to 
naj waż niej sze wy zwa nie w obec nej sy tu -
acji. Do brze jest, kie dy pra cow ni cy te re -
no wi służb ochro ny lub na przy kład La -
sów Pań stwo wych in for mu ją spe cja li stów 
z za kre su ochro ny zdro wia o nie ty po wych 
sy tu acjach zwią za nych z za cho wa niem 
zwie rząt, a tak że kie dy prze ka zu ją zwło -
ki, zwłasz cza ga tun ków chro nio nych, 
do dia gno sty ki sek cyj nej i ba dań do dat -
ko wych. W przy pad ku chro nio nych ga -
tun ków ssa ków ko pyt nych i dra pież nych 
po win no się za wsze ko rzy stać z wie dzy 
le ka rzy we te ry na rii, a nie ba da czy, któ -
rych dzia ła nia ogra ni cza ją się na przy kład 
do wy rwa nia kęp ki wło sów lub od cię cia 
koń ców ki ję zy ka, przy dat nych je dy nie 
w ge ne ty ce i ewen tu al nie tok sy ko lo gii. 
Dla te go też Wy dział Me dy cy ny We te ry -
na ryj nej Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go 
w Lu bli nie, wy szedł na prze ciw Służ bom 
Ochro ny Przy ro dy, pro wa dząc w ra mach 
dzia łal no ści na uko wej i dy dak tycz nej dia -
gno sty kę sek cyj ną i ba da nia do dat ko we 
zwie rząt nie udo mo wio nych, za rów no ga -
tun ków chro nio nych, jak i tych uzna nych 
za zwie rzę ta łow ne. Do dam, że od kil ku 
lat pro wa dzo ny jest rów nież mo ni to ring 
pa ra zy to lo gicz ny w Za kła dzie Pa ra zy to -
lo gii i Cho rób In wa zyj nych wspo mnia -
ne go Wy dzia łu, żu brów wol no  ży ją cych 
i utrzy my wa nych w re zer wa tach we 
wschod niej Pol sce. 
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Immobilizacja farmakologiczna 
żubrów, chociaż nie była tematem 
naszej rozmowy, jest kluczowym 
elementem Pańskiej pracy. Jakie 
najnowsze techniki i innowacje w tej 
dziedzinie uważa Pan za najbardziej 
obiecujące, zwłaszcza w kontekście 
minimalizacji stresu i ryzyka dla 
zwierzęcia?  
Dia gno sty ka u żu brów to wy zwa nie. Ża -
den in ny dzi ko ży ją cy ga tu nek w Pol sce 
nie wy ma ga tak czę ste go far ma ko lo gicz -
ne go unie ru cha mia nia do ce lów me dycz -
nych. Le karz we te ry na rii mu si być nie 
tyl ko kli ni cy stą, ale też spe cja li stą te re no -
wym: znać ana to mię, be ha wior, a tak że 
uwa run ko wa nia śro do wi sko we, w któ rym 
te zwie rzę ta ży ją. Im mo bi li za cja far ma -
ko lo gicz na, nie tyl ko żu brów, to naj bar -
dziej hu ma ni tar ne po dej ście do zwie rząt 
nie udo mo wio nych pod czas ich ba da nia 
le kar sko -we te ry na ryj ne go. Mi ni ma li zu -
je stres i groź bę sa mo usz ko dze nia zwie -
rzę cia lub ata ku na ob słu gę, po zwa la 
na wy ko ny wa nie pod sta wo wych za bie -
gów na pa cjen cie lub wspar cie w dzia ła -
niach ochron nych, ta kich jak na przy kład 
za kła da nie na daj ni ków do te le me trii lub 
prze sie dla nie kło po tli wych osob ni ków. 
Jed nak z przy kro ścią stwier dzam, że 
czyn no ści ta kie wy ko nu ją tak że oso by bez 
ty tu łu za wo do we go le ka rza we te ry na rii. 
Mi mo po sia da nych ze zwo leń na wy ko -
ny wa nie czyn no ści za bro nio ne w myśl 
pra wa ochro ny przy ro dy, ła mią usta wę 
o ochro nie zwie rząt, gdzie wy raź nie jest 
za pi sa ne w art. 6, ust. 2, pkt 8, że przez 
znę ca nie się nad zwie rzę ta mi na le ży ro -
zu mieć za da wa nie al bo świa do me do -
pusz cza nie do za da wa nia bó lu lub cier -
pień, a w szcze gól no ści do ko ny wa nie 
na zwie rzę tach za bie gów i ope ra cji chi -
rur gicz nych przez oso by nie po sia da ją ce 
wy ma ga nych upraw nień bądź nie zgod -
nie z za sa da mi sztu ki le kar sko -we te ry na -
ryj nej, bez za cho wa nia ko niecz nej ostroż -
no ści i oględ no ści oraz w spo sób 
spra wia ją cy ból, któ re mu moż na by ło za -
po biec. W myśl te go, co za cy to wa łem, 
ktoś bez dy plo mu le ka rza nie ro zu mie 
pro ce sów fi zjo lo gicz nych i de li kat nej ho -
me osta zy ży cia i śmier ci. Spe cja li ści z za -
kre su me dy cy ny we te ry na ryj nej po świę -
ca ją wie le lat na na ukę za wo du, a po tem 
na zgłę bia nie szcze gó ło we pa sjo nu ją cych 
za gad nień. Mo że no wym wy zwa niem 
w tej te ma ty ce bę dzie eg ze kwo wa nie 
w na szym pań stwie po sza no wa nia praw 
zwie rząt i po wie rza nie wy ko ny wa nia 
wszyst kich za bie gów na nich le ka rzom 
we te ry na rii.  
 
Zdarzają się przypadki, gdy 
konieczna jest immobilizacja żubra 
poza Parkiem Narodowym, 

na przykład na terenach rolniczych. 
Jakie są specyficzne wyzwania 
związane z takimi interwencjami 
i jak wygląda koordynacja działań 
w takich sytuacjach?  
Ta ka im mo bi li za cja na te re nach otwar -
tych to za zwy czaj du że wy zwa nie. Cza -
sa mi żu bry po zwa la ją się „po dejść” na od -
le głość strza łu z apli ka to ra do in iek cji 
zdal nej, jed nak żu bry naj czę ściej by wa ją 
„prze pło szo ne” przez rol ni ków lub fo to -
gra fów, a w ta kim przy pad ku trze ba 
do nich szyb ko i zde cy do wa nie pod jeż -
dżać sa mo cho dem te re no wym, qu adem 
lub w zi mie sku te rem śnież nym. Kie dy 
pra co wa łem jesz cze w Bia ło wie skim Par -
ku Na ro do wym to wy my śli łem kon cep -
cję „prze no śnej odłow ni”, do pra cy z żu -
bra mi wła śnie w ta kich wa run kach, 
na te re nach rol ni czych. Po nad to istot -
na jest kwe stia współ pra cy z za rząd ca mi 
lub wła ści cie la mi te re nów, na któ rych wy -
stę pu ją żu bry, w ce lu two rze nia miejsc 
do kar mia nia wraz z cza tow nia mi, z któ -
rych z ukry cia moż na im mo bi li zo wać żu -
bry apli ka to rem do in iek cji zdal nej. 
 
Z Pana perspektywy, co jest 
najbardziej niezrozumiane lub 
niedoceniane w kontekście żubrów 
i ich ochrony?  
Wła śnie ten brak od po wie dzial no ści 
za żu bry po zo sta ją ce po za te re na mi przy -
rod ni czy mi, na te re nach rol ni czych. Nie -
podej mo wa nie dzia łań ochron nych, czy 
też mi ni ma li zo wa nie kon flik tów spo łecz -
nych, są dla mnie nie wy tłu ma czal ne. Ra -
tu je my ga tu nek od po nad stu lat, ale ja ko 
Pań stwo nie po tra fi my wziąć od po wie -
dzial no ści ze te go efek ty. Ze smut kiem 
przy ją łem in for ma cję, że ak tu al nie RDOŚ 
w Bia łym sto ku wy da je de cy zje na pło sze -
nie żu brów z pól upraw nych przez rol ni -
ków. Po pierw sze nie jest to za da nie dla 
„ama to rów”, a po dru gie rol ni cy po win ni 
być od po wied nio za bez pie cze ni przez 
służ by ochro ny przy ro dy, a nie ska zy wa ni 
na osa mot nio na „wal kę” z si ła mi na tu ry. 
Żubry za wsze oto czo ne był opie ką pań -
stwo wą, od cza sów Kró le stwa Pol skie go.  

Mar twię się nad mier nym upo li tycz nie -
niem ochro ny przy ro dy – kie dy emo cje 
al bo in te re sy po li tycz ne prze wyż sza ją da -
ne na uko we, to sy tu acja nie bez piecz na. 
De cy zje po win ny opie rać się na fak tach: 
li czeb no ści, sta nie zdro wia, za gro że niach 
ze wnętrz nych i we wnętrz nych. Zmar -
twie niem jest też brak spój ne go kra jo we -
go pla nu ochro ny ga tun ku oraz ro sną ce 
ry zy ko prze no sze nia cho rób mię dzy ga -
tun ko wych i trans gra nicz nych, któ re  
wy ma ga ją stra te gicz nej ko or dy na cji. Naj -
więk szą na dzie ję nie sie ro sną ce za an ga -
żo wa nie mło dych lu dzi: stu den tów we -
te ry na rii, bio lo gii, le śnic twa. To oni 

zgłę bia ją wie dzę, chcą dzia łać te re no wo, 
ro zu mie ją, że ochro na to de cy zje, pra ca 
i od po wie dzial ność. Pu bli ka cje na uko we, 
dok to ra ty i pro jek ty ba daw cze co raz  
czę ściej do ty czą prak tyk „One He alth”, 
co bu du je no wą ja kość w po dej ściu 
do ochro ny dzi kich ga tun ków. Po trze bu -
je my na ro do we go pla nu ochro ny żu bra, 
in te gru ją ce go ce le zdro wot ne, prze strzen -
ne i spo łecz ne. Ko niecz ny jest też sta ły 
nad zór epi de mio lo gicz ny, mo ni to ring pa -
ra zy to lo gicz ny, do brze za pla no wa ne 
prze sie dle nia i za rzą dza nie po pu la cja mi 
w ska li kra jo wej i mię dzy na ro do wej. 
Trze ba bu do wać nar ra cje edu ka cyj ne 
opar te na na uce, nie emo cjach – i wspie -
rać roz wój ka dry spe cja li stów. 
 
I na zakończenie: czy są jakieś 
anegdoty lub szczególnie 
zapadające w pamięć momenty 
z Pana wieloletniej pracy z żubrami, 
które chciałby Pan opowiedzieć, 
a które pokazują ich wyjątkowy 
charakter?  
Je śli chciał bym tu opo wia dać aneg do ty, 
mu sie li by śmy się umó wić na ko lej ny wy -
wiad (śmiech), ale po sta ram się opo wie -
dzieć przy naj mniej jed ną… Wspo mi na -
łem już wcze śniej, że naj trud niej pra cu je 
się z żu bra mi w te re nie otwar tym, na po -
lach upraw nych. Za zwy czaj trze ba umie -
jęt nie wy tro pić i po dejść te zwie rzę ta 
oraz umie jęt nie do brać daw kę pre pa ra -
tów do im mo bi li za cji. Z do świad cze nia 
wiem, że te „prze pła sza ne” żu bry wy ma -
ga ją więk szych da wek. Do dat ko wym pro -
ble mem jest fakt, iż żubr po za apli ko wa -
niu le ków, po kil ku na stu mi nu tach 
po szu ku je ja kiejś prze szko dy (drze wa, 
pło tu), o któ rą mógł by się oprzeć. W te -
re nie otwar tym ta kich moż li wo ści nie ma, 
dla te go te żu bry mo gą po za apli ko wa niu 
le ków wę dro wać jesz cze bar dzo dłu go. 
Kie dyś mia łem ta ką sy tu ację, że sta -
do prze bie gło przez dość ru chli wą jezd -
nię, co za re je stro wał ktoś ka me rą, a za żu -
bra mi po dą ża ła pod da na już dzia ła niu 
le ków żu brzy ca. Oba wia jąc się, że wyj dzie 
na as falt i się na nim po ło ży, do go ni łem 
ją, chwy ci łem za ro gi i po ło ży łem na zie -
mi. Tak że dzię ki tej sy tu acji wiem, co to 
zna czy… chwy tać żu bra za ro gi. ● 

OBEJRZYJ FILM  
„Stado żubrów przebiegających  

przez drogę”
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OSOBOWOŚĆ 
I TEMPERAMENT 
SZWAJCARSKIEGO 
BYDŁA HÉRENS 
– DLACZEGO JEST 
WYJĄTKOWE?
Maja Oszczanowska1, Jędrzej M. Jaśkowski2 
1 Studenckie Koło Bujatryczne „Res Ruminantiae” Instytutu Medycyny Weterynaryjnej UMK w Toruniu  
2 Katedra Diagnostyki i Nauk Klinicznych Instytutu Medycyny Weterynaryjnej UMK w Toruniu
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O
so bo wość (per so na li ty) 
i tem pe ra ment krów ma ją 
istot ne zna cze nie eko no -
micz ne w ho dow li. Przez 
oso bo wość ro zu mie się ze -

spół pew nych sta łych i zmien nych cech 
psy cho fi zycz nych utrzy mu ją cych się pod -
czas ży cia. Je go usta le nie opar te jest o ana -
li zę te stu (u lu dzi wy peł nia ne go przez za -
in te re so wa ną oso bę), przy po mo cy któ re go 
ba da ne są te szcze gól ne ce chy. Oso bo wość 
jest za tem po ję ciem zde cy do wa nie bar dziej 
zło żo nym, obej mu ją cym ce chy oce nia ne 
sta ty stycz nie, opar te o ich okre ślo ny wzór. 
Ce chy te nie są u by dła do koń ca po zna ne, 
choć w przy pad ku po je dyn czych zwie rząt 
trud no nie zgo dzić się z prze ko na niem, że 
zwie rzę ta ja kąś oso bo wość po sia da ją. 
Prost sza i mia ro daj na jest oce na tem pe ra -
men tu. Tem pe ra ment de fi niu je re ak cję 
na czyn ni ki śro do wi ska ze wnętrz ne go 
w ogól nym po ję ciu. Te re ak cje (zwy kle lę -
ku) oce nia się w od nie sie niu do re la cji 
z czło wie kiem lub zwie rzę ta mi. Tem pe ra -
ment jest dzie dzicz ny i sta ły. Mo że wpły -
wać na re ak cję osob ni ka – w za leż no ści 
od na si le nia stre su, wie ku, je go do świad cze -
nia, płci i ra sy (10). U by dła z re gu ły ja łów ki 
są bar dziej po bu dli we w kon tak tach z ludź -
mi i trud niej sze w ob słu dze niż kro wy.  

By dło ob da rzo ne więk szym tem pe ra men -
tem jest lżej sze od spo koj niej szych krów 
(16). Więk szy tem pe ra ment oraz so lid ne 
ro gi idą tak że w pa rze z wyż szą po zy cją 
w hie rar chii sta da. Te wy bit ne, na tu ral ne 
ce chy zna czą co od bie ga ją od przy ję tych 
kie run ków do sko na le nia by dła mlecz ne go, 
w przy pad ku któ re go pre fe ro wa ne są osob -
ni ki o ła god nym tem pe ra men cie. W dro -
dze se lek cji wy bie ra ne są osob ni ki o po żą -
da nych ce chach za cho wa nia. Pró bu je się 
też zna leźć mar ke ry ge ne tycz ne, po zwa la -
ją ce na ich wy szu ki wa nie w opar ciu o ana -
li zę ge no mu. Li sta krów o ła god nym tem -
pe ra men cie jest sto sun ko wo dłu ga.  

Zna ne są jed nak ra sy krów, u któ rych 
ho dow cy ce nią in ne, od mien ne ce chy, 
w szcze gól no ści ich wo jow ni czy cha rak -
ter. Jest nią by dło Hérens. Wy stę puje na -
tu ral nie głów nie w Va la is i Valle d'Aosta. 
Ma ono dodatkowo sze reg pier wot nych 
cech, wy ka zu jąc zna ko mi te przy sto so wa -
nie do ży cia w skraj nie trud nych, al pej -
skich wa run kach. 

Hérens to jed na z naj mniej szych ras by -
dła w Eu ro pie. By ki osią ga ją za zwy czaj 
wy so kość 125-134 cm i ciężar 650-700 kg, 
krowy odpowiednio 118-128 cm i 500-
600 kg. By dło to wy stę pu je w trzech ty -
pach użyt ko wych: mlecz nym, mię snym 

i ogól no użyt ko wym (8). Prze waż nie ho -
du je się je z prze zna cze niem na wo ło wi -
nę, cho ciaż uzy ski wa ne od nich mle ko 
wy ko rzy sty wa ne jest do pro duk cji zna ko -
mi tych se rów. Mi mo nie wiel kich roz mia -
rów, mo gą one da wać oko ło 3200 kg mle -
ka rocz nie. Hérens są wy jąt ko wo do brze 
przy sto so wa ne do wy pa su na wy so ko -
ściach al pej skich. Ich fu tro jest od ciem -
no czer wo ne go do brą zo we go lub czar ne -
go, a zwie rzę ta umasz cze nia sro ka te go  
są bar dzo rzad kie. No wo na ro dzo ne cie -
lę ta są czer wo ne z ciem nym pa skiem 
na grzbie cie, a ich umasz cze nie zmie nia 
się w mia rę wzro stu. Ce chą wy róż nia ją cą 
jest krót ka i sze ro ka gło wa, z wklę słą li -
nią przo du oraz du że oczy. Zwie rzę ta są 
bar dzo mu sku lar ne; obie płcie ma ją też 
moc ne ro gi. Ty po wa nie krwi wska zu je, że 
Hérens róż nią się od in nych ras szwaj car -
skich, ale są po dob ne do ra sy Tu xer z Do -
li ny Zil ler tal w Au strii. War to do dać,  
że w 1884 ro ku wpro wa dzo no stan dard 
ho dow la ny dla tej sta rej ra sy, a w 1917 ro -
ku po wstał wy spe cja li zo wa ny zwią zek 
ho dow la ny. Co wię cej, w Sta nach Zjed -
no czo nych od dłuż sze go cza su ist nie je 
sto wa rzy sze nie ho dow ców tej ra sy krów. 

W po rów na niu z in ny mi ra sa mi by dła 
al pej skie go – Brown Al pi ne oraz Mo di ca -

Personality  
and temperament  
of the Swiss Hérens cattle –  
why are they unique? 
 
The Hérens cattle are a local Swiss 
breed characterized by high female 
aggression. This trait has been 
utilized in the famous cow fights 
held in the Valais Valley. The study 
presents the history of this old 
breed, its population, varieties  
and also its characteristics 
– including intelligence, resilience  
to harsh environmental conditions, 
fertility and production parameters, 
as well as its unique and distinctive 
temperament traits. The course of 
the competitions in Valais is also 
described, along with the 
accompanying atmosphere, 
selection process, categories  
of fighting cattle, and finally  
the crowning of the canton’s queen. 
Selected veterinary issues are also 
presented. 
 
Keywords: Hérens cattle, 
characteristics, temperament,  
cow fights.
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Po
 g

od
zi

na
ch na – Hérens da je cie lę ta o naj mniej szej 

ma sie uro dze nio wej oraz dzien nym i cał -
ko wi tym przy ro stem ma sy cia ła w cią gu  
2 mie się cy ży cia. Ta dys pro por cja szyb ko 
ma le je po upły wie te go okre su. Mle ko ma -
tek, nie za leż nie od po ło że nia geo gra ficz -
ne go za wie ra 3,97 % do 4,17 % tłusz czu. 
Do pie ro ich po byt na wy so ko po ło żo nych 
pa stwi skach po wo du je stop nio we ob ni że -
nie za war to ści tłusz czu z 4,27 do 3,94 % 
(11). 

Z kil ku let nich ba dań prze pro wa dzo -
nych przez Pfi ster i wsp. (12), w któ rych 
prze ana li zo wa no bli sko 5 tys. lak ta cji, wy -
ni ka, że śred ni prze stój po po ro do wy wy -
no sił u krów ra sy Hérens – 86 dni, na to -
miast okres mię dzy cią żo wy –146 dni. 
Okres mię dzy wy cie le ni owy za my kał się 
w 431 dniach. Wskaź nik za pład nial no ści 
wy no sił 39,1 %, a in deks płod no ści 1,81 %, 
przy czym wskaź nik bra ko wa nia krów był 
bar dzo ni ski i wy no sił tyl ko 6,5 %. Jest to 
znacz nie mniej niż w przy pad ku wie lu 
zna nych ras krów mlecz nych i mię snych 
(12). Przy kła do wo w sta dach by dła fry -
zyj skie go bra ko wa nie roczne wynosi oko -
ło 25 % krów (2). Hérens prze ja wia pew -
ną se zo no wość wy cie leń. W okre sie 
od paź dzier ni ka do grud nia cie li się oko -
ło 80 % sta da. W kon se kwen cji se zo no -
wość wy wie ra zna czą cy wpływ na dłu gość 
prze sto ju po po ro do we go oraz okre su mię -
dzy wy cie le nio we go. 

Licz na po cząt ko wo po pu la cja Hérens 
zmniejszała się od lat sześć dzie sią tych 
XX wie ku. W 1993 r. po gło wie by dła ra -
sy Hérens wy nio sło 13.500, a w księ gach 
ho dow la nych za pi sa ne by ły 5992 zwie -
rzę ta tej ra sy krów, pod czas gdy w ro -
ku 1965 by ło ich jesz cze 27.681 (5).  

W re jo nie al pej skim kro wy ra sy Hérens 
są czę sto krzy żo wa ne z in ny mi ra sa mi by -
dła. Na przy kład by dło Tux, by dło 
Évolène i by dło Pu ster tal Pied mo gą  
być czę ścio wo spo krew nio ne z Hérens. 
Obec nie bu ha je czy stej krwi ho do wa ne 
są w Sta cji Una sie nia nia w Neuchâtel. 

Kót ko przed II woj ną świa to wą po -
dej mo wa no pró by wpro wa dze nia by dła 
Hérens na Sy cy lię. Wsku tek upad ku 
prze my słu na stą pi ło tam m.in. znacz ne 
zmniej sze nie po pu la cji kóz z 3 mln 
w 1918 ro ku do 1,8 mln w la tach 30. 
W związ ku z tym po dej mo wa no pró by 
wpro wa dze nia ta kich ras, któ re mo gły by 
za stą pić ko zy. Jed ną z su ge ro wanych ra s 
było bydło Hérens. Z ba dań prze pro wa -
dzo nych w dys tryk cie Pa ler mo wy ni ka 
jed nak, że w po rów na niu z by dłem Brown 
Al pi ne i Mo di ca na, ra sa Hérens zaj mo -
wa ła ostat nie miej sce pod wzglę dem bez -
względ nej ma sy uro dze nio wej cie ląt oraz 
dzien ne go i cał kowi te go przy ro stu ma sy 
cia ła w cią gu 2 mie się cy, (cho ciaż cie lę ta 
wy ka zu ją naj wyż szy pro cen to wy wzrost 

w wie ku 2 mie się cy w po rów na niu do ma -
sy uro dze nio wej). No we śro do wi sko nie 
mia ło wpły wu na wy daj ność mle ka. Śred -
nia wy daj ność wy no si ła 2192,2 kg i by ła 
ni ska. Za war tość tłusz czu okre ślo no 
na 4,5 %, a dłu gość lak ta cji na 252-350 
dni. War to ści te przy po mi na ły ana lo gicz -
ne, uzy ski wa ne w Szwaj ca rii. Jed nak wy -
daj ność ta by ła niż sza niż u by dła ra sy 
Brown Al pi ne, utrzy my wa nej w tym sa -
mym go spo dar stwie. Do dat ko wo; czyn ni -
kiem dys kre dy tu ją cym by dło Hérens 
w kon fron ta cji z in ny mi ra sa mi krów, był 
ich gwał tow ny tempe ra ment (11). Osta -
tecz nie zde cy do wa no się na od two rze nia 
po pu la cji sy cy lij skich ras kóz – tań szych 
i le piej speł nia ją cych ocze ki wa nia miesz -
kań ców. 

 

Agre sja i ada pta cja: fe no men krów 
Hérens w Al pach 

 
Jak wspo mnia no, Hérens sły nie z du żej 
agre sji sa mic. To ce cha dość za ska ku ją ca 
i nie spo ty ka na. Być mo że z po wo du swo -
jej nie zwy kłej wa lecz no ści znaj du ją one 
spe cjal ne miej sce w ser cu bit nych Szwaj -
ca rów. Z te go też po wo du są istot ną czę -
ścią szwaj car skiej tra dy cji. W na tu rze ich 
sil nie do mi nu ją ce ce chy ma ją słu żyć prze -
trwa niu na wy so ko po ło żo nych al pej skich 
pa stwi skach, na któ rych mu szą sta wiać 
czo ło nie tyl ko nie sprzy ja ją cym wa run -
kom at mos fe rycz nym, tru dom wspi nacz -
ki, ale i dra pież ni kom. 

Za cho wa nie i ho dow la tej wy jąt ko wej 
ra sy by dła al pej skie go sta no wi praw dzi -
wą rol ni czą, kul tu ro wą i tu ry stycz ną war -
tość dla Va la is. Kro wy tej ra sy są do bry -
mi pie chu ra mi. Z ła two ścią po ru sza ją się 
w trud nym te re nie. Ich ce cha mi są tak że 
wy trzy ma łość, do sto so wa nie do szwaj car -
skie go kli ma tu, nie wy bred ność, do bra 
kon wer sja pa szy i wy so ka ja kość mię sa 
oraz mle ka. W prze ci wień stwie do więk -
szo ści krów mlecz nych, bit ne i wa lecz ne 
by dło, któ rego se lek cja ukie run ko wa -
na jest na wzmac nia nie agre sji i wal ki, ma 
znacz nie więk szy mózg (1). Do dat ko wo 
Hére ns ce chu ją się sil ny mi ro ga mi. Ich 
obec ność wpły wa na ja kość i ilość in te -
rak cji spo łecz nych, a tak że re la cje spo -
łecz ne w sta dzie. Obec ność ro gów po wo -
du je, iż by dło to sta ra się utrzy my wać 
więk sze od le gło ści mię dzy osob ni ka mi 
i w mniej szym stop niu ucie ka się do in -
te rak cji fi zycz nych niż by dło bez ro gie. 
Pro wa dzi to do sta bil niej szych re la cji spo -
łecz nych w od po wied nich wa run kach 
śro do wi sko wych (9). Naturalna skłon -
ność do agre sji ma ni fe stu je się już pod -
czas po by tu by dła w kwa te rach  
zi mo wych (wrze sień/paź dzier nik -maj/ 
czer wiec w za leż no ści od wa run ków at -
mos fe rycz nych), do któ rych scho dzą 

z gór je sie nią. Wiel kość ta kiej kwa te ry 
jest nie wiel ka i li czy śred nio 6-8 krów. 
Jed nym z istot nych ele men tów ich zi mo -
we go cho wu są po by ty – po za schro nie -
niem – na świe żym po wie trzu. Za pew nia 
im to od po wied nią daw kę wy sił ku, po -
pra wia ją ce go kon dy cję i od por ność. 
W in te re su ją cych ba da niach stwier dzo -
no, że czę sto tli wość od dzia ły wań ago ni -
stycz nych wzra sta wraz z od stę pem po -
mię dzy dwo ma dnia mi wy sił ku, a ma le je 
w trak cie wy sił ku da ne go dnia. Czas 
trwa nia wza jem nych walk wy dłu żał się 
na to miast, je śli prze rwa mię dzy fi zycz -
nym wy sił kiem by ła dłuż sza niż trzy dni. 
W ba da niach oce nia no tak że ura zy gło -
wy, tu ło wia i wy mie nia. O ile czę sto tli wość 
od dzia ły wań ago ni stycz nych bez kon -
tak tu cie le sne go ro sła wraz ze wzro stem 
wskaź ni ka do mi na cji kro wy (od zwie -
rzę cia ome ga do zwie rzę cia al fa), to jed -
no cze śnie zmniej szał się od se tek od dzia -
ły wań ago ni stycz nych z kon tak tem 
cie le snym. Wraz ze zwięk sza niem się 
od stę pu po mię dzy dnia mi po wią za ny mi 
z wy sił kiem fi zycz nym, wzra sta ło ry zy -
ko ura zów wy mie nia i tu ło wia (z wy jąt -
kiem gło wy) (4). 

 

Tra dy cja i se lek cja: wal ki Krów Hérens 
i ich wpływ na ra sę 

 
Każ de go ro ku wio sną kro wy, uda jąc się 
na wy so ko po ło żo ne pa stwi ska, za cie kle 
wal czą in stynk tow nie o hie rar chię w sta -
dzie. Wal ki roz po czy na ją się już wcze -
śniej, kie dy sta do wy pusz cza ne jest na po -
la, aby spę dzić dzień po za bu dyn ka mi 
go spo dar ski mi. Z cza sem na bie ra ją tem -
pa, a kro wa, któ ra wy gra je wszyst kie, zy -
sku je na tu ral ny sza cu nek sta da. Ta wy róż -
nia ją ca je ce cha sta ła się in spi ra cją 
do za po cząt ko wa nia nie zwy kłe go wy da -
rze nia, ja kim są „wal ki krów”, któ re od -
by wa ją się co rocz nie od 1922 ro ku, sta jąc 
się głów ną atrak cją tu ry stycz ną w Va la is. 
Przy cią ga ją one du żą licz bę go ści, nie tyl -
ko ze Szwaj ca rii, ale wie lu za kąt ków świa -
ta. Przy kła do wo w 2017 ro ku na are nie 
zgro ma dzi ło się po nad 10.000 osób. Wal -
ki krów roz po czy na ją się pod ko niec mar -
ca i trwa ją przez ca łe la to. Są one szcze -
gól nie waż ne w wy bo rze naj sil niej szej 
kro wy, od któ rej ewen tu al nie po bie ra się 
i mro zi za rod ki (se lek cja ge ne tycz na). 
Od by wa ją się one w róż nych miej sco wo -
ściach te go kan to nu, a tak że miej sco wo -
ściach Do li ny Aosty we Wło szech. War -
to do dać, że kie dyś waż nym po wo dem 
agre sji tych krów był po byt na stro mych 
i ra czej ubo gich pa stwi skach. Wo jow ni -
czość wy ni ka ła z ko niecz no ści za pew nie -
nia so bie do stę pu do pa szy. Obec nie nie 
jest to ele ment zna czą cy, ale agre sja ja ko 
ce cha wy róż nia ją ca po zo sta ła do dziś. 
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Wiel ki fi nał od by wa się prze waż nie 
na po cząt ku ma ja każ de go ro ku. Sta ją ce 
do wal ki sa mi ce dzie lo ne są wcze śniej 
na ka te go rie. Sie dem naj lep szych w każ -
dej z nich wy gry wa „sonet”, du ży kro wi 
dzwo nek na skó rza nej ob ro ży. Sta je się 
on prze pust ką do szwaj car skie go fi na łu, 
or ga ni zo wa ne go co ro ku przez jed ną 
z lo kal nych fi lii kra jo wej fe de ra cji ho -
dow ców Hérens. W kon kur sie mo gą brać 
udział kro wy w wie ku po wy żej dwóch 
i pół ro ku, wa żą ce od 400 kg do 900 kg. 
Wa ga z pew no ścią ma zna cze nie, ale nie -
ko niecz nie jest de cy du ją ca w fi na le. 
Ścierające się ze so bą do mi nu ją ce osob -
ni ki wal czą o pal mę pierw szeń stwa w pię -
ciu ka te go riach. Każ da kro wa jest kla sy -
fi ko wa na we dług licz by wy gra nych walk. 
Je śli prze gra lub wy co fa się  z walki trzy 
ra zy, zo sta je wy eli mi no wa na i jest wy pro -
wa dzo na z rin gu. Z ko lei kro wa, któ ra po -
ko na zwy cięz ców we wszyst kich in nych 
ka te go riach, zo sta je uko ro no wa na „kró -
lo wą kró lo wych”. War to dodać, że kro wy 
bio rą ce udział w wal kach ma ją za bez pie -
czo ne ban da ża mi ro gi. Chro nią one 
prze ciw nicz kę przed groź ny mi ura za mi, 
np. ro ze rwa niem noz drzy (przyp. aut.). 
Pod czas za wo dów wie lo oso bo we ju ry 
koro nu je kró lo wą w każ dej z pię ciu ka -
te go rii. Ce na Kró lo wej Kan to nu sza co -

wa na jest na 50-60 tys. CHF (w za leż -
no ści od wie ku i płod no ści). Jed nak nikt 
nie sprze da je krów z ty tu łem. Tym cza -
sem ce na kro wy bez szcze gól nych osią -
gnięć w wal kach wy no si oko ło 4-5 tys. 
CHF, w za leż no ści od po cho dze nia, kon -
dy cji i wie ku. Po za praw dzi wie ko mer -
cyj nym cha rak te rem świę ta w Va la is, jego 
celem jest wy bór naj bar dziej agre syw -
nych sa mi c. Zdol ność do wal ki od ci ska 
swo je pięt no na in nych ce chach. Do wo -
dzą te go ba da nia, w któ rych wy ko rzy sty -
wa no da ne z kon kur sów o do mi na cję 
krów. Stwier dza no m.in. ujem ne ko re la cje 
ge ne tycz ne po mię dzy ce cha mi za pew nia -
ją cy mi suk ces w za wo dach (czy li zdol no -
ścią bo jo wą), a ce cha mi spraw no ścio wy mi 
zwią za ny mi z pro duk cją mle ka i płod no -
ścią (od wrot ność prze dzia łu pa ry tet -za -
płod nie nie). Zdol ność bo jo wa rów nież 
wy ka zy wa ła ni skie, ale do dat nie ko re la -
cje ge ne tycz ne z „mę ski mi” ce cha mi 
mor fo lo gicz ny mi i ujem ne ko re la cje 
z ce cha mi „żeń ski mi”. Z bie giem cza su 
na stą pi ła ge ne tycz na zmia na cech w wy -
ni ku se lek cji na pod sta wie kon ku ren cyj -
no ści, od po wia da ją cej ewo lu cyj ne mu 
pro ce so wi „ma sku li ni za cji” prze ciw dzia -
ła ją cej ofi cjal nej se lek cji ze wzglę du 
na wy daj ność mlecz ną. Po dob ny ewo lu -
cyj ny kom pro mis mię dzy suk ce sem w za -

wo dach, a ele men ta mi spraw no ści mo że 
wy stę po wać u róż nych ga tun ków do -
świad cza ją cych ry wa li za cji sa mic (15). 
Utrwa le nie tych nie zwy kłych cech w wy -
ni ku wie lo let niej se lek cji pod ką tem 
skłon no ści do wal ki i zdol no ści do do mi -
na cji spra wia, że zwie rzę ta te sta no wią 
ory gi nal ny i traf ny mo del do ba da nia 
moż li wo ści prze wi dy wa nia zdol no ści 
do do mi na cji już we wcze snym wie ku 
(13). U tej ra sy za dzior ny cha rak ter prze -
kła da się w spo sób wy jąt ko wy na wie le 
in nych cech funk cjo nal nych. W stan da -
ry zo wa nych te stach usta lo no, że by dło 
Hérens jest ma ło zmo ty wo wa ne so cjal -
nie (15). Wyż szy jest u nich po ziom te -
sto ste ro nu i kor ty zo lu, któ re zmniej sza -
ją ich ule głość (5, 6). W wa run kach 
stre su, wy rzut kor ty zo lu jest niż szy, za -
pew nia jąc wyż szą to le ran cję na ból. 
W in nych ba da niach stwier dzo no, że 
mia ły one mniej de li kat ne mię so o krót -
szych sar ko me rach (14). Agre syw ność 
tych zwie rząt prze kła da się tak że 
na – czę sto dys kwa li fi ku ją ce –  zmia ny 
po ura zo we ob ser wo wa ne w tu szach. 
Przy kła do wo z 462 zwie rząt tej ra sy bez -
po śred nio przed trans por tem po ra nio -
nych by ło 24 %, na to miast po trans por -
cie, bez po śred nio przed ubo jem – 51 %. 
No to wa ne zmia ny do ty czy ły zde cy do -

Ryc. 1. Bydło rasy Hérens – widok sylwetki z profilu (M. Oszczanowska).
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wa nie bar dziej mło dych krów, z re gu ły 
za cie klej wal czą ce o pry mat (16). 

Na po cząt ku te go stu le cia prze pro wa -
dzo no ory gi nal ne ba da nia, w któ rych sta -
ra no się zna leźć czyn ni ki przewidujące do -
mi na cję już na wcze snych eta pach roz wo ju 
osob ni cze go (3). W tym ce lu u 28 ja łó wek 
w wie ku 6 i 18 mie się cy oce nia no ce chy fi -
zycz ne, nie któ re aspek ty za cho wań spo -
łecz nych oraz re ak tyw ność na sy tu acje wy -
wo łu ją ce strach i ule głość w sto sun ku 
do lu dzi. Ja łów ki te od uro dze nia by ły ho -
do wa ne w 5 sta łych gru pach, któ re ni gdy 
się nie spo tka ły. Wy ni ki od no szo no do do -
mi na cji osob ni ków w 30 mie sią cu ży cia, 
ob ser wu jąc każ dą ja łów kę w ko lej nych 
sied miu gru pach, z któ rych każ da składała 
się z 4 nieznających się zwie rzą t. Na stęp -
nie 28 ja łó wek przy dzie lo no do 2 kla sy 
(do mi nu ją cą lub pod po rząd ko wa ną) za po -
mo cą ana li zy sku pień. Wcze sne wskaź ni -
ki (kom bi na cje zmien nych) zdol no ści 
do do mi na cji u do ro słych oce nia no wśród 
zmien nych mie rzo nych po 6 i 18 mie sią -
cach, za po mo cą ko lej nych li nio wych ana -
liz funk cji dys kry mi na cyj nych. Funk cja ta 
umoż li wia ła do kład ne prze wi dy wa nie po -
zy cji do mi nu ją cej lub pod po rząd ko wa nej 
ja łó wek w 6 lub 18 mie sią cu ży cia. Dość do -
dać,  że w okresie tym wspo mnia na funk -
cja pra wi dło wo przewidywała cha rak ter 
tych zwie rząt odp. w 94,7 % i 92,2 % 
przypad ków. Ge ne ral nie wy ni ka z niej, że 
im bar dziej uf na by ła ja łów ka w wie ku  
6 lub 18 mie się cy, tym bar dziej do mi nu ją -
ca by ła w wie ku 30 mie się cy. Wy ni ki te są 
zgod ne z wcze śniej zgła sza nym zna cze -
niem re ak tyw no ści emo cjo nalnej w re la -
cjach do mi na cji u by dła. Wy ko rzy stu jąc 
da ne z kon kur sów o do mi na cję u krów 
(Bos tau rus) w in nych ba da niach stwier -

dzo no ujem ne ko re la cje ge ne tycz ne po -
mię dzy ce cha mi za pew nia ją cy mi suk ces 
w za wo dach – czy li zdol no ścią bo jo wą 
– a ce cha mi spraw no ścio wy mi zwią za ny -
mi z pro duk cją mle ka i płod no ścią  
(od wrot ność prze dzia łu pa ry tet -za płod -
nie nie). Zdol ność bo jo wa rów nież wy ka -
zy wa ła ni skie, ale do dat nie ko re la cje  
ge ne tycz ne z „mę ski mi” ce cha mi mor fo -
lo gicz ny mi i ujem ne ko re la cje z ce cha mi 
„żeń ski mi”. Z now szych ba dań wy ni ka, że 
ist nie je też zwią zek mię dzy mi kro bio -
mem, a tem pe ra men tem krów, przy czym 
ten pierw szy mo że wpły wać na eks pre sję 
tem pe ra men tu u krów (17). 

 

Pod su mo wa nie 
 
By dło Hérens jest twar de i wy trzy ma łe. 
Do dat ko wo ce chu je je od por ność na cho -
ro by, stąd le ka rze we te ry na rii nie ma ją 
wie lu po wo dów do in ter wen cji. Ty mi 
pod sta wo wy mi są prze waż nie ura zy ra -
cic. Częst sze są na to miast nie któ re za bie -
gi pie lę gna cyj ne. Do jed nych z nich na -
le ży ban da żo wa nie ro gów spe cjal nym 
gip so wym ban da żem. We dług ust nych 
prze ka zów wy ko nu je się go u 75-80 % 
krów. Nie wy klu czo ne, że je go ce lem jest 
„utwar dza nie” ro gu (da ne wła sne), 
względ nie osło nię cie za koń czeń ro gów, 
któ re by wa ją nie bez piecz na bro nią. ● 
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Ryc. 2. Bydło Hérens walczące o dominację i pozycję w stadzie (M. Oszczanowska).



111 

Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

Polskie Towarzystwo Nauk Weterynaryjnych Oddział w Gdańsku, 

Pomorski Wojewódzki Lekarz Weterynarii, 

Kaszubsko-Pomorska Izba Lekarsko Weterynaryjna 

zapraszają na 

 

Kaszubsko-Pomorską Konferencję Naukową pt.

8-9 października 2025 roku w Sopocie  
 

Tegoroczna konferencja poświęcona zostanie analizie zmian klimatycznych wynikających 
z działalności człowieka i ich znaczącego, różnorodnego wpływu na życie społeczeństw.  

Omówione zostaną konsekwencje tych zmian, takie jak klęski żywiołowe – powodzie, susze czy 
gwałtowne burze – które mogą doprowadzać do pojawiania się dobrze już znanych, albo nowo 

pojawiających w odmiennych szerokościach geograficznych, chorób, określonych jako tropikalne, 
które endemicznie występują w krajach o niskim poziomie rozwoju i opieki medycznej, a zaczynają 

powracać do krajów rozwiniętych. Organizatorzy zaprosili ekspertów, którzy podczas konferencji 
szczegółowo przeanalizują zachodzące zmiany i spróbują przewidzieć ich skutki. Kluczowe obszary 

dyskusji obejmować będą wpływ zmian klimatycznych na dynamikę transmisji chorób oraz 
pojawianie się nowych patogenów w środowisku, przenoszonych wraz z nowymi gatunkami. 

 

Zapraszamy! 
 

Miejsce Konferencji: Hotel Radisson Blu, ul. Bitwy Pod Płowcami 54, 81-731 Sopot 
 

Kontakt z organizatorem: konferencja@ptnwgdansk.pl  
Program oraz formularz rejestracyjny znajduje się na stronie: ptnw@ptnwgdansk.pl. 

 

Z wyrazami szacunku  
Agnieszka Świątalska 

Przewodnicząca  
Gdańskiego Oddziału PTNW

„ONE HEALTH – CHOROBY ZAKAŹNE 
W PERSPEKTYWIE KRYZYSU 

KLIMATYCZNEGO”



Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

112 
 

Po
 g

od
zi

na
ch

W
 we te ry na ryj nej me dy cy -
nie są do wej ma kro sko -
po we ba da nie po śmiert -
ne zwłok zwie rzę cia ma 
na ce lu po zna nie przy -

czy ny je go śmier ci oraz wska za nie jej oko -
licz no ści. Prio ry te tem dla wy ko nu ją ce go 
sek cję są do wą po win na być jak naj wni kliw -

sza oce na przy czy ny zgo nu zwie rzę cia po -
przez szcze gó ło wą ob duk cję każ de go na -
rzą du. Na kre ślo ne po stę po wa nie po zwa la 
na wy da nie opi nii le kar sko -we te ry na ryj nej, 
któ ra w spo sób istot ny przy czy nia się 
do ujaw nie nia pra wdy ma te rial nej (2). 

W świe tle ure gu lo wań na kre ślo nych 
przez usta wo daw cę zgodnie z ustawą 

Pra wo ło wiec kie, t.j. Dz. U. z 2023 r. 
poz. 1082. kłu sow nic two de fi nio wa ne 
jest ja ko „dzia ła nie zmie rza ją ce do wej -
ścia w po sia da nie zwie rzy ny w spo sób 
nie bę dą cy po lo wa niem al bo z na ru sze -
niem wa run ków do pusz czal no ści po lo -
wa nia” (8, 9). Kłu sow nic two sta no wi 
w Pol sce ogrom ny pro blem od wie lu lat. 

WETERYNARYJNO-
SĄDOWA OCENA 
PRZYPADKU 
USZKODZENIA 
STYCZNEGO PŁUC 
PRZEZ POCISK, 
W ASPEKCIE 
OPINIOWANIA 
NA POTRZEBY 
POSTĘPOWANIA 
KARNEGO
 
Weronika Jaklińska1, Mateusz Kurek1, Justyna Kiebała1, Konrad Jaworek1, Piotr Listos2 
1 Studenckie Koło Naukowe Weterynarii Sądowej Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie 
2 Katedra Patomorfologii i Weterynarii Sądowej Wydziału Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie
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In for ma cje pu bli ko wa ne przez La sy 
Pań stwo we na ofi cjal nej stro nie in ter ne -
to wej (10) wska zu ją, że kłu sow nic two 
jest nie ustan nym pro ble mem, któ ry jest 
ści ga ny przez or ga ny pro ce so we. Ana li -
zo wa ne in for ma cje po zwa la ją na stwier -
dze nie, iż kłu sow ni cy oprócz po lo wa nia 
na zwie rzy nę łow ną, któ ra nie jest chro -
nio na, swo je dzia ła nia roz sze rza ją 
na zwie rzę ta znaj du ją ce się pod ochro ną 
(5). Z do nie sień wy ni ka, że wśród ga tun -
ków zwie rząt, któ re są pod ochro ną, naj -
czę ściej ofia ra mi kłu sow ni ków pa da ją: 
niedź wiedź, orzeł bie lik, ryś, żubr – choć 
sta no wią one po je dyn cze przy pad ki 
wśród uśmier ca nych wol no  ży ją cych 
zwie rząt, na le ży mieć na uwa dze, że  
ta kie zja wi sko mo że przy czy nić się 
do du że go spad ku ich po pu la cji, 
a w przy szło ści do wy gi nię cia ga tun ku 
(10). Kłu sow ni cy z każ dym ro kiem 
i wraz z roz wo jem tech no lo gii, do sko na -
lą tech ni ki po zy ski wa nia dzi kiej zwie rzy -
ny łow nej w spo sób nie le gal ny, kon stru -
ując roz ma ite pu łap ki i si dła, jak rów nież 
kon stru ując lub mo dy fi ku jąc za ku pio ną 

broń pal ną oraz pneu ma tycz ną. Naj czę -
ściej wśród od no to wa nych przez La sy 
Pań stwo we zna le zio nych pu ła pek ulo ko -
wa nych w le sie kró lu ją wny ki. Z do nie -
sień wy ni ka, że pra cow ni cy stra ży le śnej 
zna leź li i roz mon to wa li aż 5,5 tys. wny -
ków (10) u miesz czo nych na te re nach 
La sów Pań stwo wych. Jed nak że z bie -
giem cza su za ob ser wo wa no ten den cję 
spad ko wą sto so wa nia te go ty pu na rzę dzi 
w kłu sow nic twie. Kłu sow nic two uzna -
wa ne jest za czyn za bro nio ny zgod nie 
z art. 53 pra wa ło wiec kie go. W myśl ure -
gu lo wań na kre ślo nych przez usta wo daw -
cę, za gro żo ne jest ka rą do 5 lat po zba wie -
nia wol no ści. Po nad to or ga ny pro ce so we 
mo gą na ło żyć ka ry pie nięż ne na oso by 
zaj mu ją ce się po zy ski wa niem zwie rząt 
w spo sób nie le gal ny i nie zgod ny z pra -
wem (8, 9). 

Ma jąc po wyż sze na uwa dze wnio sko -
wać na le ży, iż za sad nym jest edu ko wa nie 
i za ra zem uświa da mia nie spo łe czeń stwa 
na te mat ry zy ka, ja kie nie sie kłu so wa nie 
na dzi ką zwie rzy nę łow ną. Bez spor nie, 
opi sy wa ne zja wi sko stwa rza za gro że nie 

nie tyl ko w od nie sie niu do zmniej sze nia 
po pu la cji ga tun ków znaj du ją cych się 
pod ochro ną, ale rów nież sta no wi du że 
nie bez pie czeń stwo dla lu dzi oraz in nych 
zwie rząt, w tym cza sie prze by wa jących 
w le sie lub in nym miej scu, gdzie dochodzi 
do sprzecz nego z pra wem po zy ski wa nia 
zwie rząt łow nych. Istot nym po zo sta je 
tak że, że bę dąc nie świa do my mi ist nie nia 
pu ła pek za sta wia nych przez kłu sow ni -
ków, mo że my w róż ny spo sób stać się 
ofia rą ich dzia ła nia, co mo że skut ko wać 
istot nym uszczerb kiem na zdro wiu na -
szym lub na szych zwie rząt. 

 

Opis przy pad ku 
 

Zwło ki za ją ca (o ma sie 4,1 kg) zo sta ły 
prze ka za ne przez Po li cję do Za kła du Pa -
to mor fo lo gii i We te ry na rii Są do wej Wy -
dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej Uni -
wer sy te tu Przy rod ni cze go w Lu bli nie. 
Ma jąc na uwa dze oko licz no ści w ja kich 
mo gło dojść do śmier ci przed mio to we go 
zwie rzę cia (za ją ca), któ re wy so ce praw -
do po dob nie na ru sza ły ure gu lo wa nia 

Forensic veterinary 
evaluation of tangential 
lung injury case caused  
by a projectile, in the aspect 
of opinion for the criminal 
proceedings 
 
The purpose of this article is to 
describe unusual post mortem 
findings in the internal organs  
of a wildlife animal caused by an 
airgun projectile. In the presented 
case, we have characterised 
a tangential gunshot wound found 
in lungs of a hare. The remains of 
the animal were delivered by the 
police to the university's clinic for the 
analysis. Law enforcement agencies 
suspected that the hare could have 
been killed by an unauthorised 
individual/ invidual without permit. 
 
Keywords: forensic veterinary 
medicine, gunshot wound, expert 
witness, veterinary medical opinion.
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art. 35 usta wy O ochro nie zwie rząt, pod -
ję ta zo sta ła de cy zja przez w/w or gan  
pro ce so wy, w przed mio cie do pusz cze nia 
do wo du z opi nii bie głe go z za kre su we -
te ry na ryj nej me dy cy ny są do wej, obej mu -
ją ca wy ko na nie opi nii le kar sko -we te ry -
na ryj nej, któ ra na kre śli ła by przy czy nę 
zej ścia śmier tel ne go opi sy wa ne go zwie -
rzę cia (za ją ca) oraz wska za ła by oko licz -
no ści, w ja kich mo gło dojść do da ne go 
zda rze nia. 

W ce lu wy da nia opi nii le kar sko -we te -
ry na ryj nej prze pro wa dza no oglę dzi ny ze -
wnętrz ne oraz ba da nie sek cyj ne przed -
mio to we go za ją ca. 

Przed przy stą pie niem do ba da nia sek -
cyj ne go zwłok zwie rzę cia wy ko na no 
oglę dzi ny ze wnętrz ne, w któ rych stwier -
dzo no wy pływ z noz drzy, o cha rak te rze 
krwi stym (1, 4). Kon ty nu ując ob duk cję 
przed mio to we go zwie rzę cia ujaw nio no 
zła ma nie wie lo odła mo we pra wej ko ści 
udo wej w oko li cy ko la na po łą czo ne 
z prze miesz cze niem ko ści, o cha rak te -
rze przy ży cio wym, co po twier dza ła 
obec ność licz nych wy le wów krwa wych 
w tkan kach mięk kich ba da nej oko li cy 
cia ła. W dal szym ba da niu wy ka za no 
obec ność nie wiel kiej ra ny skó ry o kształ -
cie owal nym zlo ka li zo wa nej w li nii środ -
ko wej ⅓ le wej przed niej ścia ny klat ki 
pier sio wej oraz głę biej po ło żo nych tka -
nek mięk kich. Ujaw nio no tak że znacz -
ną ilo ści krwa wych wy le wów w tkan kach 
mięk kich opi sy wa nej oko li cy le wej ścia -
ny klat ki pier sio wej, jak rów nież ⅓ tyl -
nej dol nej oko li cy pra wej ścia ny klat ki 
pier sio wej, w po łą cze niu z obec no ścią 
nie wiel kie go, owal ne go otwo ru zlo ka li -
zo wa ne go w skó rze klat ki pier sio wej, 
o nie znacz nie więk szej śred ni cy od ob -
ra że nia me cha nicz ne go le wej stro ny 
klat ki pier sio wej. Wy ko na na po śmiert -
na oce na ma kro sko po wa, w świe tle wie -
dzy we te ry na ryj no -są do wej wska zy wa -
ła, że do po wsta nia stwier dzo nych zmian 
pa to lo gicz nych mo gła przy czy nić się 
broń pneu ma tycz na (6). Po nad to, 
w miej scu opi sy wa ne go otwo ru zlo ka li -
zo wa ne go na le wej stro nie klat ki pier -
sio wej za ją ca, stwier dzo no wy stę po wa -
nie nie znacz nej ilo ści okry wy wło so wej 
w tkan ce pod skór nej, któ ra zo sta ła prze -
miesz czo na w głąb tka nek, na sku tek 
ude rze nia w cia ło ba da ne go zwie rzę cia 
po ci sku, o cha rak te rze śru to wym, co 
wska zu je, iż ra na wlo to wa po ci sku zlo -
ka li zo wa na by ła z le wej stro ny cia ła 
zwie rzę cia. 

Prze pro wa dzo ne ba da nie sek cyj ne 
ujaw ni ło rów nież wie lo ogni sko we 
uszko dze nie płuc oraz wor ka osier dzio -
we go o cha rak te rze me cha nicz nym, 
skut ku ją ce roz le głym skrwa wie niem we -

wnętrz nym do świa tła ja my klat ki pier -
sio wej. Ko lej ne eta py ba da nia post mor -
tem wy ka za ły licz ne, krwa we wy le wy 
pod bło na mi su ro wi czy mi cia ła, za -
ostrzo ny ry su nek na czyń wień co wych 
ser ca, jak rów nież prze krwie nie: wą tro -
by, śle dzio ny oraz ne rek. 

Ba da nie sek cyj ne za koń czy ło się spo -
rzą dze niem szcze gó ło we go pro to ko łu, 
któ ry sta no wił pod sta wę do na kre śle nia 
me ry to rycz nej opi nii le kar sko -we te ry -
na ryj nej, za wie ra ją cej w swo jej tre ści opis 
stwier dzo nych zmian pa to lo gicz nych 
oraz usta le nia w przed mio cie oko licz no -
ści zgo nu zwie rzę cia, sta no wiąc tym sa -
mym od po wiedź na py ta nia po sta wio ne 

przez wła ści wy or gan pro ce so wy, za war -
te w Po sta no wie niu o do pusz cze niu do -
wo du z opi nii bie głe go. 

Ana li za zmian pa to lo gicz nych w ob rę -
bie ścia ny ja my klat ki pier sio wej po zwo -
li ła na wnio sko wa nie, iż po je dyn czy  
po cisk śru to wy wy strze lo ny z bro ni pneu -
ma tycz nej miał znacz ną ener gię ki ne tycz -
ną, co skut ko wa ło po wsta niem ob ra żeń 
ścia ny klat ki pier sio wej w po sta ci ra ny 
wlo to wej i wy lo to wej (prze strzał). 

Re asu mu jąc, mi mo bra ku do wo du rze -
czo we go w po sta ci ujaw nio ne go po ci sku, 
moż na ze znacz nym praw do po do bień -
stwem  – gra ni czą cym z pew no ścią wnio -
sko wać na pod sta wie ca ło kształ tu stwier -

Ryc. 1. Przedmiotowe zwierzę - zając. 

Ryc. 2. Niewielka ilość okrywy 
włosowej w tkance podskórnej 
i klatce piersiowej, okolica otworu 
wlotowego pocisku. 

Ryc. 3. Badanie z użyciem sondy 
otworu wlotowego, wskazujące 
kierunek przemieszczenia okrywy 
ciała. 
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dzo nych ob ra żeń me cha nicz nych tka nek 
ba da ne go za ją ca, że przy czy ną śmier ci 
przed mio to we go zwie rzę cia (za ją ca) był 
po strzał z bro ni pneu ma tycz nej po je -
dyn czym po ci skiem śru to wym, któ ry 
skut ko wał ostrą nie wy dol no ścią krą że -
nio wo -od de cho wą, na sku tek ob fi te go 
skrwa wie nia do ja my klat ki pier sio wej. 
W aspek cie oce ny we te ry na ryj no -są do -
wej ana li zo wa ne go przy pad ku istot nym 
po zo sta je, iż cha rak ter ob ra żeń płuc miał 
cha rak ter stycz ny, co znacz nie uła twi ło 
usta le nie to ru po ci sku, a tym sa mym 
usy tu owa nia po zy cji strzel ca wzglę dem 
cia ła zwie rzę cia (7). 

  

Pod su mo wa nie 
 
Opi sy wa ny przy pa dek do star cza cen -
nych in for ma cji na te mat rzad ko wy stę -
pu ją cych i jed no cze śnie pod da nych ana -
li zie we te ry na ryj no -są do wej ob ra żeń 
na rzą dów we wnętrz nych po wo do wa -
nych przez po je dyn czy po cisk, o cha rak -
te rze śru to wym. Sta no wi on źró dło wie -
dzy mo gą cej być wy ko rzy sta ną pod czas 
ana li zo wa nia zmian w trak cie ba da nia 
sek cyj ne go po dob nych przy pad ków. 
W oce nie au to rów pra cy jest tak że in te -
re su ją cy, gdyż mi mo bra ku lub nie do sza -
co wa nia do stęp nych da nych do ty czą -
cych po strza łów zwie rząt w Pol sce, 
moż na do mnie my wać, że licz ba ta stop -
nio wo wzra sta, ma jąc za pod sta wę ba da -
nia sta ty stycz ne w przed mio cie przy pad -
ków po strza łów lu dzi w Pol sce (3). 
Za tem wzrost licz by opi nio wa nia we te -
ry na ryj no -są do we go po dob nych przy -
pad ków, wy da je się być lo gicz nym na -
stęp stwem ana li zo wa ne go zda rze nia, 
ma jąc tak że na uwa dze po wszech ną do -
stęp ność do bro ni pneu ma tycz nej. Z ba -
dań prze pro wa dzo nych w Ka te drze Pa -
to mor fo lo gii i We te ry na rii Są do wej 
Wy dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej 
Uni wer sy te tu Przy rod ni cze go w Lu bli -
nie wy ni ka, że od 2000 ro ku, udział po -
szcze gól nych ro dza jów po ci sków w po -
strza łach zwie rząt zmie nił się z prze wa gi 
po ci sków peł no płasz czo wych na rzecz 
po ci sków śru to wych (3). Z uwa gi 
na zwięk sza ją cą się ro lę bro ni pneu ma -
tycz nej w po strza łach zwie rząt, istot -
na wy da je się być ana li za każ de go te go 
ty pu zda rze nia. Wy so ce tak że istot ne dla 
roz wo ju we te ry na ryj nej me dy cy ny są do -
wej jest po pu la ry zo wa nie wie dzy, z te go 
za kre su. Wzra sta ją ca sta le licz ba oko licz -
no ści, w któ rych or ga ny pro ce so we są 
w świe tle prze pi sów sta no wio ne go pra -
wa zo bli go wa ne do do pusz cze nia do wo -
du ze spe cja li stycz nej opi nii bie głe go le -
ka rza we te ry na rii spra wia, iż zna jo mość 
zmian po śmiert nych to wa rzy szą cych po -
strza ło wi opra co wa ne mu na pod sta wie 

ana li zy przed mio to we go przy pad ku, uła -
twi ba da nie po dob nych przy pad ków, 
przy czy nia jąc się w istot ny spo sób 
do ujaw nie nia praw dy ma te rial nej przez 
or ga ny pro ce so we. ● 
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93, 38-41. 

2. Listos P., Kuryło M.: Opiniowanie sądowo-
weterynaryjne w przypadku obrażeń ciała 
u zwierząt – ofiar postrzałów z broni palnej.  
„Weter. Prakt.”, 2013, 7-8, 88-90. 
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Piotr Listos, e-mail: piotr.listos@up.lublin

Ryc. 4. Sonda wprowadzona  
w otwór wlotowy pocisku skóry 
i mięśni międzyżebrowych klatki 
piersiowej. 

Ryc. 5. Sonda zlokalizowana w ranie 
wlotowej, czyli lewa strona ciała 
i wylotowej – prawa strona ciała 
ściany klatki piersiowej. 

Ryc. 6. Styczne obrażenie 
mechaniczne płuc. 

Ryc. 7. Ślady działania urazu 
mechanicznego w sercu i płucach.
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Informacje z branży  
 Wydział Medycyny Weterynaryjnej Uniwersytetu Przyrodniczego w Lublinie,  

w porozumieniu z Komisją do Spraw Specjalizacji Lekarzy Weterynarii  

ogłasza nabór na sześciosemestralne   

SZKOLENIE SPECJALIZACYJNE 

w obszarze

Ukończenie szkolenia pozwala ubiegać się o zdawanie egzaminu specjalizacyjnego,  

celem uzyskania tytułu specjalisty w obszarze: WETERYNARYJNA DIAGNOSTYKA OBRAZOWA 

 

Przewidywany termin rozpoczęcia – październik 2025 roku 
 

Osoby zainteresowane prosimy o pisemne zgłaszanie uczestnictwa na adres: 

Dział Kształcenia Praktycznego i Ustawicznego 

Uniwersytet Przyrodniczy w Lublinie 

ul. Akademicka 13 

20-950 Lublin 

Wszelkie informacje oraz zasady naboru umieszczone są na stronie: 

www.piwet.pulawy.pl/kslw 

Informacje można uzyskać pod numerami telefonów: 81 445 61 03, 81 889 32 34, 81 445 67 72 

 

Zgłoszenie powinno zawierać dokumenty przewidziane w Ustawie z dnia 21 grudnia 1990 r.  

o zawodzie lekarza weterynarii i izbach lekarsko-weterynaryjnych (tekst jednolity Dz. U. z 2023 r. poz. 154). 

 

W myśl ustawy warunkiem przyjęcia jest złożenie przez zainteresowanego: 

• wniosku (do pobrania na stronie KSLW w zakładce Rekrutacja na szkolenia specjalizacyjne 

http://www.piwet.pulawy.pl/kslw/?page=08) 

• podania o przyjęcie na szkolenie specjalizacyjne prowadzone przez Uniwersytet Przyrodniczy w Lublinie 

https://up.lublin.pl/studia-podyplomowe/#rekrutacja  

e-mail: ksztalcenie@up.lublin.pl 

• odpisu dyplomu lekarza weterynarii,  

• odpisu zaświadczenia z okręgowej izby lekarsko-weterynaryjnej o stwierdzeniu prawa wykonywania zawodu,  

• deklaracji pokrycia kosztów specjalizacji przez lekarza weterynarii lub jednostkę organizacyjną kierującą 

lekarza weterynarii na szkolenie specjalizacyjne, 

• informacji o odbytych kursach/szkoleniach z zakresu weterynaryjnej diagnostyki obrazowej. 

 

Termin składania dokumentów na w/w adres upływa 30.09.2025 roku. 

Kierownik szkolenia specjalizacyjnego zastrzega sobie możliwość przesunięcia terminu rozpoczęcia I semestru. 

  

 Orientacyjny koszt jednego semestru: 5 000 PLN 

 
 Kierownik Szkolenia Specjalizacjnego 

dr Renata Komsta

WETERYNARYJNA  
DIAGNOSTYKA OBRAZOWA
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Wydział Medycyny Weterynaryjnej i Nauk o Zwierzętach Uniwersytetu Przyrodniczego w Poznaniu  

w porozumieniu z Komisją do Spraw Specjalizacji Lekarzy Weterynarii  

ogłasza nabór na czterosemestralne  

SZKOLENIE SPECJALIZACYJNE 

w obszarze

Ukończenie szkolenia pozwala ubiegać się o zdawanie egzaminu specjalizacyjnego, celem uzyskania 

tytułu specjalisty w obszarze: Użytkowanie i patologia zwierząt laboratoryjnych w tym towarzyszących 

 

Przewidywany termin rozpoczęcia – styczeń 2026 r. 
 

Osoby zainteresowane prosimy o zgłaszanie uczestnictwa na adres: 

Kierownik szkolenia specjalizacyjnego: dr hab. Lidia Radko, prof. UPP 

Katedra Nauk Przedklinicznych i Chorób Zakaźnych 

Wydział Medycyny Weterynaryjnej i Nauk o Zwierzętach 

Uniwersytet Przyrodniczy w Poznaniu 

Ul. Wołyńska 35, 60-637 Poznań 

z dopiskiem: SPECJALIZACJA ZWIERZĘTA LABORATORYJNE
 

 

Zgłoszenie powinno zawierać dokumenty przewidziane w Ustawie z dnia 21 grudnia 1990 r.  

o zawodzie lekarza weterynarii i izbach lekarsko – weterynaryjnych (tekst jednolity Dz. U. z 2023 r. poz. 154). 

 

Warunkiem przyjęcia jest złożenie przez zainteresowanego: 

• wniosku skierowanego do Komisji ds. Specjalizacji Lekarzy /weterynarii (do pobrania na stronie KSLW 

w zakładce Rekrutacja na szkolenia specjalizacyjne http://www.piwet.pulawy.pl/kslw/?page=08) 

• odpisu dyplomu ukończenia studiów na kierunku weterynaria,  

• odpisu zaświadczenia okręgowej izby lekarsko-weterynaryjnej o nadaniu prawa wykonywania zawodu, 

• deklaracji pokrycia kosztów specjalizacji przez uczestnika lub/i pracodawcę. 

 

Szczegółowe informacje pod adresem e-mail: lidia.radko@up.poznan.pl 

 

Termin składania dokumentów na w/w adres upływa 1 grudnia 2025 r. 

Kierownik Szkolenia Specjalizacyjnego zastrzega sobie możliwość przesunięcia terminu rozpoczęcia I semestru.
 

 

Orientacyjny koszt jednego semestru: ok. 4700 PLN
 

 
 Kierownik Szkolenia Specjalizacyjnego 

 dr hab. Lidia Radko, prof. UPP

UŻYTKOWANIE I PATOLOGIA  
ZWIERZĄT LABORATORYJNYCH  

W TYM TOWARZYSZĄCYCH
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Wspomnienia  
 

Henryk Łapiński 
Zmarł 27 października  

2024 r. 
 

 
 
Hen ryk Ła piń ski uro dził się 16 wrze -
śnia 1933 ro ku w miej sco wo ści Ła py -
-Sza łaj dy. W cza sie oku pa cji uczęsz czał 
na taj ne kom ple ty, a po woj nie kon ty nu -
ował na ukę w szko le pod sta wo wej w Ła -
pach. W 1951 ro ku zdał ma tu rę w I Li -
ceum Ogól no kształ cą cym w Ła pach. 

Przez dwa ko lej ne la ta bez sku tecz nie 
ubie gał się o przy ję cie na Wy dział Me dy -
cy ny w Bia łym sto ku. Ze wzglę dów po li -
tycz nych – oj ciec i star szy brat by li człon -
ka mi Ar mii Kra jo wej – nie zo stał jed nak 
przy ję ty. Osta tecz nie roz po czął stu dia 
na Wy dzia le We te ry na ryj nym w Lu bli nie, 
gdzie w 1959 ro ku uzy skał dy plom le ka rza 
we te ry na rii w Wyż szej Szko le Rol ni czej. 

Sta że za wo do we od by wał w wo je wódz -
twie olsz tyń skim. Na stęp nie pod jął pra cę 
w Świę taj nie, a póź niej ob jął sta no wi sko 
kie row ni ka po wia to wej Lecz ni cy dla Zwie -
rząt w Olec ku. Po za ka że niu się bru ce lo zą, 
co wpły nę ło na je go stan zdro wia, po wie -
rzo no mu nad zór nad opie ką we te ry na ryj -
ną w wiel ko sta do wych ho dow lach zwie rząt 
w po wie cie olec kim – łącz nie w 28 Pań -
stwo wych Go spo dar stwach Rol nych. 

W 1973 ro ku prze niósł się do Cie cha no -
wa (wo je wódz two war szaw skie), gdzie ob -
jął sta no wi sko Po wia to we go Le ka rza We -
te ry na rii, mi mo że nie na le żał do par tii. 
Po re for mie ad mi ni stra cyj nej w 1975 ro ku 
otrzy mał pro po zy cję pra cy ja ko in spek tor 
ds. cho rób za kaź nych w Wo je wódz kim 
Za kła dzie We te ry na rii w Sie dl cach. Rów -
no le gle przez pięć lat pro wa dził wy kła dy 
z za kre su cho rób za kaź nych w In sty tu cie 
We te ry na rii w Pu ła wach, kształ cąc po -
wia to wych in spek to rów we te ry na rii. 

W 1978 ro ku, pod kie run kiem prof. 
Sta ni sła wa Wo ło szy na, obro nił pra cę 
dok tor ską z za kre su grzy bic i uzy skał 
ty tuł dok to ra na uk we te ry na ryj nych. Za -
wo do wą ka rie rę za koń czył ja ko Za stęp -
ca Dy rek to ra Wo je wódz kiego In spek to -
ra tu We te ry na rii w Sie dl cach. 

Zo stał od zna czo ny brą zo wym, srebr -
nym oraz zło tym Krzy żem Za słu gi, przy -
zna nym przez Ra dę Pań stwa, a tak że od -
zna ką,, Me ri tus”, któ rą szcze gól nie ce nił. 

W struk tu rach sa mo rzą du le kar sko -
-we te ry na ryj ne go peł nił przez dwie ka -

den cje funk cję Pre ze sa Są du Kra jo we go. 
Bę dąc już na eme ry tu rze, na zle ce nie Mi -
ni ster stwa Rol nic twa, opra co wał prze pi -
sy do ty czą ce cho rób za kaź nych, do sto so -
wa ne do dy rek tyw Unii Eu ro pej skiej. 
Pra ce nad do ku men ta cją trwa ły sześć 
mie się cy, a na stęp nie – przez pięć ty go dni 
w War sza wie – od by wa ły się kon sul ta cje 
z le ka rza mi z Nie miec i Fran cji. 

Hen ryk Ła piń ski byt nie zwy kle ce nio -
nym le ka rzem we te ry na rii – ko le żeń skim, 
pra co wi tym i po sia da ją cym roz le głą wie -
dzę. Wy szko lił wie lu mło dych spe cja li -
stów z za kre su cho rób za kaź nych. 

Cie szył się du żym sza cun kiem wśród 
współ pra cow ni ków i śro do wi ska we te ry -
na ryj ne go. 

 
 

doc. dr hab. Krzysztof Jan 
Wojciechowski 

Zmarł 30 marca 2025 r. 
 

 
 
Uro dził się 12 li sto pa da 1937 r. w War sza -
wie. Oj ciec Zdzi sław Ja cek Woj cie chow ski 
był ab sol wen tem L’ Eco le Com mer cia le, 
Liè ge, Bel gia. Był głów nym księ go wym 
w War cie War sza wa. Mat ka, ab sol went ka 
Pry wat nej Szko ły Han dlo wej w War sza -
wie – pra cow ni cą se kre ta ria tu Mi ni stra Jó -
ze fa Bec ka w Mi ni ster stwie Spraw Za gra -
nicz nych w War sza wie i ste no gra fist ką 
w Sej mie RP. W 1939 r. oj ciec brał udział 
w kam pa nii wrze śnio wej, był in ter no wa ny 
na Li twie i wię zio ny w gu ła gu za krę giem 
po lar nym na pół noc od Mur mań ska. 
Od 1942 r. uda ło mu się do łą czyć do for -
mu ją ce go się 2 Kor pu su Ge ne ra ła An der -
sa, z któ rym prze szedł ca ły szlak bo jo wy, 
m.in. wal cząc pod Mon te Cas si no (Krzyż 
Wa lecz nych). Wró cił do Pol ski w 1947 r. 
Krzysz tof uczęsz czał ko lej no do Szko ły 
Woj cie cha Gór skie go na uli cy Smol nej 30 
i Li ceum im. Mi ko ła ja Re ja w War sza wie. 
Ma tu rę zdał w 1954 r. Jesz cze w li ceum 
przez 3 la ta był or ga ni za to rem i za wod ni -
kiem klu bu szer mier cze go. W la tach 1954-
1961 stu dio wał na Wy dzia le We te ry na rii 
SGGW w War sza wie, in te re su jąc się 
w szcze gól no ści epi zo otio lo gią i hi gie ną 
środ ków spo żyw czych po cho dze nia zwie -
rzę ce go. Żył peł nią stu denc kie go ży cia. 
Po la tach wspo mi nał: „Na naj tań sze wej -
ściów ki uczęsz cza łem na wie czo ry li te rac -
kie do war szaw skich stu denc kich klu bów 

„Sto do ła” i „Hy bry dy”. Ukoń czy łem kurs 
hi sto rii fil mu i pro wa dzi łem ama tor ski 
kwar tet jaz zo wy. Ja ko czło nek PTTK 
i ZSP bra łem udział w wie lu raj dach pie -
szych i ka ja ko wych. W wa ka cje do ra bia łem 
ja ko ro bot nik bu dow la ny”. W la tach 1961-
1962 pod jął pra cę ja ko mistrz pro duk cji -
-fer men ta cji an ty bio ty ków mi kro bio log -
-mi ko log w Za kła dach Po lfa Tar cho min. 
Z te go za kre su od był też staż.  W 1961 r. 
za warł zwią zek mał żeń ski z Mar cian ną 
Mac kie wicz, lek tor ką ję zy ka an giel skie go 
na Uni wer sy te cie im. Ste fa na Wy szyń skie -
go. W la tach 1963-1967 od był stu dia dok -
to ranc kie w Ka te drze Epi zo otio lo gii Wy -
dzia łu We te ry na rii SGGW w War sza wie 
pod kie run kiem prof. dr hab. Ab do na 
Stry sza ka. Sto pień na uko wy dok to ra na -
uk we te ry na ryj nych uzy sku je w 1967 r., 
a dok to ra ha bi li to wa ne go w 1974 r. w In sty -
tu cie We te ry na rii w Pu ła wach na pod sta wie 
pra cy pt. „Wi rus IBR/IPV, po rów naw cze 
ba da nie szcze pów”. Część eks pe ry men tal -
ną pra cy wy ko nu je na sty pen dium FAO 
w Wiel kiej Bry ta nii. Ty tuł do cen ta uzy -
sku je w 1975 r. W li sto pa dzie 1977 r. koń -
czy pra cę w ZHW w War sza wie i wy jeż -
dża w ra mach FAO-ONZ wstęp nie 
na rocz ny kon trakt do Afga ni sta nu. 
W 1981 r. wy jeż dża z Afga ni sta nu, de le -
go wa ny do cen tra li FAO w Rzy mie.  
Pra cu je w FAO 22 la ta, do eme ry tu ry 
w 1999 r. w więk szo ści na sta no wi sku 
Ani mal He alth Of fi cer -Vi ro lo gy P5. 
W cią gu 22 lat pra cy w FAO uczest ni czył 
w 70 mi sjach i po dró żach za gra nicz nych 
zwią za nych z pra cą. Jest au to rem po -
nad 120 wdro żo nych pro jek tów zwią za -
nych z wi ru so lo gią i epi de mio lo gią oraz 
bu do wą ba zy la bo ra to ryj nej. Je go do ro bek 
na uko wy oraz pu bli cy stycz ny obej mu -
je 250 pu bli ka cji, w tym oko ło 50 na uko -
wo -ba daw czych i 200 prac ze spo ło wych 
wy ni ka ją cych ze spe cy fi ki FAO. Po 2000 
r. jest re dak to rem lub au to rem wie lu po -
zy cji książ ko wych i cy klu fe lie to nów 
(„Mię dzy na ro do we ob ser wa to rium we te -
ry na ryj ne Kri sa Woj cie chow skie go”). 
Za swo ją pra cę otrzy mał wie le wy róż nień 
i od zna czeń kra jo wych i za gra nicz nych.  

Zmarł 30 mar ca 2025 r. Na bo żeń stwo 
ża łob ne od pra wio no 8 kwiet nia 2025 r. 
w ko ście le p.w. Ka ro la Bo ro me usza, a po -
grzeb na Sta rych Po wąz kach w War sza wie. 

 
Przepraszamy za nieprawidłowe 
zamieszczenie zdjęć w wydaniu lipcowym.

Wspomnienia  
 Żegnamy lekarzy weterynarii,  

którzy swoją pracą i dokonaniami  
przyczynili się do rozwoju medycyny 
weterynaryjnej i służyli lokalnej społeczności, 
niosąc pomoc dla zwierząt.

Wspomnienie  
jest  formą spotkania

Khain Gibral
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Włodzimierz A. Gibasiewicz 
Duszniki

ALOJZY BĄK:  
LEKARZ WETERYNARII 
I MAJOR WOJSKA 
POLSKIEGO – WYBRAŁ 
ŚMIERĆ ZAMIAST 
KOLABORACJI Z NKWD
PPŁK ZYGMUNT BERLING UWIĘZIONY W STAROBIELSKIM OBOZIE JENIECKIM PODJĄŁ WSPÓŁPRACĘ Z SOWIETAMI 
I URATOWAŁ SIĘ PRZED „MORDEM KATYŃSKIM”. W OBOZIE STAROBIELSKIM SŁUŻBY NKWD ZWERBOWAŁY 
NA AGENTÓW 103 TAKICH OFICERÓW. ALE ZNALAZŁ SIĘ MAJOR WP, LEKARZ WETERYNARII, KTÓRY PODCZAS PRÓBY 
AGITACJI POTRAFIŁ ZACHOWAĆ HONOR, GODNOŚĆ I UMIŁOWANIE OJCZYZNY I ODMÓWIŁ PÓJŚCIA NA WSPÓŁPRACĘ. 
OZNACZAŁO TO JEDNAK, ŻE WYBRAŁ ŚMIERĆ. TYM OFICEREM BYŁ URODZONY W WIELKOPOLSCE, W KOBYLEJ GÓRZE 
W POWIECIE OSTRZESZOWSKIM, ALOJZY TADEUSZ BĄK. 

A
loj zy T. Bąk uro dził się 22 grud -
nia 1897 r. w Ko by lej Gó rze, 
s. Au gu sty na i Ma rii z d. Cze -
ka ła. Ab sol went gim na zjum 
w Kęp nie. Ma jąc dzie więt na -

ście lat zo stał po wo ła ny do ar mii nie miec -
kiej, w sze re gach któ rej wal czył pod -
czas I woj ny świa to wej do 1918 roku. 
Po za koń czo nej woj nie wró cił w ro dzin ne 
stro ny i na wią zał kon takt z miej sco wy mi 
dzia ła cza mi z krę gu „So ko ła”. Włą czył się 
ak tyw nie w po wsta nie wiel ko pol skie. 
W stycz niu 1919 r. wstą pił do 8 Puł ku 
Strzel ców Wiel ko pol skich (póź niej szy  
62 pp). Uzy skał sto pień pod po rucz ni ka 
i ob jął do wódz two kom pa nii. Brał udział 
w wal kach puł ku na Fron cie Po łu dnio wym 
po wsta nia wiel ko pol skie go, był dwu krot -
nie ran ny. Po po wsta niu zo stał prze nie sio -
ny do 16 DP i uczest ni czył w for mo wa -
niu 64 pp w Gru dzią dzu. Skie ro wa ny 
na front bol sze wic ki pułk wal czył nad Be -

re zy ną, Dnie prem, Bu giem i w cza sie ofen -
sy wy 1920 r. 

 W mar cu 1919 ro ku Ko mi sa riat Na -
czel nej Ra dy Lu do wej two rzy z po wstań -
ców po cho dzą cych z Ple sze wa, Śro dy 
Wiel ko pol skiej oraz Ba ta lio nu Za pa so -
we go 12. Puł ku Strzel ców re gu lar ne woj -
sko – 8 Pułk Strzel ców Wiel ko pol skich 
w ra mach Woj ska Wiel ko pol skie go (Ar -
mii Wiel ko pol skiej, Woj ska Pol skie  
b. Za bo ru Pru skie go). Jed nym z ofi ce rów 
te go puł ku zo sta je pod po rucz nik Aloj zy 
T. Bąk. 8 Pułk Strzel ców Wiel ko pol skich 
uczest ni czy w woj nie z bol sze wi ka mi 
w 1920 r. Aloj zy T. Bąk wsła wił się w bi -
twie o Ber dy czów. Za wiel ką od wa gę 
w bi twach 1920 r. otrzy mał Krzyż Srebr -
ny Vir tu ti Mi li ta ri. 

W pu bli ka cji do ty czą cej ka wa le rów  
or de ru Vir tu ti Mi li ta ri (1) czy ta my:  
27 czerw ca 1920 r., pod czas od wro tu 
znad Dnie pru, od dzia ły bol sze wic kie nie -
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  spo dzie wa nie za ata ko wa ły od po czy wa ją -
cy 64 pp. Po krwa wej wal ce nie przy ja ciel 
uzy skał prze wa gę i za gro ził szta bo wi puł -
ku. Wów czas ppor. Bąk, ze braw szy ta bo -
ry tów i plu ton ckm, rzu cił się na ko lum -
ny nie przy ja cie la. Po dwu go dzin nej 
krwa wej wal ce pułk opa no wał sy tu ację 
i wy rzu cił nie przy ja cie la na sta re po zy cje. 
Por. Bąk, bę dąc ad iu tan tem puł ku, do wo -
dził z ko nia, ga lo pu jąc ze skrzy dła 
na skrzy dło. Był tam, gdzie by ło naj więk -
sze za gro że nie. Nie przy ja ciel jesz cze raz 
pró bo wał za ata ko wać, ale kontr ata kiem 
zor ga ni zo wa nym przez por. Bą ka zo stał 
od rzu co ny. Zgi nął do wód ca ata ku ją ce go 
puł ku i ba onu i ok. 200 bol sze wi ków.  
3 sierp nia 1920 r., gdy nie przy ja ciel za -
ata ko wał sztab puł ku, por. Bąk za trzy mał 
ucie ka ją cych z po la wal ki żoł nie rzy, zor -
ga ni zo wał kontr atak i prze rwał pier ścień 
okrą że nia. Za czy ny te od zna czo ny zo stał 
Or de rem Vir tu ti Mi li ta ri 5 kl. nr 1914. 

Oprócz Krzy ża Srebr ne go Vir tu ti Mi -
li ta ri od zna czo ny tak że Krzy żem Nie -
pod le gło ści i dwu krot nie od zna czo ny 
Krzy żem Wa lecz nych.  

Urlo po wa ny z woj ska po dej mu je na ukę 
na stu diach wyż szych. Uda je się do Lwo -
wa i za pi su je do Aka de mii Me dy cy ny 
We te ry na ryj nej. Dzia ła w kor po ra cji stu -
denc kiej. Jest człon kiem rze czy wi stym 
Kor po ra cji Aka de mic kiej Ve ne dyi, a na -
stęp nie Lu ty ko -Ve ne dyi we Lwo wie. Wi -
ce pre zes Brat niej Po mo cy Stu den tów 
w 1922 r. Stu dent i ab sol went AMW 
w 1929 r. (2). Od 1927 r. na sta no wi sku 
le ka rza we te ry na rii w Woj sko wej Pra -
cow ni Roz po znaw czej w War sza wie.  
Na to miast od 1939 r. pra cu je ja ko kie -
row nik la bo ra to rium w Cen trum Wy -
szko le nia i Ba dań We te ry na ryj nych 
w War sza wie.  

We Lwo wie obro nił pra cę dok tor ską 
z za kre su na uk we te ry na ryj nych: „Przy -
czy nek do ba dań nad wpły wem tem pe -
ra tu ry na zja wi sko aglu ty na cji pa łe czek 
gru py pa ra ty fu so wej”.  

Pod czas prze glą da nia ar chi wal nych 
pu bli ka cji zdo by tych w trak cie li kwi do -
wa nia bi blio te ki po wia to we go in spek to -
ra tu we te ry na rii i wy do by cia ich z trans -
por tu na ma ku la tu rę, od na la złem 
do sko na le opra wio ny rocz nik Prze glą du 
We te ry na ryj ne go z 1928 r. i tam w nu -
me rze 4 s. 153-161 in te re su ją ca pra ca 
Aloj ze go Bą ka pod pi sa na „ab sol went 
Aka de mii Med. Wet.”: Przy czy nek 
do mor fo lo gii i bio lo gii pa łecz ki ró ży cy. 
Pra ca wy ko na na w Za kła dzie Hi gie ny 
Mię sa AMW we Lwo wie pod kie row -
nic twem prof. A. Tra wiń skie go. 

Do kam pa nii obron nej 1939 r. zo stał 
zmo bi li zo wa ny w stop niu ma jo ra rez.  

Nie znam do kład nej da ty do sta nia się 
Aloj ze go Bą ka do nie wo li so wiec kiej 
i osa dze nia go w obo zie je niec kim w Sta -
ro biel sku. Wia do mo, że zo stał za mor do -
wa ny w 1940 r. w Char ko wie. 

In te re su ją cą in for ma cję otrzy ma łem 
od wy bit ne go hi sto ry ka Sta ni sła wa M. 
Jan kow skie go (in for ma cja ust na) z Kra -
ko wa: „Przy oka zji po szu ki wań hi sto rycz -
nych zna la złem ko pię do ku men tu do ty -
czą cą mjr. A. Bą ka, któ ry po twier dza 
pró bę zwer bo wa nia go do współ pra cy 
przez 5. Wy dział (wy wiad) GUBG 
NKWD, ja ko Bon ka Aloj zi. [Część ro -
dzi ny do dzi siaj uży wa ta kiej pi sow ni  
na zwi ska]. Znaj do wał się na li ście prze -
wi dzia nych do zwer bo wa nia obok  
Z. Ber lin ga, Ro sen -Za wadz kie go, L. Do -
mo nia, ale wi docz nie wer bo wa nie cze ki -
stom nie wy szło, więc wpi sa li mjr A. Bą -
ka na li stę śmier ci ze Sta ro biel ska 
do Char ko wa”. 

Pu bli ku ję li stę pol skich jeń ców wo jen -
nych obo zu sta ro biel skie go spo rzą dzo ną 
w Mo skwie 29 mar ca 1940 r. i prze ka za -
ną przez 5. Wy dział GUGB NKWD 
ZSRR do Za rzą du JW (z „Ka tyń. Do ku -
men ty Zbrod ni. 2. Za gła da” War sza -
wa 1998) i omó wie nie te go do ku men tu: 
„W le wym gór nym ro gu ad no ta cja czer -
wo nym ołów kiem Otrzy ma no 4.4.40 r. 
P. Sopr[unien ko]. 22.05”. Po za po zy cja -
mi 12 i 16 po zo sta łe na zwi ska prze kre -
ślo ne od ręcz nie czer wo nym ołów kiem. 
Zde cy do wa na więk szość wpi sa nych osób 
(omó wie nie dot. pu bli ko wa nych list 
43, 44 i 45; Z li sty 44 – sie dem osób zo -
sta ło za mor do wa nych: K. Bur czak, W. 

Wa lic ki, H. Da wi dow ski, A. Bąk, M. 
Osow ski, T. Ma rzec i R. Kor ne la – do pi -
sek W. G.) skie ro wa na zo sta ła do obo zu 
juch now skie go. In for ma cje na ich te mat 
spo rzą dza ne by ły ja ko jed ne z pierw szych 
i na stęp nie prze ka zy wa ne do 1. Wy dzia -
łu Spe cjal ne go, gdzie je spraw dza no. 
Spraw tych osób nie kie ro wa no „do roz -
pa trze nia” przez Ko le gium Spe cjal ne 
(cen tral nej trój ki Ko bu łow, Mier ku łow, 
Basz ta kow) i dla te go po za wy jąt ka mi nie 
zo sta ły one „osą dzo ne”. 

25 kwiet nia 1940 r. Gier cow ski po le cił 
So pru nien ce wy co fać z ewi den cji kon tro -
l nej i prze ka zać do roz pa trze nia Ko le -
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gium Spe cjal ne mu spra wy Ksa we re go 
Czer nic kie go (obóz ko ziel ski) i Wi tol da 
Wa lic kie go (obóz sta ro biel ski); obaj zo -
sta li za mor do wa ni (dot. li sty – 43, a z li -
sty 44 – 7 wy mie nio nych wy żej osób 
– do pi sek W. G.). 

Jed nak że znaj du je my jesz cze pi smo 
z 15 kwiet nia 1940 r. A. Gier cow skie go 
do I. Cho chło wa z po le ce niem przy go to -
wa nia akt czte rech jeń ców wo jen nych 
(tłu ma cze nie no tat ki w zał.). Omó wie nie 
do ku men tu: „do ku ment na blan kie cie 1. 
Wy dzia łu Spe cjal ne go NKWD ZSRR. 
Na do ku men cie od ręcz ne ad no ta cje. 
W gór nym pra wym ro gu wpi sa ne rę ką 
Gier cow skie go: „Do rąk wła snych”. 
Punkt 2 i 4 ozna czo ny ptasz kiem „v”. 
Punk ty 1 i 2 na le wym mar gi ne sie ozna -
czo ne klam rą atra men tem i czer wo nym 
ołów kiem z ad no ta cją: „Przed ło żo no 
do roz patrz[enia]”. Wszyst kie punk ty 
na pra wym mar gi ne sie ozna czo ne nie bie -
skim ołów kiem: skró tem: „sn 5” ob wie -
dzio nym ko łem.  

Wszy scy czte rej ofi ce ro wie obo zu sta -
ro biel skie go fi gu ro wa li na li ście 5. Wy -
dzia łu GUGB z 29 mar ca 1940 r. Jed nak -
że nie zna leź li się w licz bie jeń ców 
prze ka za nych do obo zu juch now skie go. 
Praw do po dob nie „Ko mi sja” – czy li cen -
tral na „trój ka”: W. Mier ku łow, B. Ko bu -
łow i L. Basz taw – wpi sa ła ich na zwi ska 
na li sty śmier ci”. 

Dok tor wet. mjr Aloj zy Bąk z Ko by lej 
Gó ry po od mo wie współ pra cy z wy wia -
dem so wiec kim i do trzy mu jąc wier no ści 
przy się dze oraz bro niąc ho no ru pol skie -
go ofi ce ra zo stał ska za ny na śmierć. 

Tak to wy da rze nie przed sta wia Ma ria 
Ga łek w pra cy „Sta ro bielsk” (3): 5. Wy -
dział Głów ne go Za rzą du Bez pie czeń -
stwa Pań stwo we go NKWD ZSRS, zaj -
mu ją cy się wy wia dem, za in te re so wa ny był 
m.in. oso ba mi, któ re po sia da ły waż ne in -
for ma cje, mia ły sze ro kie kon tak ty mię -
dzy na ro do we lub wy ra zi ły chęć wal ki 
wspól nie z Ar mią Czer wo ną w przy pad -
ku na pa ści Nie miec na Zwią zek So wiec -
ki. Na zwi ska tych osób umiesz czo no 
w tzw. ewi den cji kon tro l nej, ich akt nie 
prze ka zy wa no „troj ce”, a ro dzi ny,  /…/ nie 
zo sta ły de por to wa ne. Oni sa mi zo sta li 
prze nie sie ni do obo zu juch now skie go. 
Na li ście jeń ców z obo zu sta ro biel skie go, 
któ ry mi in te re so wał się 5. Wy dział, zna -
la zły się 22 oso by. Nie ozna cza ło to au to -
ma tycz ne go oca le nia. Zna ne są przy pad -
ki wy co fa nia akt 16 osób z ewi den cji 
kon tro l nej i prze ka za nia do roz pa trze nia 
„troj ce”, co ozna cza ło wy rok śmier ci. 
Na pod sta wie pi sma Ar ka di ja Gier cow -
skie go do Iwa na Cho chło wa z 15 kwiet -
nia 1940 r. z ewi den cji kon tro l nej wy co -

fa no ak ta czte rech jeń ców Sta ro biel ska: 
mjr. dr. we te ry na rii Aloj ze go Bą ka, mjr. 
uzbr. Ro ma na Kor nel la, mjr. piech. st. sp. 
To ma sza Mar ca i mjr. sł. zdr. dr. na uk 
med. Mie czy sła wa Ossow skie go. Na mo -
cy ko lej ne go pi sma Gier cow skie go 
do Cho chło wa, wy co fa no rów nież ak ta 
ppłk. kaw. rez. Wi tol da Wa lic kie go. 
Wszy scy fi gu ro wa li na li ście 5. Wy dzia -
łu GUGB z 29 mar ca 1940 r. Praw do po -
dob nie „cen tral na troj ka” wpi sa ła ich na -
zwi ska na li sty śmier ci. Wszy scy zo sta li 
za mor do wa ni w Char ko wie.  

W 1949 r. oj ciec Aloj ze go, Au gu styn 
Bąk, zwró cił się do Są du Okrę go we go 
w Kęp nie o uzna nie sy na za zmar łe go. 
W uza sad nie nie wy ro ku z dnia 4 stycz -
nia 1950 r. Są du w Kęp nie czy ta my: „Aloj -
zy Bąk, le karz we te ry na rii w stop niu ma -
jo ra woj ska pol skie go do stał się do nie wo li 
ro syj skiej w r. 1939. W li sto pa dzie 1939 r. 
prze by wał w obo zie je niec kim w Sta ro -
biel sku, gdzie wi dzie li go śp. Mi chal ski 
i Te inert. Od tej da ty za gi nął bez wie ści. 
Wo bec te go, że od r. 1941 ob szar obo zu 
w Sta ro biel sku zna lazł się na te re nie dzia -
łań wo jen nych, ist nie je praw do po do bień -
stwo, że znik nię cie Aloj ze go Bą ka po zo -
sta je w związ ku z ty mi dzia ła nia mi 
wo jen ny mi. Wo bec po wyż sze go … za gi -
nio ne go uzna je się za zmar łe go /…/”. 

 

Chwa ła bo ha te rom 
 

W za koń cze niu do dam, że Sta lin prze -
zna czył do uwol nie niu z obo zów Ko ziel -
skie go i Sta ro biel skie go sze ściu le ka rzy 
we te ry na rii (po 3 z każ de go obo zu). Pię -
ciu z te go sko rzy sta ło. Z Ko ziel ska 

– Mie czy sław Ka wa (po woj nie w Ka na -
dzie), Hen ryk Zinn (uwol nio ny na proś -
bę Niem ców wraz z mjr. Ju lia nem J. Fi -
scher -Drau enegg, przy któ rym w cza sie 
re wi zji 12.08.1940 r. po przy jeź dzie 
do Mo skwy zna le zio no 2,322 kg zło ta) 
i Chu na Zyn tak (nie przy ję ty do Ar mii 
An der sa, w Pol sce), ze Sta ro biel skie go 
– Le on Ozim kie wicz (w Ar mii An der sa, 
zmarł w Ira ku w 1943 r.) i Ta de usz Kap -
tur kie wicz (po woj nie w Ar gen ty nie).  

W licz nych pu bli ka cjach o 395 (wy mie -
nia się jesz cze in ne licz by) uwol nio nych 
z obo zów spe cjal nych pi sa no „cu dow nie 
oca le ni” (4). Na ten te mat wy po wie dzia -
ła się cór ka za mor do wa ne go w Ka ty niu 
ofi ce ra Win cen te go Woł ka, pa ni Wi to -
mi ła Wołk -Je zier ska w pra cy do ty czą cej 
Wo łyń skiej i Ma zo wiec kiej Szko ły Pod -
cho rą żych (5) pi sząc, że „żad nych „cu dow -
nie oca lo nych” nie by ło”. ● 

 
 
Pi śmien nic two 
1. Banaszek K., Roman W. K., Sawicki Z.: Kawalerowie 

orderu Virtuti Militari w mogiłach katyńskich. 
Warszawa 2000. 

2. Bąk A., http://www.archiwumkorporacyjne.pl 
/index.php/muzeum-korporacyjne/lwow/k-lutyko-
venedya/ [dostęp 01.07.2017]. 

3. Gałek M.: Starobielsk. Obóz jeniecki NKWD 
wrzesień 1939 – maj 1940. Wyd. Oficyna 
Wydawnicza RYTM, Warszawa 2014. 

4. Jaczyński S., Zagłada oficerów Wojska Polskiego 
na Wschodzie. Wrzesień 1939 – maj 1940. 
Warszawa 2006. 

5. Wołk-Jezierska W.: Wołyńska i Mazowiecka Szkoła 
Podchorążych Rezerwy Artylerii. Wyd. NORTOM, 
Wrocław 2010. 

 
Włodzimierz A. Gibasiewicz, e-mail: gibvet@onet.eu 
 

Fot. udostępnione przez członka rodziny  
Jakuba Ślósarczyka – www.ogrodywspomnien.pl 
[dostęp 2.03.2021]. 
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ZJAZD ABSOLWENTÓW 
WYDZIAŁU WETERYNARII 
AKADEMII ROLNICZEJ 
W LUBLINIE  
ROCZNIK 1975-1980
I ZNOWU MIELIŚMY OKAZJĘ SPOTKAĆ SIĘ, TYM RAZEM W PUŁAWACH, I TO W PIĘKNĄ ROCZNICĘ 50-LECIA POZNANIA SIĘ 
I ROZPOCZĘCIA STUDIÓW. DO OBECNEJ CHWILI ZJAZDY NASZEGO ROCZNIKA ODBYŁY SIĘ M.IN. W BIAŁOWIEŻY, TUCZNIE, 
WIELICZCE, FUENGIROLI (HISZPANIA), STEGNIE ORAZ KILKAKROTNIE W LUBLINIE. 

P
la no wa ny w 2024 roku Zjazd 
w Kłodz ku, ze wzglę du na  
po wódź zo stał prze nie sio ny 
na rok 2027. Tegoroczną naszą 
bazą był hotel „Iza bel la” w Pu -

ła wach, do któ re go zjeż dża li śmy już w pią -

tek 27 czerw ca, by wie czo rem uczest ni czyć 
w uro czy stej ko la cji. Spo tka nie roz po czę -
ło się wspo mnie niem. Przy dźwię kach 
„Ci szy”, pło ną cych, wy peł nio nych spi ry tu -
sem kie lisz kach wy czy ta no 28 na zwisk na -
szych zmar łych Ko le ża nek i Ko le gów. 

Jesz cze tak nie daw no część z nich uczest -
ni czy ła w na szych wcze śniej szych zjaz -
dach, a na wet by li ta cy, któ rzy pla no wa li 
przy jazd na to spo tka nie. 

Wie czór upły nął wśród licz nych 
roz mów, wspo mnień oraz tań ców 

Stoją od lewej: Tomasz Skalski, Anna Dynkowska, Marian Smolik, Wojciech Zacharczuk, Andrzej Pępiak,  
Małgorzata Bęgier, Zuzanna Majewska, Beata Cuvelier, Małgorzata Wilkowiecka, Romualda Wyrzykowska,  
Jerzy Smogorzewski, Beata Bąbik, Andrzej Kaznocha, Ewa Kaznocha. 
W drugim rzędzie od lewej: Krystyna Krukowska, Elżbieta Kuryś, Marek Lewicki, Ryszard Wilk, Henryk Bęgier,  
Andrzej Więcek, Marek Paluch. 
Górny rząd od lewej: Mirosław Kuchnowski, Jan Dynkowski, Mariusz Majewski, Wiesław Kościesza, Krzysztof Krukowski, 
Wojciech Stryszak, Jan Małek, Lech Pankiewicz, Zbigniew Mizak, Andrzej Bryczkowski, Gabriel Kulpiński, Janusz Pelc.
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przy mu zy ce pro po no wa nej przez  
DJ-a. Swo ją mu zycz no -wo kal ną twór -
czość za pre zen to wał Je rzy Smo go -
rzew ski. 

Na stęp ne go dnia po śnia da niu wy je -
cha li śmy do Ka zi mie rza Dol ne go, gdzie 
or ga ni za to rzy za pew ni li nam atrak cję 
– Fe sti wal Ka pel i Śpie wa ków Lu do -
wych, a tak że rejs stat kiem po Wi śle. Mi -
mo ni skie go sta nu rze ki uda ło nam się 
omi jać mie li zny, a czas na stat ku 
przy wietrz nej, ale sło necz nej po go dzie, 
zo stał po now nie wy ko rzy sta ny na roz -
mo wy, wspo mnie nia i pa miąt ko we, nie -
po wta rzal ne fot ki. 

Po po wro cie do Pu ław, w re stau ra cji 
ho te lu „Iza be lla”, cze ka ły na nas praw -
dzi we nie spo dzian ki ku li nar ne przy go -
to wa ne przez or ga ni za to rów. Głów ną 
atrak cją wie czo ru był pie czo ny świ niak, 
ser wo wa ny z aro ma tycz ną ka szą gry -
cza ną, orzeź wia ją cą żu ra wi ną i chru pią -
cy mi ogór ka mi ma ło sol ny mi. Na de ser 
po da no ogrom ny i nie zwy kle smacz ny 
tort oko licz no ścio wy, któ ry nas za -
chwy cił. 

Atrak cje – atrak cja mi, ale naj waż niej -
sze, że zno wu chcie li śmy się spo tkać, po -
ko nu jąc nie sa mo wi te od le gło ści np. sa -
mo lo tem z USA, Ka na dy i Hisz pa nii, ale 
też z naj od le glej szych miejsc na sze go kra -
ju. Udo wad nia my tym, że przy jaź nie, 
sym pa tie, ko le żeń stwo i wię zi ja kie mia -
ły po cząt ki 50 lat te mu prze trwa ły, a na -
wet się roz wi ja ją. 

Wiel kie po dzię ko wa nia za po świę co -
ny czas i wspa nia le zre ali zo wa ne ju bi le -
uszo we spo tka nie dla Be aty Cu ve lier, 
Zbi gnie wa Mi za ka, Woj cie cha Za char -
czu ka, a przede wszyst kim na sze go Sta -

ro sty An drze ja Pę pia ka, któ ry był or ga -
ni za to rem/ko or dy na to rem te go rocz ne go 
spo tka nia. 

Do zo ba cze nia za rok. To już nie dłu go. ● 
Jan Dyn kow ski

W drodze do Kazimierza Dolnego. 
Od prawej Barbara Szember-Nyrka 
wraz z mężem Mariuszem, w drugim 
rzędzie Janusz Kuryś wraz z żoną 
Elżbietą oraz powyżej Janusz Łój 
i Tomasz Dobrowolski.

Pamiętamy o tych, których z nami 
już nie ma.

Zjazdowe  kubki. 

Od lewej: Andrzej Pępiak, Małgorzata Bęgier, Zuzanna Majewska,  
Beata Cuvelier, Małgorzata Wilkowiecka, Romualda Wyrzykowska.  
W drugim rzędzie od lewej: Marek Lewicki, Jerzy Smogorzewski,  
Andrzej Kaznocha, Jadwiga Kulpińska, Henryk Bęgier, Janusz Pelc,  
Andrzej Więcek, Marek Paluch. 
Z tyłu z prawej strony Sławomir Orlik z żoną Marią.

Tort okolicznościowy.
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ZŁOTE HONOROWE 
DYPLOMY ABSOLWENTÓW 
ROCZNIKA 1969-1975 
WYDZIAŁU MEDYCYNY 
WETERYNARYJNEJ 
UNIWERSYTETU 
PRZYRODNICZEGO 
W LUBLINIE
PO PIĘĆDZIESIĘCIU LATACH OD CHWILI, KIEDY OPUŚCILIŚMY MURY NASZEJ UCZELNI, ABSOLWENCI WYDZIAŁU 
WETERYNARYJNEGO – ROCZNIK 1975 – PONOWNIE SPOTKALI SIĘ, BY WSPÓLNIE ŚWIĘTOWAĆ 50. ROCZNICĘ 
UZYSKANIA DYPLOMU LEKARZA WETERYNARII. 

S
po tka nie od by ło się 13 czerw ca 
br. w Au li Col le gium Ve te ri na -
rium przy uli cy Aka de mic -
kiej 13. Część ofi cjal na po prze -
dzo na by ła mszą świę tą w Ko -

ście le Aka de mic kim KUL pw. Świę te go 
Krzy ża. Mszę świę tą ce le bro wał Dusz pa -
sterz Aka de mic ki Uni wer sy te tu Przy rod -
ni cze go ks. Ka no nik Ma riusz Na ko niecz -
ny, ewan ge lię czy tał ko le ga An drzej Kru -
pa, mo dli twę wier nych ko le ga Wal de mar 
Mi cha łojć. Mo dli li śmy się za pro fe so rów, 
na uczy cie li aka de mic kich, ko le żan ki i ko -
le gów, któ rzy ode szli na wiecz ną war tę, by 
do bry Bóg oka zał im swo je mi ło sier dzie 
i aby mo gli ra do wać się wiecz nym szczę -
ściem w kró le stwie nie bie skim oraz za nas 
sa mych, pro sząc o zdro wie, po trzeb ne ła -
ski i opie kę na dal sze la ta ży cia. Wal dek 
w mo dli twie wier nych wy mie nił na zwi ska 
wszyst kich 34 zmar łych ko le ża nek i ko le -
gów. Ksiądz ce le brant w ka za niu pod kre -
ślił, że ro la le ka rza we te ry na rii to nie tyl ko 
dba łość o zdro wie zwie rząt, ale rów nież 
ochro na śro do wi ska oraz zdro wia spo łe -

czeń stwa. Bar dzo mi łym ak cen tem nie tyl -
ko dla nas, obec nych ab sol wen tów, ale 
rów nież dla ca łej spo łecz no ści we te ry na -
ryj nej, a przede wszyst kim dla stu den tów, 
by ła wy po wiedź księ dza, że w cza sie 26-
let niej po słu gi ka płań skiej ja ko Dusz pa -
sterz Aka de mic ki Uni wer sy te tu Przy rod -
ni cze go naj le piej współ pra cu je się z wy -
dzia łem we te ry na ryj nym. Po mszy świę tej 
prze szli śmy do bu dyn ku Col le gium Ve te -
ri na rium, gdzie o godz. 12.00 w sa li wy kła -
do wej B im. prof. dr. hab. dr. h.c. multi Ed -
mun da Pro sta roz po czę ła się ofi cjal -
na część na sze go Ju bi le uszu. Po ode gra niu 
hym nu pań stwo we go w imie niu or ga ni za -
to rów Do stoj nych Go ści: JM Rek to ra UP 
prof. dr hab. Krzysz to fa Ko wal czy ka, Pro -
dzie ka na Wy dzia łu We te ry na ryj ne go prof. 
dr hab. Łu ka sza Adasz ka, Pre ze sa Lu bel -
skiej Izby Le kar sko -We te ry na ryj nej, za -
stęp cy Pre ze sa Kra jo wej Ra dy Le kar sko -
-We te ry na ryj nej dr To ma sza Gór skie go, 
przy wi tał ko le ga An drzej Kru pa. Z po wo -
du wy jaz du służ bo we go za gra ni cę, Dzie -
kan Wy dzia łu We te ry na ryj ne go prof. dr 

hab. Ane ta No wa kie wicz prze ka za ła na rę -
ce Pro dzie ka na pi smo, któ re zo sta ło od -
czy ta ne przez prof. dr hab. Łu ka sza Adasz -
ka. W imie niu Ko le gium Dzie kań skie go 
Me dy cy ny We te ry na ryj nej, spo łecz no ści 
aka de mic kiej oraz swo im Pa ni Dzie kan 
zło ży ła nam gra tu la cje oraz po dzię ko wa -
nia za god ne re pre zen to wa nie na sze go 
Wy dzia łu. Oczy wi ście ży czy ła nam 
wszyst kim suk ce sów za wo do wych i oso bi -
stych w ko lej nych la tach na sze go ży cia. 
Po ser decz nym i ofi cjal nym po wi ta niu, mi -
nu tą ci szy uczci li śmy pa mięć pro fe so rów 
aka de mic kich, na uczy cie li aka de mic kich, 
ko le ża nek i ko le gów. Na stęp nie głos za brał 
JM Rek tor UP prof. dr. Krzysz tof Ko wal -
czyk, któ ry mó wił o współ cze snej ro li le -
ka rza we te ry na rii, opie ce nad zwie rzę ta mi, 
za gro że niu i zwal cza niu cho rób za kaź nych 
zwie rząt oraz ochro nie zdro wia pu blicz ne -
go. JM wspo mniał rów nież, jak na prze -
strze ni 50 lat zmie ni ła się uczel nia, w tym 
rów nież Wy dział We te ry na ryj ny. Prof.  
dr hab. Łu kasz Ada szek przy po mniał 
krót ką hi sto rię na sze go Wy dzia łu, Pre zes 
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LILWet. po dzię ko wał wszyst kim obec -
nym za za pro sze nie, po gra tu lo wał wszyst -
kim za przy by cie, ży cząc zdro wia i do bre -
go sa mo po czu cia. Po tych krót kich prze -
mó wie niach JM UP prof. dr. hab. Krzysz -
tof Ko wal czyk wrę czał każ de mu z obec -
nych Zło ty Dy plom Ho no ro wy, Pro dzie -
kan prof. dr hab. Łu kasz Ada szek pa miąt -
ko wą przy pin kę au tor stwa ko le gi Tom ka 
Pa ty ry. Jest to bar dzo ory gi nal ny pre zent: 
wo kół li te ry L – sym bo li zu ją cej rzym -
skie 50 oraz pierw szą li te rę mia sta Lu blin, 
wi je się esku lap, a po bo kach MV-pierw -
sze li te ry Me di cus Ve te ri na rius. Pre zes 
LILW ob da ro wał wszyst kich uczest ni ków 
drob ny mi ga dże ta mi oraz pięk nym wy da -
niem książ ki „Oca lić od za po mnie nia: 
z dzie jów Wyż szej Uczel ni We te ry na ryj -
nej we Lwo wie”, któ rej jest współ au to rem. 
Po nad to wszy scy uczest ni cy otrzy ma li 
pięk ne wy da nie książ ko we „80-le cie Wy -
dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej Uni wer -
sy te tu Przy rod ni cze go w Lu bli nie” au tor -

stwa prof. dr hab. Krzysz to fa Szku ci ka oraz 
prof. dr hab. Iwo ny Pu zio. Na za koń cze nie 
czę ści ofi cjal nej w imie niu ab sol wen tów 
głos za brał ko le ga Ma ciej Skow ro nek, któ -
ry ser decz nie po dzię ko wał Do stoj nym 
Go ściom za spo tka nie za pew nia jąc, że na -
szym nad rzęd nym ce lem przez ten mi nio -
ny czas by ło za wsze do bro czło wie ka 
w myśl de wi zy: „Sa ni tas ani ma lium pro sa -
lu te ho mi ni”. Po ode gra niu i za śpie wa niu 
Gau de amus Igi tur wszy scy uczest ni cy 
prze szli przed gmach Col le gium Ve te ri na -
rium, gdzie po zo wa li śmy wspól nie z JM 
Rek to rem oraz Pro dzie ka nem Wy dzia łu 
We te ry na ryj ne go do wspól ne go zdję cia. 
Bez po śred nio po za koń cze niu wspól ne go 
pa miąt ko we go zdję cia uda li śmy się 
do Bar ku „Im bir” w bu dyn ku Agro II 
na wspól ny obiad. O go dzi nie 15.00 spo -
tka li śmy się na uli cy Głę bo kiej, gdzie mie -
ści ły się sta re kli ni ki we te ry na ryj ne, a obec -
nie znaj du je się In no wa cyj ne Cen trum Pa -
to lo gii i Te ra pii Zwie rząt, od da ne do użyt -

ko wa nia w 2015 ro ku. Jest to naj no wo cze -
śniej sza kli ni ka we te ry na ryj na w Pol sce 
oraz w Eu ro pie. Po Cen trum opro wa dzał 
nas prof. dr hab. Łu kasz Ada szek. W Cen -
trum znaj du ją się ga bi ne ty przy jęć, spe cja -
li stycz ny blok ope ra cyj ny, pra cow nia USG, 
RTG, to mo graf kom pu te ro wy, bok sy dla 
ma łych i du żych zwie rząt, la bo ra to ria, kil -
ka sal ope ra cyj nych, po miesz cze nia do fi -
zjo te ra pii oraz sa la wy kła do wa mo gą ca po -
mie ścić 250 osób. Zwie dza jąc Cen trum 
mie li śmy wra że nie, że prze nie śli śmy się 
w cza sie o kil ka dzie siąt lat. Z no stal gią pa -
trzy li śmy na „sta re” bu dyn ki chi rur gii, ana -
to mii pa to lo gicz nej, któ re zo sta ły i w któ -
rych zdo by wa li śmy wie dzę z przed mio tów 
dy plo mo wych.  

W no wym bu dyn ku mie ści się Dzie ka -
nat Wy dzia łu Me dy cy ny We te ry na ryj nej.  

O godz. 18.00 po now nie spo tka li śmy 
się w Bar ku „Im bir” na uro czy stej ko la cji, 
podczas któ rej wspo mi na li śmy stu denc -
kie cza sy. Wie lu ko le gów nie wi dzia ło się 

Pierwszy rząd od lewej: Grażyna Pawełczak, Maciej Duda, Prodziekan Wydziału Medycyny Weterynaryjnej  
prof. dr. hab. Łukasz Adaszek, Józef Kasprzak, Bogusław Nieznaj, Józef Jakubanis, JM Rektor UP prof. dr hab. Krzysztof 
Kowalczyk, Andrzej Krupa, Dorota Luft, Maria Boratyn, Krzysztof Ankiewicz, prezes Lubelskiej Izby Lekarsko-
Weterynaryjnej Tomasz Górski. 
Drugi rząd: Maciej Skowronek, Marek Stanisławczuk, Marian Przybysz, Jacek Martyniuk, Józef Futyma, Karol Cieślak, 
Andrzej Niedzielski, Józef  Pawlikowski, Andrzej Urban. 
Trzeci rząd: Stanisław Karol, Waldemar Michałojć, Marian Szymański, Grzegorz Pawełczak, Konrad Wronowski, 
Zygmunt Babiarz, Zbigniew Lew, Józef Mikucki, Jerzy Krasucki, Józef Siebers. 
Czwarty rząd: Wojciech Sykut, Tomasz Patyra, Bogdan Palkowski, Karol Strączek, Tadeusz Misiewicz.
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od cza su ukoń cze nia stu diów, nie mal każ -
dy z nas zmie nił się, cza sa mi nie do po -
zna nia. Nie zmie ni ły się tyl ko na sze trzy 
uczest ni czą ce w Ju bi le uszo wym spo tka -
niu ko le żan ki: Ma ria, Do rot ka i Gra ży -
na, pięk ne, ele ganc kie, wy jąt ko we, za -
chwy ca ją ce, prze sym pa tycz ne. Roz da nie 
Zło tych Dy plo mów, wspól ne zdję cie, 
uro czy sta ko la cja, wspo mnie nia z lat stu -
denc kich spra wi ło, że spo tka nie po la tach 
by ło nie za po mnia nym wy da rze niem, 
któ re na dłu go po zo sta nie w pa mię ci 
i ser cach uczest ni ków. By ła to rów nież 
oka zja do pod su mo wa nia mi nio nych lat 
oraz cie sze nia się wspól ny mi wspo mnie -
nia mi, któ re bę dą trwać przez ko lej ne la -
ta na sze go ży cia. 
 

Żegnając się, 
postanowiliśmy,  
że w przyszłym roku 
spotkamy się  
ponownie. 

  
Chciał bym wy ra zić ser decz ne po dzię ko -
wa nie w imie niu ko mi te tu or ga ni za cyj -
ne go zjaz du oraz wszyst kich uczest ni -
ków JM Rek to ro wi Uni wer sy te tu 

Przy rod ni cze go za ob ję cie pa tro na tem 
na szej uro czy sto ści, wrę cze nie pa miąt -
ko wych dy plo mów, pa miąt ko we zdję cie, 
Pa nu Pre ze so wi LILWet za uczest nic -
two w na szej uro czy sto ści, pa miąt ko wą 
książ kę o hi sto rii Lwow skiej We te ry na -
rii, Pa nu Pro dzie ka no wi Prof. Łu ka szo -
wi Adasz ko wi za za po zna nie nas z wy -
dzia łem dwu dzie ste go pierw sze go 
wie ku, Pa ni Dzie kan za du cho we 

uczest nic two z na mi oraz Pa ni mgr 
Agniesz ce Wa si lak, Kie row ni ko wi Dzia -
łu Re kru ta cji i Pro mo cji Uni wer sy te tu 
Przy rod ni cze go za ob da rze nie nas ma -
te ria ła mi pro mo cyj ny mi. Bez tych za -
cnych osób na sze spo tka nie na pew no 
nie od by ło by się. ● 

 
An drzej Kru pa, Pu ła wy 

Wal de mar Mi cha łojć, Lu blin
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PŁOCK OCZAMI 
SENIORÓW: LEKCJA 
HISTORII I PODRÓŻ 
SENTYMENTALNA
CO WYNIKNIE Z POŁĄCZENIA HISTORII, WSPOMNIEŃ STUDENCKICH I NIEZASTĄPIONEGO PRZEWODNIKA W UROKLIWYM 
PŁOCKU? CZŁONKOWIE KOŁA SENIORA, WSPIERANI PRZEZ WARSZAWSKĄ IZBĘ LEKARSKO-WETERYNARYJNĄ, 
WYRUSZYLI W DWUDNIOWĄ PODRÓŻ, KTÓRA – CHOĆ KAMERALNA – OBFITOWAŁA W NIEZAPOMNIANE WRAŻENIA. 

J
ak co ro ku, dzię ki wspar ciu fi -
nan so we mu War szaw skiej Izby 
Le kar sko -We te ry na ryj nej, se nio -
rzy mo gli wy je chać na dwu dnio -
wą wy ciecz kę kra jo znaw czą. Tym 

ra zem w ma łym sze ścio oso bo wym skła -
dzie ze wzglę du na róż ne przy pad ki cho -
ro bo we. Wy bór padł na Płock, daw ną sto -
li cę Ma zow sza, kie dy War sza wy nie by ło 
na ma pach. Mie li śmy tam swo je go agen ta, 
ko le gę i prze wod ni ka w jed nej oso bie, czy li 
Jac ka Grusz czyń skie go, miesz kań ca Płoc -
ka od za wsze. Bez nie go błą ka li by śmy się 
jak dzie ci we mgle, tym cza sem po zna li śmy 
bo gac two hi sto rii i urok te go nie du że go 
mia sta. W Płoc ku przede wszyst kim za -
chwy ci ła nas ka te dra, kry ją ca gro by pol -
skich wład ców: Wła dy sła wa Her ma -
na i Bo le sła wa Krzy wo uste go. Na stęp nie 
od wie dzi li śmy Mu zeum Die ce zjal ne z pa -
miąt ka mi po świę tej Fau sty nie oraz ma -
low ni czą płoc ką sta rów kę. Tam też do wie -
dzie li śmy się, że Płock, po dob nie jak 
Lwów, zo stał od zna czo ny przez mar szał -
ka Pił sud skie go za he ro icz ną obro nę 
przed so wiec ką na wa łą w 1920 ro ku. Nasz 
prze wod nik, po dob nie jak nie gdyś Ta de -
usz Ma zo wiec ki, był ab sol wen tem miej -
sco we go li ceum, któ re wła śnie ob cho -
dzi 845-le cie ist nie nia! 

Ho te lo we okna Płoc ka uka za ły nam 
za pie ra ją cą dech w pier siach pa no ra mę 
Wi sły: po jed nej stro nie sta ry ele wa tor 
zbo żo wy i port rzecz ny, po dru giej – nie -
zwy kłe mo lo imie nia To ny'ego Ha li ka. 
Nie ste ty, pla nów na zwie dza nie Pe tro che -
mii czy spo tka nie z 95-let nim ali ga to rem 
w płoc kim zoo nie uda ło się zre ali zo wać. 
Czas pę dził, le d wo zdą ży li śmy na ko la cję 
i nie koń czą ce się roz mo wy, któ re, jak to 
u se nio rów, szyb ko skrę ci ły w kie run ku 
barw nych wspo mnień ze stu denc kich lat. 

Ko lej ny dzień roz po czął się od ob fi te -
go śnia da nia, po któ rym ru szy li śmy 
do Sta da Ogie rów w Łąc ku. Tam nasz 
młod szy ko le ga – le karz we te ry na rii, 
z pa sją przy bli żył nam hi sto rię i bie żą ce 
ży cie te go miej sca. Bo gat si o no we wra -
że nia wró ci li śmy do War sza wy, po dró żu -

jąc przez siel ską Pol skę po wia to wą, gdzie 
na po lach zbie ra no tru skaw ki, zbo że 
wciąż pięk nie zie le nia ło, a bo cia ny le ni -
wie krą ży ły nad łą ka mi. ● 

 
Jan Gaj dek,  

pre zes Ko ła Se nio ra

FO
T.

 A
RC

H
IW

U
M

 A
U

TO
RA



A
RC

H
IW

U
M

 A
U

TO
RÓ

W

Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

128 
 

Wydarzenia  

25. ROCZNICA 
UKOŃCZENIA PIERWSZEJ 
SPECJALIZACJI  
CHORÓB ŚWIŃ
WZRUSZAJĄCE SPOTKANIE ABSOLWENTÓW PIERWSZEJ SPECJALIZACJI ODBYŁO SIĘ W DNIACH 23-25 MAJA 2025 ROKU 
W MALOWNICZYM KAZIMIERZU DOLNYM. TO WŁAŚNIE TAM, POD OKIEM PROF. DR. HAB., DR. H.C. MULTI ZYGMUNTA 
PEJSAKA, KRAJOWEGO KIEROWNIKA SPECJALIZACJI NR 3 „CHOROBY TRZODY CHLEWNEJ”, PONAD 50 LEKARZY 
WETERYNARII ROZPOCZĘŁO 25 LAT TEMU SWOJĄ EDUKACYJNĄ PODRÓŻ, KTÓRA NA ZAWSZE ZMIENIŁA ICH PODEJŚCIE 
DO PRACY. SPOTKANIE BYŁO OKAZJĄ DO WSPOMNIEŃ, PODSUMOWAŃ I UHONOROWANIA TYCH, KTÓRZY PRZYCZYNILI 
SIĘ DO ROZWOJU WIEDZY I PRAKTYKI W DZIEDZINIE CHORÓB ŚWIŃ, A TAKŻE DO UMOCNIENIA WIĘZI ZAWODOWYCH 
I TOWARZYSKICH, KTÓRE PRZETRWAŁY PRÓBĘ CZASU. 

W
 2025 ro ku mi ja 25 rocz -
ni ca ukoń cze nia eg za -
mi nem pań stwo wym 
pierw szej edy cji stu -
dium spe cja li za cyj ne go 

z za kre su cho rób trzo dy chlew nej (póź niej 
cho rób świń). Pod ko niec ubie głe go wie -
ku po re ak ty wa cji izb le kar sko -we te ry na -
ryj nych oraz uchwa le niu prze pi sów 
umoż li wia ją cych wpro wa dze nie w na -
szym za wo dzie spe cja li za cji po wsta ły 
pod sta wy praw ne i or ga ni za cyj ne, któ re 
po zwo li ły na re ali za cje ocze ki wań więk -

szo ści le ka rzy we te ry na rii. Po wsta ła wte -
dy Ko mi sja ds. Spe cja li za cji Le ka rzy We -
te ry na rii, po wo ła na na wnio sek Kra jo wej 
Ra dy Le kar sko -We te ry na ryj nej przez 
Mi ni stra Rol nic twa, któ ra na in au gu ra cyj -
nym po sie dze niu w dniu 10.10.1995 r. 
w 26-oso bo wym skła dzie pod ję ła pierw -
sze de cy zje do ty czą ce m.in. po wo ła nia 
Kra jo wych Kie row ni ków Spe cja li za cji 
w 17 dzie dzi nach we te ry na ryj nych, usta -
le niu har mo no gra mu po stę po wa nia, opra -
co wa nia za ło żeń oraz pro gra mu i try bu 
szko le nia.  

Kra jo wym kie row ni kiem spe cja li za cji 
nr 3 „Cho ro by trzo dy chlew nej” w ro ku 
1995 zo stał prof. dr hab., dr h.c. mul ti 
Zyg munt Pej sak, któ ry opra co wał i stwo -
rzył ra my pro gra mo we, na uko wy plan za -
jęć i do dzi siaj pro wa dzi ko lej ne edy cje 
stu dium spe cja li za cyj ne go z te go za kre -
su. Do tych czas w stu diach spe cja li za cyj -
nych w oma wia nym za kre sie wzię ło 
udział 493 le ka rzy we te ry na rii, a ty tuł 
spe cja li sty uzy ska ło 485 osób. 

Bio rą cy udział w spe cja li za cji le ka rze 
we te ry na rii przez 4 se me stry uczest ni czy -

 

Piotr Kneblewski, Grzegorz Gardziński

Uczestnicy spotkania z okazji 25. rocznicy ukończenia specjalizacji, w środku Profesor Zygmunt Pejsak  
oraz Prezes JHJ Hieronim Burhard.



Ży
ci

e 
W

et
er

yn
a

ry
jn

e 
• s

ie
rp

ie
ń

 2
0

25

129 

li w dwu dnio wych zjaz dach, któ re or ga -
ni zo wa ne by ły przez ko lej nych 11 kur -
sów w Cen tral nym Ośrod ku Do kształ ca -
nia Kadr We te ry na ryj nych (CODKW) 
w Pu ła wach, a za ję cia dwu na stej spe cja -
li za cji cho rób świń od by wa ły się w po -
miesz cze niach SGGW. W ra mach za jęć 
spe cja li za cyj nych le ka rze we te ry na rii 
uczest ni czy li w wy kła dach, se mi na riach, 
ćwi cze niach te re no wych, warsz ta tach, 
kon fe ren cjach mię dzy na ro do wych oraz 
wy jaz dach te re no wych do ferm świń 
i wy twór ni pasz. Pro gram szko le nia stu -
dium spe cja li za cyj ne go z za kre su cho rób 
trzo dy chlew nej zo stał szcze gó ło wo opra -
co wa ny i po dzie lo ny na kil ka na ście blo -
ków te ma tycz nych za wie ra ją cych m.in.: 
ogól ne za sa dy ochro ny zdro wia świń, 
cho ro by bak te ryj ne, cho ro by wi ru so we, 
ze spo ły cho ro bo we i in ne za bu rze nia 
ogól no ustro jo we, za rzą dza nie i or ga ni za -
cję pra cy na fer mie, roz ród, far ma ko lo gię, 
dia gno sty kę la bo ra to ryj ną, ad mi ni stra cję 
we te ry na ryj ną, w tym prze pi sy do ty czą -
ce zwal cza nia cho rób za kaź nych. Łącz -
na licz ba go dzin wszyst kich za jęć 
w pierw szej edy cji stu dium spe cja li za cyj -
ne go wy no si ła 427. W trak cie spe cja li za -
cji słu cha cze spo tka li się z po nad 50 wy -
kła dow ca mi – przede wszyst kim z Pol ski, 
ale tak że z naj lep szy mi eks per ta mi z za -
kre su ochro ny zdro wia świń z wie lu kra -
jów świa ta. Do pro wa dze nia za jęć za pra -
sza ni by li nie tyl ko spe cja li ści z dzie dzin 
ty po wo we te ry na ryj nych, ta kich jak np. 
cho ro by za kaź ne, far ma ko lo gia, chi rur gia 
czy roz ród, ale też eks per ci z za kre su ży -

wie nia, zoo tech ni ki, do bro sta nu, za rzą -
dza nia pro duk cją, za rzą dza nia lecz ni cą, 
psy cho lo gii i eko no mii.  

Do udzia łu w pierw szym stu dium spe -
cja li za cyj nym na po cząt ku 1998 r. zgło si -
ło się po nad 50 le ka rzy we te ry na rii, 
w tym 3 ko le żan ki. By li wśród nich le ka -
rze już z wie lo let nim sta żem pra cy, m.in. 
pra cow ni cy eta to wi du żych ferm świń, ale 
tak że le ka rze z ma łych te re no wych lecz -
nic i ga bi ne tów. Le ka rze mło dzi wie kiem 
i oso by star sze z du żym do świad cze niem 
za wo do wym. Wszyst kich łą czy ła chęć po -
zna wa nia ak tu al nej wie dzy na te mat cho -
rób świń, do sko na le nia kwa li fi ka cji za wo -
do wych i sku tecz ne go roz wią zy wa nia 
pro ble mów w du żych i ma łych chlew -
niach. Uczest ni cy stu dium bra li udział 
w mię dzy na ro do wych kon fe ren cjach 
w Pu ła wach, któ re bar dzo szyb ko zna la -
zły wy so kie uzna nie oraz bar dzo po zy tyw -
ną oce nę ca łe go śro do wi ska zwią za ne go 
z pro duk cją trzo dy chlew nej. W ra mach 
tych kon fe ren cji, oprócz świa to wej kla sy 
na ukow ców, w cha rak te rze wy kła dow ców 
bra li udział wy bit ni i zna ni we wszyst kich 
za kąt kach świa ta le ka rze we te ry na rii 
– spe cja li ści i eks per ci, któ rzy zaj mo wa li 
się bez po śred nio pra cą na fer mach al bo 
by li kon sul tan ta mi i do rad ca mi, a prze ka -
zy wa ne przez nich in for ma cje i da ne mia -
ły bar dzo wy so ki po ziom moż li wo ści 
prak tycz ne go wy ko rzy sta nia. Pierw sze 
stu dium spe cja li za cyj ne by ło tak że fo rum 
dys ku syj nym uczest ni ków z wy kła dow ca -
mi oraz we wła snym gro nie słu cha czy, któ -
rzy przed sta wia li swo je wła sne ob ser wa -

cje, prze my śle nia i prak tycz ne spo so by roz -
wią zy wa nia pro ble mów. Waż nym ele men -
tem stu diów by ły tak że spo tka nia i pre -
zen ta cje firm far ma ceu tycz nych obec nych 
na pol skim ryn ku. W trak cie ta kich spo -
tkań moż li we by ło prze ka za nie przez spe -
cja li stów z firm ak tu al nych in for ma cji 
o no wo w pro wa dza nych le kach, szcze -
pion kach i pre pa ra tach wy ko rzy sty wa nych 
ja ko na rzę dzia w pra cy no wo cze sne go le -
ka rza we te ry na rii.  

Pierw sze stu dium spe cja li za cyj ne w Pu -
ła wach by ło tak że świet ną oka zją do in te -
gra cji nie tyl ko za wo do wej, ale też to wa -
rzy skiej. Uczest ni cy spe cja li za cji na wią za li 
wie le praw dzi wych przy jaź ni i bli skich re -
la cji. W wie lu przy pad kach prze trwa ły 
one 25 lat i bę dą trwa ły jesz cze bar dzo 
dłu go. Fan ta stycz nym po my słem oka za -
ła się pro po zy cja jed ne go z li de rów pierw -
szej spe cja li za cji Wojt ka Kem py z Olsz -
ty na, któ ry za pro po no wał i stwo rzył hymn 
spe cja li stów, któ ry zo stał włą czo ny 
do oko licz no ścio we go, spe cjal nie wy da -
ne go „Śpiew ni ka Spe cja li stów” i na do bre 
za go ścił w śro do wi sku wszyst kich ko lej -
nych grup spe cja li stów cho rób świń (hy -
opa to lo gów).  

Na po cząt ku bie żą ce go ro ku dwóch ab -
sol wen tów pierw sze go stu dium, Grze gorz 
Gar dziń ski i Bog dan Ce gieł ka wpa dło 
na po mysł zor ga ni zo wa nia zjaz du z oka -
zji 25. rocz ni cy ukoń cze nia stu dium oraz 
eg za mi nu pań stwo we go w Pu ła wach. 
Na miej sce spo tka nia wy bra no bli ski ser -
cu wszyst kim spe cja li stom cho rób świń, 
Ka zi mierz Dol ny nad Wi słą. Z mia stecz -

Wspólne zdjęcie absolwentów po zakończonym egzaminie. 
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kiem tym łą czą spe cja li stów do bre wspo -
mnie nia z tam tych lat.  

Zjazd od był się w dniach 23-25 ma -
ja 2025 ro ku w uro kli wym ho te li ku „Ka -
zi mie rzów ka” po ło żo nym nad za byt ko -
wym ryn kiem, ale już w za cisz nej oko li cy. 
Do Ka zi mie rza przy je cha ło oko ło  
30 osób, ab sol wen tów z mał żon ka mi lub 
bez. Go ściem ho no ro wym był Pro fe sor 
Zyg munt Pej sak z mał żon ką. Na spo tka -
nie za pro szo no tak że moc no zwią za ne -
go z tą spe cja li za cją Pre ze sa fir my JHJ 
Hie ro ni ma Bur har da, któ ry zro bił nam 
wszyst kim ogrom ną nie spo dzian kę w po -
sta ci oka za łe go dy plo mu uzna nia, przy -
go to wa ne go in dy wi du al nie dla każ de go 
spe cja li sty. Zjazd roz po czął się w pią tek 
po po łu dniu po wi ta niem przez or ga ni za -
to rów oraz kie li szecz kiem wy bor nej wi -
śniów ki Grze go rza Gar dziń skie go. Póź -
niej miej sce mia ła uro czy sta ko la cja 
z bo ga tym me nu, róż ny mi szla chet ny mi 
trun ka mi, w tym do brym, bia łym wi nem 
po cho dzą cym z pry wat nej win ni cy Wie -
sła wa Nie wi tec kie go, jed ne go ze spe cja -
li stów. 

Po ra nek po wi tał nas za chmu rze niem, 
sią pią cym desz czy kiem i chło dem, ale nie 
wpły nę ło to na na sze hu mo ry i za pla no -
wa ne za ję cia. Więk szość uczest ni ków 
uda ła się na wy ciecz kę po Ka zi mie rzu 
zgod nie z przy go to wa ną mar szru tą i pro -
fe sjo nal nym ko men ta rzem prze wod ni ka. 
Zo ba czy li śmy słyn ne ru iny zam ku z cza -
sów kró la Ka zi mie rza Wiel kie go, Wzgó -
rze Trzech Krzy ży, ko ściół i ry nek ze stud -
nią, cha rak te ry stycz ne ka mie ni ce oraz 
za byt ko we spi chle rze nad Wi słą w po bli -
żu daw nej przy sta ni. Stam tąd po je cha li -
śmy w kie run ku ży dow skie go cmen ta rza, 
a po tem do zna ne go Wą wo zu Ko rze nio -

we go na krót ki spa cer, po któ rym in ną 
dro gą wró ci li śmy do ryn ku, gdzie na stą -
pił ko niec wy ciecz ki. Pa rę ko lej nych  
go dzin w mniej szych lub więk szych gru -
pach spę dzi li śmy w cen trum Ka zi mie rza 
i nad Wi słą na zwie dza niu, wspo mnie -
niach z po przed nich po by tów oraz za ku -
pach słyn nych ko gu tów i lo kal nych pa -
mią tek. Po po wro cie do „Ka zi mie rzów ki” 
krót ki od po czy nek, roz mo wy przy wi -
śniów ce na ta ra sie już przy sło necz nej po -
go dzie, a po tem dru ga uro czy sta ko la cja, 
w cza sie któ rej przy by li spe cja li ści opo -
wia da li po zo sta łym oso bom o swo ich lo -
sach przez ostat nie 25 lat. Pro fe sor Zyg -
munt Pej sak po pro sił o uczcze nie chwi lą 
ci szy czte rech Ko le gów: Wie sła wa Bącz -
ka, Ry szar da Smo lar ka, Mi cha ła Ma śliń -
skie go i Woj cie cha Sa dow skie go, któ rzy 
ode szli od nas przed wcze śnie. Pro fe sor 
w swo im wy stą pie niu omó wił, jak zmie -
nia ły się pro gra my oraz po dej ście le ka rzy 
i wy kła dow ców do spe cja li za cji na prze -
strze ni lat. Zwró cił uwa gę na ro sną ce 
trud no ści w ob sza rze za jęć te re no wych, co 
zwią za ne jest z ko niecz no ścią prze strze -
ga nia za sad bio ase ku ra cji przez wszyst kie 
fer my świń. Przy bli żył nam, po raz pierw -
szy, swo je barw ne ży cie za wo do we i ka -
rie rę na uko wą, a swo im en tu zja zmem, 
opty mi zmem i ener gią na tchnął wszyst -
kich uczest ni ków spo tka nia.  

Cie ka wą ini cja ty wą Ar tu ra Za le skie go 
(uczest ni ka i ab sol wen ta tej spe cja li za cji) 
by ło przy go to wa nie pre zen ta cji z na de -
sła nych zdjęć. Ze bra ne przez Ko le żan ki 
i Ko le gów zdję cia przy po mnia ły wspa nia -
łe chwi le sprzed 25 lat. Mi gaw ki z wy kła -
dów, za jęć prak tycz nych na fer mach,  
wy jaz dów stu dyj nych czy spo tkań na kon -
fe ren cjach przy po mnia ły daw ne la ta,  

a po ja wi ły się na wet zdję cia z eg za mi nu 
pań stwo we go. Wie le zdjęć zro bio no 
na wspól nych wy jaz dach – tak zwa nych 
ma jów kach spe cja li stów, mię dzy in ny mi 
w Bosz ko wie k. Lesz na w 2000 ro ku oraz 
Wierz bie na Ma zu rach w na stęp nym ro -
ku. Roz mo wy o tym co by ło, co jest te raz 
i co przed na mi, po ga węd ki na te ma ty za -
wo do we, ro dzin ne trwa ły w oby dwa wie -
czo ry do póź na i pod kre śla ły wspól ną, 
przy ja ciel ską at mos fe rę oraz chęć do po -
now nych ta kich spo tkań w przy szło ści. 
Wszy scy uczest ni cy spo tka nia pod kre śla -
li, że wie dza z róż nych ob sza rów zdo by ta 
na spe cja li za cji w spo sób zde cy do wa ny 
zmie ni ła ich po dej ście do pra cy le ka rza 
we te ry na rii w wa run kach te re no wych 
i po zwo li ła po czuć się pro fe sjo na li sta mi. 
W spo tka niu wzię li udział na stę pu ją cy 
spe cja li ści, któ rzy ukoń czy li stu dium 
przed 25-ciu la ty: Mi ro sław Be re zow ski, 
Bog dan Ce gieł ka, Ma ciej Du da, Grze -
gorz Gar dziń ski, Hen ryk Go lan, Piotr 
Kne blew ski, Piotr Ma ty ba, Wie sław Nie -
wi tec ki, To masz Niż ni kow ski, Adam 
Trzmiel, Ro man Wa sie lak, Krzysz tof 
Wil czyń ski, Ja ro sław Woj cie chow ski 
i Ar tur Za lew ski. 

Or ga ni za to rom na le żą się ogrom ne po -
dzię ko wa nia za świet ny po mysł, wy bór 
miej sca oraz or ga ni za cję na sze go zjaz du, 
Pa nu Pro fe so ro wi za przy ję cie na sze go 
za pro sze nia oraz twór czy udział. Mam 
na dzie ję, że kil ku oso bom, któ re z nie za -
leż nych przy czyn nie mo gły do je chać 
oraz wszyst kim po zo sta łym uda się przy -
być w przy szło ści na ko lej ne spo tka nia 
spe cja li stów cho rób świń. ● 

 
Piotr Kne blew ski,  

e -ma il: piotr.kne blew ski@vet -com.pl

Sala wykładowa w PIWet Puławy w trakcie egzaminu państwowego.

Wydarzenia  
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RAZEM 
ODDAJ 
SWÓJ 
GŁOS!

MOŻEMY 
WIĘCEJ

ZAPRASZAMY  
do udziału w wyborach 
samorządu lekarzy weterynarii
Uwaga! Zniesiono próg 50% obecności pracujących w danym rejonie lekarzy weterynarii! 
Każde rejonowe zebranie wyborcze ma szanse wyłonienia delegatów na okręgowy zjazd.


